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Żychlin | nowe stawki już od 1 czerwca

Podwyżka opłat za odpady
Rada Miejska w Żychlinie 
29 kwietnia jednogłośnie 
zaakceptowała projekt 
uchwały przedstawiony 
przez burmistrza Grzegorza 
Ambroziaka w sprawie 
podwyżek cen opłat za 
odbiór i utylizację odpadów 
komunalnych. 

Dotychczas mieszkańcy pła-
cili 6 zł za odpady segregowane 
i 10 zł za odpady zmieszane, od 
osoby miesięcznie. Od 1 czerw-
ca będą płacić 8 zł za śmieci po-
segregowane i 13 zł za śmieci 
niesegregowane, od osoby mie-
sięcznie. To podwyżka o 33 proc. 
dla odpadów segregowanych i 30 
proc. dla niesegregowanych.

Podwyżka dla rodziny 4-oso-
bowej oznacza wydatek więk-
szy o 8 zł miesięcznie, czyli 96 
zł rocznie. – Dokonaliśmy ana-
lizy kosztów za odbiór odpa-
dów komunalnych i okazuje się, 
że musimy dopłacać zbyt dużo – 
wyjaśniał na połączonych komi-
sjach 27 kwietnia Zbigniew Ga-

łązka, wiceburmistrz Żychlina. 
– W 2014 roku dopłaciliśmy 
do odpadów 164,7 tys. zł (w tym 
32.819 zł to zaległości w regulo-
waniu należności). Aby koszty 
odbioru i utylizacji odpadów ko-
munalnych zbilansować, musimy 
podnieść opłaty. Przy stawce 8,06 
zł od osoby miesięcznie za odpa-
dy segregowane i 13,06 zł za od-
pady zmieszane, gmina do śmieci 
nie dokładałaby nic, wychodziła-
by na zero. 

Burmistrz Grzegorz Ambro-
ziak przypomniał, że gmina na ko-
niec roku rozpisała nowy przetarg 
na odbiór odpadów komunalnych 
z terenu gminy Żychlin. Początko-

wo Tönsmeier Centrum zapropo-
nowała dużo wyższą stawkę, ale 
po negocjacjach z firmą obniżono 
należność o 91 tys. zł, do poziomu 
1.008.148 zł.

Ile to kosztuje gminę
Wiceburmistrz przedstawiał 

na komisji wyliczenia. W 2014 r. 
gmina zebrała 2.585,822 t odpa-
dów (82,900 t tworzyw sztucz-
nych, 102.280 t szkła i 65,249 t 
biodegradowalnych, resztki z sor-
towania 2.335,393 t), co koszto-
wało gminę 912.907 zł. 

– Gdy zaczynaliśmy program 
odbioru śmieci, na terenie gmi-
ny zamieszkiwało 10.767 osób, 
w IV kwartale 2014 mieszkań-
ców ubyło do poziomu 10.109 
osób, co uszczupliło dochody 
z tytułu zbiórki i utylizacji od-
padów – wyjaśniał wicebur-
mistrz. 

– Do tego doszła wyższa 
stawka w przetargu, zaoferowa-
na przez Tönsmeier Centrum. 
W efekcie koszty utylizacji tony 
odpadów w 2015 roku to 346,50 
zł netto (374 zł brutto), wcześniej 
315 zł netto.  str. 5

Aby koszty odbioru 
i utylizacji odpadów 
komunalnych 
zbilansować, musimy 
podnieść opłaty.

Dorota
GrąbCzewska

zychlin@lowiczanin.info

Żychlin | Samotna pielgrzymka na rowerze z żychlina do rzymu zakończona

Po dramacie w Alpach, podbił Rzym
Leszek Łopata, który drugiego dnia świąt Wielkanocnych, 6 kwietnia, wyruszył  
w samotną pielgrzymkę na rowerze z Żychlina do Rzymu, szczęśliwie wrócił 
do domu. W 21 dni przejechał 2.232,7 km. 27 kwietnia uczestniczył w uroczystej 
mszy świętej w rocznicę kanonizacji Jana Pawła II. Jak przyznaje, chwilami  
było bardzo ciężko, były kryzysy, czasami nawet łzy. Musiał pokonać  
własne słabości, by zrealizować swój plan. Schudł 10 kg – ale dojechał. 

Po drodze spotykał zarówno 
„anioły” jak i „diabły”, czyli do-
brych i złych ludzi. Jest wpraw-
dzie jeszcze obolały, ale, jak 
przyznaje, bardzo szczęśliwy, że 
sprostał trudnemu zadaniu. Ro-
werową pielgrzymkę wspomi-
na jako największą przygodę ży-
cia, najdłuższe rekolekcje. Swoje 
wspomnienia z podróży zamierza 
opisać w książce.

Leszek Łopata skończył 60 
lat, od kilku miesięcy jest emery-
tem. Zdecydował, że nowy etap 
w życiu zacznie od rowerowej 
pielgrzymki do Rzymu. Chciał 
podziękować Bogu i papieżowi 
Janowi Pawłowi II za wszystko, 
co dobrego spotkało go w życiu. 

W 2002 roku wraz z żoną Anną, 
w 25 rocznicę ślubu, pojechali do 
Rzymu z pielgrzymką autokaro-
wą. Tamtą podróż ufundowały 
im dzieci. Dzięki biskupowi Or-
szulikowi nie tylko osobiście spo-
tkali się z papieżem, ale też mie-
li okazję stosunkowo długo z nim 
porozmawiać.

Do rowerowej pielgrzymki 
pan Leszek przygotowywał się 
długo. Kupił specjalistyczny ro-
wer z sakwami na namiot, ubra-
nia i jedzenie. Na każdy dzień 
pielgrzymki miał przygotowaną 
mapę, choć, jak się okazało, nie 
zawsze odzwierciedlała ona fak-
tyczną trasę, jaką musiał poko-
nać. Dziś już wie, że przydatna 
byłaby nawigacja. Codziennie 
jechał po ok. 120 km, nadrobił 
ponad 200 km, gdyż czasami 
błądził, a nie wszędzie rowery 
mogły jechać po drodze publicz-
nej. Dwie noce jechał non stop, 

nie śpiąc po 32 godziny, by zdą-
żyć na czas.

W podróż wyruszył z 60 kg 
bagażem, który wprawdzie był 
dodatkowym obciążeniem, ale 
był niezbędny, by trasę pokonać. 
Zaopatrzony w papieską bia-
ło-żółtą i biało-czerwoną flagę  
z napisem Żychlin, z ikonką 
świętego Piotra i papieża Jana 
Pawła II w drewnianej książecz-
ce otrzymanej od proboszcza, 
ks. Wiesława Frelka, zaopatrzo-
ny w list intencyjny od probosz-
cza przetłumaczony na kilka ję-
zyków, wyruszył w niesamowitą 
pielgrzymkę. Wyjechał w dru-
gi dzień świąt Wielkanocnych, 
po mszy świętej, żegnany przez 
księży, rodzinę i znajomych.

– Początkowo mieliśmy je-
chać w 6 osób, ale koledzy zre-
zygnowali. Ja postanowiłem, że 
i tak zrealizuję swój plan – opo-
wiada Leszek Łopata.  str. 6

Leszek Łopata wraz z ks. proboszczem Wiesławem Frelkiem 
w rzymie na placu świętego piotra 

A
r

c
h

iw
u

m
 A

u
To

r
A

Żychlin | Strażackie świętowanie

Proboszcz poświęcił 
pojazdy i strażaków

W dniu świętego Floriana, pa-
trona strażaków, 4 maja, o godz. 
18.00, w kościele parafialnym 
pw. Św. Apostołów Piotra i Paw-
ła w Żychlinie została odprawio-
na uroczysta msza święta. Po 
mszy proboszcz poświęcił stra-
żackie samochody stojące na pla-
cu przed fontanną oraz strażaków.

W poniedziałek po południu 
do strażnicy OSP w Żychlinie 
zjechały się wszystkie jednostki  
z gminy Żychlin. Przybyła rów-

nież grupa mundurowa z kla-
sy pożarniczej istniejąca w ZS 
w Żychlinie oraz emerytowani  
i honorowi strażacy. Wśród nich 
był m.in. najstarszy strażak,  
z 70-letnim stażem, Ludwik Za-
lewski, były naczelnik straży Ste-
fan Klimczak z 57-letnim stażem 
oraz Jan Falborski, który w tym 
roku obchodzi jubileusz 50-lecia 
służby w straży. I właśnie w in-
tencji tego ostatniego była też od-
prawiana msza.  str. 7

W dniu strażaka, 4 maja, strażacy z Żychlina, w galowych strojach 
wyruszyli spod strażnicy do kościoła, gdzie odprawiona została uroczysta 
msza święta w intencji strażaków i poświęcono pojazdy. 

Gmina Oporów
Rodzice 
zaniepokojeni 
pomysłem 
łączenia klas

Rodzice dzieci ze szkoły  
w Szczycie są przerażeni, że 
od września ich dzieci mogą 
się uczyć w łączonych klasach. 
Grupa kilkunastu rodziców 
przyszła 27 kwietnia na obrady 
komisji oświaty Rady Gminy 
Oporów, by wyrazić swoje za-
niepokojenie i sprzeciw. Sprawy 
oświaty były też podstawowym 
tematem kolejnej komisji oświa-
ty, która odbyła się 4 maja. Za-
równo wójt, jak i radni, nie mają 
wątpliwości, że dzieci ubywa,  
a koszty funkcjonowania oświaty 
są coraz wyższe i „zjadają” coraz 
większą część budżetu. Dlatego 
już teraz zastanawiają się co zro-
bić, aby zmniejszyć koszty, by za 
rok gmina nie stanęła w sytuacji 
braku środków na inwestycje.

– Łączenie klas to fatalny po-
mysł, cofamy się do XX wieku  
– mówi nam jedna z mam dziec-
ka ze Szczytu. – Jesteśmy prze-
rażeni taką propozycją. Jaka bę-
dzie efektywność nauczania, 
gdy nauczyciel zamiast 45 mi-
nut będzie uczyć klasę 22,5 mi-
nuty? – pyta. Po wojnie były łą-
czone klasy, ale wtedy brakowało 
nauczycieli...

Niepokój rodziców wzbudziła 
propozycja wójta Roberta Pawli-
kowskiego, by w poszukiwaniu 
oszczędności w oświacie łączyć 
klasy.

– Z roku na rok do oświaty do-
kładamy coraz więcej. W ubie-
głym roku do 2 mln subwencji 
dołożyliśmy ok. miliona zł wła-
snych środków, w tym roku sza-
cuję, że będzie to już ok. 1,1 mln 
zł. Trwają protesty nauczyciel-
skie i żądania, aby podwyższyć 
nauczycielom wynagrodzenia. 
Jeśli to nastąpi, to oświata może 
nas kosztować dodatkowych  
1,5 mln zł, a tego nasz 7 mln bu-
dżet nie wytrzyma – podkreśla 
wójt. – Musimy zacząć szukać 
oszczędności. Nie proponuję za-
mykania szkoły.  str. 4
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Rzut OKIEm | drużynA z Sp w pleckiej dąbrowie SzóSTA

Na rowerze jeżdżą prawidłowo. Trzyosobowa drużyna z Sp w pleckiej dąbrowie w składzie: weronika dałek, klaudia morga i marcel myszkowski, 
zajęła Vi miejsce w powiatowych eliminacjach do ogólnopolskiego Turnieju bezpieczeństwa w ruchu drogowym, który odbył się 28 kwietnia w kutnie, 
w Szkole podstawowej nr 4. rywalizowało 17 drużyn z powiatu kutnowskiego. uczestnicy konkursu musieli wykazać się znajomością przepisów w ruchu 
drogowym. najpierw rozwiązywali test wiedzy teoretycznej, później musieli wykazać się umiejętnością udzielania pierwszej pomocy przedmedycznej. 
Trzecią konkurencją była jazda na rowerze po torze przeszkód. wbrew pozorom, to właśnie ta konkurencja sprawia uczestnikom konkursu największe 
trudności. dzieci wiejskie radzą sobie z tą konkurencją zdecydowanie lepiej od dzieci miejskich. dag

NASI DzIENNIKARzE DO WASzEJ DYSPOzYCJI 
OD 8.30 DO 15.30
Telefon redakcyjny 796 455 333 
e-mail: zychlin@lowiczanin.info
Dorota GrąbCzewska

Bezpieczeństwo | Akcja urzędu kontroli Skarbowej w Łodzi

Nie daj się zrobić w słupa
Wyniki kontroli skarbowych w Łodzi przeprowadzone w 2014 roku ujawniły 21 tysięcy tzw. „pustych faktur”, o wartości 
przekraczającej 2,2 mld zł. W wydanych decyzjach określono łącznie ponad 333 mln zł podatku do zapłaty od fikcyjnych faktur. 
Dlatego Urząd Kontroli Skarbowej rozpoczął kampanię informacyjną, by przestrzec społeczeństwo przed konsekwencjami 
prawnymi z działania zorganizowanych grup przestępczych, zajmujących się m.in. wyłudzaniem z budżetu państwa podatku VAT.

– Kontrola Skarbowa wykry-
wa różne mechanizmy oszustw 
podatkowych. Jednym z najczę-
ściej ujawnianych jest tzw. oszu-
stwo karuzelowe – mówi Mario-
la Grabowska, rzecznik Urzędu 
Kontroli Skarbowej w Łodzi.  
– Karuzelę podatkową tworzy 
grupa kilku, kilkunastu firm, 
które pozorują legalne transak-
cje zakupu i sprzedaży, po to, by 
zrealizować zysk w postaci wyłu-
dzonego lub niezapłaconego po-
datku VAT. Jednym z ogniw ta-
kiej karuzeli są firmy „słupy”, 

powołane do życia wyłącznie  
w celu wystawiania i wprowadza-
nia do obrotu fikcyjnych faktur, 
umożliwiających wyłudzanie po-
datku VAT. „Słupy” w rzeczywi-
stości nie prowadzą działalności 
gospodarczej, nie dokonują za-
kupu i sprzedaży towarów bądź 
usług, a faktyczny obrót widnieje 
tylko na „pustych fakturach”.

– Właścicielami firm „słupów” 
zostają najczęściej osoby znajdu-
jące się w trudnej sytuacji finan-
sowej i życiowej. Organizatorzy 
oszustw karuzelowych werbują je 

m.in. wśród osób uzależnionych, 
bezdomnych, bezrobotnych, stu-
dentów czy emerytów. Szukają 
ich w pobliżu osiedlowych skle-
pików, w lokalach gastronomicz-
nych, dyskotekach, przed urzęda-
mi pracy. Wybranym osobom, za 
niewielką gratyfikację pieniężną, 
proponują założenie działalności 
gospodarczej. Pomagają w zała-
twianiu formalności, podsuwa-
ją do podpisu różne dokumenty. 
Świeżo upieczony przedsiębior-
ca wystawia i wprowadza do ob-
rotu faktury oraz wykonuje inne 

zlecone mu czynności. Podatki 
mają być opłacane przez zlece-
niodawców. 

W rzeczywistości właściciel 
takiej firmy staje się uczestni-
kiem grupy przestępczej, często 
nieświadomym skutków swo-
ich czynów. O skali zawartych 
fikcyjnych transakcji gospo-
darczych i dokonanych na jego 
konto oszustw, jak również ich 
konsekwencjach, dowiaduje się 
często dopiero od kontrolerów 
skarbowych lub organów ścigania,  
a konsekwencje złamania prawa 

w takim przypadku są bardzo po-
ważne.

Rzecznik przestrzega, że wy-
stawca fikcyjnych faktur, podob-
nie jak inni uczestnicy oszustwa 
karuzelowego, ponosi odpo-
wiedzialność podatkową, karną  
i karną skarbową. Zobowiązany 
jest do zapłaty wykazanej w fik-
cyjnych fakturach kwoty podat-
ku VAT, często sięgającej setek 
tysięcy złotych czy nawet milio-
nów złotych. Za popełnione prze-
stępstwa karne i karne skarbowe 
grożą mu również surowe kary  
– wysokie grzywny, a nawet po-
zbawienie wolności. 

– Radzimy, by nie udostępniać 
swoich danych innym osobom, 
nie podpisywać pochopnie doku-
mentów, nie wystawiać fikcyjnych 
faktur – przestrzega rzecznik UKS 
w Łodzi. – Nie można ufać tym, 
którzy oferują szybkie i łatwe pie-
niądze. Trzeba mieć świadomość, 
że wejście na drogę przestępstwa 
jest dość łatwe, ale rezygnacja  
z udziału w nielegalnej działalno-
ści nie zawsze jest prosta, a konse-
kwencje prawne dotkliwe.  dag

w rzeczywistości 
właściciel takiej firmy 
staje się uczestnikiem 
grupy przestępczej, 
często nieświadomym 
skutków swoich 
czynów.

Gmina Oporów | mieszkaniec gminy pobity w komadzynie

Feralna osiemnastka
Policjanci z Kutna zatrzymali 

dwóch 17-latków z Kutna, którzy 
w sobotę, 25 kwietnia, podczas 
imprezy 18 urodzin mieszkańca 
gminy Oporów, dotkliwie pobili 
ojca jubilata. Do zdarzenia doszło 
koło remizy w Komadzynie. Obaj 
nastolatkowie już usłyszeli zarzut 
pobicia. Grozi im kara do 3 lat po-
zbawienia wolności. Będą odpo-
wiadać jak osoby dorosłe.

W remizie strażackiej w Ko-
madzynie odbywała się impreza 

z okazji 18-tych urodzin jednego  
z mieszkańców gminy Oporów. 
Ok. 23.00 do budynku weszli dwaj 
młodzi ludzie, którzy nie byli pro-
szeni na imprezę. Rodzice jubilata 
wyprosili ich na zewnątrz. Młodzi 
mężczyźni nie opuścili jednak po-
sesji. Ojciec jubilata wyszedł do 
nich, prosząc o opuszczenie terenu.

– Nastolatkowie, słysząc te sło-
wa, rzucili się na mężczyznę z pię-
ściami – mówi Paweł Witczak, 
rzecznik prasowy KPP w Kutnie. 

– Gdy ten się przewrócił zaczęli 
go kopać po całym ciele, po czym 
oddalili się w stronę Kutna. Dzię-
ki dokładnemu opisowi sprawców 
funkcjonariusze szybko ich za-
trzymali.

Obaj 17-latkowie byli nietrzeź-
wi, mieli po ok. promila alkoholu 
w wydychanym powietrzu. Zosta-
li zatrzymani, a po wytrzeźwieniu 
postawiono im zarzuty pobicia. 
Teraz będą odpowiadać przed są-
dem.  dag

Żychlin 
Okradli skrzynkę 
telewizji cyfrowej

W niedzielę, 26 kwietnia,  
w jednym z bloków wieloro-
dzinnych przy ulicy Hanki Sa-
wickiej nieznani sprawcy dosta-
li się do korytarza piwnicznego,  
w którym znajdowała się skrzyn-
ka rozdzielcza miejscowej tele-
wizji kablowej. 

Wyłamali wieko od skrzyn-
ki, po czym zabrali podzespoły 
do przesyłu sygnału cyfrowego. 
Firma oszacowała straty na 3 ty-
siące złotych.  dag

Bezpieczeństwo | policyjne zgłoszenia

Garażowi złodzieje w akcji
W Bedlnie 27 kwietnia, o godz. 

19.00,, z niezabezpieczonego ga-
rażu nieznany sprawca zabrał pod-
kaszarkę Geko, wiertarkę i wkrę-
tarkę firmy Makita. Wysokość 
strat ok. 2 tys. zł.

Z kolei 30 kwietnia, o godz. 
23.00, zgłoszono kradzież w Złot-
nikach (blisko gminy Bedlno).  
Z niezabezpieczonego garażu nie-
znany sprawca zabrał rower mar-
ki Solta Beta oraz 2 plastikowe 
pojemniki z 60 litrami oleju na-

pędowego. Właściciel oszacował 
straty na ok. 1.300 zł. 

W niedzielę, 3 maja, o godz. 
12.00, w Dobrzelinie zauważo-
no również włamanie do gara-
żu. Skobel został urwany, a z do-
stawczego samochodu stojącego 
wewnątrz nieznany sprawca za-
brał wiertarkę, szlifierkę kątową 
oraz przewody rozruchowe. Stra-
ty oszacowano na ok. 500 zł. We 
wszystkich trzech sprawach trwa 
dochodzenie.  dag

Kiernozia | ochotnicza Straż pożarna

Strażacy podnoszą 
kwalifikacje 

Szkolenie teoretyczne i prak-
tyczne z zakresu BHP, połączone 
z treningiem tzw. kwalifikowanej 
pierwszej pomocy przedmedycz-
nej oraz podnoszeniem umie-
jętności z zakresu ratownictwa 
technicznego, odbyli strażacy  
z Ochotniczej Straży Pożarnej  
w Kiernozi. 

Druhowie trenowali m.in. 
sztuczne oddychanie na fanto-
mach, zapoznali się z działaniem 
defibrylatora, a także doskona-
lili tzw. „technikę tworzenia do-
stępu” do osób uwięzionych  
w samochodach, które uległy 
wypadkom oraz ewakuacji po-
szkodowanych.  mak 

Strażacy z OSP w Kiernozi ćwiczyli elementy ratownictwa technicznego 
i drogowego w praktyce.
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Żychlin | rozpoczęły się i komunie Św.

Gong pierwszym darem
W niedzielę, 3 maja, do I Ko-

munii Świętej w parafii św. Apo-
stołów Piotra i Pawła w Ży-
chlinie przystąpiło 43 uczniów  
z SP 2. W niedzielę, 10 maja, 
do I Komunii Świętej przystąpi 
29 uczniów z SP 1 i 15 uczniów  
z SP w Grabowie. Za rok komunii 
nie będzie, gdyż do szkoły poszły 
dzieci 6-letnie. One pójdą do ko-
munii nie w II klasie, jak to było 
dotychczas, a w klasie III.

Uczniowie z SP 2, którzy przyj-
mowali komunię jako pierwsi, 
przez cały tydzień uczestniczą  
w tzw. „białym tygodniu”. Dziew-

czynki w białych sukieneczkach 
wyglądały przepięknie, chłop-

cy w garniturkach równie urokli-
wie. Tradycyjnie na drabiniastej 
konstrukcji wisiały czerwone ser-
duszka z nazwiskami dzieci, które 
przystępowały do I komunii. 

– Do tej pory kochaliście tylko 
mamę i tatę. Rodzice też bardzo 
was kochają. To, że wyglądacie 
tak pięknie, to efekt ich miłości do 
was – mówił w poniedziałek, na 
pierwszej „białej mszy”, ks. Wie-
sław Frelek. – Rodzicom zależy, 
by wychować was na dobrych lu-
dzi, byście szli przez życie dobrze 
czyniąc. Od niedzieli, gdy przyję-
liście I Komunię Świętą, miłością 
macie darzyć zarówno rodziców, 
jak i Pana Boga, który też stawia 
przed wami wymagania, prze-
strzeganie 10 przykazań.  str. 7

Żychlin | po dniu Flagi rp

Czy nie mamy biało-czerwonych serc?
2 maja w Polsce obchodzony 

jest Dzień Flagi Rzeczypospolitej 
Polskiej. Święto to wprowadzono 
w 2004 roku. 2 maja Hufiec ZHP 
Żychlin zorganizował przemarsz 
ulicami miasta z wielką flagą  
z godłem i nazwą naszego miasta. 

W marszu wzięły udział: 3. 
Drużyna Wędrownicza „Awan-
garda” z Żychlina, 13. Oporow-
ska Rycerska Drużyna Harcerska 
„Templum”, 34. Drużyna Starszo-
harcerska „Aldabra” z Żychlina  
i 33. Drużyna Harcerska „Dzikie 
Koty”. Wraz z harcerzami punktu-

alnie o godzinie 12.00 spod ŻDK 
wyruszyli również strzelcy z LO 
im. Adama Mickiewicza. 

Mimo że Święto Flagi harcerze 
organizowali po raz kolejny, nikt 
poza strzelcami nie przyłączył się 
do obchodów. Przemarsz zakoń-
czył się oficjalnym apelem przy 
fontannie i odśpiewaniem hymnu 
narodowego. 

„Patrząc na flagę państwową, 
dociekliwy umysł widzi nie tylko 
flagę, lecz samo państwo i nieza-
leżnie od jego symboli i insygniów 
widzi na fladze przede wszystkim 

formę rządów, pryncypia, praw-
dy i historię narodu, który jej uży-
wa” cytował H.W. Beechera druh 
Adam Matusiak, odczytując na 
apelu rozkaz komendanta huf-
ca ZHP Żychlin Michała Welfra. 
Dzień Flagi jest jednym z naj-
młodszych świąt państwowych, 
dlatego powinno się go propago-
wać i jak najwięcej o nim mówić, 
przecież w każdym z nas bije bia-
ło-czerwone serce – kontynuował 
druh. W Żychlinie można było 
odnieść wrażenie, że tych biało-
-czerwonych serc nie mamy. ag

Harcerze podczas obchodów z okazji dnia Flagi rzeczypospolitej polskiej na palcu przy fontannie w żychlinie.

Żychlin | centralne ogrzewanie w blokach spółdzielni „wspólny dom”

W pierwszym bloku będą podpisywać umowy
Spółdzielnia Mieszkaniowa Wspólny Dom wyznaczyła już 
terminy, w których lokatorzy pierwszego bloku, przy ulicy 
Narutowicza 85 f, przewidzianego do podłączenia centralnego 
ogrzewania, będą podpisywać umowy cywilno-prawne. 
Montaż instalacji powinien zacząć się pod koniec maja.

W bloku Narutowicza 85f 
mieszka 18 rodzin, tylko 2 ro-
dziny odmówiły przyłączenia do 
centralnego ogrzewania. Pozosta-
łe deklarują podpisanie umowy 
ze spółdzielnią. I tak pracownicy 
spółdzielni będą zawierać umo-
wy 11, 12 i 13 maja w godz. 8.00-
10.00 oraz 13.00-14.30. Z kolei 
14 maja umowy będą zawierane  
w godz. 13.00-.16.00.

Komisja spółdzielni już doko-
nała analizy szacunkowych kosz-
tów budowy instalacji centralnego 
ogrzewania wewnątrz budynku. 
Spośród 18 rodzin, w 12 miesz-
kaniach nie ma żadnej instalacji 
centralnego ogrzewania, w po-
zostałych 6 lokalach jest takowa 
instalacja. Część zamontowanej 
tam instalacji wraz z kaloryfe-
rami uwzględniono w projekcie  

i ci lokatorzy zapłacą za podłącze-
nie centralnego ogrzewania od-
powiednio mniej. Standardowo 
wyliczono, że właściciel mieszka-
nia o pow. 51,41 m2 zapłaci 3.495 
zł, zaś lokator mieszkania o po-
wierzchni 40 metrów kwadrato-
wych zapłaci 2.720 zł.

– To jest koszt szacunko-
wy. Jaki będzie faktyczny, okaże 
się po rozstrzygnięciu przetargu  
i wykonaniu zadania – mówi Je-
rzy Rosiński, prezes Spółdzielni 
Mieszkaniowej Wspólny Dom. 
– Instalacja będzie poprowadzo-
na w trzech pionach, na klatkach 
schodowych. Na każdym piętrze 
będzie zawór odcinający. Jeśli lo-

kator będzie mieć miesięczne 
opóźnienie w opłatach czynszo-
wych, dopływ ciepła zostanie za-
mknięty. Rodziny, które teraz nie 
podpiszą umowy na przyłączenie 
centralnego ogrzewania, muszą 
się liczyć z tym, że później zapła-
cą o 25 proc. drożej. Mają czas do 
namysłu do zakończenia robót na 
bloku. Jak firma zakończy zada-
nie – zapłacą więcej.

W połowie maja spółdzielnia 
chciałaby rozstrzygnąć przetarg 
na wykonanie instalacji wewnątrz 
budynku. Prace miałyby zacząć 
się już pod koniec maja. Do czasu 
wejścia wykonawcy ludzie muszą 
wpłacić należność. Większość na 

wydatek przygotowywała się od 
kilku miesięcy. Pozostali muszą 
wziąć kredyt i koszty pokryć.

Po pierwszym bloku 
będą dwa kolejne
Drugim blokiem przewidzia-

nym w tym roku do podłącze-
nia centralnego ogrzewania jest 
Narutowicza 79/III. Tam zrobio-
no inwentaryzację, a teraz robio-
na jest dokumentacja projektowa 
uwzględniająca tych lokatorów, 
którzy mają własne centralne  
w mieszkaniu. Z kolei w trzecim 
z bloków, przy ul. Waryńskiego 
2, przewidzianym do podłączenia 
miejskiego ciepła, trwa inwentary-

zacja. Bloki Waryńskiego 2 i Na-
rutowicza 79/III będą mieć wspól-
ny węzeł cieplny. Koszty budowy 
węzła cieplnego i budowy „spin-
ki” obu bloków na swoje barki 
bierze spółdzielnia. Zakład Ener-
getyki Cieplnej na swój koszt bę-
dzie robić sieć ciepłowniczą do 
trzech bloków.

– Przyśpieszamy tempo, aby 
zdążyć z wykonaniem inwesty-
cji przed nowym sezonem grzew-
czym. Szacuję, że prace budow-
lane związane z rozciągnięciem 
instalacji na bloku Narutowicza 
79/III powinny się zacząć na po-
czątku czerwca – dodaje prezes. 
 dag

Żychlin | egzamin maturalny w dwóch szkołach

Największy stres był pierwszego dnia
Od 4 maja tegoroczni 
absolwenci LO im. Adama 
Mickiewicza oraz Zespołu 
Szkół przy ul. Narutowicza 
(licealiści i technikum) 
rozpoczęli egzamin 
maturalny.

W „Mickiewiczu” egzamin 
zdaje 32 tegorocznych absolwen-
tów, zaś w ZS – 53. Pierwsze-
go dnia młodzież pisała egzamin 
z języka polskiego, we wtorek, 5 
maja, z matematyki, a w środę, 6 
maja, z języka obcego. Wszyscy 
zgodnie przyznają, że najbardziej 

bali się egzaminu pierwszego dnia. 
W następnych dniach już oswoili 
się nieco ze stresem. Zdecydowa-
nie najmniej młodzież obawiała 
się egzaminu z języka angielskie-
go, którego uczyli się łącznie 12 
lat. Ale właśnie w ubiegłym roku 
wyniki z języka angielskiego nie 
były zachwycające. Zdecydowana 
większość maturzystów z Mickie-
wicza na egzaminie z języka pol-
skiego pisała rozprawkę na podsta-
wie „Lalki”. Mieli odpowiedzieć 
na pytanie, czy człowiek sam de-
cyduje o swoim losie.

– Przyznam, że język polski 
sprawił mi więcej kłopotu niż są-

dziłem – mówił nam po egzami-
nie Krzysztof Kaliński, z LO Mic-
kiewicza. – Matematyka była za 
to łatwiejsza niż się spodziewa-
łem, gdybym bardziej się przyło-
żył, byłoby całkiem dobrze.

Po skończeniu liceum Krzysz-
tof chciałby pójść do szkoły woj-
skowej.

Podobnie o egzaminie z języka 
polskiego mówiła nam Weronika 
Bieniek. – Za to matematyka była 
dla mnie łatwa, choć miałam tylko 
trójkę. Lekki stres widać dobrze 
na mnie podziałał, potrafiłam się 
skupić i uruchomić potencjał wie-
dzy – przyznaje maturzystka.

W liceum była w grupie mun-
durowej. Chciałaby studiować 
na Akademii Obrony Narodowej  
w Warszawie. Ale jak nam mówi, 
nie chce w przyszłości być w woj-
sku, ani tym bardziej nie chciała-
by pracować w policji, jak jej tata. 
– To za bardzo stresujące zajęcie. 
Bardziej kieruję się w stronę In-
spekcji Transportu Drogowego  
– dodaje.

Justyna Humka po egzaminie 
z matematyki wyszła zadowolo-
na. Podobnie było z polskiego.  
– Przed nami jeszcze egzamin 
ustny z języka polskiego, który  
w tym roku po raz pierwszy bę-
dzie inny. Nie będzie prezentacji. 
Będziemy losować pytania i odpo-
wiadać. Zobaczymy, co los przy-
niesie – dodaje.  dag

Żychlin | Sesja rady miejskiej

Mostek do poprawy
Obrady Rady Miejskiej w Ży-

chlinie, 29 kwietnia, trwały bar-
dzo krótko. Przegłosowano nowe, 
wyższe stawki opłat za śmieci,  
o czym piszemy szerzej. Były też 
dwie istotne interpelacje dotyczą-
ce spraw nurtujących mieszkań-
ców. 

Sołtys Tretek, Roman Ambro-
ziak, prosił w imieniu rolników, 
by w Żychlinie uruchomić punkt 
wydawania kolczyków dla zwie-
rząt, zaś radna Elżbieta Sikora 
prosiła o poprawę mostka przez 
Słudwię.

– W imieniu rolników proszę  
o rozważenie możliwości urucho-
mienia na terenie miasta punktu 
wydawania kolczyków dla zwie-
rząt, by rolnicy nie musieli jechać 
30 km w tak prostej sprawie do 
Kutna – apelował Roman Ambro-
ziak.

Burmistrz Grzegorz Ambro-
ziak przyznał, że temat jest mu 
znany, bowiem był podnoszony 
podczas zebrań sołeckich. – Mu-
szę zrobić rozeznanie, czy zor-
ganizowanie takiego punktu jest 
możliwe. W tej sprawie muszę się 

zwrócić do Powiatowej Agencji 
Restrukturyzacji i Modernizacji 
Rolnictwa w Kutnie.

Z kolei radna Elżbieta Sikora 
zwracała uwagę, że konstrukcja 
mostku łączącego osiedle Wy-
zwolenia z osiedlem Traugutta, 
przez Słudwię, wymaga poprawy. 
– Chodzi o to, aby dospawać jeden 
pręt, by dzieci nie mogły się nie-
bezpiecznie wychylać – przypo-
minała radna.

Ten postulat też został zapisany 
przez burmistrza do realizacji.

Dodamy jeszcze, że wymienić 
należałoby jeszcze kilka spróch-
niałych desek na mostku, o czym 
pisaliśmy. To też sygnał i prośba 
naszych Czytelników.  dag

Dziewczęta z SP 2  
w komunijnych sukieneczkach.
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Licealiści z mickiewicza. od lewej: emilia włodarczyk, Sandra zarychta, 
Anna Strzelecka, maciej Szymczak i justyna humka. jak mówią o sobie  
– humanistami raczej nie są. 
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Na kogo uczniowie 
głosowali w próbnych
wyborach prezydenckich. str. 7
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Żychlin | coraz więcej budynków przyłączanych do c.o.

Kamienice komunalne też będą 
miały centralne ogrzewanie
Spółdzielnia 
Mieszkaniowa Wspólny 
Dom jako pierwsza 
podjęła działania, 
aby swoje bloki 
przyłączyć do miejskiej 
sieci ciepłowniczej. 

Pierwsze rozmowy na ten te-
mat rozpoczęto w listopadzie 2014 
roku. Teraz prace są już mocno za-
awansowane, rozpoczyna się pod-
pisywanie indywidualnych umów 
z lokatorami oraz projektowa-
nie instalacji wewnątrz budynku. 
Okazuje się, że do zmiany syste-
mu ogrzewania z piecowego na 
centralne ogrzewanie przymierza 
się również żychliński samorząd. 
W najbliższym czasie chce w swo-
ich komunalnych kamienicach 
założyć centralne ogrzewanie.

– Z Zakładem Energetyki 
Cieplnej w Żychlinie prowadzi-
my rozmowy w celu podłączenia 
komunalnych zasobów gminy do 
miejskiego ciepłociągu – przy-
znaje Grzegorz Ambroziak, bur-
mistrz Żychlina. – Trwają rozmo-
wy, by podpisać list intencyjny 
w tej sprawie. Po podpisaniu li-
stu strony podejmą działania pro-
jektowe. Sprawy formalne powin-
ny zostać przeprowadzone do 31 
grudnia 2015 roku. Po tym okresie 
nastąpi ustalenie harmonogramu 
podłączeń, który będzie podsta-
wą do projektowania sieci i insta-
lacji wewnętrznej. Szacuje się, że 
koszt zaprojektowania i wykona-

nia instalacji wewnętrznej w bu-
dynkach wyniesie ok. 500.000 zł. 
Do sieci cieplnej zostanie przyłą-
czonych ok. 20 kamienic o łącznej 
powierzchni mieszkalnej 4.629,26 
metrów kwadratowych.

– Za takimi decyzjami przema-
wia nie tylko ekologia, by ograni-
czyć emisję dymu i pyłu z komi-
nów, ale też konieczność ciągłego 
remontowania starych pieców w 
mieszkaniach komunalnych oraz 
kominów, które na skutek palenia 
w piecach czym popadnie, ulega-
ją szybkiej degradacji. Poza tym 

chodzi też o komfort zamieszki-
wania, bez konieczności kupowa-
nia węgla i jego dźwigania.

– Dobrze, że urząd podejmu-
je się tego zadania. Mamy XXI 
wiek i najwyższa pora, aby z mia-
sta zniknęły kloaki, ludzie mie-
li podłączoną wodę i kanalizację 
ściekową oraz centralne ogrzewa-
nie – mówi Zbigniew B. z centrum 
miasta. – Jest szansa, że z krajo-
brazu znikną też paskudne komór-
ki na węgiel zrobione z byle czego. 
Jedne murowane, inne drewnia-
ne, obite blachą itp. Teraz to tylko 
miejsca rozmnażania się szczurów. 
Miasto ma wyglądać jak miasto, 
a nie jak zaścianek.  dag

Bedlno | jedna decyzja uchylona

Woda w Pniewie już dobra
Powiatowa Stacja Sanitarno-
Epidemiologiczna w Kutnie 
potwierdziła, że decyzja  
o warunkowym dopuszczeniu 
wody do spożycia w Stacji 
Uzdatniania Wody  
w Pniewie została uchylona.

Wciąż w mocy jest druga de-
cyzja o warunkowym dopusz-
czeniu wody do spożycia w Głu-
chowie, choć tutaj gmina ma 
czas na poprawę jakości wody 
do końca czerwca.

– 18.03.2015 r. Gmina Bedl-
no w ramach kontroli wewnętrz-
nej producenta, dokonała bada-
nia jakości wody podawanej do 
sieci, na terenie Stacji Uzdatnia-
nia Wody wodociągu publiczne-
go w Pniewie. W badanej próbie 
nie stwierdzono przekroczeń do-
puszczalnej zawartości chlorków 
i sodu, w związku z czym gmi-
na Bedlno wykonała nałożony 
na nią obowiązek – mówi Ce-

lina Marciszewska, Państwowy 
Powiatowy Inspektor Sanitarny 
w Kutnie.

4 marca Katarzyna Golis, kie-
rownik referatu Organizacyjno-
-Administracyjnego w Urzędzie 
Gminy Bedlno informowała, że 
gmina zamierza w SUW w Głu-
chowie i w SUW w Pniewie 
zmienić system filtrowania po-
przez zastosowanie złóż katali-
tycznych oraz zmianę systemu 
napowietrzania. Zapewne za-
stosowane modernizacje przy-
niosły efekty i woda w SUW 
w Pniewie osiągnęła potrzeb-
ne parametry. Gmina miała czas 
na dostosowanie parametrów 
wody do obowiązujących norm 
do 31 marca. Gdy to zostało zro-
bione, Sanepid uchylił swoją de-
cyzję nałożoną 24.10.2013 roku. 

Na realizację modernizacji 
i osiągnięcie efektów czeka jesz-
cze SUW w Głuchowie, ale tu 
gmina ma czas do 30 czerwca 
2015 roku.  dag

Rzut OKIEm | wAndAle w Akcji

W niedzielę, 26 kwietnia ok. godz. 20 nieznani sprawcy wybili szybę 
w wiacie na wózki stojącej obok marketu mila przy ulicy Łąkowej. wokół 
wózków wciąż jeszcze leży mnóstwo drobnych kawałków szyby. dag 

urząd Gminy w Żychlinie podjął już działania, by do ciepła miejskiego podłączyć 20 kamienic komunalnych 
znajdujących się w centrum miasta. 
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Trwają rozmowy, by 
podpisać list intencyjny. 
po podpisaniu strony 
podejmą działania 
projektowe.

Gmina Oporów | co zrobić ze szkołami?

Rodzice ze szkoły w Szczycie 
zaniepokojeni  
pomysłem łączenia klas

dokończenie ze str. 1

By uniknąć radykalnych de-
cyzji, myślę o łączeniu klas, ale 
nie będzie ono dotyczyć takich 
przedmiotów jak: język polski, 
język angielski i matematyka, 
czyli przedmiotów, które są na 
egzaminie. Zmiany dotyczyły-
by obu szkół, zarówno w Oporo-

wie, jak i w Szczycie, wszędzie 
tam, gdzie to możliwe.

Czy do tego rzeczywiście doj-
dzie? Czas na podjęcie decyzji 
jest do końca maja. Jakie jesz-
cze kroki może podjąć gmina, by 
wydatki na oświatę do końca nie 
zniszczyły jej budżetu? Szerzej 
omówimy ten temat w następ-
nym numerze NŁ, 14 maja.  dag
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Bedlno | urząd kontroli Skarbowej

Sprawdzają rok 2012
Potwierdziły się informa-

cje, jakie docierały do redakcji, 
że w Urzędzie Gminy Bedl-
no trwa jakaś kontrola. Dziś już 
mamy potwierdzenie od rzecz-
nika Urzędu Kontroli Skarbowej 
w Łodzi, że taka kontrola fak-
tycznie się rozpoczęła.

– Zgodnie z ustawowymi za-
daniami Kontroli Skarbowej, 
m.in. w zakresie kontroli prawi-
dłowości gospodarowania środ-
kami publicznymi, w kwietniu 
br. zostało wszczęte postępowa-
nie kontrolne za 2012 r. w Urzę-
dzie Gminy w Bedlnie – informu-
je Mariola Grabowska, rzecznik 

Urzędu Kontroli Skarbowej w 
Łodzi. – Zgodnie z ustawą kon-
trolowane będą dotacje i sub-
wencje. Kontrola wydatkowania 
środków własnych gminy nie jest 
w kompetencjach UKS.

Dlaczego kontrolą objęto 
akurat wydatkowanie środków 
w 2012 roku? – tego nie uda-
ło się nam ustalić. Wiadomo je-
dynie, że zgodnie z przepisami 
Urząd Gminy w Bedlnie na 7 
dni przed kontrolą został powia-
domiony, że takowa kontrola bę-
dzie. Według naszych informacji 
kontrolerzy pojawili się w urzę-
dzie w piątek, 24 kwietnia.  dag

Żychlin | doposażają place zabaw

Bujawka koło dużej piaskownicy
Spółdzielnia Mieszkaniowa 
Wspólny Dom zamontowała 
trzecią, drewnianą, 
podwójną bujawkę, tym 
razem na placu koło dużej 
piaskownicy po dawnej 
fontannie. Dwie inne 
stanęły na placu zabaw przy 
ulicy Marchlewskiego oraz 
przy ulicy Mickiewicza.

Do wszystkich drewnianych 
konstrukcji zostały zamocowa-
ne metalowe płaskowniki, które 
zostały zabetonowane, ale dzięki 
temu na zimę spółdzielnia chce 
demontować drewniane kon-
strukcje, by nie niszczały. W po-
mieszczeniach będą poddawa-
ne renowacji, a na wiosnę znów 
będą ustawiane.

– Gdyby drewniane konstruk-
cje zostały zamontowane na sta-
łe, to po trzech, czterech latach 
drewno by uległo zniszczeniu, 
a bujawka nadawałaby się 
do wymiany – podkreśla Je-
rzy Rosiński, prezes spółdziel-

ni Wspólny Dom. – Koszt za-
kupu bujawki to ok. 400 zł, 
do tego dochodzi koszt impre-

gnacji konstrukcji oraz płasko-
wniki. Wkrótce chcemy też za-
kupić zjeżdżalnię dla dzieci.

Już wcześniej przy placach 
zabaw stanęły ławki dla opieku-
nów najmłodszych.  dag

Żychlin | nowe stawki już od 1 czerwca

Podwyżka opłat za odpady
dokończenie ze str. 1
Zakładając, że ilość odpa-

dów jest taka sama, jak w 2014 
roku, to koszt całkowity wynosi 
895.987 zł, po doliczeniu podatku 
VAT stanowi kwotę 967.666 zł. 
Do tego dochodzą koszty funk-
cjonowania Punktu Selektyw-
nej Zbiórki – 72.000 zł brutto, 
co w przeliczeniu na mieszkań-
ca stanowi 56 groszy. Całkowity 
koszt gospodarowania odpadami 
w gminie to 1.039.666 zł brutto.

W 2014 roku selektywnie od-
pady zbierały 10.104 osoby, 663 
osoby nie segregowały odpadów.

Zarówno podczas komisji, jak 
i podczas sesji rady, radni byli 
jednomyślni, że nowe, wyższe 
stawki trzeba przyjąć. – 164 tys. 
zł, jakie dokłada gmina do od-
padów to dużo, można zrobić ja-
kąś inwestycję na terenie gminy – 
mówiła podczas komisji Matylda 
Jakubowska-Czaja. Pozostali byli 
podobnego zdania.

Ile za wywóz z działek
Podczas sesji 29 kwietnia 

przyjęto też stawki wywozu od-
padów z terenów niezamieszka-
nych, w których wytwarzane są 
odpady (np. ktoś przebywa cza-
sowo na działce). Dotychczas 
takiego zapisu nie było. Pod-
czas komisji radna Anna Wrze-
sińska zauważała, że w projek-
cie uchwały stosowny zapis jest 
mało precyzyjny, gdyż nie wia-
domo, o jakie pojemniki cho-
dzi. Prosiła o korektę zapisu, co 
już podczas sesji uczyniono. Jed-
nak radny Krzysztof Falkowski 
zauważył, że w odczytywanym 
przez przewodniczącą rady Elż-
bietę Tarnowską projektu popra-
wionej uchwały znalazł się inny 
zapis dotyczący ceny odbioru 
śmieci dla pojemników o pojem-
ności 240 l-1.000 l. Zamiast 50 zł, 
pojawiło się 70 zł. – Widocznie 
wkradł się jakiś błąd, proszę po-
prawić na cenę 50 zł – wyjaśniał 
burmistrz Ambroziak.

I tak za opróżnienie pojemni-
ka o pojemności 120 l – z tere-

nów niezamieszkałych – 30 zł, 
za pojemnik 120-240 l – 40 zł, 
240-1.000 – 50 zł, za pojemnik 
powyżej 1.000 j – 7.000 l – 310 zł. 
Stawki dotyczą odpadów posegre-
gowanych. W przypadku odpa-
dów zmieszanych stawka wzrasta 
o 35 proc. 

Nowe stawki opłat śmiecio-
wych będą obowiązywać od 1 
czerwca, co oznacza, że za pierw-
szych 5 miesięcy gmina i tak bę-
dzie musiała dołożyć do zbiórki 
i utylizacji odpadów. Umowa z fir-
mą na odbiór odpadów też obo-
wiązuje tylko do końca 2015 roku. 

Później gmina musi rozpisać ko-
lejny przetarg. Ponieważ Tönsme-
ier jest monopolistą na lokalnym 
rynku, to on dyktuje ceny. W 2015 
roku włodarzom gminy udało się 
wynegocjować niższe stawki, ale 
można się spodziewać, że za rok 
firma stawki podniesie.

Podwyżka uderzy 
rykoszetem  
w spółdzielnie
Teraz mieszkańcy blokowisk 

podatku śmieciowego nie pła-
cą bezpośrednio do gminy, lecz 
do spółdzielni. Jeśli lokator zale-
ga z opłatami (w tym i śmiecio-
wymi), to spółdzielnia i tak musi 
za takie osoby odprowadzić opła-
ty śmieciowe do urzędu. Za 2014 
rok mieszkańcy zalegali z opłatą 
prawie 33 tys. zł. Gdyby wszyscy 
mieszkańcy blokowisk płacili za 
odpady bezpośrednio do gminy, 
zaległości byłyby jeszcze więk-
sze. A tak koszty niepłacących 
ponoszą spółdzielnie.

– System odpłatności został źle 
pomyślany ustawowo, ale póki 

co musimy sobie z tym jakoś ra-
dzić – przyznaje Jerzy Rosiński, 
prezes Spółdzielni Mieszkanio-
wej Wspólny Dom. – Problem 
jednak polega na czym innym. 
Aby uniknąć w przyszłości ko-
lejnych wzrostów cen za odbiór 
i utylizację śmieci, odpady mu-
szą być bardziej segregowane. 
Wprawdzie firma dokonuje wtór-
nej segregacji, ale to oznacza 
większe koszty. Niestety, wielu 
mieszkańców, zwłaszcza z blo-
ków, wciąż wrzuca odpady nie-
posegregowane, choć wszyscy 
zadeklarowali segregację.

Właśnie w trosce, by segre-
gacja była większa, w kwietniu 
na terenie gminy Żychlin dosta-
wiono kilka pojemników do se-
gregacji. Radni podczas komisji 
27 kwietnia prosili, by w pobliżu 
szkół ustawić również pojemniki 
na makulaturę, która teraz często 
trafia do odpadów zmieszanych. 
Burmistrz przyznał, że to dobry 
pomysł i poczyni starania, by ta-
kie pojemniki się pojawiły.

 Dorota Grąbczewska

We wtorek 28 kwietnia ustawiano drewnianą bujawkę koło dużej piaskownicy po dawnej fontannie 
na osiedlu wyzwolenia. 
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w 2014 roku 
selektywnie odpady 
zbierały 10.104 
osoby, 663 osoby nie 
segregowały odpadów.

tonsmeier odbierający śmieci z Żychlina dysponuje specjalistycznym sprzętem. za odpady od 1 czerwca 
trzeba będzie zapłacić więcej.
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Żychlin | iii etap inwestycji w dawnym kinie

Adaptacja rozpoczęta
Firma Elvis z Żychlina, 
która wygrała przetarg na 
trzeci (i ostatni) etap prac 
związanych z adaptacją 
budynku po dawnym kinie 
Lech, rozpoczęła prace. 

Teraz modernizowane są po-
mieszczenia administracyjne w 
południowym skrzydle budynku. 
Prace mają się zakończyć do koń-
ca czerwca.

Przetarg na III etap robót został 
rozstrzygnięty 1 kwietnia. Wy-
grała go firma Elvis z Żychlina, 
która podjęła się zadania za kwo-
tę 176 tys. zł. Po świętach podpi-
sano umowę i prace zaczęły się 
już w połowie kwietnia. Przed 
długim weekendem tynk był sku-
ty niemal ze wszystkich ścian. 
Zostały tylko sufity, które jak się 

okazuje są trzcinowe. Wymienio-
na zostanie cała instalacja ener-
getyczna, wodno-kanalizacyjna 
i cieplna. Na ścianach zostaną 
ułożone nowe tynki, a na podło-
dze terakota. Prace mają się za-
kończyć do końca czerwca. Ter-
minowość wykonania prac jest 
wskazana, bowiem to do tych po-
mieszczeń mają być przeniesieni 
urzędnicy z chwilą rozpoczęcia 
remontu budynku urzędu gminy.

Docelowo w wyremontowanej 
części kina Lech będą mieć swo-
ją siedzibę żychlińskie stowarzy-
szenia.

Z tyłu budynku, w którym 
znajduje się też sala gimnastycz-
na SP 1, robiony jest parking 
na ok. 10 samochodów. Jedno 
z drzew, które rośnie na terenie 
parkingu zostanie wycięte, dru-
gie drzewo pozostanie.  dag

trwa adaptacja pomieszczeń administracyjnych w dawnym budynku 
kina lech. zerwano drewnianą boazerię oraz skuto stare tynki. do końca 
czerwca wnętrze ma być jak nowe. 
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Żychlin | Samotna pielgrzymka na rowerze z żychlina do rzymu zakończona

Po dramacie w Alpach, podbił Rzym
dokończenie ze str. 1
– Przyznaję, że chwilami 

było bardzo ciężko, że przycho-
dziły chwile zwątpienia, kryzy-
su. Miałem mnóstwo czasu na 
przemyślenia, na rozmowę z Bo-
giem. Wprawdzie dziś jeszcze 
leczę poparzenia od słońca i od-
parzenia od siodełka, ale jestem 
niezmiernie szczęśliwy, że uda-
ło mi się osiągnąć cel, że wróci-
łem cały i zdrowy. Codziennie 
miałem telefoniczny kontakt za-
równo z żoną, jak i proboszczem 
Wiesławem Frelkiem. To bar-
dzo ważne, podtrzymywali mnie  
na duchu, dodawali sił.

na początku deszcz
Już pierwszego dnia podró-

ży, za Orłowem w gminie Bedl-
no, spotkał pana Leszka deszcz.  
– Byłem zmarznięty, mokry, 
szukałem noclegu. Po drodze, 
przed Zduńską Wolą, trafiłem 
na parafię, ale noclegu nie dosta-
łem. Podpowiedziano mi, że 9 
km dalej, w Zduńskiej Woli, jest 
Dom Pielgrzyma. Nie miałem 
wyboru, musiałem jechać dalej. 
Nocleg dostałem za 40 zł. Jedze-
nie miałem swoje.

Jak wspomina pan Leszek, 
każdego wieczoru rytuał był po-
dobny, smarowanie spirytusem 
ciała i wcieranie maści przeciw-
bólowych i rozgrzewających. 
Ponieważ miał ze sobą kuchen-
kę turystyczną i zupki w prosz-
ku, codziennie było też gotowa-
nie ciepłego posiłku i gorącej 
herbaty. Stosunkowo mało było 
jedzenia, ale za to minimum 4 li-
try napojów, w tym sok z aronii 
domowej roboty, który zabrał ze 
sobą. Codziennie był też kawa-
łek gorzkiej czekolady, która za-
wiera dużo magnezu, by skurcze 
nie łapały. Na drogę zabrał ich 
21 sztuk.

Pierwszy anioł: Czech
Drugiego dnia pielgrzym-

ki dojechał do Raciborza, gdzie 
mieszka jego chora siostra. Tu 
spędził jeden dzień, który póź-
niej musiał nadrobić. Niedale-
ko czeskiej granicy zatrzymał 
się na mały odpoczynek w lesie  
i tam spotkał pierwszego anioła. 
W lesie, w miejscu jego posto-
ju, zatrzymał się autem młody 
mężczyzna, który zainteresował 
się pielgrzymem. Jego roweru 
z dwiema flagami trudno było 

nie zauważyć, przykuwał uwa-
gę wielu osób. Nie krył, że jest 
pod wrażeniem, iż Polak wybrał 
się w tak daleką, samotną piel-
grzymkę do Rzymu na rowerze.

– Jak się później okazało, 
Wojciech skończył teologię, po-
czątkowo chciał być nawet księ-
dzem. Od niedawna był żonaty. 
Żona poroniła pierwszą ciążę, 
teraz była w drugiej ciąży. Prosił, 
by do Rzymu zawieźć też jego 
intencję – wspomina Leszek 
Łopata. – Tak był poruszony 
moją pielgrzymką, że załatwił 
mi pierwszy nocleg w czeskim 
Odru. Wraz z żoną przyjechali 
do mnie. Zjedliśmy wspólnie ko-
lację. Później dzwonił do mnie 
codziennie. Teraz, gdy wróciłem 
do kraju, też dzwoni.

Czechy pan Leszek wspomi-
na bardzo sympatycznie. Przy-
znaje, że ostrzegano go przed 
Czechami, ale okazało się, że na 
drogach jest dużo kolarzy, wszę-
dzie witali go serdeczni, życz-
liwi ludzie. Drugi nocleg bez 
problemu znalazł w parafii św. 
Mikołaja w miejscowości Twa-
rożna. List z żychlińskiej para-
fii okazał się pomocny. Znalazł 
dach nad głową i ciepłą strawę.

– Miejscowy ksiądz zapro-
sił mnie na poranną mszę świę-
tą, podczas której licznie zgro-
madzonym wiernym powiedział 
kim jestem i dokąd zmierzam 
„Pan Leszek na kole, do Rzimu, 
do papieża”. Były oklaski ludzi. 
To było bardzo miłe, wzrusza-
jące i dodające otuchy na dal-
szą drogę. Jakiś młody człowiek 
przyniósł mi na drogę babeczki 
z kremem upieczone przez jego 
ciocię czy babcię.

austria to jak droga 
przez mękę
W niedzielę, 12 kwietnia, 

przekroczył granicę czesko-au-
striacką. Zaczynały się coraz 
większe góry. Pierwszą noc spę-
dził w klasztorze dominikanów. 
Ugotował sobie zupkę, czuł się 
bezpiecznie i mógł się spokojnie 
wyspać, by następnego dnia ru-
szyć w dalszą drogę. W ponie-
działek, 13 kwietnia, w miejsco-
wości Krems miał spotkać się  
z proboszczem Wiesławem Frel-
kiem, który przyjechał wraz  
z organistą Dawidem Wójcikiem 
i diakonem z Łowicza, który od 
roku jest na praktyce w parafii 

żychlińskiej. Razem zjedli obiad, 
porozmawiali. Proboszcz przy-
wiózł mu z Polski ser wiejski, ba-
tony. Jak wspomina pielgrzym, 
po ich odjeździe załamała się po-
goda. Zacząć wiać przenikliwy 
wiatr, padał śnieg z deszczem, 
śnieg i grad, a na dworze tempe-
ratura spadła poniżej zera.

– Stwierdziłem, że w takich 
warunkach nie da się dalej po-
dróżować. Zacząłem szukać 
noclegu. Jadąc po drodze zoba-
czyłem klasztor, który znajdo-
wał się na bardzo wysokiej gó-
rze. Jechać rowerem się nie dało. 
Rower z ekwipunkiem przez go-
dzinę pchałem pod górę. Kom-
pletnie wycieńczony dotarłem 
na koniec mszy – opowiada piel-
grzym z Polski. – Odprawiało ją 
dwóch księży. Starszy i młodszy, 
czarnoskóry. W zakrystii wycią-
gnąłem pismo od proboszcza 
Frelka, by udzielono mi pomo-
cy. Ponieważ nie mogliśmy się 
dogadać, zadzwoniłem do syna 
i przez telefon wszystko wyja-
śnił księżom. Starszy odjechał, 
a mną zaopiekował się „czarny” 
anioł, ksiądz – wspomina piel-
grzym z Polski. – Zaprowadził 
mnie do hotelu, gdzie zjadłem 
gorący posiłek, wziąłem gorą-
cą kąpiel na skostniałe mięśnie, 
a rano znów wyruszyłem w po-
dróż. Wprawdzie pogoda się po-
prawiła, ale zaczęły się potwor-
ne góry, mordercza wspinaczka 
na rowerze, chwilami nie jecha-
łem, a prowadziłem rower.

Mandat dla pielgrzyma
Wkrótce pana Leszka spotka-

ła pierwsza nieprzyjemna nie-
spodzianka. Gdy jechał drogą, 
o godz. 9.30 pojawił się policyj-
ny patrol, który na sygnale pod-
jechał, gdy zobaczył rowerzystę 
z Polski. Wlepili pielgrzymowi 
mandat! – za przekroczenie cią-
głej linii, w wysokości 20 Euro. 
Nie pomogły przeprosiny, nie 
pomógł list intencyjny i fakt, że 
jedzie z pielgrzymką. Funkcjo-
nariusze byli niewzruszeni. 

Okazało się, że w Austrii nie-
mal wszędzie są ścieżki rowero-
we, co sprawia, że po drogach 
publicznych nie mogą jeździć 
rowerzyści. Jednak trasa rowe-
rowa wiodła dookoła, co spra-
wiało, że Leszek Łopata nadra-
biał po kilkadziesiąt kilometrów 
przez kilka dni.

– Na szczęście po nieprzy-
jemnej przygodzie z mandatem 
wieczorem dostrzegłem klasztor 
w Baumgantenug. Były w nim 
siostry, które czytając pismo od 
naszego proboszcza kiwały z po-
dziwu głowami, że sam się wy-
brałem w tak daleką podróż. Za-
opiekowały się mną, dały ciepły 
pokój i kolację.

Następnego dnia pielgrzym 
znów ruszył w drogę i znów po-
błądził na ścieżkach rowerowych. 
Tym razem spotkał kolejnego 
anioła – rowerzystę, Polaka, też 
Leszka, który pracował w Austrii. 

– Porozmawialiśmy, zaprowa-
dził mnie do marketu, by zrobić 
zakupy. Kupił mi banany, odżyw-
ki, wodę mineralną i polską kieł-
basę – opowiada żychlinianin. 
– Dał nawet swój telefon, na wy-
padek, gdybym znów zgubił dro-
gę.

W miejscowości Wels-Fran-
ken March pielgrzym z Polski 
zatrzymał się na nocleg w polu, 
z dala od zabudowań. Tym ra-
zem noc spędzał w namiocie. To 
nie była przyjemna noc. Strasz-
liwe zimno nad ranem sprawi-
ło, że już o godz. 4.00 nie dało 
się spać. Dzień też nie przywitał 
pielgrzyma rowerzystę słońcem. 
Wręcz odwrotnie – lał deszcz. 
Zmarznięty, przemoczony wy-
najął hotel, wziął gorącą kąpiel  
i znów był rytuał nacierania ciała 
spirytusem i maściami. 

koszmarna noc  
w alpach
Niestety, następny dzień był 

jeszcze gorszy. Pogoda paskud-
na, padał śnieg, a bardzo strome 
góry mocno dawały się w kość.

– Skostniały, przemoczo-
ne buty i skarpety. Przez 8 go-
dzin pchałem rower pod potężną 
górę, wąską drogą i nagle nade 
mną pojawiły się dwa helikop-
tery – opowiada pan Leszek.  
– Wreszcie jeden odleciał, a dru-
gi mnie pilotował aż dotarłem 
do miasteczka Obertauer. Była 
godzina 20.30, ciemno. Próbo-
wałem znaleźć hotel, ale oka-
zało się, że wszystkie są cztero-
gwiazdkowe, na które mnie nie 
było stać. Kosztowały 111, 124  
i 132 Euro. Na dworzu był mróz 
– minus 4 stopnie Celsjusza. By-
łem załamany. Dochodziła go-
dzina 22.40, a ja wciąż byłem 
bez dachu nad głową, przemo-
czony, febra zaczęła mną trząść. 
Znalazłem jakiś bar, a przy nim 
wiatę na drewno. Zdecydowa-
łem, że tam muszę przenoco-
wać. Zawinąłem się w swój śpi-
wór, ugotowałem zupę i herbatę. 
Niestety, nad ranem, po godzi-
nie 3.00, pod wiatą zjawiła się 

barmanka, najprawdopodobniej 
po drewno do kominka. Gdy 
mnie zobaczyła, zaczęła krzy-
czeć, wymachiwać rękoma. Po-
kazywałem jej pismo, że jestem 
pielgrzymem z Polski i jadę 
do Watykanu, do ojca święte-
go. Ale ona zaczęła krzyczeć 
„policaj” i dzwonić po policję.  
W pośpiechu wsiadłem na rower 
i odjechałem. Po drodze jeszcze 
uderzyłem się o zwisający so-
pel lodu i rozbiłem sobie nos. Na 
szczęście śnieg przestał padać  
i mogłem powoli jechać, byle 
dalej od tego niedobrego miasta.

Tym razem szczęście sprzy-
jało. Nasz pielgrzym dotarł do 
Feistritz an der Dran, gdzie zo-
stał przenocowany na parafii. 
Pomógł list proboszcza Frelka. 
Następnego dnia pan Leszek  
z popękanymi ustami jechał już  
w stronę granicy z Włochami.

włosi sympatyczni  
dla Polaków
W miejscowości Gemona 

nasz pielgrzym spędził drugą 
noc w namiocie, również rozsta-
wionym na łąkach, z dala od lu-
dzi. Na szczęście góry były tam 
już coraz niższe, mniej dokucz-
liwe.

– Bałem się nie tylko o siebie, 
ale też i o rower z ekwipunkiem, 
dlatego rozbijałem namiot z dala 
od ludzi. Rankiem wyruszyłem 
dalej w stronę Spresiano. Po raz 
pierwszy miałem wiatr w plecy, 
co ułatwiało jazdę – wspomina. 
– I znów noc spędzona w namio-
cie, czyli trzecia w czasie piel-
grzymki. Góry się skończyły, 
więc i jechać było łatwiej. I wte-
dy podjąłem pierwszą drama-
tyczną decyzję. Jadę całą noc, by 
nadrobić 2,5-dniowe opóźnie-
nie, spowodowane niepotrzeb-
nym błądzeniem i naddawaniem 
kilometrów.

Około 1.30 pan Leszek za-
trzymał się w przydrożnym ba-
rze, zamówił kawę, 2 bułki  
i wtedy podjechały dwa radio-
wozy. Ale tym razem policjan-
ci zaskoczyli go bardzo ciepłym 
powitaniem. Zauważyli rower 
z polską flagą i flagą papieską. 
– Jeden z policjantów ucałował 
flagę, co mnie bardzo zasko-
czyło i wzruszyło, aż łezka mi 
się zakręciła w oczach. Usiedli-
śmy razem i rozmawialiśmy. Od 
razu na sercu zrobiło się cieplej 
i dostałem dodatkowego powe-
ra, aby jechać dalej. Do Rzymu 
miałem 350 km i 3 dni, by do-
trzeć na czas na plac św. Piotra. 
O godz. 11.00, na prośbę żony, 
rozbiłem namiot, położyłem się, 
by rozprostować nogi. 

autostrada  
to nie ułatwienie
Wieczorem pielgrzym z Ży-

chlina dotarł do Akulagni, gdzie 
wynajął hotel za 50 Euro. Po 
noclegach w namiocie, nieprze-
spanej nocy i nocnej jeździe, so-
lidnie wypoczął w normalnym 
łóżku, by następnego dnia ru-
szyć już do Rzymu. Była kolej-
na decyzja – trzeba jechać kolej-
ną całą noc.

– To były trudne decyzje, ale 
miałem świadomość, że jeśli nie 
zmobilizuję sił, to dotrę do Rzy-
mu za późno – opowiada piel-
grzym. – Na placu św. Piotra 
umówiłem się z proboszczem 
Frelkiem i pielgrzymami z Ży-
chlina, którzy mieli mnie za-

reklAmA

Córka Leszka Łopaty kupiła ojcu strój Rzymianina, gdyż jest dumna 
z ojca, że na rowerze dotarł do rzymu. cały czas towarzyszyła mu flaga 
biało-czerwona z napisem „parafia (...) w żychlinie”. 

nakazała, by mnie 
pilotowali aż do starej 
drogi prowadzącej 
do rzymu, gdyż 
autostradą jechać  
nie mogłem.  
przez 9 km jechałem 
za radiowozem  
na „kogutach”.

zobaczyłem klasztor, 
który znajdował się na 
bardzo wysokiej górze. 
jechać rowerem się 
nie dało. rower  
z ekwipunkiem przez 
godzinę pchałem 
pod górę. kompletnie 
wycieńczony dotarłem 
na koniec mszy
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brać do Polski autobusem. Choć 
Rzym był niby już tak blisko, to 
jednak okazało się, że droga do 
niego była kręta...

Druga noc w podróży, przez 
góry Apeniny, miejscami tak 
strome, że rower trzeba było 
pchać. Nagle przed panem Lesz-
kiem pojawiła się autostrada. 
Nasz dzielny pielgrzym nie po-
trafił znaleźć właściwej drogi. 
Ludzie kierowali go różnymi 
drogami. Znów nadrobił kilka-
dziesiąt kilometrów i stracił 4 
godziny.

– Byłem już kompletnie zała-
many. Nie wiedziałem którędy 
mam jechać do Rzymu – wspo-
mina dramatyczne chwile pan 
Leszek. – I wtedy niespodziewa-
nie pojawiła się policja. Próbo-
wałem dogadać się z funkcjona-
riuszami, by wskazali mi drogę, 
ale bezskutecznie. Zadzwoniłem 
więc do szwagierki, by z nimi 
porozmawiała. Ale to też było 
niemożliwe. Ona do nich po an-
gielsku, a oni z kolei nic nie ro-
zumieli po angielsku. Sytuacja 
stawała się coraz bardziej bez-
nadziejna. Wreszcie policjanci 
wpadli na pomysł i zadzwonili 
do jakiegoś komisariatu, w któ-
rym Polka była szefem. Bardzo 
się ucieszyła, że rozmawia z Po-
lakiem. Wypytała dokąd jadę,  
w jakim celu. Wytłumaczyła po-
licjantom o co chodzi i nakazała, 
by mnie pilotowali aż do starej 
drogi prowadzącej do Rzymu, 
gdyż autostradą jechać nie mo-
głem. Przez 9 km jechałem za 
radiowozem na „kogutach”.

Dojazd do Rzymu był już pro-
sty. W sobotę o godz. 16.15 Le-
szek Łopata dotarł na plac świę-
tego Piotra. Od razu pielgrzyma 
z Polski na rowerze zauważyli 
polscy i niemieccy dziennikarze. 
Były wywiady, rozmowy. Ostat-
nią noc swojej pielgrzymki miał 
już zamówioną w ośrodku mi-
syjnym Sursum Corda u sióstr. 
– Siostry, jak się dowiedziały, 
że przejechałem ponad 2,2 tys. 
km przez góry, nie mogły wyjść  
z podziwu. Zajęły się mną tro-
skliwie, nakarmiły. Następnego 
dnia, już wypoczęty, poszedłem 
na plac, by spotkać się z piel-
grzymami z Żychlina. Byłem 
szczęśliwy, że dotarłem do celu 
i jestem już bezpieczny. 

Leszek Łopata wrócił do Ży-
chlina w środę, 29 kwietnia, 
późnym wieczorem.

– Jestem szczęśliwy, że doje-
chałem, ale nie kryję, że drama-
tyczna noc w Austrii wciąż mi 
się śni po nocach. Widać głębo-
ko utkwiła mi w pamięci. Mia-
łem wiele czasu, by rozmawiać 
ze sobą, z Bogiem, dodawa-
łem sobie sił śpiewając psalmy  
– opowiada dziś szczęśliwy piel-
grzym. – Ale drugi raz w taką 
pielgrzymkę chyba bym się nie 
wybrał. Chwilami było naprawdę 
straszliwie ciężko. Dotarłem do 
celu, gdyż jestem bardzo uparty 
i konsekwentny w działaniu, sam 
sobie narzucałem reżim kilome-
trowy. Ale były chwile zwątpie-
nia. 

Dziś Leszek Łopata leczy od-
parzenia na pośladkach od sio-
dełka i oparzenia słoneczne na 
rękach. Ale jest już w domu, bez-
pieczny i usatysfakcjonowany.

Na pielgrzyma samotni-
ka w domu czekała żona i cór-
ka z wnusiem, która przyjecha-
ła z Warszawy. Kupiła ojcu strój 
Rzymianina. W końcu udało 
mu się podbić Rzym na rowe-
rze. Następnego dnia przyjecha-
li dwaj synowie, którzy również 
mieszkają z dala od Żychli-
na. Wszyscy są bardzo dumni  
z męża, ojca i dziadka.

 Dorota Grąbczewska
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Gmina Bedlno | Turnieju czytelniczy

Znają Akademię pana Kleksa
Trzyosobowa grupa ze Szkoły 

Podstawowej w Pleckiej Dąbro-
wie w składzie: Kacper Król, Filip 
Kowalski i Piotr Pieniążek zajęła 
II miejsce w III Międzyszkolnym 
Turnieju Czytelniczym „Daj się 
ponieść wyobraźni”.

Konkurs był organizowany 
23 kwietnia z okazji obchodów 
Światowego Dnia Książki i Praw 
Autorskich przez kutnowską filię 
Wojewódzkiej Biblioteki Pedago-

gicznej w Łodzi. Celem konkur-
su było rozbudzanie zaintereso-
wań czytelniczych i kształtowanie 
umiejętności analizowania utworu 
literackiego, na przykładzie lektu-
ry Jana Brzechwy pt. „Akademia 
pana Kleksa”. Chłopcy z Plec-
kiej Dąbrowy zaimponowali jury 
znajomością utworu oraz pracą  
w grupie. Zajęli II miejsce po za-
ciętej rywalizacji, z dogrywką  
z jedną z kutnowskich szkół.  dag

Żychlin | happening przedszkolaków

Dzieci uczciły Dzień Ziemi
Dzieci z Przedszkola 
Samorządowego nr 1 wraz  
z nauczycielkami pamiętały 
o Dniu Ziemi, który 
przypada 22 kwietnia. 

Z tej okazji w przedszkolu było 
najpierw malowanie eko-plaka-
tów, następnie happening na uli-
cach miasta i wreszcie posadzenie 
ozdobnego drzewka w ogrodzie 
koło przedszkola.

W tym roku imprezę koordyno-
wały nauczycielki Marta Cieślak 

i Renata Kwiatkowska. Uroczy-
stość zaczęła się od eko-powitań, 
po czym każda z grup przystąpi-
ła do malowania eko-plakatu. Ma-
luchy malowały eko-ludka, gru-
pa 4-latków Eko-Planetę, 5-latki 
drzewo-płuca, a najstarsza grupa 
dzieci zwróciła uwagę na szkodli-
wość palenia papierosów, zarów-
no dla ludzi, jak i planety.

Następnie dzieci, poprzebiera-
ne w żółto-zielone ubrania, z zie-
lonymi balonami, na których wid-
niały napisy informujące o Dniu 
Ziemi oraz, że to grupa przed-

szkolaków z „Jedynki”, przeszły 
ulicami miasta. Po drodze dzieci 
spotkały się z burmistrzem. Chęt-
nie rozdawały zielone baloniki.

– W ten sposób dzieci pod-
kreślały, że dobro planety leży 
w rękach wszystkich jej miesz-
kańców – podkreśla Ewa Flor-
czak, nauczycielka z PM nr 1. 
– Na koniec tegorocznej akcji 
posadziliśmy w ogrodzie przed-
szkolnym drzewko ozdobne, 
przekazane przez rodzica, któ-
rego dziecko chodzi do najstar-
szej grupy.  dag Żychlin | młodzi Głosują

Wygrała Ogórek
W kwietniu Zespół Szkół  

w Żychlinie przystąpił do akcji 
Centrum Edukacji Obywatel-
skiej „Młodzi Głosują”. 

W całej Polsce, 30 kwietnia, w 
prawyborach na prezydenta gło-
sowało 300 000 uczniów z 1552 
szkół. Głosowali na tych samych 
kandydatów, na których już 10 
maja zagłosują dorośli. W Zespo-
le Szkół w Żychlinie głosowały 

klasy I i II. Komisja wyborcza 
złożona z uczniów sporządziła 
protokół wyborczy, z którego wy-
nika, że frekwencja wyniosła 67 
procent. Jednym głosem zwycię-
żyła Agnieszka Magdalena Ogó-
rek (16 głosów), drugi był Janusz 
Korwin-Mikke (15 głosów), trze-
cie miejsce miał Andrzej Duda 
(14 głosów), czwarte Bronisław 
Komorowski (8 głosów).  ag

Gmina Bedlno | Sp w pleckiej dąbrowie

III miejsce w Kutnie
Jakub Prośniewski z klasy  

V w Szkole Podstawowej  
w Pleckiej Dąbrowie zajął trze-
cie miejsce w eliminacjach rejo-
nowych konkursu recytatorskiego 
„Pięknie być człowiekiem”, który 
16 kwietnia odbył się w Powiato-
wej i Miejskiej Bibliotece Publicz-
nej w Kutnie.

Wcześniej Jakub Prośniewski 
wygrał eliminacje gminne, które 
odbywały się w Gminnym Ośrod-
ku Kultury w Bedlnie. Recytował 
wiersz Jana Pawła II „Odkupienie 
szuka Twojego kształtu – Siostra” 
oraz fragment prozy papieskiej 
„Encykliki Laborem Exercens”. 
Sukces Jakuba tym większy, bo-
wiem w eliminacjach rejonowych 
rywalizowało trzydziestu najlep-
szych recytatorów, reprezentują-
cych gminy powiatu kutnowskie-
go. Chłopiec jest utalentowany. 
Za rok Jakub będzie w VI klasie  
i może rywalizować w tej samej 

kategorii wiekowej, co oznacza, 
że potencjalnie jego szanse rosną 
na zajęcie lepszego miejsca. 

Jakub Prośniewski w tym roku 
wygrał też gminne eliminacje 
konkursu pożarniczego „Mło-
dzież zapobiega pożarom”, zaś  
w eliminacjach powiatowych za-
jął II miejsce. I w tym konkursie 
za rok może startować jeszcze raz, 
jako VI-klasista.  dag

Finałem obchodów dnia ziemi w Przedszkolu Samorządowym nr 1 był happening przedszkolaków, które 
z zielonymi balonami wędrowały ulicami miasta. 

Jakub Prośniewski

Filip Kowalski, Piotr Pieniążek i Kacper Król z SP w Pleckiej 
Dąbrowie zajęli ii miejsce w iii międzyszkolnym Turnieju czytelniczym 
„daj się ponieść wyobraźni”.

Komisja wyborcza podczas pracy (Aleksandra Sobczak, patryk 
Tarnowski, justyna urbańska z klasy pierwszej lo im. bohaterów 
września 1939 roku w żychlinie).
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Żychlin | Strażackie świętowanie

Proboszcz poświęcił 
pojazdy i strażaków

dokończenie ze str. 1
Następnie strażacki korowód, 

wraz ze sztandarami jednostek 
OSP Żychlin, OSP Śleszyn, OSP 
Dobrzelini i OSP Emit, przema-
szerował ulicami miasta, spod 
strażnicy do kościoła. Za nimi 
przyjechały wozy bojowe. Stra-
żacy stanęli w szpalerze.

– Módlmy się za strażaków, 
którzy ratują nasze życie i mienie 
– mówił ks. Wiesław Frelek. Mo-
dlimy się za was, by nie zabrakło 
wam odwagi nieść pomoc każde-
mu, kto jej potrzebuje.

Na terenie gminy Żychlin 
funkcjonują dwie jednostki OSP 
Żychlin i OSP Śleszyn, które na-
leżą do Krajowego Systemu Ra-

towniczo-Gaśniczego i są najczę-
ściej dysponowane do akcji przez 
dyżurnego Państwowej Straży 
Pożarnej w Kutnie w przypad-
ku zagrożenia. Obydwie jednost-
ki są też doskonale wyposażone 
w nowe wozy gaśnicze. Do tego 
są dwie jednostki OPS Grzybów 
i OSP Chochołów, które nie są  
w KSRG. Ponadto na terenie 
gminy są też dwie zakładowe 
jednostki OSP Dobrzelin i OSP 
Emit, które również mogą się po-
szczycić dużą mobilnością. Na 
terenie gminy jest 204 strażaków 
zwyczajnych (w tym 20 kobiet), 
179 osób wspierających straż 
oraz 23 honorowych strażaków 
(emerytów).  dag

Żychlin 
Gong 
pierwszym 
darem

dokończenie ze str. 3
Rodzice dzieci z SP 2 jako dar 

od siebie zakupili i przekazali 
gong, używany w czasie każdej 
mszy świętej.

W poniedziałek każde dziecko 
otrzymało pamiątkowy obrazek I 
Komunii Świętej z wizerunkiem 
Jezusa i Jana Pawła II. Było też 
pamiątkowe zdjęcie z probosz-
czem Wiesławem Frelkiem, każ-
dego dziecka osobno. We wtorek 
dzieci miały przynieść upomin-
ki, które otrzymały na komunię, 
wszystkie miały być poświęcone.

A co teraz otrzymują dzieci  
na komunię? Aparaty fotogra-
ficzne, telefony komórkowe, ta-
blety, komputery. Dawno już 
minęła epoka, gdy na komunię 
dawano zegarki i rowery.  dag
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Wizyta w Saksonii | Spotkanie przyjaciół w niemczech

Koderki na 750-leciu Colditz
Na zaproszenie burmistrza Colditz Matthiasa Schmiedela, 
do Niemiec wyjechała w ubiegły czwartek 30-osobowa 
delegacja złożona ze starszej grupy Koderek, Katarzyny 
Polak zajmującej się ich choreografią oraz Ewy Smereckiej, 
opracowującej stronę muzyczną, a także kapeli Szymona 
Mońki, zastępcy burmistrza Bogusława Bończaka, radnych 
Jakuba Wolskiego i Krzysztofa Olko oraz twórczyń 
ludowych Zofii Mycki i Anny Staniszewskiej.

Łowiczanie wyjechali tam 30 
kwietnia rano, na miejsce zaś do-
tarli około godz. 18. Zakwatero-
wani zostali w 4-5-osobowych 
pokojach z wyżywieniem w for-
mie szwedzkiego stołu na zamku 
w Colditz, który jest nie tylko mu-
zeum, ale i bazą turystyczno-noc-
legową. 

Obchody 750-lecia istnienia 
miasta Colditz otworzyła parada 
Tysiąca Świateł, w czasie której 
ulicami miasta przeszła między 
innymi miejska orkiestra oraz de-
legacje zaprzyjaźnionych miast. 
Główne uroczystości i prezenta-
cja zaproszonych gości, w ramach 
obchodów 25-lecia współpra-
cy z niektórymi z miast partner-
skich (w przypadku Łowicza jest 
to 20 lat), odbyły się w auli szko-
ły im. Sophie Scholl. Na akademii 
przedstawiciele łowickiej delega-
cji siedzieli w pierwszym rzędzie, 
co stanowiło wielkie wyróżnie-

nie. Nastąpiło powitanie burmi-
strzów, później prezentacja miast, 
koncert lokalnego zespołu Green 
Onion oraz występ męskiego chó-
ru z Colditz. 

W trakcie ceremonii przedsta-
wiania i prezentowania poszcze-
gólnych miejscowości partner-
skich wiceburmistrz Bogusław 
Bończak złożył z okazji Jubile-
uszu 750-lecia miasta gratulacje 
i życzenia dalszej pomyślności 
burmistrzowi i mieszkańcom,  
przekazał również drobne upo-
minki i pamiątki z Łowicza. Wy-
świetlony też został film Michała 
Sierszaka „Łowicz, Łowicz”, któ-
ry cieszył się wielkim zaintereso-
waniem zebranych, gdyż w odróż-
nieniu od pozostałych filmów, był 
nagrany i zmontowany w najno-
wocześniejszy sposób. 

Twórczynie ludowe – Zofia 
Mycka i Anna Staniszewska na 
prezentacji pojawiły się jak za-

wsze w ludowych strojach, zasia-
dając obok miejskiej delegacji. 
Drugiego dnia natomiast, podczas 
koncertu na jednym z trzech pla-
ców miasta, na którym występo-
wały Koderki, obsługiwały swoje 
stoiska z rękodziełem ludowym.

Co ciekawe, Koderki miały 
występować przed publicznością 
tylko 1 maja podczas prezentacji 
i to jedyne 15 minut, ale – co bar-
dzo wszystkich ucieszyło – przez 
cały okres pobytu w mieście part-
nerskim wystąpiły aż 5 razy – i to 
po pół godziny. Drugie podejście 
zespół miał już tego samego dnia, 
na festynie strażackim, który od-
był się niedaleko Colditz. W sobo-
tę zaś, 2 maja, tańczyły na jednej 

ze scen ustawionych na trzech pla-
cach miast, w domu pogodnej sta-
rości oraz nad rzeką Muldą.

– Niemcy przyjęli nas bardzo 
serdecznie. Podczas występów 
Koderek wielokrotnie klaskali. 
Pytali się, co to za młodzież, czym 
się interesuje, zajmuje. Byli bar-
dzo pozytywnie zaskoczeni, że 
tak młodzi ludzie interesują się 
taką muzyką i tańcem. Z różnych 
stron ciągle padały pytania, czy to 
jedyny taki zespół w Polsce, bo u 
nich, w Niemczech takich w ogó-
le nie ma. Traktowali te występy 
jako coś absolutnie nowego, świe-
żego, byli bardzo podekscytowa-
ni – mówiła w rozmowie z nami 
Ewa Smerecka.

Natomiast na pytanie, co Ko-
derkom podobało się najbardziej, 
powiedziała nam, że: – Najwięk-
sze wrażenie wywołał na nas 
wszystkich występ w domu po-
godnej starości. Łzy same pły-
nęły nam z oczu. Młodzież bar-
dzo przeżyła to spotkanie. Warto 
było, bo ludzie ci byli tak bardzo 
szczęśliwi, że do nich przyjecha-
liśmy, ale było też bardzo trudno. 
Jak tańczyć i śpiewać, kiedy wi-
dzi się przed sobą około 60 osób 
na wózkach inwalidzkich, z któ-
rych większość jest już w napraw-
dę bardzo ciężkim stanie?  

Swoje święto Colditz obchodzi-
ło pełną parą. W rozmowie z nami 
Jacek Rybus opowiadał: – Nie 
było takiego miejsca w mieście, 
które by nie świętowało. Wszę-
dzie coś się działo. Na tych trzech 
placach miast były sceny. Na każ-
dej z nich ciekawe występy i cie-
kawi ludzie. Karuzele i ogród-
ki gastronomiczne w różnych 
punktach. Miło było widzieć, 
że mieszkańcy bardzo cieszą się 
z obchodzonego święta, tę radość 
i świętowanie czuć było napraw-
dę wszędzie. My zostaliśmy jak 
zawsze nader ciepło i honorowo 
przyjęci i czuliśmy, że stanowimy 
wielką atrakcję, z czego byliśmy 
bardzo dumni.  mm

Łowicz | Łowicka Akademia Sportu

Majówka w kajakach
Około 200 osób pływało 
w kajakach Łowickiej 
Akademii Sportu 1 maja, 
w czasie inauguracji 
tegorocznego sezonu 
wodniackiego. 

Na przystań kajakową przy 
Szkiełkach przyszły całe rodziny, 
także z małym dziećmi, które po 
raz pierwszy weszły do kajaków. 
Niektóre były zbyt małe na to, aby 
wiosłować, ale ubrane w kamizel-
ki ratownicze odpowiednie do ich 
wzrostu mogły poczuć przyjem-
ność pływania w roli pasażera. 

Aktywnie, z wiosłami w rę-
kach, po Bzurze pływali burmistrz 
Krzysztof Kaliński oraz dyrek-
tor Okręgowej Komisji Egzami-
nacyjnej w Łodzi, jednocześnie 
szefowa Platformy Obywatelskiej 
w Łowiczu Danuta Zakrzewska, 
ale nie tylko oni. 

– Byliśmy w ubiegłym roku 
i spodobało nam się to, że nad 
Bzurą coś się dzieje – mówi pani 
Paulina, która na przystań przyszła 
z mężem Rafałem, 2-letnim syn-
kiem Filipem oraz 7-letnią córką 
Natalią. – Ja nie pływałam i nie-
stety teraz też nie będę pływać, bo 
muszę pilnować synka. Ale za to 
byłam w tym roku na akcji „Bez-
pieczna kobieta”, organizowanej 
też przez ŁAS. 

Już w ubiegłym roku w kajaku 
pływał mąż pani Pauliny i córka. 
Wtedy jeszcze nie wiosłowała, bo 
była na to za mała, ale w tym roku 
postanowiła spróbować. Miała 
też wielką nadzieję, że uda się jej 
przekonać mamę do tego, żeby też 
wsiadła do kajaka, jeśli nie teraz, 
to może następnym razem.  

1 maja przy przystani członko-
wie ŁAS zbierali też podpisy pod 
petycją w sprawie zrobienia obok 

przystani plaży z prawdziwe-
go zdarzenia, z żółtym piaskiem. 
Jak nam powiedział Kamil Sobol, 
wyobraża sobie, że mogłaby ona 
powstać między zejściem przy 
Szkiełkach a następnym (w stronę 
ul. Mostowej). Petycja ma trafić, 
po uzbieraniu wystarczająco du-
żej ilości podpisów (około 4.000), 
do Urzędu Miejskiego oraz Sta-
rostwa Powiatowego, aby urzęd-
nicy z obu tych instytucji podjęli 
wspólne działania. 

Kamil Sobol, prezes ŁAS, jest 
zadowolony z inauguracji. Pogo-
da była słoneczna, a frekwencja 
zadowalająca, jak na tak wietrzną 
pogodę. Na szczęście nie spraw-
dziły się prognozy, które po po-
łudniu zapowiadały deszcze, a 
nawet burze. ŁAS udostępniła kil-
kanaście kajaków. Podobnie ma 
być na kolejnych Miejskich Impre-
zach Kajakowych, na które ŁAS 
zaprasza na przystań w następują-
cych terminach: 17 i 31 maja oraz 
13, 14 i 27 czerwca. Udział w nich 
jest bezpłatny.  mwk Dzieci bardzo chętnie wsiadały do kajaków i pływały nimi. czasem jednak pomocna dłoń była im potrzebna.
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Koderki w Colditz pozują do zdjęcia w ludowych strojach ze śląska  
i łowickiego.

ColDItz
jest to miasto leżące 
w środkowowschodnich 
niemczech, nad rzeką 
muldą, w kraju związkowym 
Saksonia. miejscowość, 
w której zamieszkuje niecałe 
10 tys. osób i w której skład 
wchodzi aż 26 dzielnic, znana 
jest głównie z zabytkowego, 
renesansowego zamku, 
w którym w czasie ii wojny 
światowej przetrzymywani 
byli jeńcy wojenni, a wśród 
nich między innymi polscy 
oficerowie i podchorąży. 
pod koniec 1939 więziono 
ich na zamku ponad 400. 
byli wśród nich nawet polscy 
generałowie tacy jak np. 
Stanisław małachowski czy 
władysław bortnowski. 
5 lutego 1945 r. 
w 20-osobowej grupie 
żołnierzy z powstania 
warszawskiego przywieziony 
został także gen. Tadeusz bór-
komorowski, dowódca Armii 
krajowej. co ciekawe, na 
zamku znajduje się wystawa 
w języku polskim i niemieckim 
poświęcona właśnie postaci 
gen. Tadeusza bora-
komorowskiego. na koniec 
warto dodać, że oprócz 
Łowicza, colditz współpracuje 
jeszcze z trzema innymi 
miastami: holzwickede 
w nadrenii północnej-
westfalii, ochsenfurt 
w bawarii, a także z Sankt 
Stefan im Gailtal w Austrii. 
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Pokój na parterze domu. Przez okno 
widać drzewa. Aleksy siedzi na krześle 
przy stole z  rękami wyciągniętymi na 
boki i  zamkniętymi oczami. Z  kuchni 
wychodzi Krystyna z dwiema filiżanka-
mi herbaty.
K: Tato, co ty robisz?
A: milczy.
K: Co ci się stało? Słyszysz mnie? 
Halo!
A: Nie przeszkadzaj, medytuję. Za-
pisałem się na jogę.
K: Joga na krześle?
A: Na początek można na krześle. 
Co tam u Basi?
K: To samo. Wciąż nie może znaleźć 
pracy, odkąd zamknęli tę lecznicę 
dla zwierzaków.
A: Na moje wyszło. Zawsze mówi-
łem, że to jej technikum weteryna-
ryjne to psu na budę.
K: Oby się twoje słowa w złoto za-
mieniły.
A: ???
K: Tak, Basia ma pomysł.
A: Jaki? Psu na budę?
K: Właściwie nie tylko na budę. 
Moja córka chciałaby założyć 
przychodnię weterynaryjną.
A: Co ty mówisz?!
K: Jest taki program unijny, Basia 
się dowiedziała, Wiedza Edukacja 
Rozwój. PO WER. To szansa dla 
młodych ludzi bez pracy, na szkole-

nia, doradztwo zawodowe, a w nie-
których przypadkach także na włas-
ną działalność gospodarczą. Mogą 
się wtedy ubiegać o takie dofinan-
sowanie swojego projektu.
A: Ale żeby od razu przychodnię?
K: Dogadała się z Danką, lekarką, 
z  którą pracowała. Poza tym ten 
lokal po nieistniejącej już przy-
chodni jest przystosowany do le-
czenia zwierzaków. Mogłyby go 
wynająć od właściciela, bo stoi 
pusty.
A: Wynająć? No i co z pustym zrobi? 
Przecież to musi być odnowione, 
umeblowane, wyposażone w apa-
raturę… no wiesz. Skąd ona na to 
wszystko weźmie?
K: No przecież mówię ci, że może 
się ubiegać o dofinansowanie z Unii. 

A remont i malowanie raczej nic ją 
nie będzie kosztowało.
A: Niby dlaczego?
K: No kombinuj, kombinuj...
A: Aaaa, to znaczy, że i  ja jestem 
w tym projekcie?
K: Tylko jako wolontariusz, czyli pra-
cujesz za darmo.
A: No dobrze, ale jak one sobie 
dwie kobiety dadzą radę? Przyjdzie 
pies 40 kilo i kto go położy na stół? 
K: Paweł go położy.
A: Jaki Paweł? 
K: Och, to miała być tajemnica. 
Basi kolega z klasy. Właśnie koń-
czy behawiorystykę zwierząt na 
uniwersytecie przyrodniczym. 
A: To mów tak od razu! Przypo-
mnij mi tylko, co to jest ta beha-
wiorystyka?

K: Psia psychologia po prostu. 
A: To znaczy?
K: Taki zoopsycholog umie z agre-
sywnego psa zrobić łagodne stwo-
rzenie, a zastraszonemu, po ciężkich 
przejściach, pomaga dojść do siebie. 
Po prostu sprawia, że ludzie i psy są 
sobie bliżsi. Jak rodzina.
A: Już rozumiem. To taka jakby 
joga dla zwierząt.
K: Tato, zejdź z tej jogi!
A: Zaraz zejdę (znów, jak na począt-
ku, rozkłada ręce i zamyka oczy). Tak, 
czuję, że wszystko będzie dobrze, 
że mojej wnuczce się uda. (otwiera 
oczy) Słuchaj, ja mogę rzucić tę jo-
gę i pomagać Basi w przychodni. 
K: Oczywiście na umowę-zlecenie. 
(śmieją się oboje).

Stanisław Tym

Fundusze dla młodych 
na dobry start
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Joga na krześle?

Na początek  
można na krześle.

Bedlno | Świerszczykowe wierszyki – etap gminny

Opowiadali o przyrodzie
W Gminnym Ośrodku 
Kultury w Bedlnie 
odbyły się gminne 
eliminacje do 44. 
edycji konkursu 
„Świerszczykowe 
wierszyki”, 
zorganizowanego przez 
Łódzki Dom Kultury.

Gmina Bedlno uczestniczyła 
w nich po raz pierwszy. Trój-
ka najlepszych recytatorów: Igor 
Jóźwiak z SP w Szewcach Na-
dolnych, Anna Kowalczyk z SP 
w Szewcach Nadolnych oraz 
Amelia Drabik z SP w Pleckiej 
Dąbrowie pojedzie 31 maja na fi-
nał wojewódzki do Łodzi.

Do konkursu zgłosiło się 32 
recytatorów ze wszystkich szkół 
podstawowych na terenie gminy 
Bedlno. Przyrodnicza tematyka 
konkursu bardzo przypadła dzie-
ciom do gustu. Kolejne prezen-
tacje oceniało jury w składzie: 
Henryka Limanowska, prezes po-
wiatowego i miejskiego oddziału 
Ligi Ochrony Przyrody w Kutnie, 
Ewa Łompieś – sekretarz LOP, Ja-
rosław Makowski z kutnowskiego 
Domu Kultury, instruktor ekolo-
giczny, ornitolog, fotograf przyro-
dy oraz Dorota Piotrowska – radna 
z komisji oświaty.

– Udało nam się nawiązać 
współpracę z Łódzkim Domem 

Kultury. W ubiegłym roku dzieci 
z SP w Pleckiej Dąbrowie uczest-
niczyły w projekcie „Ptasie ra-
dio”, miały 6 darmowych warszta-
tów, przygotowywały widowisko, 
za które w kategorii strój wywal-
czyły III miejsce (na 42 placówki 
uczestniczące w projekcie), otrzy-
mując 500 zł na wydatki szkol-
ne i 270 zł za udział w projekcie 
– mówiła Jolanta Rosół, dyrek-
tor GOK w Bedlnie. – Teraz też 
zgłosiłam GOK do tego konkur-
su. Decyzji jeszcze nie ma, ale w 
tym roku chciałabym, aby w pro-
gramie uczestniczyła szkoła z Że-
ronic, za przygotowanie jasełek. 
Z kolei 15-osobową grupę dzie-

ci z Szewc Nadolnych zapraszam 
w czerwcu na wycieczkę do DPS 
w Wojszycach na plener rzeźbiar-
sko-malarski.

Przewodnicząca jury Henry-
ka Limanowska była bardzo za-
dowolona z małych recytato-
rów. – Bardzo dziękuję za udział 
w konkursie. Słowami autorów 
pięknie opowiadaliście o przyro-
dzie. Szkoda tylko, że musieliśmy 
przyznać jedynie trzy nagrody 
i dwa wyróżnienia.

Wyróżnienia przyznano Wero-
nice Ratajczyk z SP w Szewcach 
Nadolnych za wiersz „Wyciecz-
ka” Wiesława Ścisłowskiego oraz 
Sarze Sliva ze Szkoły Filialnej 

w Bedlnie za wiersz „W ogród-
ku” Marii Czerkawskiej. III miej-
sce jury przyznało Amelii Drabik 
z SP w Pleckiej Dąbrowie za 
wiersz „Apel do ludzi” Stanisława 
Karaszewskiego. 

II miejsce zajęła Anna Kowal-
czyk z SP w Szewcach Nadolnych 
także za wiersz „Apel do ludzi” 
Stanisława Karaszewskiego.

I miejsce przyznano Igorowi 
Jóźwiakowi z SP w Szewcach Na-
dolnych za wiersz „Ratujmy zie-
mię” Gabrieli Skrzypczak.

Najlepsi otrzymali nagrody 
książkowe i dyplomy, zaś wszy-
scy uczestnicy dyplomy i drobne 
upominki.  dag

Bedlno | Festiwal piosenki

Biesiadnie i cygańsko
25 kwietnia w GOK w Bedl-

nie odbył się już trzeci Powiato-
wy Festiwal Piosenki Biesiadnej. 
Z roku na rok impreza cieszy się 
coraz większym zainteresowa-
niem. W tym roku na scenie pre-
zentowało się 18 zespołów ze 
wszystkich gmin powiatu kutnow-
skiego oraz 6 solistów.

Biesiadę otwierał wójt gmi-
ny Bedlno Krzysztof Kołach oraz 
gość honorowy Paweł Bejda, czło-
nek Zarządu Województwa Łódz-
kiego. Ponieważ impreza odbywa-
ła się pod patronatem Starostwa 
Powiatowego w Kutnie, swoją 
obecnością zaszczycił ją Marek 
Jankowski, przewodniczący Rady 
Powiatu Kutnowskiego oraz Ar-
tur Gierula, członek Zarządu Po-
wiatu.

– Naszym zamierzeniem jako 
organizatora jest, aby GOK w Be-
dlnie stał się miejscem spotkań 
wykonawców amatorów z całe-

go powiatu w celu nawiązania 
kontaktu, wymiany doświadczeń 
– mówi Jolanta Rosół, dyrektor 
GOK w Bedlnie.

Uczestnicy prezentowali się w 
kategorii zespół wokalny, zespół 
wokalno-instrumentalny oraz so-
liści. Każdy z uczestników pre-
zentował po dwie piosenki: jed-
ną biesiadną dowolną ze swojego 
repertuaru i drugą z listy przygo-
towanej przez organizatora – pio-
senkę cygańską. Łączny czas wy-
stępu to 10 minut.

Festiwal miał formułę bezkon-
kursową, więc każdy z zespołów 
prezentował się bezstresowo. Pio-
senki biesiadne i cygańskie, bar-
dzo rytmiczne i melodyjne spra-
wiły, że doskonale się bawili 
zarówno wykonawcy, jak i słu-
chacze, którzy przybyli mile 
spędzić wspólnie czas. Każdy 
z występujących zespołów otrzy-
mał dyplom i statuetkę.  dag

Podczas Festiwalu Piosenki Biesiadnej zaśpiewał też zespół wojszycanki. 

Wszyscy recytatorzy świerszczykowych wierszyków wraz z jury i organizatorami. 
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Punkt zapalny

reklAmA

Łowicz | zespół Szkół ponadgimnazjalnych nr 1

Czy o przyszłość tej szkoły 
należy się niepokoić?
Gdy w ubiegłym tygodniu, 27 kwietnia, Komisja Edukacji Rady Powiatu Łowickiego gościła w Zespole Szkół Ponadgimnazjalnych nr 1 
przy ul. Podrzecznej, nikt nie wyraził na niej nawet przez chwilę obawy o to, czy szkoła w ogóle się utrzyma. Z kilku miejsc w ostatnich 
dniach zaczęły jednak docierać do nas sygnały, że w powiecie pojawił się pomysł, aby szkołę zlikwidować. Czy jest to możliwe? 

Podczas wizyty w szkole roz-
mawiano m.in. o kształceniu tech-
nicznym w Łowiczu, które za-
początkowane było w 1916 roku, 
o tym, jakich remontów wyma-
ga budynek, w którym uczy się 
obecnie około 360 uczniów, o pla-
nach Stowarzyszenia im. 10 Pułku 
Piechoty na utworzenie w murach 
szkoły muzeum 10 PP. Dyrektor 
mówił o swoistym paradoksie,  
z jakim się zmaga jego kadra: na 
Podrzeczną przychodzą z reguły 
najsłabsi uczniowie, natomiast ich 
kształcenie w kierunkach mecha-
nicznym, elektrycznym, mecha-
tronicznym czy informatycznym 
wymaga dobrej znajomości ma-
tematyki i fizyki. Radni zwiedzili 
szkołę, zainteresowała ich siedzi-
ba „Dziesiątaków”, a wicestaro-
sta Grzegorz Bogucki zwrócił im 
uwagę na okna, które wymagają 
wymiany i nieefektywne central-
ne ogrzewanie w auli, która jest 
otoczona kaloryferami, sugerując 
zmianę systemu jej ogrzewania. 

a jednak pogłoski krążą
Jak nam powiedziała osoba 

żywo zainteresowana losem szko-
ły, być może pogłoski wzięły się 
stąd, że jak wiadomo niż demo-
graficzny sprawia, iż to w szko-
łach ponadgimnazjalnych jest 
teraz za mało młodzieży. Wła-
dze powiatu pojęły działania, aby 
przeprowadzić restrukturyzację 
sieci szkół. W lutym tego roku 
było o tym głośno, gdy okazało 
się, że faktycznie była koncepcja 
przeniesienia II Liceum Ogólno-
kształcącego do budynku Zespołu 
Szkół Ponadgimnazjalnych nr 3. 
Pomysł spalił na panewce, ale pro-
blem pozostał. 

Raczej nikt nie spodziewa się, 
aby starosta związany z PSL  
i środowiskiem wiejskim chciał 
restrukturyzować szkolnictwo 
kosztem Zespołu Szkół Ponad-
gimnazjalnych nr 2, bo byłoby 
to odcinanie się od swoich ko-
rzeni. Z drugiej też strony szko-
ła na Blichu jak na razie nie  
ma tak słabego naboru jak ZSP 
nr 1. 

Na przyszły rok szkolny do 
klas I zainteresowanie ZSP nr 
1 wyraziło, deklarując placów-
kę jako szkołę pierwszego wy-
boru, 85 gimnazjalistów: 47 do 
klas technikum, a miały być trzy 
30-osobowe oraz 38 do ZSZ, 

która miała liczyć 2 klasy. Na 
Blich jest 146 chętnych.

Dariusz Żywicki: jestem 
trochę zaniepokojony
Dyrektor ZSP nr 1 Dariusz Ży-

wicki w rozmowie z nami przy-
znaje, że dotarły do niego pogło-
ski o rzekomej likwidacji szkoły, 
ale nie ma pojęcia, skąd się one 
wzięły. Pyta go o to wiele osób, 
także nauczyciele z jego szko-
ły i nie umie im odpowiedzieć. 
– Szczerze mówiąc, w ogóle so-
bie tego nie wyobrażam, ale i tak 
jestem nimi nieco przestraszony. 
Uważam, że powiatu nie stać na 
utrzymywanie takiego pustosta-

nu – mówi. Przyznaje też, że nie 
rozmawiał o tym ze starostą, ale 
brał udział w dotychczasowych 
spotkaniach z dyrektorami szkół  
i taka propozycja na nich nie pa-
dła. 

Murem za dyrektorem oraz 
szkołą staną na pewno członkowie 
Stowarzyszenia im 10 PP. Wieść  
o tym, że byt szkoły jest zagro-
żony, dotarła już do prezesa Pio-
tra Marciniaka. Dla niego jest to 
oczywiste, że szkoła, która nie 
kształci bezrobotnych, ale uczy 
konkretnych technicznych zawo-
dów, musi istnieć, bo takie zawo-
dy zawsze były i są potrzebne.  
I ma nadzieję, że szkoła przetrwa. 

Byt działalności Stowarzy-
szenia w Łowiczu jest z nią bez-
pośrednio związany. Gdyby 
szkołę zlikwidowano, to Stowarzy-
szenie przeniesie się do Skierniewic  
i tam będzie prowadzić swoją 

działalność. Nie będzie przeszkód 
ku temu, aby tam robić dokład-
nie to samo, co obecnie robią w 
Łowiczu. A od historii macierzy-
stego pułku nie odcięliby się, bo  
w Skierniewicach stacjonował do 
1935 roku 3. batalion 10 PP, liczą-
cy 300 żołnierzy. Ma jednak na-
dzieję, że do tego nie dojdzie, że 
znajdzie się pomysł na lepsze wy-
korzystanie budynku i zachowanie 
szkoły. 

starosta nie mówi  
ani tak, ani nie 
Nam udało się ze starostą po-

rozmawiać telefonicznie na te-
mat szkoły przy ul. Podrzecznej, 
jednak nie padły w tej rozmowie 
żadne konkretne deklaracje, cze-
go można być pewnym, a czego 
nie. Starosta najpierw żartował, że 
już „zlikwidował Medyka i Ho-
telarza”, to teraz będzie likwido-
wać „Mechanika”. Przypomniał 
też, że podjęte w lutym działania 
w kierunku restrukturyzacji sieci 
szkół przerwano na czas rekruta-
cji. Pozostawiono uczniom i ro-
dzicom możliwość wyboru szkół, 
ale nabór jeszcze się nie zakoń-
czył, uczniowie dopiero deklaro-
wali, gdzie chcieliby się uczyć. 
Po jego zakończeniu znane będą 
wszystkie dane. – Wszyscy wie-
dzą, że ze szkołami coś trzeba zro-
bić. Przyglądanie się zakażeniu 
nie pomaga, trzeba podjąć działa-
nia, aby je wyleczyć – mówi. 

Pytany o to, czy dopuszcza do 
siebie możliwość likwidacji tej 
szkoły lub innej, odpowiada, że 
gdyby nie dopuszczał, musiałby 
złożyć mandat starosty. Ale do 
tego jak na razie daleko. – Każdą 
myśl trzeba rozważać, ale na razie 
znamy wyniki tylko pierwszego 
logowania. Wrócimy do rozmów 
na ten temat w czerwcu, wte-
dy wszystko będzie jasne. Kiedy 
więc mogą zapaść jakieś decyzje? 
Starosta przypomina, że gdyby 
miało dojść do likwidacji, to decy-
zja taka musi zapaść w lutym, na-
tomiast przy przekształceniach nie 
ma już takiego wymogu. 

– W tej sprawie nie mogę po-
wiedzieć ani tak, ani nie. W lu-
tym ustaliliśmy, że młodzież zde-
cyduje, w których szkołach chce 
się uczyć. Ja mogę obiecać, że 
decyzja, która będzie podejmo-
wana, nie będzie polityczna, ale 
merytoryczna, racjonalna i eko-
nomiczna.  mwk

Starosta żartował, 
że już „zlikwidował 
medyka i hotelarza”, to 
teraz będzie likwidować 
„mechanika”.

Dyrektor zSP nr 1 Dariusz Żywicki oraz przewodnicząca Komisji Edukacji Rady Powiatu małgorzata Ogonowska (notabene pracownik szkoły) 
w czasie wizyty radnych w szkole przy podrzecznej.
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Łowicz | ulica krakowska po zmianie oznakowania

Bez znaku jest teraz znacznie lepiej
26 lutego na łamach naszego 

tygodnika opisywaliśmy problem 
mieszkańców domów i klientów 
sklepów przy ul. Krakowskiej. 
Po lewej stronie ulicy, patrząc 
od strony ul. Stanisławskiego, stał 
znak zakazu zatrzymywania się 
i od kilku miesięcy wywoływał 
on szereg kontrowersji i bardzo 
nerwowych nastrojów. Zakaz nie 
był przez nikogo przestrzegany, 
a próby egzekwowania przez po-
licję jego przestrzegania kończy-
ły się mandatami i awanturami. 
Mieszkańcy domagali się jego 
usunięcia.

Na początku marca, niedługo 
po opublikowaniu naszego arty-
kułu, znak zniknął z ulicy. Okazu-
je się, że razem z nim zniknął też 
problem. Joanna Bolimowska, 
pracownik sklepu Wenecja przy 
ul. Krakowskiej, o zmianach, ja-
kie zaszły po zdjęciu znaku, po-
wiedziała nam tak: – Wcześniej 
ludzie nie widzieli, że ten znak 
w ogóle jest. Bo kiedyś go bar-
dzo długo nie było, potem na-

gle się pojawił. Byli zdziwieni, 
kiedy dostawali mandat. Potem 
pojawiało się coraz mniej klien-
tów, bo nie mogli zaparkować 

koło sklepu. Obroty spadały. Te-
raz, dla osób, które prowadzą tam 
działalność, sytuacja znacznie się 
poprawiła, bo razem ze zniknię-

ciem znaku znacznie przybyło 
klientów naszego sklepu. Teraz 
mogą się zatrzymać, wejść, spo-
kojnie pooglądać towar. Kiedy 

znak jeszcze był, wchodzili do 
sklepu, nadjeżdżała policja, a oni 
zestresowani wypadali i już się 
nie pojawiali. 

– Sytuacja znacznie się po-
prawiła. Jest dużo więcej miejsc 
do parkowania, a przez to dużo 
więcej klientów apteki. Kiedy 
znak stał, było coraz gorzej. Lu-
dzie wchodzili i za chwilę wycho-
dzili, bo widzieli policję. Było też 
tak, że klienci przychodzili i mó-
wili nam sami, że nie ma gdzie za-
parkować – opowiadały nam pra-
cownice apteki „Słoneczko”.

Pozostała jeszcze kwestia wy-
malowania poziomych linii po 
obu stronach ulicy, które mia-
łyby wyznaczać obszar parko-
wania równoległy do krawężni-
ka. Linie rozwiązałyby problem 
bezpieczeństwa pieszych, ko-
biet i dzieci, bo wtedy spo-
kojnie mogliby oni przejść po 
chodniku i nie musieliby cho-
dzić środkiem ulicy. Często się 
to zdarza, bo samochody par-
kują czasem nawet prostopadle 
do chodnika i w drzwiach do 
sklepów. Również kwestia ewen-
tualnego wprowadzenia parko-
matów przy ul. Krakowskiej jest 
na razie zawieszona.  mm

reklAmA

ulica Krakowska po usunięciu znaku zakazu. Samochody mogą parkować już bez konsekwencji.
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Łowicz | oSm
Mleczarnia da 
zarobić firmom 
transportowym

dokończenie ze str. 1
– Oszczędności są oczywiście 

potrzebne. Tylko trzy największe 
mleczarnie w Polsce, w tym na-
sza, korzystają z własnej dystrybu-
cji, pozostałe współpracują w tym 
zakresie z zewnętrznymi wyko-
nawcami, bo bardziej się to opła-
ca. Długo więc rozmawialiśmy  
z prezesem i z zarządem, jak po-
godzić ograniczenie kosztów 
utrzymania z tym, żeby ludzie 
pracujący dla firmy przez lata, nie 
zostali pokrzywdzeni. Będziemy 
proponowali przejęcie samocho-
dów na własność, na bardzo ko-
rzystnych dla nich warunkach, 
albo też przejście do innych dzia-
łów, w których dodatkowi pra-
cownicy będą potrzebni. Niko-
go, kto pokazał, że się w tej pracy 
sprawdza i komu na niej zależy, 
nie pozostawimy samemu sobie.

sam bym tak zrobił
Rozmawialiśmy z jednym z by-

łych kierowców OSM, który pro-
sił nas o anonimowość. On także 
słyszał już wcześniej o reorganiza-
cji w mleczarni. Jeden z jego zna-
jomych, pracujących od niedaw-
na, dostał wypowiedzenie. Inni, 
bardziej doświadczeni kierowcy, 
na razie zostali zaproszeni na roz-
mowy. Nasz rozmówca, chociaż 
rozumie problem kolegów, uważa, 
że decyzja o reorganizacji to słusz-
ny krok. – Gdybym był na miejscu 
prezesa, sam bym już dawno zro-
bił to samo – mówił. – Ciężarów-
ki wyjeżdżały za granicę, a wra-
cały puste, bo nie wolno było im 
nic zabierać. Trzeba było płacić za 
winiety i wszelkie inne koszty po-
dróży, do tego wynagrodzenia...

7 maja, już po zamknięciu tego 
wydania NŁ, nad problemem 
ma debatować Rada Nadzorcza 
OSM. Na posiedzenie zostanie 
zaproszony biegły rewident, któ-
ry przedstawi i omówi wyniki fi-
nansowe firmy, z uwzględnieniem 
kosztów dystrybucji zewnętrznej. 
Dopiero po tym Rada ma wypra-
cować stanowisko w sprawie. tm

ciężarówki wyjeżdżały 
za granicę, a wracały 
puste, bo nie wolno 
było im nic zabierać.

Łowicz | można było tak to rozwiązać już lata temu

Punkt Informacji Turystycznej
w prywatnych rękach
Od 1 maja na Starym Rynku rozpoczął funkcjonowanie  
miejski Punkt Informacji Turystycznej. Działa on, podobnie 
jak w poprzednich latach, w domku ustawionym  
pod dzwonnicą łowickiej katedry. Ale w tym roku,  
po raz pierwszy od 6 lat, zaszła poważa zmiana – obsługą 
podróżnych nie zajmują się pracownicy Łowickiego Ośrodka 
Kultury, ale prywatna osoba, która wydzierżawiła domek.

Naczelnik Wydziału Promocji 
łowickiego ratusza, Artur Micha-
lak, wyjaśnił nam, że myśląc o te-
gorocznym sezonie turystycznym, 
zapadła decyzja, aby nie obcią-
żać tą pracą pracowników ŁOK.  
– Chcieliśmy powierzyć to zadanie 
łowickim przewodnikom, ci osta-
tecznie nie wyrazili jednak tym 
zainteresowania, m.in. dlatego, że 
grono to w znacznej części to oso-
by pracujące zawodowo. A punkt 
w założeniu ma być otwarty co-
dziennie w godz. 10.00-18.00. Or-
ganizacyjne było to dla nich trudne 
– powiedział nam. Wówczas ra-
tusz uznał, że należy zrezygnować 
z punktu, a domek sprzedać, gdyż 

jest to zbyt kosztowne przedsię-
wzięcie. Oprócz tego miejski PIT 
jest drugim w Łowiczu, Powiat 
prowadzi podobną działalność  
w siedzibie Powiatowego Centrum 
Kultury, Turystyki i Promocji Zie-
mi Łowickiej przy Starym Rynku. 
– Wtedy zgłosiła się do nas pry-
watna osoba, która zadeklarowa-
ła zainteresowanie prowadzeniem 
punktu – powiedział Michalak.

Osobą tą jest znana w Łowiczu 
była pracownica wspomniane-
go Powiatowego Centrum, mają-
ca doświadczenie w prowadzeniu 
informacji turystycznej, znająca 
język angielski. Ostatecznie zde-
cydowano się oddać jej w dzier-

żawę domek na Starym Rynku, 
pod warunkiem dalszego pro-
wadzenia działalności punktu  
w godz. 10.00-18.00, informo-
wania turystów o atrakcjach Ło-
wicza, przekazywania im bez-
płatnych folderów miejskich  

i sprzedawania miejskich wydaw-
nictw. Przy czym otrzymała ona 
zezwolenie na prowadzenie dzia-
łalności handlowej, m.in. wyro-
bami folklorystycznymi z regionu 
łowickiego i wyrobami inspirowa-
nymi folklorem.

Michalak powiedział nam, 
że umowa na dzierżawę została 
podpisana na 3 miesiące. Dzier-
żawca co miesiąc będzie odpro-
wadzał do ratusza 500 zł stosow-
nej opłaty.

– Trudno powiedzieć jak to bę-
dzie wyglądać, więcej będę mogła 
powiedzieć np. po miesiącu pro-
wadzonej działalności. Dziś mogę 
stwierdzić, że bardzo udany był 
długi majowy weekend, turystów 
było bardzo dużo, szukali map 
Łowicza, folderów – powiedziała 
nam nowa kierownik punktu.

Jedno, co może budzić wątpli-
wości, to sposób wydzierżawie-
nia domku na Starym Rynku. Sta-
ło się to bez konkursu, a jedynie 
po zgłoszeniu się zainteresowanej 
osoby. Naczelnik Michalak po-
wiedział nam, że nie było ku temu 
żadnych prawnych przeciwwska-
zań. Przekazanie w dzierżawę 
na 3 miesiące umożliwia ustawa  
o gospodarce komunalnej. 

Wcześniej żadne inne osoby 
nie ubiegały się o możliwość pro-
wadzenia działalności w domku. 
Przed upływem 3 miesięcy, za-
padnie decyzja co do ogłoszenia 
ewentualnego konkursu, czy prze-
dłużenia dzierżawy. Nie wiado-
mo też, czy po upływie tego czasu 
osoba, która wydzierżawiła do-
mek, będzie tym nadal zaintereso-
wana.  tb

Budka Informacji turystycznej na Starym rynku – będzie działać 
codziennie od godz. 10.00 do godz. 18.00.
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Aktualności
zuchy z Nieborowa 
odwiedziły muzeum Powstania
Warszawskiego. str. 15

reklAmA

Gmina Bielawy | Finanse

Gmina sama zapłaci sobie podatek
Myli się ten, kto pobieżnie przeczytawszy ostatnią uchwałę Rady Gminy Bielawy w sprawie zmian w budżecie, sądzi, 
że dochody gminy nagle i nieoczekiwanie zwiększyły się prawie o 900 tysięcy zł. Nie, bo równocześnie skoczyły także 
jej wydatki. Tyle bowiem gmina musi sama sobie zapłacić tytułem zaległych podatków od własnych nieruchomości.

Uchwałę w sprawie zmian  
w tegorocznym budżecie podję-
to na sesji, 29 kwietnia. Jej zapi-
sy, mówiące o zwiększeniu planu 
dochodów z podatku od nieru-
chomości o kwotę 893.970 zł, 
są pokłosiem zalecenia Urzędu 
Kontroli Skarbowej, dotyczące-
go konieczności naliczenia i po-
brania podatku od nieruchomości 
stanowiących własność gminy  
(w tym dróg, budynków wynaj-
mowanych na cele mieszkanio-
we i prowadzenie działalności 
gospodarczej, świetlic wiejskich, 
garaży, komórek) za lata 2010-
2015. Opodatkowaniu nie pod-
legają nieruchomości zwolnio-
ne ustawowo i w uchwale Rady 
Gminy ws. określenia stawek po-
datku od nieruchomości, a więc: 
szkoły, urząd, pomieszczenia 

ośrodka zdrowia, budynki służą-
ce zapewnieniu bezpieczeństwa, 
celom kulturalno-oświatowym  
i zaopatrzeniu w wodę. 

Równoczesnym skutkiem de-
cyzji Urzędu Kontroli Skarbowej 
jest konieczność zwiększenia o tę 
samą kwotę – 893.970 zł – tak-
że wydatków w dziale budżetu 

administracja publiczna. W re-
zultacie bilans obydwu operacji 
równy jest zeru, choć formalnie 
powoduje ona wzrost poziomu 
zarówno wydatków, jak i docho-
dów gminy. I tutaj – mówiąc ko-
lokwialnie – jest pies pogrzebany. 

– Dotychczas generalnie gmi-
ny nie płaciły same sobie podat-
ku od własnych dróg i nierucho-
mości. Teraz, po kontroli, okazuje 
się, że trzeba to wskazać jako nie-
prawidłowość. W rezultacie sami 
musimy zapłacić sobie podatek 
za pięć lat do tyłu od własnych 
dróg i od własnych nierucho-
mości – wyjaśniał na sesji wójt 
Sylwester Kubiński, nie kryjąc 
oburzenia decyzją UKS. – To prze-
lewanie z pustego w próżne, zatem  
o co chodzi? Oczywiście o sub-
wencję, bo jak mamy wyższe do-

chody własne, to odbija się to na 
subwencji państwowej – wyrów-
nawczej. Wójtowie i burmistrzo-
wie bardzo negatywnie postrze-
gają tego typu działania, ponieważ 
powodują one pomniejszanie na-
szych subwencji, a jednocześnie 
wiem, że przygotowywany jest 
projekt ustawy sejmowej, która 
będzie jednak zwalniała gminy  
z tych podatków. Ale widać, że 
dobre i te pięć lat do tyłu, dzięki 
którym państwo zaoszczędzi na 
subwencjach – dodał cierpko. 

wsparcie  
dla gimnazjum
W tej samej uchwale, zmie-

niającej budżet gminy Bielawy 
na rok bieżący, zdecydowano  
o przekazaniu 40 tys. zł na konto 
Gimnazjum im. Józefa Chełmoń-

skiego w Bielawach jako zabez-
pieczenie finansowe na realizację 
przez placówkę projektu „Z Eko-
-wiedzą na co dzień i od święta”, 
czyli na utworzenie ekopracow-
ni dla uczniów. Gimnazjum bie-
rze udział w konkursie ogłoszo-
nym przez Wojewódzki Fundusz 
Ochrony Środowiska i Gospodar-
ki Wodnej w Łodzi pod hasłem 
„Moja wymarzona ekopracownia 
– 2015” i musi mieć zagwaran-
towane własne pieniądze na po-
krycie kosztów realizacji zadania 
(dotacja – jeśli zostanie przyzna-
na, przyjmie bowiem formę refi-
nansowania, czyli zwrotu ponie-
sionych przez szkołę kosztów). 
Zgodnie z regulaminem konkur-
su, decyzję o podziale dotacji na 
ekopracownie WFOŚiGW podej-
mie do 26 czerwca br. 

12 tysięcy na strategię 
Ostatnią zmiana w budże-

cie, uchwaloną 29 kwietnia, jest 
przeznaczenie 12 tys. zł na opra-
cowanie „Strategii rozwoju gmi-
ny Bielawy” – dokumentu wy-
maganego przy pozyskiwaniu 
pieniędzy z funduszy unijnych. 

Uchwała ws. zmian w budże-
cie podjęta została przez radnych 
jednogłośnie.  ewr 

sylwester  
kubIńskI
wójt gm. Bielawy 

o nakazie zapłacenia przez 
gminę podatku od własnych 
nieruchomości:
– moim zdaniem jest to 
pokrętne i oburzające 
działanie ministerstwa 
Finansów w stosunku do 
budżetów samorządów, 
tym bardziej na tle innych 
działań, prowadzących do 
przekazywania samorządom 
coraz to nowych zadań, bez 
zapewnienia środków na ich 
realizację. 

widać, że dobre  
i te pięć lat do tyłu, 
dzięki którym państwo 
zaoszczędzi na 
subwencjach.

Gmina Bielawy | po sesji rady Gminy

Przejście z „Polcentrum” do „Łowickiego”
Na sesji 29 kwietnia radni 

Rady Gminy Bielawy jednogło-
śnie opowiedzieli się za przystą-
pieniem gminy do Lokalnej Gru-
py Działania „Łowickie”. 

Rada wyraziła wolę przystąpie-
nia do nowej LGD jako członek 
zwyczajny. Jej reprezentantem  
w stowarzyszeniu będzie wójt Syl-
wester Kubiński. Na sesji, jesz-
cze przed głosowaniem, mówił on  

o celowości powstania nowej gru-
py: – Chodzi o to, aby we własnym 
gronie gmin łowickich podzie-
lić środki w sposób sprawiedliwy 
(...). Tutaj będziemy mieć większy 
wpływ na podział środków. Oba-
wiamy się, że w LGD Polcentum 
burmistrzowie miast takich jak 
Głowno czy Ozorków będą mogli 
pozyskać większą pulę dla miast, 
niż gminy mniejsze, które siłą rze-

czy będą miały gorszą pozycję ne-
gocjacyjną przy miastach – mówił 
Sylwester Kubiński. 

Ponieważ gminy mogą nale-
żeć tylko do jednej lokalnej grupy 
działania, to w tej samej uchwa-
le, w której Rada Gminy Biela-
wy wyraziła wolę wstąpienia do 
„Łowickiego”, zawarto paragraf 
mówiący o tym, że traci moc 
uchwała w sprawie przystąpienia 

do LGD „Polcentrum” z listopa-
da 2011 r. Wolę wejścia do LGD 
„Łowickie” wyraziły wszystkie 
gminy powiatu, z wyjątkiem gm. 
Łyszkowice, która pozostać ma  
w LGD „Gniazdo”. Za pośrednic-
twem LGD „Łowickie” dostęp do 
pieniędzy ze źródeł unijnych będą 
miały zarówno gminy, jak i lokal-
ne stowarzyszenia, organizacje 
typu koła gospodyń wiejskich czy 
ochotnicze straże pożarne, parafie, 
a także indywidualni mieszkańcy 
(dotacje na działalność gospodar-
czą).  ewr

Domaniewice | echa sesji rady Gminy

Gmina w nowej grupie
30 kwietnia radni Rady 
Gminy Domaniewice 
wyrazili jednogłośnie zgodę 
na przystąpienie gminy do 
mającej powstać w ramach 
gmin powiatu łowickiego 
Lokalnej Grupy Działania 
Łowickie.

Jeśli nowe nowa grupa powsta-
nie, Domaniewice będą musiały 
opuścić szeregi dotychczasowej 
LGD, czyli Polcentrum z siedzi-
bą w Strykowie. Jak tłumaczył 
radnym wójt Paweł Kwiatkowski, 
wejście do nowej Lokalnej Gru-
py Działania Łowickie będzie ko-
rzystnym rozwiązaniem. 

Grupa skupiająca gminy po-
wiatu łowickiego łączyłaby tereny 
o wspólnych tradycjach, kulturze, 
bliższe też sobie obszarowo. Za 

włączeniem się w działalność no-
wej LGD (gmina może być jedno-
cześnie członkiem tylko jednej ta-
kiej grupy) przemawia także fakt, 
iż do Polcentrum planują w nie-
długim czasie wstąpić dwa duże 
ośrodki: miasta Głowno i Ozor-
ków. Miasta, jako miejsca z dużą 
ilością mieszkańców, organiza-
cji, stowarzyszeń itp., będą miały 
większe potrzeby i to do nich za-
pewne trafiałoby gros pozyskiwa-
nych środków. 

Wójt Kwiatkowski, jak i prze-
wodniczący Rady Gminy Ryszard 
Ogonowski, podkreślali na sesji, 
że gmina jest przy tym zadowolo-
na ze współpracy z LGD Polcen-
trum, dzięki której udało się m.in. 
pozyskać środki na remonty świe-
tlic wiejskich w Krępie i Strzebie-
szewie, jak i zrealizować sporo 
mniejszych projektów.  kl

Rzut OKIEm | ŚpioSzki 

Niebieskie śpioszki z napisem „Duma Łowicza” oraz list gratulacyjny 
z okazji urodzenia dziecka otrzymał na ostatniej sesji rady miejskiej  
w Łowiczu z rąk burmistrza krzysztofa kalińskiego radny miejski jakub 
jędrachowicz. – w tej kadencji samorządu to pierwsze dziecko, które 
urodziło się naszym radnym. Gratulujemy i prosimy o więcej – gratulował 
burmistrz. Taki list i śpioszki otrzymują wraz z ratuszowym becikowym 
wszyscy mieszkańcy Łowicza. radny dziękował i nie krył wzruszenia, 
podobnie jak przed kilkunastoma dniami, kiedy to napisał na Facebooku, 
pod zdjęciem swojego syna: „dzisiaj dostałem wyjątkowego oskara”. mak 
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Łowicz | okręgowa Spółdzielnia mleczarska

Nagrodzono jogurty pitne, mleko szkolne 
oraz mleko bez laktozy
Produktów z OSM z Łowicza nie mogło zabraknąć na IV Krajowej Ocenie Mleka Spożywczego oraz Mlek 
Fermentowanych podczas Euroforum Polskiego Mleczarstwa, które odbywało się od 21 do 24 kwietnia  
w Krakowie. Ocena ta przeprowadzana była w 9 kategoriach, a łowicka mleczarnia zgłosiła po kilka produktów 
w 6 z nich. W dwóch kategoriach zdobyła medal za zajęcie I miejsca, w jednej tytuł Produkt Mleczny Roku. 

Integralną częścią Eurofo-
rum był wybór Produktu Mlecz-
nego Roku 2015, którym zostało 
wybrane, produkowane właśnie 
przez naszą OSM, mleko Mil-
kissima bez laktozy, w opakowa-
niu 0,5 litra. Za produkowane od 
września 2014 roku mleko Mil-
kissima bez laktozy OSM Ło-
wicz otrzymało nagrodę Produkt 
Mleczny Roku. 

Jak nam powiedziała Irena 
Uczciwek, kierownik działu mar-
ketingu łowickiej mleczarni, Mil-
kissima to pierwszy z produktów 
linii bez laktozy, którą łatwo po-
znać po opakowaniach, na których 
dominuje kolor zielony. Powsta-
ła ona z myślą o osobach, które 
nie tolerują laktozy, czyli cukru 
mlecznego. 

Z tej linii bez laktozy w sprze-
daży pojawiły się już kolejne pro-
dukty, wytwarzane przez zakład 
OSM Łowicz w Kaliszu: serek 
homogenizowany naturalny, na-
turalny jogurt oraz jogurt grec-
ki light. Więcej informacji o nich 
pojawi się w jednym z kolejnych 
numerów NŁ. 

Warto podkreślić, że w proce-
sie produkcyjnym tego mleka, jo-
gurtów i serka, surowiec nie jest 
pozbawiany laktozy, lecz jest ona 
rozkładana na cukry proste two-
rzące ją, czyli glukozę i galaktozę. 
Nie jest to więc duża ingerencja w 
skład, wartości odżywcze, a także 
w smak. Osobom o wrażliwych 
kubkach smakowych mleko Mil-
kissima bez laktozy może wyda-
wać się nieco słodsza w porówna-
niu z naturalnym mlekiem. 

Jak się dowiedzieliśmy w 
OSM, Milkissima to nie tyl-
ko mleko bez laktozy. Jest to ko-
lejna, obok „Łowickiej” marka 
OSM Łowicz, pod którą produko-
wane są mleka o zawartości 0,5% 
tłuszczu oraz 3,5% tłuszczu, eks-
portowane do krajów Afryki oraz 
do Chin. 

Wracając do nagród przyzna-
nych w Krakowie, w kategorii 
mleko spożywcze objęte progra-
mem „Mleko w szkole” medal 
za I miejsce zdobyły wszystkie 
trzy zgłoszone mleka smako-
we UHT: waniliowe, truskawko-
we i czekoladowe, produkowa-

ne w kartonikach o pojemności 
250 ml. W kategorii smakowe 
mleko fermentowane medal za za-
jęcie I miejsca mleczarnia otrzy-
mała za wszystkie jogurty pitne 
produkowane w kubkach o po-
jemności 330 ml: kawowy, bana-
nowy, poziomkowy oraz o smaku 
toffi. Na końcową ocenę produk-

tów biorących udział w Krajowej 
Ocenie Mleka Spożywczego oraz 
Mlek Fermentowanych składa się 
ocena sensoryczna (organolep-
tyczna) oraz ocena opakowania 
pod względem estetyki i funkcjo-
nalności, informacji dodatkowych, 
a także ich dostosowania do unij-
nych rozporządzeń.   mwk

mleko szkolne smakowe oraz medal za I miejsce, który oSm 
otrzymała dla tego produktu.  

mleko bez laktozy łowicka mleczarnia produkuje opatrzone swoją nową 
marką milkissima. 

Rzut OKIEm | przedSzkolAki z SAnnik SAdziŁy nie Tylko kwiATy 

Wiosna w przedszkolu 
w Sannikach zawitała na dobre. 
przedszkolaki na zajęciach 
rozpoczęły sezon na sianie 
i sadzenie – na razie 
do doniczek, słoików 
i skrzynek w przedszkolu. 
przedszkolaki siały kwiaty, 
posadziły fasolę i cebulę, 
posiały rzeżuchę i owies. 
zajęcia odbyły się w ramach 
edukacji przyrodniczej. 
kolejne będą będą polegały 
na systematycznej obserwacji 
rozwoju roślin i wyciąganiu 
wniosków z tych obserwacji. mak  p
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Łowicz | Vi piknik europejski

Stowarzyszenia zapraszają
8 maja w muszli na łowickich 

Błoniach odbędzie się VI Piknik 
Europejski – integracyjna impre-
za dla stowarzyszeń, organizowa-
na przez nie oraz Urząd Miejski. 

Udział w pikniku zapowiedzia-
ły niemal wszystkie łowickie sto-
warzyszenia: Uniwersytet III Wie-
ku, Klub Seniora, Dać Szansę, 
Tacy Sami, Karino, Amazonki, 
Pasiaczek, Diabetycy, Chorych na 
SM „Renia”, łowickie koła Związ-
ku Niewidomych oraz Związku 
Emerytów, Rencistów i Inwali-
dów, Środowiskowy Dom Samo-
pomocy, Warsztaty Terapii Zaję-
ciowej w Parmie – prowadzone 
przez stowarzyszenia „Tacy Sami” 
i Urzeczu – działające pod opieką 

Caritas Diecezji Łowickiej. Każde 
z nich będzie miało wystawione 
swoje stoisko, aby zaprezentować 
swoją działalność, przedstawicie-
le niektórych z nich wystąpią też 
na scenie, w programie estrado-
wym. Innych atrakcji też nie za-
braknie. Organizatorzy zaplano-
wali dla chętnych: pokazy masażu 
w wykonaniu młodzieży ze szko-
ły policealnej przy ul. Ułańskiej, 
konkurs plastyczny, wiedzy o Ło-
wiczu, prowadzone przez harce-
rzy – taniec integracyjny, zabawy 
z chustą i rzuty do celu. 

Impreza trwać będzie w godz. 
11-15, a zakończy się półgodzin-
nym występem Zespołu Integra-
cyjnego Furkotki.   mwk  
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Podstawowe kryteria działek: 
�  powierzchnia ok. 2 ha 
�  bez planu zagospodarowania 
�  klasa gruntu IV lub gorsza 
�  bez drzew i zabudowań 

Oferujemy atrakcyjne warunki współpracy, 
zysk nawet do 500 tys. złotych

Osoby zainteresowane proszę o kontakt telefoniczny pod numerem 795 170 537 
lub mailowy pod adresem m.mackiewicz@rpower.pl

R.Power Sp. z o.o. poszukuje 
gruntów do wydzierżawienia 
pod budowę farm słonecznych

maurzyce | majówka przy świetnej pogodzie 

Pogoda zachęciła turystów 
do odwiedzenia skansenu 
Dwudniowa majówka, 
podczas której turyści 
mogli uczestniczyć 
w różnego rodzaju 
warsztatach ludowych, 
odbyła się, wzorem lat 
ubiegłych, w skansenie 
w Maurzycach. 
Uczestniczyło w niej 
ponad 1000 osób. Oprócz 
mieszkańców Łowicza 
i okolic, wielu gości 
przyjechało z Warszawy  
i Łodzi. Jakie atrakcje  
na nich czekały? 

2 maja skansen w Maurzy-
cach zapraszał od 12.00 do 18.00. 
By uczestniczyć w którejkolwiek  
z atrakcji, należało kupić bilet 
wstępu do skansenu. Bilet nor-
malny kosztuje 8 zł, ulgowy  
– 5 zł. Kwota to niewielka, a teren 
do zwiedzania kilkudziesięciohek-
tarowy z 40 obiektami, które zlo-
kalizowane są według planu zakła-
dającego ukazanie dwóch układów 
przestrzennych: tzw. „starej wsi”,  
o kształcie zbliżonym do owalnicy, 
z centralnym placem wioskowym 
oraz „nowej wsi” – ulicówki. Kto 
był w Maurzycach, ten wie, że jest 
to doskonałe miejsce do długich 
spacerów i wypoczynku. 

Zanim nadeszli pierwsi tu-
ryści, organizatorzy musieli się 
do warsztatów przygotować. By 
możliwe było przeprowadzenie 
na przykład warsztatów piekarni-
czych, trzeba było wcześniej przy-
gotować wstępnie ciasto i rozpo-
cząć rozpalanie odrestaurowanego 
przed kilkoma laty pieca. Warsz-
taty piekarnicze prowadziła Ewa 
Nagórska spod Skierniewic. Pani 
Ewa przy domu ma swój własny 
piec, jest więc nie tylko teoretycz-
nie przygotowana do wywodów 
i rozmów na ten temat. Warszta-
ty piekarnicze nie miały sztywnej 
formuły i nie wypiekano na nich 
wyłącznie chleba. Dzieci, które 
zainteresowały się piecem i „Pa-
nią od ciasta”, miały okazję spró-
bować swoich sił podczas zagnia-

tania ciasta i formowania z nich 
np. ludzików, wyrabiania chałki 
itp. – Najfajniejsze było dla dzieci 
to, że pani Ewa piekła ich figurki  
w piecu i można było je później 
zabrać na pamiątkę, czy też zjeść 
na miejscu – powiedziała nam 
Magdalena Bartosiewicz z Mu-
zeum w Łowiczu. 

Zanim jednak turyści dotarli do 
miejsca, w którym stoi piec, mieli 

po drodze inne chałupy do zwie-
dzenia i inne warsztaty, w których 
mogli uczestniczyć. W chałupie 
po dawnej szkole w Łaźnikach 
odbywały się warsztaty, pod 
wszystko wyjaśniającym tytu-
łem „Kaligrafia w wiejskiej szko-
le”. Prowadziła je o 13.00 i 16.00 
Anna Kośmider z Muzeum w Ło-
wiczu. Na miejscu można było nie 
tylko zasiąść w starych ławkach 

szkolnych, wysłuchać wykła-
du pani Anny na temat wiejskich 
szkół sprzed lat, ale przede wszyst-
kim spróbować swoich sił w pisa-
niu gęsim piórem, czy też piórem 
ze stalówką – oczywiście z wyko-
rzystaniem atramentu. 

Jednym z uczestników warsz-
tatów był m.in. Michał Trzoska, 
przewodniczący Rady Miejskiej 
w Łowiczu, który przyjechał do 

skansenu z żoną oraz znajomymi 
spoza Łowicza. Podczas warszta-
tów był tak zaaferowany własnym 
kaligrafowaniem, że nie zauważył 
błyskającej lampy aparatu fotogra-
ficznego reportera Nowego Łowi-
czanina. – Pisałem list miłosny do 
żony... – mówił później. 

W kolejnej chałupie można 
było nauczyć się podstaw haftu 
koralikowego u Teresy Foks z Ło-
wicza, czy też podstaw tworzenia 
łowickich wycinanek – pod okiem 
Danuty Wojdy z Łowicza. Tury-
stów zabierał natomiast dwukrot-
nie na spacery, połączone z opo-
wieściami o architekturze regionu 
„Jak wieś w Księstwie budowa-
no”, pracujący od niedawna w ło-
wickim muzeum Tomasz Roma-
nowicz. 

W niedzielę, w święto 3 Maja, 
skansen odwiedzano jeszcze licz-
niej niż w sobotę. Przez cały dzień 
do Maurzyc licznie zjeżdżały ro-
dziny z dziećmi. Każdy, od naj-
młodszego do najstarszego, mógł 
znaleźć w ofercie cos dla siebie. 
Odwiedzający, zwłaszcza goście 
z dużych miast – Warszawy i Ło-
dzi, cenili sobie leniwy spokój  
i dużą przestrzeń skansenu, w któ-
rej dało się uniknąć tłumu i wy-
począć, kontemplując uroki życia 
„po dawnemu”. Oprócz warszta-
tów piekarniczych pani Ewy, od-
wiedzającym Maurzyce tego dnia 
zaproponowano udział w warszta-

tach gwarowych, prowadzonych 
przez Barbarę Frątczak z Łowi-
cza. 

Dużym zainteresowaniem cie-
szył się wykład o historii stro-
ju ludowego „Tajemnice wiannej 
skrzyni...” Magdaleny Bartosie-
wicz z łowickiego muzeum, zor-
ganizowany w budynku pleba-
nii przy kościele. Nie brakowało 
chętnych do udziału w „Księżac-
kich poszukiwaniach”, czyli spa-
cerach z niespodziankami, prowa-
dzonych przez dyrektor Muzeum 
w Łowiczu Małgorzatę Kozanec-
ką-Zwierz. 

Najmłodszym odwiedzającym 
skansen zaproponowano warszta-
ty z lepienia glinianych ptaków-cu-
daków. Poprowadziła je Małgorza-
ta Błońska, nauczycielka plastyki  
z Łyszkowic. Warsztaty cieszyły 
się ogromną popularnością, a dzie-
ci pod okiem instruktorki lepiły nie 
tylko ptaki, ale i inne zwierzęta, 
np. wiewiórkę. Kiedy dotarliśmy 
do skansenu, zastaliśmy akurat po-
grążone w twórczej pracy bliźnię-
ta – Magdę i Jana Filipowiczów  
z Łowicza. Dzieci na co dzień uczą 
się w pijarskiej Szkole Podstawo-
wej i mają za sobą już doświadcze-
nia z lepienia glinianych garnków  
na kole. Ptaki-cudaki robiły po raz 
pierwszy.

Podpisane nazwiskami autorów 
gotowe ptaki z wilgotnej gliny od-
kładano do wyschnięcia, a następ-
nie miały trafić na wypalanie, by 
można było je odebrać podczas 
kolejnej wizyty w skansenie. Go-
ście z daleka zabierali jednak pra-
ce ze sobą, by wysuszyć je we 
własnym zakresie. 

Wśród majówkowych gości  
z Warszawy spotkaliśmy Olę  
i Franię, uczennice szkoły podsta-
wowej, które do Maurzyc trafiły  
z mamą Oli, która w tych stronach 
miała babcię. Oli najbardziej po-
dobało się lepienie z gliny, Frani 
– robienie kwiatów z bibuły. Oby-
dwie nie wyobrażają sobie jednak 
ani nauki w skansenowej szkole, 
ani mieszkania w ludowej chału-
pie bez łazienki i toalety, chociaż 
przyznały, że eksperymentalnie 
jedną noc w takich warunkach by-
łyby gotowe spędzić.  ewr, mak

Bułeczki prosto z pieca. Goście z warszawy: dzieci kasia i wojtek oraz rodzice – edyta i kuba. Spędzili 
w skansenie całą niedzielę, byli zachwyceni. 

Żeby tworzyć wycinanki łowickie, trzeba wykazać się zręcznością, ale 
też i cierpliwością, której – jak się okazuje – nie brakuje również dzieciom. 

Chętnych do pisania gęsim piórem nie brakowało. jednym z nich był 
michał Trzoska, który napisał list miłosny do żony. 

warsztaty  
piekarnicze nie  
miały sztywnej  
formuły i nie 
wypiekano na nich 
wyłącznie chleba.
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Łowicz | odznaki Szarych Szeregów

Zasłużony zaszczyt 
dla młodych ludzi
Samo zakończenie 
liceum to na pewno duże 
przeżycie, ale dla ośmiorga 
abiturientów II LO w Łodzi 
24 kwietnia był dniem 
szczególnym jeszcze  
z innego względu.

Z rąk Jana Straszyńskiego, 
członka zarządu Stowarzysze-
nia Szarych Szeregów w Ło-
wiczu, odbierali oni odznaki 
Przyjaciela Szarych Szeregów. 
Zaszczytu tego dostąpili: Marta 
Grabowicz, Julia Stramik, Kin-
ga Sałata, Natalia Liberska, We-
ronika Szczepańska, Angelika 
Drzewiecka, Kamil Krawczyk 

i Mateusz Dobrzyński. Jest to 
nagroda za trzyletnie zaangażo-
wanie w kultywowanie pamięci  
o bohaterach II wojny światowej. 

Uczniowie ci brali udział 
w przygotowywaniu zjazdów 
Szarych Szeregów, pomagali 
w utworzeniu szkolnego archi-
wum Szarych Szeregów, opie-
kowali się miejscami pamięci 
i wykazywali się aktywnością 
we wszystkich działaniach do-
tyczących legendarnej formacji 
polskiego podziemia.

Sami uczniowie podkreślają, 
że wzięcie do ręki czy założenie 
odznaki Szarych Szeregów to dla 
nich zaszczyt, a także niezwykle 
emocjonujące przeżycie.      tm

zHP | 69 Gromada zuchowa „Tęczowi marzyciele”

Zuchy odwiedziły Muzeum 
Powstania Warszawskiego
Zuchy z 69 Gromady 
Zuchowej „Tęczowi 
Marzyciele”, działającej  
w Mysłakowie, wyjechały 
w minioną niedzielę,  
26 kwietnia do Warszawy, 
aby zdobyć wiedzę 
na temat Powstania 
Warszawskiego.

Wyjazd był ostatnim elemen-
tem programu realizowanego 
z dziećmi w ramach zdobywania 
przez nie sprawności Małego Po-
wstańca. – Mimo zapowiadanej 
brzydkiej pogody okazało się, że 
w samej Warszawie było bardzo 
pogodnie. W stolicy czekał na nas 
phm. Grzegorz Trafalski z bileta-
mi do muzeum w ręku. Poczuli-
śmy ulgę, bo kolejka do kas była 
bardzo długa – opowiadała nam 
drużynowa gromady Sylwia Ma-
tysek. Dodała, że w czasie dro-
gi do stolicy w autokarze zuchy 
zmierzyły się z opiekunami w po-
jedynku na wiedzę o powstaniu. 
Zwyciężyli młodsi 5:2.

W muzeum uczestnicy wy-
cieczki obejrzeli krótki film i wy-
słuchali pracownika muzeum, 
który opowiedział im o Powsta-
niu Warszawskim, ze szczegól-
nym uwzględnieniem roli, jaką 
odegrały w nim oddziały har-

cerskie. Po prelekcji zuchy wzię-
ły udział w zadaniu – podziele-
ni na 4-osobowe grupy ruszyli  
z opiekunami na ekspozycję, aby 
odnaleźć odpowiedzi na pytania, 
które znalazły się w otrzymanych 
przez nie kartach.

Po wizycie w muzeum zu-
chy odwiedziły Pomnik Małego 
Powstańca oraz Cmentarz Po-

wązkowski. Tam założyli tęczo-
wą chustę na brzozowy krzyż, 
wznoszący się nad grobem Alek-
sandra Kamińskiego – jednego 
z założycieli ruchu zuchowego. 
Na cmentarzu druh Grzegorz 
Trafalski opowiedział uczestni-
kom wycieczki o osobach spo-
czywających w alei zasłużonych. 
Drużynowa „Tęczowych Marzy-

cieli” Sylwia Matysek powie-
działa nam, że wszystkie zuchy 
zakończyły pozytywnie spraw-
ności Małego Powstańca. Druhna 
podkreśla, że wyjazd do Warsza-
wy nie byłby możliwy, gdyby nie 
rzesza osób, które udzieliły gro-
madzie pomocy, przede wszyst-
kim wcielając się w rolę opieku-
nów.  tb

zuchy z gminy Nieborów pod pomnikiem małego powstańca na Starym mieście w warszawie.
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troje odznaczonych. od lewej: mateusz dobrzyński (kl. 3b), kamil 
krawczyk (3b), Angelika drzewiecka (3c).
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Rolnictwo | widmo suszy oddalone 

Deszcz spadł  
w ostatniej chwili
Po kilku tygodniach 
suszy, która pustoszyła 
pola okolicznych 
rolników, w środę przed 
południem spadł długo 
wyczekiwany deszcz. 
Czy taka dawka wody 
wystarczy do ożywienia 
okolicznych upraw, 
pytaliśmy w Łódzkim 
Ośrodku Doradztwa 
Rolniczego z siedzibą  
w Bratoszewicach. 

– Deszcz przyszedł niemal  
w ostatniej chwili. To, co  
w ostatnim czasie obserwowa-
ło się na polach, to była klęska. 
Zboża były pożółkłe, przyci-
śnięte do ziemi – mówiła nam 
Katarzyna Bryk, starszy specja-
lista do spraw zbóż i roślin ole-
istych z Działu Produkcji Ro-
ślin i Standardów Jakościowych.  
I wyjaśniała: – Nastąpiło unieru-
chomienie składników pokarmo-
wych w glebie. Nawozy nie roz-
puszczały się, w związku z czym 
rośliny nie mogły ich pobrać. 

Korzystniejszy dla upraw jest 
deszcz długotrwały, a niezbyt in-
tensywny. Krótki, a obfity, po-
woduje ubijanie gleby i nie wni-
ka w głąb, do korzeni. Mimo 
to, wczorajszy kilkugodzinny 
deszcz wystarczył, by pola się 

zazieleniły. Sprawił, że nastąpi-
ło uwolnienie składników mi-
neralnych w glebie, dzięki cze-
mu rośliny mogły się dożywić. 
Zdaniem specjalistki z ŁODR, 
już choćby samo zmycie kurzu  
z roślin powoduje ich dotlenie-
nie.

Deszcz mógłby 
popadać chociaż 
tydzień 
Dodatkowa dawka wody oży-

wiła pola okolicznych rolników, 
ale wciąż jest jej za mało. Na-
leży pamiętać, że deszcz w na-
szym regionie nie padał już po-
nad 2 tygodnie. 

Do doradców z ŁODR, któ-
rzy spotykają się z rolnikami  
z całego województwa, do-
cierały liczne skargi okolicz-
nych plantatorów. Ci obawia-
li się, że susza spowoduje straty  
w uprawach. Pierwsze sympto-
my żółknięcia zbóż obserwowali 
w ostatnich tygodniach. 

– Mogłoby popadać chociaż 
przez tydzień – mówi Katarzy-
na Bryk, jednocześnie wyra-
żając swoje obawy w związku  
z nadchodzącymi przymrozka-
mi, czyli „Zimną Zośką”, która 
przypada w dniach 12-15 maja. 

Póki co meteorolodzy progno-
zują burze, które przejdą przez 
nasz region w czwartek oraz 
deszcze, które powinny spaść  
w najbliższą niedzielę i ponie-
działek.  aa Rzut OKIEm 

Cztery wejścia na antenę  
o pogodzie, pomiędzy 8.00  
a 11.00, we wtorkowym dzień 
dobry TVn – każde nie trwało 
dłużej niż minutę – a muzeum  
w nieborowie i Arkadii otrzymało 
tego samego dnia ponad 100 
telefonów od mieszkańców całej 
polski z pytaniem, jak do niego 
trafić i jakie są warunki  
zwiedzania. monika Antczak  
z muzeum powiedziała nam, że 
osoba, która odbierała rozmowy 
łączone na telefon stacjonarny, 
przez dłuższy czas nie mogła od 
niego odejść, bo ten dzwonił, gdy 
tylko odkładała słuchawkę. jak 
dotąd żadne zabiegi promujące 
muzeum nie przyniosły podobnego 
skutku. prognozę meteorologiczną 
z nieborowa podawał prezenter 
bartek jędrzejak. tb

Łowicz | zbliża się noc muzeów 2015 

Już 16 maja zapowiada się ciekawy 
wieczór przy Starym Rynku

W tym roku, podobnie jak  
w latach ubiegłych, Muzeum  
w Łowiczu wspólnie z Muzeum 
Guzików włącza się w ogólno-
polską akcję „Nocy Muzeów”, 
która odbędzie się 16 maja i po-
trwa od godz. 18.00 do północy. 
W trakcie ubiegłorocznej edycji 
w wydarzeniu wzięło udział oko-
ło 1000 odwiedzających. 

Wszystko rozpocznie się  
o 18.00, kiedy to nastąpi rozstrzy-
gnięcie konkursu „Muzealne spo-
tkanie z fotografią”. Symultanicz-
nie wystartuje gra przestrzenna 
„Podróż po Łowiczu z przeszko-
dami” według projektu Karola 
Rybackiego, organizowana przez 
łowickie Muzeum Guzików.

Na godzinę 19.00 zaplanowa-
no otwarcie wernisażu wystawy 

„Tajemnice, ogrody i słodycze. 
Malarstwo Aldony Zając”. Ofer-
tę tę skierowano szczególnie dla 
osób dorosłych i młodzieży, ale 
do udziału zachęca się też dzie-
ci. Kolejno odwiedzający zoba-
czą spektakl „Kopciuszek”, wy-
stawiany przez amatorską grupę 
teatralną Ale Babki w reżyserii 
Magdaleny Kłosińskiej. Zachęca 
się też do udziału w „Koncercie 
z dreszczykiem” w wykonaniu 
dobrze znanej Łowiczanom Or-
kiestry SONUS pod kierunkiem 
Michała Janochy. Ten będzie ob-
fitował w potężną dawkę muzyki 
poważnej i filmowej. 

Do udziału we wszystkich 
punktach programu zachęca się 
także młodych entuzjastów mu-
zeów, ale dla nich przygotowano 

coś specjalnego. W trakcie po-
kazu linorytu dzieci samodziel-
nie wykonają odbitki i zabiorą je 
jako pamiątki do domu, a pod-
czas warsztatów poznają sekrety 
łowickiej wycinanki. 

Ponadto w programie zapla-
nowano zwiedzanie ekspozycji 
historycznej oraz etnograficznej  
z przewodnikiem PTTK. To 
odbędzie się w dwóch turach,  
o godz. 18.30 i 19.30. 

– Myślę, że tegoroczna oferta 
jest tak szeroka, że każdy znaj-
dzie coś dla siebie. Mamy część 
zabawową, historyczną i muzycz-
ną. Przygotowując program my-
śleliśmy o wszystkich grupach 
odbiorców – podkreśla dyrektor 
Muzeum w Łowiczu, Marzena 
Kozanecka-Zwierz.  aa 

Łowicz
Gratka dla 
miłośników tańca 
sportowego

Już wkrótce, bo w dniach 16-17 
maja w hali OSIR Nr 2 w Łowi-
czu odbędą się międzynarodowe 
zwody w tańcu sportowym, któ-
rych organizatorem jest Związek 
Nowoczesnego Tańca Sportowe-
go i Klub Sportowy DNA. W za-
wodach zmierzy się ponad 800 
tancerzy z różnych krajów Europy 
– Rosji, Ukrainy, Węgier, Włoch, 
Bułgarii i Rumunii, a także trenu-
jący w Klubie Sportowym DNA 
reprezentanci Polski. O szczegó-
łach w kolejnym NŁ.  aa

Gmina Domaniewice | Gminny dzień Strażaka

Świetlica w Krępie 
zainaugurowała działalność 
Mieszkańcy Krępy w gminie Domaniewice mają powody 
do radości. W świąteczną niedzielę, 3 maja, oficjalnie 
otwarto wyremontowaną i znacznie rozbudowaną świetlicę 
wiejską, w której, obok zaplecza kuchennego i sali mogącej 
pomieścić 120 osób, powstały pomieszczenia dla jednostki 
OSP, w tym garaż na wóz i sprzęt strażacki.

Inauguracja działalności świe-
tlicy wiejskiej w Krępie wpisała 
się w gminne obchody Dnia Stra-
żaka. Rozpoczęły się one mszą 
świętą na placu przed Sanktu-
arium w Domaniewicach, skąd 
uczestnicy uroczystości przenie-
śli się do pobliskiej Krępy. Tu, 
po otwarciu świetlicy przez sym-
boliczne przecięcie wstęgi, gości 
zaproszono do obejrzenia obiek-
tu, a następnie na obiad przygo-
towany przez panie z lokalnego 
Koła Gospodyń Wiejskich, zreak-
tywowanego przed 3 laty, prężnie 
działającego i liczącego dziś aż 50 
członkiń. Szefuje mu przewodni-
cząca Dorota Lusztak, będąca za-
razem radną Rady Gminy Doma-
niewice. Sołtyskę wsi i członkinię 
KGW Elżbietę Bryszewską cieszy 
zaangażowanie pań i doskonała 
współpraca z miejscową jednost-
ką OSP, na czele której stoi prezes 

dh Leszek Wielec. Nowoczesny 
obiekt będzie służył całej społecz-
ności lokalnej. 

– Takiego miejsca wszystkim 
nam brakowało. Nie mieliśmy 
gdzie się spotkać, zorganizować 
jakiejś imprezy, Dnia Strażaka, 
Dnia Dziecka, grilla. Teraz bę-
dzie się gdzie pobawić – mówiła 
w rozmowie z nami pani sołtys, 
a prezes OSP Krępa dodał: – Do 
tej pory nie mieliśmy strażnicy, 
samochód był garażowany u na-
czelnika. Teraz to się zmieni.

Świetlica wiejska w Krępie, 
jak dowiedzieliśmy się od obec-
nego na otwarciu wójta gm. Do-
maniewice Pawła Kwiatkow-
skiego, została rozbudowana  
w znacznej mierze dzięki dotacji, 
jaką na ten cel pozyskano z Pro-
gramu Rozwoju Obszarów Wiej-
skich w ramach działania pod 
nazwą Odnowa i Rozwój Wsi. 

Prace trwały od września 2014 
r. do marca br. Całkowity koszt 
inwestycji sięgnął 800 tys. zł,  
a unijne wsparcie wyniosło 480 
tys. zł, resztę dołożyła gmina. 
Wykonawcą rozbudowy zosta-
ła wyłoniona w gminnym prze-
targu firma z Tom-Bud Tomasza 
Mroczkowskiego z Domaniewic. 
Na wyposażenie obiektu wydano 
około 24 tys, a dotacja na ten cel 
wyniosła około 16 tys. zł z tzw. 
małych projektów.

Specjalnie na otwarcie świetli-
cy i Gminny Dzień Strażaka dru-
howie ochotnicy z Krępy odmalo-
wali i wystawili na plac zabytkowy 
wóz bojowy, wygrany przez dziad-
ków dzisiejszych strażaków z Krę-
py na zawodach powiatowych  
w latach 50. XX w. Pojazd cie-
szył się dużym zainteresowaniem, 
zwłaszcza wśród dzieci. 

Wieczorem na terenie świe-
tlicy zorganizowano zabawę ta-
neczną dla mieszkańców.  ewr

Na chwilę przed uroczystym otwarciem świetlicy.
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WSPOmNIENIA | pozoSTAną w nASzej pAmięci

  25 kwietnia: marian zagawa, 
l.83, Łowicz.

  26 kwietnia: józefa Tomczyk, 
l.83; czesława wysocka, l.95, 
Stryków.

  28 kwietnia: marek 
maciejewski, l.70.

  29 kwietnia: Stefania 
latoszewska, l.82; zofia 
zdziarska, l.90, Łowicz; 
władysław maliński, l.87; 

zbigniew bandarzy, l.54, Stryków.
  30 kwietnia: henryka 

Łuczyńska, l.87, Głowno.
  1 maja: Antoni cecha, l.86; 

zofia janusz, l.90.
  2 maja: władysław kubacki, 

l.73; natalia Florczak, l. 101.
  3 maja: henryk Gołębiowski, 

l.87.
  4 maja: Stanisława zabost, 

l.95, Gągolin zachodni.

ODESzLI OD NAS | 25.04.-4.05.2015

10 marca 2015 r., 
po długiej i wyczerpującej 
chorobie zmarł Franciszek 
Pawłowski, Sybirak i były 
sportowiec żychliński. 
Przeżył 84 lata, w tym 62  
w zgodnym i szczęśliwym 
związku małżeńskim.

Franciszek Alfons Pawłowski 
urodził się 10 marca 1931 roku 
we wsi Krzywoznaki, powiat Sta-
ra Wilejka, niedaleko Barano-
wicz na Wileńszczyźnie. Był dru-
gim synem Adolfa Pawłowskiego 
i Benigdy z Manulików, jego brat 
Alfons urodził się w 1929 r. Oj-
ciec był zawodowym żołnierzem 
Wojska Polskiego, służył w kawa-
lerii. Matka Benigda mieszkała 
z dziećmi w gospodarstwie rodzi-
ców. Było to duże gospodarstwo, 
około 7 ha, rosło tam obficie zbo-
że, głównie żyto. We wspólnym 
gospodarstwie w Krzywoznakach 
mieszkał brat matki Jan Manulik 
z żoną Wandą i siostrzeniec Stani-
sław Sawicki.

Franciszek bardzo wcześnie 
stracił rodziców, miał wtedy pięć 
miesięcy. Ojciec przyjechał na 
urlop, bo były żniwa. Poszedł 
tego dnia z żoną i kilkoma miesz-
kańcami wsi na grzyby. Niedale-
ko wsi była granica ze Związkiem 
Radzieckim, około pół kilometra, 
za rzeką. Zostali tam zastrzele-
ni, prawdopodobnie przez ochro-
nę granicy. Zginęło siedem osób, 
tylko jeden chłopak uciekł. Rosja-
nie mieli prawdopodobnie infor-
macje, że ktoś miał przechodzić 
przez granicę. Polowali na nich, 
a gdy trafili się ci, to ich zabili. 
Zginęli niewinni ludzie. Rozpacz 
była wielka. Franciszek z opowie-
ści rodzinnych zapamiętał fakt, że 
babka go wzięła wtedy na rękę 
i położyła przy ojcu i matce. 

Po śmierci rodziców Franci-
szek został oddany do Wilna, 
do ochronki. Babka sama nie dała 
rady wychować niemowlęcia, 
miała na głowie gospodarstwo 
i jego starszego brata, który miał 
tylko trzy lata.

Ochronka była tylko dla dzie-
ci do 7 lat. Później kierownik 
dał znać babce, by zabrała wnu-
ka. Przyjechał po niego Stach 
Sawicki, który razem z nią pro-
wadził gospodarstwo. Po powro-
cie z Wilna Franciszek poszedł 
do szkoły powszechnej.

Wybuch II wojny światowej 
wstrząsnął zarówno całą społecz-
nością polską, jak i rodziną Ma-
nulików, w której wychowywał 
się Franciszek.

Jako patriotyczna rodzina pol-
ska została skazana na zagładę. 
Rosjanie wywieźli ich w maju 
1940 roku, w ramach tzw. dru-
giej deportacji. Wywożono wte-
dy głównie rodziny ziemian, ofi-
cerów i inteligencję. Tym razem 
ze wsi wywieźli tylko ich. Zabra-
li całą rodzinę za Jana Manulika, 
zawodowego żołnierza Wojska 
Polskiego, plutonowego. Został 
miesiąc wcześniej aresztowany 
przez NKWD i zabrany do guła-
gu.

Na Sybir przymusowo poje-
chała babka Maria, ciotka Wan-
da i Franciszek. Jego brat Alfons 
był wtedy chory na zapalenie płuc 
i Rosjanie nie zabrali go. Został 
w domu, był w szpitalu, kiedy 
wyzdrowiał, został z dalszą ro-
dziną. Stanisławowi Sawickie-
mu, który mieszkał z nimi, uda-
ło się uciec. Powiedział, że chce 
wziąć coś ze strychu, a stamtąd 
zeskoczył na zewnątrz i uciekł, 
mimo że wokół było dużo Rosjan. 
On zresztą dwa razy uciekał Ro-
sjanom, po tym kręcił się przy 
domu ze trzy miesiące i jeszcze 
raz go złapali, uciekł ponownie. 
Przedostał się przez zieloną gra-
nicę – przez Rumunię i Węgry – 
do Anglii. Był lotnikiem, ożenił 
się ze Szkotką. Później mieszkał 
w Australii i Nowej Zelandii.

Rosjanie podczas deportacji 
podjechali pod dom Manulików 
furmankami, krzyczeli i grozili. 
Wysiedlani mogli wziąć jedynie 
trochę rzeczy.

Wywieziono ich najpierw fur-
mankami do Starej Wilejki, gdzie 
był podstawiony pociąg. Było 
tam już dużo innych Polaków 

z całej okolicy. Rosjanie wsadzi-
li ich do wagonów bydlęcych. 
Nie wolno było im wychodzić. 
Spali na gołych deskach, bez 
słomy. Każdy miał jakieś ubra-
nia, więc je podkładał. Na końcu 
wagonu była dziura, przez którą 
można było się załatwiać. Pod-
czas podróży dawali deporto-
wanym chleb, taką cegłę chleba 
na rodzinę i wiadro gorącej wody 
zwanej „kipiatok”. Jeden czło-
wiek roznosił prowiant, a ruscy 
pilnowali z karabinami. 

Podróż w tych tragicznych wa-
runkach trwała prawie przez mie-
siąc. Przez duże miasta pociąg 
przejeżdżał, stawał tylko w ma-
łych miasteczkach. – Ale nie wol-
no było wyjść na zewnątrz. Moż-
na było tylko wyglądać przez 
szpary pomiędzy deskami. Fran-
ciszek Pawłowski widział wtedy 
Ural.

Wreszcie dojechali do Pietro-
pawłowska. Tam Rosjanie wy-
rzucili ich rzeczy z wagonów 
na ziemię, a pociąg odjechał. Pod-
jechały samochody, 5-6 zisów. 
Zostali załadowali na samocho-
dy i zawiezieni do kołchozu. Koł-
choz był około 30 km za Pietro-
pawłowskiem. Zrzucili tam ich 
rzeczy przed budynek zarządu 
i pojechali. Zostawili ludzi pod 
gołym niebem. Zanim odjecha-
li, naopowiadali o nich różnych 
złych rzeczy, że są polskimi prze-
stępcami. A to przecież byli pol-
scy inteligenci i patrioci.

Każda rodzina sama musia-
ła sobie szukać miejsca, gdzie 
by miejscowi przyjęli ich na kwa-
tery. Manulikowie mieli ładne 
rzeczy, więc chętnie ich przyjęli 
w zamian. Miejscowi chodzili 
w kufajkach i walonkach. 

Babka Maria zajęła się dziec-
kiem, a ciotka Wanda musiała 
sama szukać sobie roboty, żeby 
utrzymać rodzinę. Pracowała naj-
częściej na roli, zgarniała trawę, 
kiedy kosili.

Po roku pracy Polacy bez po-
dania powodów zostali załadowa-
li na furmanki, a potem do wa-
gonów bydlęcych i wywiezieni 
do Kazachstanu. Wysadzono ich 
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bardzo wcześnie stracił 
rodziców, a potem przeżył 
wszystko to, co było 
udziałem polaków 
z kresów wschodnich 
w czasie wojny: wywózkę 
za ural, ostatecznie 
aż do kazachstanu. 
po repatriacji trafił 
do domu dziecka 
najpierw w kwidzyniu, 
potem w Sulęcinie, 
a wreszcie do żychlina, 
gdzie miał się uczyć w szkole 
przyzakładowej i pracować. 
odnalazł kontakt z babcią 
i ciotką, poznał przyszłą 
żonę, ostatecznie właśnie 
w żychlinie osiedlił się 
na stałe. był bokserem, 
trenował też młodych 
adeptów do tego sportu 
w Stali żychlin. doczekał się 
wnuków i prawnuków.

Rzut OKIEm | biAŁe i czerwone kwiATy

Delegacja 
łowickiego SLD  
w Łowiczu,  
z przewodniczącym 
robertem wójcikiem, 
złożyła 1 maja 
wiązanki z kwiatów  
w barwach 
narodowych pod 
pomnikami św. jana 
pawła ii i Synów 
ziemi Łowickiej na 
Starym rynku. mwkm
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Łowicz
Szykuje się 
kolejna wyprzedaż 
garażowa 

Zarząd Osiedla Górki zaprasza 
na kolejną już „Łowicką Wyprze-
daż Garażową”, która odbywać 
się będzie w najbliższą sobotę, 9 
maja, od 9.00 do 15.00, na pla-
cu przy dyskoncie „Biedronka” 
na osiedlu Górki. Kram na świe-
żym powietrzu, którego jednym 
z pomysłodawców jest Tomasz 
Rudnicki, po raz pierwszy w tym 
roku odbył się 11 kwietnia. Wów-
czas pogoda niezwykle dopisa-
ła, a inicjatorzy zapowiedzieli, że 
wyprzedaże będą odbywały się 
cyklicznie. Na garażowej wyprze-
daży można znaleźć przeróżne 
stoiska, poczynając od tych z uży-
wanymi ubraniami, poprzez sprzęt 
domowy, aż po książki.  aa 
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W tej rubryce zamieszczamy fotografie noworodków,  
które w dniach poprzedzających wydanie tego numeru naszego 
tygodnika urodziły się w szpitalach w Łowiczu i w Głownie,  
wraz z datą i godziną tej szczęśliwej dla rodziców chwili. 
Dziękujemy rodzicom, którzy zgodzili się na publikację 
zdjęcia, życzymy dużo radości z powiększenia rodziny. Każde 
nowo narodzone dziecko witamy serdecznie w naszej lokalnej 
społeczności. Jeśli Wasze dziecko urodziło się w tych dniach  
w jakimś innym szpitalu – prosimy, podeślijcie nam fotografię  
i dane (e-mail: redakcja@lowiczanin.info, tel. 535-455-338)  
– także z przyjemnością je zamieścimy.  Redakcja

Witamy wśród nas!w miejscowości Atbasar, to było 
wtedy takie pół miasto, pół wieś. 
Dochodziła tam kolej, jeździły 
pociągi towarowe. Po kilku latach 
było to już duże miasto. Tam de-
portowani zostali zaprowadze-
ni do baraków, były już naszyko-
wane – z kamienia, otynkowane. 
W jednym baraku mieszkało 30 
rodzin. Baraków było sporo. 

Każdy musiał sam sobie szu-
kać pracy. Polaków tam nie lu-
bili. Gdy Rosjanie spisywali na-
rodowość, babka podała się za 
Białorusinkę. Ale gdy ciotka się 
o tym dowiedziała, natychmiast 
poszła i zmieniła ten wypis. Na-
mawiali ją Rosjanie, by nie zmie-
niała, ale ciotka twardo postawiła 
na swoim. Miała dowód radziecki 
z wpisanym pochodzeniem pol-
skim. Dlaczego niektórzy Pola-
cy podawali się za Białorusinów? 
Wszystko było przeciw Polakom: 
wyzywano ich od „Polaczków”, 
utrudniano znalezienie pracy. 
Białorusinów natomiast trakto-
wano lepiej, była dla nich praca 
i kartki. Dlatego niektórzy się po-
łaszczyli. Źle na tym wyszli póź-
niej, gdyż po wojnie powrócić 
do Polski mogli tylko Polacy. 
Inni, ci „wygodniejsi”, zostali 
w Kazachstanie na zawsze.

Z jedzeniem, podobnie jak 
z pracą, było kiepsko – pół bo-
chenka chleba na rodzinę. Dlate-
go dzieci pomagały, jak mogły. 
Obok baraków była piekarnia. 
Franciszek miał czterech kole-
gów, wszyscy Polacy, z jednego 
baraku i tam pracował. Wynosili 
popiół, wnosili węgiel. Kiedy był 
śnieg, to go odrzucali. Za to do-
stawali chleb. Obok była stołów-
ka, na kartki, dostawali tam zupę. 
Czasami kradli też węgiel z wa-
gonów: jak transporty stały, zrzu-
cali kawały węgla za baraki.

W 1943 r. w Atbasarze zawią-
zał się polski dom dziecka. Był 
odgórny przykaz, żeby dzieci 
tam szły. Było tam jedzenie, nie 
za dużo, ale było. Zamieszkał 
w nim i Franciszek Pawłowski. 
Jednak zawsze mógł pójść w od-
wiedziny do babki. Opiekunkami 
były panie profesorowe, same ko-
biety. Jego wychowawczynią była 
pani Wanda Rzeczkowska – star-
sza pani, siwa i miła. Uczyła języ-
ka polskiego. Kierowniczką była 
pani Teresa Kamińska. Do Pol-
ski przyjechała razem ze swoimi 
podopiecznymi, była później tak-
że kierowniczką domu dziecka 
w Kwidzyniu, gdzie Franciszek 
mieszkał do pełnoletniości.

W 1943 r. jego wujek Jan został 
wypuszczony z gułagu. Odnalazł 
rodzinę w Kazachstanie. Praco-
wał z ciotką przy sianokosach, 
a później zgłosił się do wojska, 
do Armii gen. Andersa. Rodzi-
na została w Kazachstanie, stam-
tąd w 1946 r. wróciła do Polski. 
Wszyscy, których Rosjanie puści-
li, wracali razem. Franciszek wró-
cił z domem dziecka. Na granicy 
w Brześciu musiał się przesiąść 
do babki, bo był wpisany u niej 
w dowodzie. 

Na granicy w Brześciu Rosja-
nie rozłączyli wagony i tam mu-
siał rozstać się z rodziną. Dzie-
ci zostały przywiezione najpierw 
do Gostynina. Pierwszą noc spa-
ły w domu dziecka, potem samo-
chodem studebekerem zostały 
wywiezione do szpitala na Skoki. 
Tam w barakach były umieszczo-
ne wszystkie sieroty z Rosji. Je-
dzenie było dobre, amerykańskie, 
były puszki, czekolady.

Po dwóch miesiącach grupa 
z Kazachstanu została zabrana 
do Kwidzynia, do domu dziec-
ka. Były tam cztery grupy po 30 
osób. Podział był ze względu na 
wiek. Franciszek był w III grupie, 
gimnazjalnej. Chodził na przy-

śpieszone nauczanie – dwa lata 
w jeden rok. W Kwidzyniu był 
do 18. roku życia. 

W tym czasie jego babka 
z ciotką były, jako repatriantki, 
wywiezione na Zachód. Miesz-
kały we wsi Jaromierz Stary koło 
Kargowej, powiat Sulechów. Do-
stały duże gospodarstwo ponie-
mieckie. Potem wujek Jan wró-
cił z Zachodu, z Anglii. Przeszedł 
cały szlak bojowy z Andersem, 
jako starszy sierżant walczył pod 
Monte Cassino. Dość późno od-
nalazł rodzinę. 

Franciszek w Kwidzynie do-
stał list od babki i ciotki. Jeździł 
do nich na ferie na dwa miesiące. 

Później przebywał w Sulęcinie, 
gdzie mieszkało około 500 chłop-
ców – sierot. Tam uczęszczał 
do Szkoły Przysposobienia Prze-
mysłowego. Stamtąd wraz z gru-
pą około 100 chłopców trafił  
do Żychlina, aby dalej uczyć się 
w przyzakładowej szkole prze-
mysłowej i pracować. Sulęciniacy 
mieszkali w baraku obok szkoły 
i zakładu pracy.

Tu zaczęła się jego przygoda 
z boksem. Do szkoły przyjechał 
z Łodzi trener Lipiec. Początko-
wo mieszkał wraz z chłopcami 
w baraku, później w balkonowcu. 
Zajął się chłopcami na poważnie. 
Zrywał ich rano z łóżek i kazał 
biegać, był trening rano i wieczo-
rem, szkoła, praca w EMICIE, na-
uka – czas był wypełniony. Fran-
ciszek Pawłowski ważył wtedy 
66 kg, co było ważne, bo od tego 
zależało zakwalifikowanie do ka-
tegorii wagowej. Pierwszy ring 
był w stołówce EMIT-u, która już 
nie istnieje. Potem był składany 
ring w Zespole Szkół Zawodo-
wych nr 1. 

Franciszek Pawłowski wspo-
minał zawsze te lata jako cudow-
ne. Poznał wtedy swoją przyszłą 
żonę – Józię Czajkowską. Potem 
rodzina Czajkowskich wyjecha-
ła do Pieszyc koło Dzierżonio-
wa, a on sam poszedł do wojska, 
do Opola. Był w szkole podofi-
cerskiej, jednocześnie dalej bok-
sował, walczył w klubie „Budow-
lani” Opole w pierwszej lidze. 
Po wojsku trafił najpierw do Bie-
lawy, potem do Wrocławia, praco-
wał w Pafawagu i dalej boksował, 
w tym wiele na wyjazdach. Jego 
trenerem był wówczas człowiek 
o nazwisku Chudy. Miał wie-
le osiągnięć, m.in. zremisował 
w sparingu z mistrzem Polski Ści-
gałą

Nie mógł jednak zapomnieć 
o Józi i zaczął jej poszukiwać. 
Gdy odnalazł ją w Pieszycach, 
ożenił się z nią. Tam urodził się 
ich syn. W 1956 r. wrócili, już 
jako rodzina, do Żychlina, tu do-
stali mieszkanie. Prowadził jako 
trener grupę bokserów w klubie 
STAL Żychlin, sam dalej też bok-
sował. Niestety, grupa się rozpa-
dła, gdyż Sulęciniacy rozjechali 
się po Polsce. 

Potem nastąpiły spokojne lata. 
Pracował w EMICIE, wychowy-
wał wraz z ukochaną żoną dzieci, 
potem wnuki. Doczekał się także 
prawnuków. Wstąpił do Związku 
Sybiraków Oddział Kutno. 

Żegnamy Franciszka Paw-
łowskiego jako bardzo dobrego 
człowieka, kochającego rodzinę, 
który chętnie służył swą wiedzą 
i osobą innym.

 Anna maria Wrzesińska 
 towarzystwo miłośników 
 Historii Żychlina

P.S. z panem Franciszkiem spo-
tkałam się dwa razy. opowiedział 
mi swoją historię zesłania na Sybir. 
mieliśmy się spotkać po raz trzeci, 
by opowiedział o swojej karierze 
boksera. niestety, wkrótce pan 
Franciszek zachorował...

Kacper Grzelak, ur. 02.05.2015 
r., godz. 18:00, dł. 57 cm, waga 
3.720 g, syn moniki i piotra,  
zam. Łowicz

marcelina Andrzejczak,  
ur. 03.05.2015 r., godz. 7:50, dł. 56 
cm, waga 3.640 g, córka olgi 
i ireneusza, zam. Sapy

Lena Rydzewska, ur. 26.04.2015 
r., godz. 14:45, dł. 55 cm, waga 
3.260 g, córka Sylwii i kamila, 
zam. michałówek

Izabela Borowiecka, ur. 
27.04.2015 r., godz. 11:50, dł. 52 
cm, waga 3.100 g, córka katarzyny 
i bogusława, zam. bąków Górny

Sylwester tomczyk, ur. 
27.04.2015 r., godz. 08:10, dł. 50 
cm, waga 2.600 g, syn ilony 
i przemysława, zam. Łowicz

zofia Antonina Okraska,  
ur. 27.04.2015 r., godz. 17:30, 
dł. 58 cm, waga 3.700 g, córka 
barbary i radosława, zam. lasek

Łowicz | Sukces w ogólnopolskiej olimpiadzie Filozoficznej

Maturzystka i finalistka jednocześnie
– To specyficzny przedmiot. Myślę, że mocno wymagający, bo oprócz suchych informacji, trzeba 
się w temat naprawdę mocno zagłębić – powiedziała w rozmowie z nami Jagoda Kostrzewska, 
uczennicy klasy maturalnej I Liceum Ogólnokształcącego, której mimo bardzo napiętego terminarza 
i braku czasu udało się uzyskać tytuł finalisty 27. Ogólnopolskiej Olimpiady Filozoficznej.

Eliminacje zaczęły się już na 
etapie szkolnym, w ramach któ-
rego należało napisać esej o le-
nistwie. Następnie podczas eta-
pu okręgowego, który odbył się 
w Skierniewicach, zaraz po fe-
riach, należało rozwiązać test  
i po raz kolejny napisać wypra-
cowanie, tym razem o rozmo-
wie i jej roli w życiu człowie-
ka. W ostatnich eliminacjach  
– centralnych, które odbyły się 
w Państwowej Akademii Nauk 
w Pałacu Staszica w Warsza-
wie, uczniowie szkół ponad-
gimnazjalnych musieli zmie-
rzyć się z odpowiedzią ustną. 

Po pierwsze należało obronić 
esej, który pisało się w pierw-
szym etapie, następnie każ-
dy dostawał pytania z wiedzy 
ogólnej i tekst do omówienia 
na gorąco. W etapie centralnym 
udział brało 135 uczniów z całej 
Polski. – Od 2005 roku mamy  

z filozofii aż 16 finalistów i 2 lau-
reatów i tradycja nadal jest kon-
tynuowana. Co ważne, jesteśmy 
jedyną szkołą w Łowiczu, któ-
ra zajęcia z filozofii prowadzi. 
Wydaje mi się, że przedmiot ten 
powinien być realizowany i to 
jako obowiązkowy we wszyst-
kich szkołach. Na Zachodzie  
w każdej placówce takie zaję-
cia są prowadzone, a co ciekawe, 
we Francji nawet matura podsta-
wowa z filozofii jest obowiąz-
kowa dla wszystkich. Jeśli cho-
dzi o olimpiadę, to są uczniowie, 
którzy ewidentnie nadają się do 
wzięcia udziału i ich zachęcam. 
W tym roku na przykład zainspi-
rowałem do udziału w rywaliza-
cji Jakuba Czapnika, który nie 
chodził do mnie na filozofię, ale 
uważam, że świetnie sobie z nią 
radzi i co najważniejsze, żywo 
się nią interesuje. Nikogo jednak 
też nie ograniczam. Kto chce, 

kto to „czuje”, może spróbować 
swoich sił.

Jagoda swoją historię z filozo-
fią zaczęła dwa lata temu. Wte-
dy to musiała wybrać pod koniec 
pierwszej klasy przedmioty roz-
szerzone na następne lata nauki. 
W związku z tym, że niespecjal-
nie interesował ją WOS, postano-
wiła spróbować z filozofią i, jak 
się okazało, był to strzał w dzie-
siątkę. – Filozofia bardzo przy-
padła mi do gustu. Jest dużo bar-
dziej ambitna niż wiele innych 
przedmiotów. Uczy myślenia, 
otwiera człowieka na świat, uczy 
dystansu do siebie, ludzi, świata. 
W planach na studia mam prawo 
albo filologię polską, ale filozofię 
też planuję zacząć jako drugi kie-
runek, od drugiego roku studiów 
– w ramach rozwijania swojej pa-
sji – mówiła nam maturzystka. 

Nagrodą za tytuł finalisty  
w olimpiadzie jest 100% z ma-
tury rozszerzonej z filozofii oraz 
status finalisty, który na kie-
runkach humanistycznych daje 
pierwszeństwo i niemalże pew-
ność zakwalifikowania się  
w procesie rekrutacyjnym.  mm 

Kto pamięta Antoniego 
Chojeckiego

Zwracam się z prośbą o po-
moc w następującej sprawie: po-
szukuję potomków lub krew-
nych Antoniego Chojeckiego, 
nauczyciela muzyki w gimnazjum  
w Łowiczu. Pan Antoni Chojec-
ki był przyjacielem mojego dziad-
ka, Leona Szadkowskiego – miej-
scowego weterynarza – i ojcem 
chrzestnym mojej mamy Jadwi-
gi. Zażyłość między obu panami 
trwała do 1922 r., tj. do śmierci 
dziadka Leona. Potomstwo p. An-
toniego Chojeckiego to jedyni lu-
dzie w Łowiczu, u których mogły 
się zachować jakieś pamiątki lub 
zdjęcia z okresu tamtej znajomo-
ści. W nieżyjącej już rodzinie mo-
jej mamy, jak również u niej sa-
mej, nie zachowało się prawie nic 
– wszystko spłonęło w czasie Po-

wstania Warszawskiego. Dlatego 
każdy najmniejszy drobiazg ma 
dla mnie wyjątkowe znaczenie. 

Niedawno córka dr J. Wegnera 
– p. Ewa Wróblewska – podaro-
wała mi ksero wpisu mojej mamy 
do pamiętnika jej ciotki, a w Boli-
mowie u córki szkolnej koleżanki 
mamy odnalazło się zdjęcie klasy, 
do której mama chodziła i jej ko-
leżanek. Oryginał zdjęcia poda-
rowałam liceum w Łowiczu. To 
właśnie Ewa Wegnerówna podsu-
nęła mi myśl, aby zwrócić się do 
Pana z prośbą o zamieszczenie na 
łamach „Nowego Łowiczanina” 
mojej prośby do rodziny p. Anto-
niego Chojeckiego o skontaktowa-
nie się ze mną. Będę wdzięczna za 
spełnienie tej prośby.

 Danuta Kulczycka, Łódź

Od redakcji: osoby, które mogły-
by pomóc w tej sprawie, prosimy 
o kontakt z redakcją, udostępnimy 
adres p. kulczyckiej.

LIStY  
DO REDAKCJI

Rzut OKIEm | klub SeniorA 

Ponad 30-osobową grupę seniorów z zawiązującego się w gminie 
Kiernozia Klubu Seniora gościł 30 kwietnia Gminny ośrodek kultury  
w kiernozi. Seniorzy spotkali się, by porozmawiać między innymi  
o planach działalności klubu, który zamierza angażować się m.in.  
w organizację wyjazdów do teatru, wycieczek krajoznawczych, imprez 
okolicznościowych, spotkań z ciekawymi ludźmi i innych. Seniorzy planują 
spotykać się systematycznie, co najmniej raz w miesiącu,  
w sali Gminnego ośrodka kultury. mak 

Jagoda Kostrzewska  
z nauczycielem filozofii jackiem 
wiśniewskim.
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Fotoreportaż

Nieborów | nowa ekspozycja w manufakturze

Majolika w pełnym blasku
Pod patronatem Anny Komorowskiej, żony 
prezydenta RP, ale bez jej osobistego udziału, 
otwarta została nowa stała ekspozycja  
w Manufakturze Majoliki na terenie Muzeum  
w Nieborowie. W taki sposób 30 kwietnia rozpoczęły 
się oficjalnie obchody 70-lecia placówki, funkcjonującej 
jako oddział Muzeum Narodowego w Warszawie.

Nie było też zaproszonej  
na uroczystość minister kultury 
Małgorzaty Omilanowskiej, ale 
wystosowała ona list, który odczy-
tała dyrektor Departamentu Dzie-
dzictwa Kulturowego, Dorota Ja-
niszewska-Jakubiak. 

Goście w Nieborowie jednak 
dopisali, ponieważ na uroczy-
stości obecnych było około 250 
osób, w tym Agnieszka Mora-
wińska, dyrektor Muzeum Na-
rodowego w Warszawie, która 
przyznała, że mianowanie Anny 
Czerwińskiej na stanowisko ku-
ratora Muzeum w Arkadii i Nie-
borowie było chyba najbardziej 
trafną decyzją personalną, jaką 
miała okazję podjąć. – Z przy-
jemnością obserwuję, jak pod 
kierownictwem placówka roz-
kwita, uatrakcyjnia swoją ofertę 
i przyciąga rzesze zwiedzających 
– mówiła. – Marka Nieborowa 

w ciągu ostatnich 3 lat wzro-
sła: wypiękniał park, nowe po-
mieszczenia i obiekty są dostęp-
ne dla zwiedzających, powstały 
wspaniałe programy edukacyj-
ne i wszystko tutaj rozkwita do-
brze zarządzane. W jej odczuciu 
rozkwita też zespół pracowników 
muzeum, bo bez entuzjazmu lu-
dzi nie udałoby się tyle dokonać, 
zwłaszcza z dość skromnymi 
środkami na utrzymanie obiektu, 
jak i na wynagrodzenia. 

Otwarta przed tygodniem nowa 
ekspozycja stała w manufaktu-
rze została zaaranżowana przez 
Elżbietę Bogaczewicz-Biernacką 
oraz Xenię Modrzejewską-Mro-
zowską. Jest ona znacznie bogat-
sza od tej, jaką w ostatnich latach 
można było oglądać. Zwiedzanie 
rozpoczyna się już w przedsion-
ku budynku, gdzie można poznać 
technologię wytwarzania cera-

miki, obejrzeć film na ten temat. 
Podczas inauguracji w tym też 
miejscu dwie pracownice manu-
faktury pokazywały na żywo jak 
wygląda ręczne malowanie wzo-
rów na ceramice. 

W głównej sali wystawowej po-
jawiły się nowe zabytki sztuki sa-

kralnej, które w 5-letni depozyt 
przekazały parafie w Nieborowie 
(żyrandole) oraz w Kocierzewie 
Południowym (świeczniki). Da-
lej zgromadzono znacznie więcej 
niż dotąd dzieł sztuki użytkowej 
oraz zdobniczej, np. talerze ścien-
ne z wizerunkami królów Polski. 

Wystawę zamykają meble z ma-
nufaktury Radziwiłłów w Szpa-
nowie, które przeszły gruntową 
renowację. 

Wśród nich na szczególną 
uwagę zasługuje drewniana kon-
sola, zaprojektowana przez Mi-
chała Piotra Radziwiłła specjalnie 

do celów eksponowania majoliki, 
która ostatnie co najmniej 70 lat 
przechowywana była w magazy-
nie, a jest stan był już fatalny. Jak 
wynika z zachowanego zdjęcia  
z przełomu XIX i XX wieku, kie-
dyś była ona elementem wyposa-
żenia gabinetu żółtego. 

Renowacji poddane zostały 
też te zabytki majolikowe, któ-
re na wystawę trafiły z magazy-
nów. Pozostałe zostały jedynie 
doczyszczone, aby wyglądały 
efektownie. Temu też ma służyć 
odpowiedni sposób ich ekspono-
wania i nowe oświetlenie. 

Goście zwiedzali wysta-
wę w grupach kilkudziesięcio-
osobowych. Osoby oczekujące  
na zwiedzanie mogły wysłuchać 
występu zespołu Zagan Aco-
ustic, który przyjechał z Gdań-
ska.  mwk

Gości przybyłych do Nieborowa powitała kurator Anna czerwińska. 
Wazony z majoliki zdobione motywami szczególnie lubianymi w polsce: 
wizerunkami szlachty i rycerzy.  

Od lewej: Agnieszka morawińska – dyrektor muzeum narodowego  
w warszawie, dorota janiszewska-jakubiak z ministerstwa kultury  
oraz autorki nowej wystawy majoliki – elżbieta bogaczewicz-biernacka 
oraz Xenia modrzejewska-mrozowska. 

Odrestaurowana drewniana konsola, a na niej oraz wokół – wyroby z majoliki.

zofia Solak – ceramiczka zatrudniona w nieborowskiej manufakturze – pokazywała jak wykonuje się ręczne 
zdobienie nieborowskiej majoliki. 

Rzeźba Bachusa wykonana przez 
Sławomira celińskiego, autora 
form w manufakturze radziwiłłów.

Ozdobne talerze oraz kafle z charakterystycznymi niebieskimi zdobieniami. 
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Opinie
Łowicz | polemika na temat decyzji w sprawie grobu karola rybackiego

Tym paniom należą się przeprosiny
Jestem ciekawy, jak sprawa dbałości, na co 
dzień, o nagrobek Karola Rybackiego zostanie 
rozwiązana wtedy, gdy miną obchody Roku 
Karola Rybackiego – pisze Tadeusz Rutkowski.

W ostatnim czasie przeto-
czyła się przez łowickie media 
awantura związana z grobem 
Karola Rybackiego. Mimo, że 
później informowano o wypra-
cowaniu porozumienia i dysku-
sja ucichła, postanowiłem za-
brać głos, ponieważ nie uważam 
tego tematu za wyczerpany i za 
załatwiony przez wszystkie stro-
ny konfliktu „z klasą”, jak to na-
pisano w Nowym Łowiczaninie 
nr 17 z 23.04.2015 r.

Polskie prawo dość precy-
zyjnie wskazuje, jakie groby  
i z jakiej przyczyny powinny 
być chronione i nietykalne, ale 
kiedyś nie dbano tak o cmenta-
rze jak obecnie. Jeszcze 20 lat 
temu proboszczowie nie pobie-
rali opłat za przedłużenie prawa 
do miejsca pochówku. Grobami 
zasłużonych Łowiczan też się 
nikt specjalnie nie interesował,  
a przynajmniej nie w takim stop-
niu jak teraz.

Gdy zatem kilkanaście lat 
temu proboszcz parafii katedral-
nej rozpoczął inwentaryzację 
cmentarza i jego porządkowa-
nie, w tym ustalanie i przedłu-
żanie prawa własności poszcze-
gólnych grobów oraz związane  
z tym pobieranie opłat, powinien 
niezwłocznie poinformować  
o tym fakcie władze miasta,  
a burmistrz powinien jak naj-
szybciej powołać stosowne gre-
mium kompetentnych ludzi, 
które wytypowałoby groby za-
sługujące na ochronę praw-
ną, ze względu na pochowane  
w nich osoby i wykaz tych gro-
bów przekazać proboszczowi.

Uważam, że byłoby to roz-
wiązanie systemowe ochrony 
grobów zasłużonych Łowiczan, 
którymi nie opiekuje się już nikt 
z rodziny i które nie mają spad-
kobierców. Chyba tak się jednak 
nie stało, bo dopiero ostatnio, 
przy okazji dyskusji o grobie 
K. Rybackiego, przeczytałem  
w Nowym Łowiczaninie, że bur-
mistrz zamierza powołać taki ze-
spół.

Zatem wszystko, co robiono 
w Łowiczu do tej pory w spra-
wie ochrony takich grobów, było 
działaniem doraźnym i cha-
otycznym.

Dobrze, że burmistrz  
w dzień Wszystkich Świętych 
stoi na cmentarzu z puszką  
i kwestuje na rzecz renowacji 
starych, zabytkowych nagrob-
ków, ale to nie wystarczy. Po-
trzebne jest kompleksowe i sys-
temowe działanie w tej sprawie.

Według mnie w ochronie gro-
bów zasłużonych Łowiczan nie 
chodzi tylko o to, aby ustanowić 
je nienaruszalnymi i chronio-
nymi prawem, ale również o to, 
żeby każdy taki grób miał swo-
jego opiekuna, patrona, kura-
tora, który będzie się nim opie-
kował na co dzień. Cóż z tego, 
że grób będzie prawnie chronio-

ny, jeżeli nikt zwyczajnie nie ru-
szy przy nim miotłą, nie będzie 
go porządkował, sprzątał, je-
żeli nagrobek będzie wiecznie 
brudny, a wokół niego będą ro-
sły chaszcze i nie będzie na nim 
kwiatów? Chyba nie chodzi nam  
o taki stan grobów ludzi zasłużo-
nych dla naszego miasta?

Najbardziej potrzebni są tacy 
opiekunowie, którzy pielęgnują 
je na co dzień, bo gdyby nie oni, 
to wielu z zachowanych do dziś 
grobów już by nie było.

Przypadek grobu 
burmistrza 
Gołębiowskiego
Pamiętam jak dawniej wy-

glądał grób Leona Gołębiow-
skiego – zasłużonego dla Łowi-
cza przedwojennego prezydenta  
i burmistrza naszego miasta. Był 
to kopczyk ziemi usytuowany 
przy murze oddzielającym cmen-
tarz katedralny od ewangelickie-
go. Ponieważ w tym miejscu była 
wyrwa w murze, to ludzie skra-
cali sobie przejście z jednego 
cmentarza na drugi, zadeptując 
przy okazji grób L. Gołębiow-
skiego. Sądzę, że nie byłoby już 
po nim śladu, gdyby pan Ma-
rek Wojtylak nie odnalazł w ar-
chiwach przedwojennej uchwały 
rady miejskiej i nie sprowokował 
20 lat temu ówczesnych władz 
miasta do ufundowania granito-
wego nagrobka.

Nagrobek ufundowano, ale 
nikt go nie porządkował, stale był 
brudny, przysypany liśćmi i ga-
łązkami z drzew, a wokół niego 
rosły wysokie chwasty. Z płyty 
odpadały przyklejone metalowe 
litery i nikt przez lata tego nie na-
prawiał. Po moim apelu do władz 
miasta, zamieszczonym w No-
wym Łowiczaninie nr 43 z dnia 
28.10.2010 r., wyremontowano 
płytę nagrobną, ale przecież wła-
dze miasta nie porządkują grobu 
na co dzień, bo nie są od tego.

W związku z tym od kilku lat 
porządkuję go osobiście, zawsze 
wtedy, gdy jestem na cmentarzu, 
żeby odwiedzić groby rodzinne. 
Wykonuję to tylko i wyłącznie 
ze zwykłego obywatelskiego od-

ruchu, ponieważ było mi wstyd, 
jako mieszkańcowi miasta, że 
nikt go nie pielęgnuje.

to się nazywa ludzka 
niewdzięczność
Gdy w całej awanturze o grób 

Karola Rybackiego zaczęto szu-
kać winnych, niegrzecznie i nie-
sprawiedliwie zachowano się przy 
tej okazji w stosunku do pani Elż-
biety Katarzyńskiej i jej Siostry, 
które przez kilkadziesiąt lat dba-
ły o ten grób i dzięki którym mo-
giła tego zasłużonego Łowicza-
nina w ogóle przetrwała. Cóż za 
niewdzięczność ludzka, żeby tak 
potraktować faktycznych i życzli-
wych patronów grobu!

Jakoś nikt nie wywołał awan-
tury, gdy ponad 30 lat temu obie 
panie ufundowały z własnych pie-
niędzy płytę lastrykową oraz tabli-
cę, dzięki której przechodnie wie-
dzieli, kto w tym grobie spoczywa 
i kim był dla Łowicza. Teraz nagle 
pojawiły się dziesiątki obrońców 
grobu i jeszcze większe rzesze ko-
mentatorów, z których, gdyby tak 
przeanalizować, większość nigdy 
nie kiwnęła przysłowiowym pal-
cem, żeby przyczynić się do prze-
trwania jakiegoś historycznego 
nagrobka.

Uważam za skandaliczne sta-
nowisko prezesów Ochotniczych 
Straży Pożarnych, zaprezentowa-
ne w Nowym Łowiczaninie nr 17 
z 23.04.2015 r., w którym potrak-
towanie grobu K. Rybackiego na-
zywają haniebnym i oczekują wy-
ciągnięcia konsekwencji.

Ja uważam, że haniebne nie 
było zachowanie pani Elżbiety 
Katarzyńskiej i jej Siostry, dzięki 
którym grób przetrwał, tylko ha-
niebne i rażące jest zachowanie 
prezesów OSP, którzy zajęli wo-
bec obydwu pań i wobec tej spra-
wy nieprzemyślane stanowisko. 

Za wypowiedziane słowa, preze-
si powinni obie panie przeprosić 
publicznie, bo według mnie zo-
stały bardzo skrzywdzone!

nigdy nie zauważyłem 
tam żadnego strażaka
Jestem ciekawy, co łowiccy 

strażacy zrobili dotychczas dla 
przetrwania nagrobka Karola 
Rybackiego – działacza Ochotni-
czej Straży Ogniowej w Łowiczu 
z początków jej istnienia i utrzy-
mania jego godnego stanu, bo ja 
wielokrotnie widziałem siostrę 
pani Elżbiety Katarzyńskiej po-
rządkującą grób, ale nigdy nie za-
uważyłem tam żadnego strażaka, 
ani nawet wiązanki kwiatów od 
łowickich Ochotniczych Straży 
Pożarnych. Gdybym zaczął pytać 
łowickich strażaków, gdzie jest 
grób K. Rybackiego, to sądzę, że 
wielu z nich w ogóle nie potrafi-
łoby wskazać miejsca.

Pani Elżbieta Katarzyńska  
i jej Siostra powinny otrzymać od 
władz miasta publiczne podzięko-
wanie, a od społeczeństwa Łowi-
cza uznanie za to, że przez 70 lat 
opiekowały się grobem zasłużone-
go Łowiczanina, bo takich zasad 
nauczyła ich w młodości mama. 
Uważam, że wyjątkowo zasłużyły 
sobie na taki szacunek.

nie byłoby w tym 
żadnej niestosowności
Wbrew wszystkim obrońcom 

(faktycznym i rzekomym) gro-
bu K. Rybackiego, uważam, że 
za te wieloletnie starania i zasłu-
gi państwo Katarzyńscy zasłu-
żyli sobie na to, aby nabyć pra-
wa do tego miejsca pochówku  
i zostać tam w przyszłości po-
chowanymi. Uważam, że nie by-
łoby w tym żadnej niestosow-
ności i żadnego bezczeszczenia 
grobu zasłużonego Łowiczani-
na. Rozumiałbym wszystkie oso-
by oburzone tą sprawą, gdyby 
chodziło o likwidację grobu, ale 
państwo Katarzyńscy zagwaran-
towali nienaruszalność szczątków 
Karola Rybackiego oraz jego żony,  
a podczas budowy nowego na-
grobka zamierzali umieścić na 
nim nową tablicę, stosownie upa-
miętniającą tego zasłużonego 
człowieka dla naszego miasta. 

Zatem nie miał racji anonimo-
wy mieszkaniec Łowicza zacy-
towany w Nowym Łowiczaninie 
nr 16 z dnia 16.04.2015 r., według 
którego państwo Katarzyńscy re-
montują grób nie dla K. Rybac-
kiego, ale wyłącznie dla siebie. 
Uważam, że w tym konkretnym 
przypadku proboszcz parafii ka-
tedralnej wybrał najlepsze rozwią-
zanie, godząc się na udostępnienie 
im tego miejsca pochówku i spi-
sując z nimi stosowne porozumie-
nie, gwarantujące pamięć o tym 
zasłużonym Łowiczaninie. Gdyby 
takich ludzi, którzy potrafią trosz-
czyć się przez dziesiątki lat o hi-
storyczny nagrobek było więcej, 
to dziś nie byłoby potrzeby roz-
mawiać na ten temat, a grono lu-
dzi, którzy od paru lat prowadzą  
w Łowiczu szczytną akcję na 
rzecz ratowania starych i nisz-
czejących nagrobków, miałoby 
mniej pracy. Absurdalne w ca-
łej tej awanturze jest zatem to, że 
obrońcy grobu ruszyli z odsieczą, 
krzywdząc jednocześnie faktycz-
nych jego opiekunów, a grób i pa-
mięć o Karolu Rybackim wcale 
nie były zagrożone.

zachowali się  
po amatorsku
Panowie Maciej Malangiewicz 

i Jacek Rutkowski, rozpoczynając 
kampanię na rzecz ufundowania 
nowego nagrobka K. Rybackie-
mu, postąpili bardzo szlachetnie, 
ale jednocześnie zachowali się 
po amatorsku, nie sprawdziwszy 
wcześniej jaki jest stan prawny  
i stan własności tego miejsca po-
chówku.

Pan Zdzisław Kryściak, jako 
przedstawiciel PTTK, też wy-
konał piękny gest odnawia-
jąc tablicę nagrobną, ale i on nie 
sprawdził, czy grób ma prawne-
go właściciela, aby uzgodnić to  
z nim. Zatem też zachował się nie-
profesjonalnie.

ten grób nie był 
opuszczony
Wszyscy twierdzą, że grób 

sprawiał wrażenie opuszczonego. 
Według mnie jest to mylne odczu-
cie. Zapewne pani Elżbieta Kata-
rzyńska i jej Siostra częściej kiedyś 
odwiedzały i porządkowały go, 

ale grób nigdy nie był opuszczony. 
Wymowne jest zdjęcie zamiesz-
czone w Nowym Łowiczaninie nr 
17 z 23.04.2015 r., na którym pan 
Zdzisław Kryściak odnawia tabli-
cę, a za którym stoi na płycie na-
grobnej duża wiązanka kwiatów. 
Tej wiązanki nie postawili przed-
stawiciele łowickiego PTTK, ani 
łowiccy strażacy, ani żadna inna 
organizacja. Tę wiązankę posta-
wiłem ja. Czyniłem tak dwa razy 
w roku, a szczególnie wtedy, 
gdy widziałem, że na płycie nie 
ma nic. Robiłem to wyłącznie ze 
zwykłego obywatelskiego odru-
chu, bo wiedziałem, że spoczywa 
tam człowiek zasłużony dla mo-
jego miasta. Za każdym razem, 
gdy przechodziłem obok grobu 
K. Rybackiego, zmiatałem leżące 
na płycie igły i gałązki, gdyż obok 
grobu rośnie iglak i wszystko, co  
z niego spada, ląduje między inny-
mi na tym grobie. 

Na stronie internetowej Ło-
wiczanin.info jest zamieszczo-
na obszerna biografia Karola Ry-
backiego i zdjęcie jego grobu 
zrobione nie tak dawno. Nie wyni-
ka z niego, że grób jest opuszczony,  
a na pewno nie był przygotowany 
na potrzebę zrobienia tego zdjęcia. 
Stoi na nim znicz i dwie wiązan-
ki kwiatów. Tę większą, jak i póź-
niejsze, postawiłem ja, z tych sa-
mych pobudek, które opisałem już 
wcześniej.

Sądzę, że przesyceni emocjami 
obrońcy grobu Karola Rybackie-
go, których wypowiedzi i stano-
wiska zaprezentowano wcześniej  
na łamach Nowego Łowiczanina, 
powinni się zastanowić, czy do-
kładnie rozważyli wszystkie fak-
ty z tym związane. Z doniesień 
prasowych wiem, że ostatecznie 
nagrobek ufunduje miasto, z do-
datkiem środków uzyskanych ze 
sprzedaży książek „cegiełek”. Je-
stem ciekawy, jak zostanie roz-
wiązana sprawa dbałości o ten 
nagrobek na co dzień, a szczegól-
nie wtedy, gdy przeminą obchody 
Roku Karola Rybackiego.

Obawiam się jeszcze takiej sy-
tuacji, że w niedługim czasie duża 
liczba grobów otrzyma status nie-
tykalności, a następnie zostanie 
zapomniana, bo większości z nich 
nikt nie będzie porządkował na co 
dzień.

 tadeusz Rutkowski
 były dyrektor 
 Gimnazjum Nr 3 w Łowiczu,
 obecnie nauczyciel 
 w pijarskim gimnazjum i liceum

cóż z tego, że grób 
będzie prawnie 
chroniony, jeżeli nikt 
zwyczajnie nie ruszy 
przy nim miotłą. 
chyba nie chodzi nam 
o taki stan grobów 
ludzi zasłużonych dla 
naszego miasta?

za wypowiedziane 
słowa, prezesi powinni 
obie panie przeprosić 
publicznie, bo według 
mnie zostały bardzo 
skrzywdzone!

Absurdalne w tej 
awanturze jest to, że 
obrońcy grobu ruszyli 
z odsieczą, krzywdząc 
jednocześnie 
faktycznych jego 
opiekunów, a grób 
i pamięć o karolu 
rybackim wcale nie 
były zagrożone. 

Karol Rybacki



22  www.lowiczanin.info

Kultura
7 maja 2015      nr 19

reklAmA

Łowicz – Łódź | przegląd Twórczości Artystycznej Seniorów

Złoty Talent dla AleBabek
Seniorska grupa teatralna 
AleBabki z Łowicza 
zdobyła pierwszą 
nagrodę – Złoty Talent na 
Wojewódzkim Przeglądzie 
Twórczości Artystycznej 
Rewia Talentów „Mikrofon 
dla Seniora” w Bałuckim 
Ośrodku Kultury  
Lutnia w Łodzi. 

Zaprzyjaźniona z grupą łowi-
czanka Hanna Sokołowska otrzy-
mała na tym samym przeglądzie 
wyróżnienie za piosenkę „Masz 
takie oczy niebieskie” z repertuaru 
m.in. Janusza Radka, którą śpie-
wała też m.in. Ewa Demarczyk. 

Przegląd odbył się w piątek, 
24 kwietnia. AleBabki zaprezen-
towały znany już łowickiej pu-
bliczności spektakl „Kopciuszek”.  
– Zachęciłam też do udziału 
w przeglądzie Hankę Ostrowską 
i wyśpiewała sobie wyróżnienie 
– cieszy się z sukcesu AleBabek 
i przyjaciół prowadząca grupę 
Magdalena Kłosińska. 

W nagrodę – oprócz tytułu 
Złotego Talentu – grupa AleBab-
ki dostała aparat fotograficzny, 
aby – jak podkreślali w uzasad-
nieniu werdyktu jurorzy – do-
kumentować swoją działalność. 
Rewia Talentów „Mikrofon dla 
seniora” organizowana jest od 
kilku już lat dla środowiska se-
niorów z Łodzi i okolic. Impre-
za ma charakter przeglądu, który  
ma integrować osoby w wieku 
emerytalnym, pomagać w roz-
wijaniu aktywności twórczej 
i artystycznej oraz zapobiegać 
samotności.  

Przypomnijmy, że łowicka gru-
pa teatralna AleBabki zawiąza-
ła się w 2013 roku w wyniku re-
alizacji projektu Zarządu Osiedla 
Przedmieście – Bawmy się w Te-
atr 50+, którego celem było po-
budzenie aktywności społecznej 
i kulturalnej osób dojrzałych. Pro-
jekt koordynowała Magdalena 
Kłosińska – ta sama, która prowa-
dzi też. m.in. grupę teatralną Trzy-
potrzy działającą przy zespole 
szkół na Korabce w Łowiczu oraz 
w ramach własnej działalności or-
ganizuje m.in. warsztaty teatralne 
i spotkania związane z działalno-
ścią teatralną w Centrum Rozwo-
ju Osobistego przy ul. Łyszkowic-
kiej. 

W 2013 roku, w ramach osie-
dlowego projektu, powstał spek-
takl „Szafa”. Uczestniczki pro-
jektu, zainteresowane dalszym 

własnym rozwojem, wzięły udział 
w kolejnym projekcie przygoto-
wywanym przez Kłosińską wspól-
nie z Klubem Amazonki: „Dotyk 
teatru – terapia przez sztukę”, któ-
rego efektem jest właśnie spektakl 
„Kopciuszek”. 

– Od września ruszamy z ko-
lejnymi działaniami: Wirujący 
Senior. Będą to zajęcia oparte na 
działaniach tanecznych – zapo-
wiada Magdalena Kłosińska. 

Skład grupy nie zmienił się 
od jesieni ubiegłego roku, kiedy to 
seniorki wystawiły na scenie Ło-
wickiego Ośrodka Kultury wspo-
mniane przedstawienie „Kopciu-
szek”. Grupę nadal współtworzy 
sześć pań z łowickiego Klubu 
Amazonki, cztery osoby niezwią-
zane bezpośrednio z klubem oraz 
jeden chłopak. 

– Jako, że jest maturzystą, na 
pewien czas rozstaje się z nami, 
jego rolę przejmie właśnie Hanka 
Sokołowska – powiedziała nam 
Magdalena Kłosińska. Przedsta-
wienie „Kopciuszek” w nowej 
obsadzie zobaczyć będzie moż-
na m.in. 16 maja, podczas Nocy 
Muzeów na dziedzińcu Muzeum 
w Łowiczu. Warto.  mak 

Rzut OKIEm | dzieci w nieborowie 

Na wycieczkę do muzeum w Nieborowie, podsumowującą cykl zajęć 
pod tytułem „dziedzictwo kulturowe w regionie łowickim”, wybrały się 
dzieci z grupy iV przedszkola nr 4 Słoneczko w Łowiczu. w ramach 
zajęć przedszkolaki poznały i uczestniczyły w zabawach i grach 
sprzed lat. Grały np. w tzw. zośkę – grę, której historia sięga czasów 
międzywojnia. dzieci poznały też dawne zabawki, na przykład lalki i piłki 
wykonane z... wikliny. Same też wykonały „zośkę”. czekała ich ponadto 
zabawa w strojach z epoki – przedszkolaki spróbowały swoich sił 
w tańcu dworskim. mak 
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Nieborów 
Muzeum 
w nowej 
internetowej 
odsłonie
Muzeum w Nieborowie 
i Arkadii musiało długo 
czekać na nową stronę 
internetową. Dotychczasowa 
była archaiczna i niewiele się 
na niej działo. Od minionego 
tygodnia działa nowa strona, 
będącą częścią nowego 
portalu Muzeum Narodowego 
w Warszawie.
Choć stara strona muzeum 
całkowicie zniknęła 
z sieci, to aby wejść 
na nową, wystarczy wpisać 
dotychczasowy adres czyli 
www.nieborow.art.pl. Strona 
muzeum jest zaprojektowana 
w nowoczesnej formie, 
bogato ilustrowana i już 
na wierzchu znaleźć można 
dział z aktualnościami, czego 
wcześniej brakowało. Dlatego 
też większość najnowszych 
informacji z muzeum można 
było znaleźć na stronie 
Facebookowej. Pojawienie 
się nowej strony nie oznacza 
rezygnacji z Facebooka, 
strona muzeum będzie nadal 
aktywna i aktualizowana.
– Nasza nowa strona wymaga 
jeszcze dużo pracy, musi 
być uzupełniona o wiele 
dodatkowych informacji oraz 
zdjęcia, ale już działa i to, 
co jest aktualne już można 
na niej znaleźć – powiedziała 
nam Monika Antczak 
z muzeum. Dodała też, że 
oprócz uruchomienia nowej 
strony, stworzono także jej 
wersję na urządzenia mobilne: 
smartfony i tablety. tb

Wyróżnienie na łódzkim 
przeglądzie „wyśpiewała" 
hanna ostrowska z Łowicza. 
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przedstawienie 
„kopciuszek” w nowej 
obsadzie będzie 
można zobaczyć  
m.in. 16 maja, podczas 
nocy muzeów.
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Kielce | wojewódzki dom kultury

II miejsce dla zespołu „Boczki Chełmońskie”
X Ogólnopolski Festiwal Zespołów Artystycznych 
Wsi Polskiej odbył się w przedostatni weekend,  
w dniach 24-26 kwietnia, w Kielcach.  
W prezentacjach konkursowych na najlepszy 
zespół wzięło udział 13 najlepszych składów  
z różnych stron Polski. 

Uczestnicy byli oceniani w 
dwóch kategoriach, tzn. w ka-
tegorii zespołów autentycznych 
i w kategorii zespołów prezentu-
jących folklor na potrzeby sceny, 
czyli tych artystycznych. Zespół 
„Boczki Chełmońskie” zajął II 
miejsce w kategorii zespołów 
autentycznych. 

Grupa występowała pierwsze-
go dnia, w piątek, przez około 
30 minut. W swoim programie 
„Boczki Chełmońskie” zapre-
zentowały fragment obrzędu ło-
wickiego wesela pt. „Odjazd 
do ślubu”. Przedstawione zostały 
rozpleciny panny młodej, poże-
gnanie w domu i odjazd do ślu-

bu. W roli dziewosłęba wystą-
pił założyciel zespołu, Stanisław 
Madanowski. Obrzędom towa-
rzyszyły łowickie tańce i śpiewy. 
W całej prezentacji konkursowej 
wzięło udział 31 osób w prze-
dziale wiekowym od 16 do 74 lat.

W sobotę członkowie zespołu 
mieli czas dla siebie, w związku 
z czym udali się na zwiedzanie 
Kielc i okolic. Udało im się obej-
rzeć między innymi Królewski 
Zamek w Chęcinach. 

Trzeciego dnia, w niedzielę, 
barwny korowód, złożony z 13 
zespołów biorących w festiwalu 
udział, przeszedł ulicami miasta 
z Wojewódzkiego Domu Kultu-

ry do kieleckiej katedry, w któ-
rej odbyła się uroczysta msza św. 
w intencji zespołów. Po niej 

i po powrocie do WDK ogło-
szone zostały wyniki konkursu, 
w którym „Boczki Chełmoń-

skie” uplasowały się wysoko, bo 
aż na II miejscu i otrzymały na-
grodę w wysokości 2 tys. zł. Na-

groda za miejsce I, którą wygrał 
zespół „Markowianie” z woj. 
podkarpackiego wynosiła 3 tys. 
zł, a za miejsce III, na którym 
uplasował się Amatorski Zespół 
Regionalny im. Wł. St. Reymon-
ta z Lipiec Reymontowskich – 
1 tys. zł. Grupa z Lipiec, tak jak 
„Boczki Chełmońskie”, prezen-
towała folklor łowicki i fragment 
łowickiego wesela, ale w nieco 
odmienny sposób.

– Myślę, że zespół jest bardzo 
zadowolony ze swojego osią-
gnięcia i też z samego wyjazdu, 
bo całą niemal sobotę mogliśmy 
poświęcić na zwiedzanie Kielc. 
Cieszymy się bardzo, bo nie spo-
dziewaliśmy się takiego wyniku, 
ale wiadomo – im wyżej się zaj-
dzie, tym większy ma się niedo-
syt, że mogło być jeszcze lepiej. 
Mamy nadzieję, że już w następ-
nym festiwalu zajmiemy miejsce 
pierwsze – powiedziała w roz-
mowie z nami Ewa Suchecka, 
opiekun zespołu. mm

zespół Boczki Chełmońskie podczas występu „odjazd do ślubu”.
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Łyszkowice | nagroda dla gimnazjalistek

Kurs w nagrodę 
za sukces w konkursie
24 kwietnia Joanna Lesiak  
i Agata Dziąk z Gimanzjum 
w Łyszkowicach mogły 
rozwinąć swoje zdolności 
fotograficzne, biorąc udział 
w mini kursie fotografii 
studyjnej w Studiu 
Fotograficznym „MaJa”  
w Czatolinie.

Była to nagroda dla Jaoanny za 
zwycięstwo, a dla Agaty za wy-
różnienie w zimowym konkursie 
fotograficznym, współorganizo-
wanym przez to studio i nauczy-
cielka plastyki Małgorzatę Błoń-
ską. 

– Kurs fotografii studyjnej 
okazał się świetnym pomysłem! 
– mówi Agata Dziak. – Rozpo-
częłyśmy go od podstaw obsługi 
lustrzanki cyfrowej. Dowiedzia-
łyśmy się, jak ustawia się czas 
naświetlania i przesłonę. Na-
stępnie przystąpiłyśmy do zajęć 
praktycznych. Na zmianę pozo-
wałyśmy i robiłyśmy zdjęcia, pa-
miętając o odpowiednim oświe-
tleniu.

– Kurs stworzył nam podstawę 
do dalszej przygody z aparatem 
fotograficznym. – dodaje Joanna 
Lesiak. – Dzięki niemu poszerza-
my swoje zainteresowania związa-
ne z fotografowaniem.  tm

Żychlin
Spotkanie autorskie
z Rafałem 
Klimczakiem
– opowie 
o Nudzimisiach

W ramach tygodnia biblio-
tek, który trwa od 8 do 15 maja, 
Miejsko-Gminna Biblioteka Pu-
bliczna w Żychlinie organizu-
je spotkanie autorskie z Rafa-
łem Klimczakiem, autorem serii 
książek dla dzieci o Nudzimi-
siach, radnym Rady Miejskiej 
w Żychlinie. O bohaterach swo-
ich książek autor będzie opowia-
dać 12 maja, od godz. 10 w sali 
konferencyjnej Urzędu Gminy  
w Żychlinie. Spotkanie autorskie 
zbiega się również z akcją „Cała 
Polska czyta dzieciom”.  dag

Rzut OKIEm | z GiTArzySTą w roli GŁównej 

Godzinny koncert na 
gitarze klastycznej 

zagrał 1 maja w Galerii 
Browarna w Łowiczu 

charyzmatyczny Krzyszfof 
meisinger. był ta pierwsza 

odsłona tegorocznej 
majówki melomana. Artysta 

ze Szczecina wykonał 
przed publicznością m.in. 

wariację temat mozarta 
autorstwa Fernando 

Sora oraz wariację na 
motywach muzyki z opery 

Traviata. muzycznie oraz 
słownie złożył też pokłon 

Aleksandrowi Tansmanowi, 
wirtuozowi pochodzenia 

żydowskiego, który urodził 
się w Łodzi, ale większość 

życia spędził we Francji. 
mwk m
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Chąśno | XV powiatowy konkurs ozdób wielkanocnych

Jajka, palmy, stroiki i pocztówki
145 prac plastycznych związanych z Wielkanocą 
miała do ocenienia komisja powiatowego konkursu 
ozdób, organizowanego w tym roku po raz piętnasty. 
Udział w nim wzięło 18 placówek z terenu powiatu 
łowickiego oraz z pobliskiego Mocarzewa.

Prace były oceniane 17 kwiet-
nia, a uroczyste rozstrzygnię-
cie miało miejsce 28 kwietnia  
w siedzibie organizatora kon-
kursu – Gminnej Biblioteki Pu-
blicznej w Chąśnie. Komisja 
konkursowa oceniała prace pod 
kątem estetyki, techniki wyko-
nania i oryginalności. Nagrody 
i wyróżnienia były przyznawa-
ne w trzech grupach wiekowych  
i w czterech kategoriach.

Grupa klas 0-III  
szkoły podstawowej
W najmłodszej grupie, w kate-

gorii pisanek, całe podium zaję-
li uczniowie Szkoły Podstawowej  
w Błędowie – pierwsza była Ka-
mila Gać, drugi Tomasz Uczci-
wek, a trzecia Weronika Wieczo-
rek. Nagrody otrzymali także: Julia 
Mańkowska (Punkt Przedszkolny 
w Chąśnie), Wiktoria Mańkowska 
(SP w Błędowie) i Alicja Czubak 
(Przedszkole w Kiernozi).

W kategorii palm najwyżej 
oceniono pracę Kuby Żabki ze 
Szkoły Podstawowej w Niedźwia-

dzie, drugi był Antoni Żabka z tej 
samej szkoły, a trzecia Magdalena 
Skomiał z SP w Błędowie.

Za najlepszy stroik w tej ka-
tegorii wiekowej komisja uzna-
ła dzieło Darii Witczak z SP nr 4 
w Łowiczu. Drugie miejsce zaję-
ła Karolina Majer z SP w Gągo-
linie Południowym, a trzecie Piotr 
Słomiany z SP nr 4 w Łowiczu. 
Nagrody otrzymali także: Fran-
ciszek Okraska (SP nr 4 w Ło-
wiczu), Gabriela Kosiacka (Filia 
GOK w Bełchowie) i Maria Wit-
kowska (SP w Mastkach). W kate-
gorii pocztówek całe podium nale-
żało do SP w Błędowie. Wygrała 
Karolina Wojda, druga była Anto-
nina Kaźmierczak, a trzeci Kacper 
Kapusta. Nagrodę otrzymała też 
Maja Wojenka, reprezentująca Fi-
lię GOK w Bobrownikach.

klasy IV-VI szkoły 
podstawowej
Wśród uczniów starszych klas 

podstawówek, w kategorii pisa-
nek, pierwsze miejsce zdobyła 
praca Aliny Białas z SP nr 4 w Ło-
wiczu. Drugie miejsce zajął Jakub 
Kuklewicz z SP w Mocarzewie,  
a trzecia była Weronika Szczepa-
nik z SP w Błędowie. Nagrodę 
otrzymał Mateusz Sierota, także 
uczeń SP w Błędowie.

W kategorii palm pierwszą na-
grodę zdobyła Marta Sułtan, re-
prezentująca GOK w Nieborowie, 
podobnie jak druga w tej katego-
rii Weronika Fiutowska. Trzecie 
miejsce zajął Jakub Rembiejewski 
z SP w Błędowie.

W kategorii stroików pierw-
sze miejsce zajęła Amelia Wojda  
z SP nr 4 w Łowiczu, drugie Ad-
rian Pryk z SP w Niedźwiadzie, 
a trzecie Ewa Szwarocka z SP  
w Błędowie. Nagrodę otrzyma-
ła też Gabriela Borowska z Filii 
GOK w Bobrownikach.

Za najlepszy stroik komisja 
uznała pracę Natalii Gać z SP  

w Błędowie. Drugie miejsce zaję-
ła Wiktoria Słomiana z Filii GOK 
w Bobrownikach, a trzecia była 
Wiktoria Płuska z SP w Błędowie.

Gimnazja
Trzy najwyżej ocenione pisan-

ki były działem uczennic Gimna-
zjum w Popowie. Pierwsze miej-
sce zdobyła Aleksandra Wójt, 
drugie Julia Chlebna, a trzecie 
Małgorzata Organiściak. Nagro-
dę otrzymała też Julia Siekiera, 
reprezentująca Filię GOK w Bo-
brownikach. W kategorii palm 
pierwsze miejsce przyznano Pa-
trycji Sułtan, która wyprzedziła 
drugą Magdalenę Kozioł. Obie 
reprezentowały GOK w Nieboro-
wie. Trzecie miejsce zajął Maciej 
Sałuda z Gimnazjum w Popowie.

W kategorii stroików najwy-
żej została oceniona praca Ka-
roliny Kioch z Gimnazjum Spe-
cjalnego w Mocarzewie. Druga 
była Weronika Gołębiewska z Pu-
blicznego Gimnazjum w Łagusze-
wie, a trzecia Magłorzata Siekiera  
w Gimnazjum w Błędowie. Listę 
nagrodzonych uzupełniła Natalia 
Staniszewska z Gimnazjum w Po-
powie. 

W kategorii pocztówek przy-
znano dwie nagrody. Pierwsza 
trafiła do rąk reprezentantki Filii 
GOK w Bobrownikach, Weroni-
ki Burzyńskiej, a druga do Sandry 
Malińskiej z Gimnazjum w Popo-
wie.   tm

Bolimów | książnica zaprasza

Tydzień Bibliotek pełen atrakcji
Dziś, 7 maja, rozpoczynają 
się w Gminnej Bibliotece 
Publicznej w Bolimowie 
obchody XII Tygodnia 
Bibliotek. 

W czasie obchodów placówka 
przygotowała kilka ciekawych 
propozycji dla mieszkańców 
miejscowości i gminy. Warto 
wspomnieć o kilku z nich.

7 maja, o 10.15, odbędzie się 
spotkanie autorskie z pisarzem 
książek dla dzieci Rafałem Wit-
kiem („Plaża tajemnic”, „Julka 
Kulka”, „Fioletka i ja”, „Dzie-

ciaki kontra FOBIA”). 8 maja, 
o 17.0, spotkanie z doktor nauk 
medycznych Magdaleną Kło-
sińską „Czynniki ryzyka chorób 
kardiologicznych”, o godz. 19.00 
spotkanie przy ognisku z okazji 
Dnia Bibliotekarza Działacza 
Kultury. 13 maja, o 16.00, zaję-
cia plastyczne z dziećmi „Za-
kładki do książek”.

14 maja, o godz. 9.00, III Fe-
stiwal Piosenki Angielskiej i An-
glojęzycznej.

W przedsięwzięciach tych 
można bez problemu wziąć 
udział jako widz.  tb

Łowicz | powiatowa biblioteka publiczna

Zaproszenie na spotkania w ramach Tygodnia Bibliotek
Spotkanie z autorem książek 

dla młodych czytelników, zabawy 
biblioteczne dla dzieci, warsztaty 
komputerowe dla seniorów, spo-
tkanie z rodziną garncarzy z Bo-
limowa i prelekcja na temat dzie-
dzictwa Księstwa Łowickiego 
– to wydarzenia, jakie zaplanowała  
w najbliższych dniach Powiatowa 
Biblioteka Publiczna w Łowiczu. 
Odbywały się one będą w ramach 
Tygodnia Bibliotek, który w tym 
roku trwa od 8 do 15 maja 

A wszystko rozpocznie się 8 
maja, o godz. 8.45, spotkaniem  
z Pawłem Beręsewiczem, autorem 

książek dla młodzieży, w którym 
wezmą udział gimnazjaliści. 

W poniedziałek, 11 maja,  
o 9.30, bibliotekarze przeprowa-
dzą zajęcia dla przedszkolaków pt. 
„Szukamy skarbu w bibliotece”.

W środę, 13 maja, o godz. 9.30, 
kolejna grupa przedszkolaków 
rozpocznie szukanie skarbu. Tego 
też dnia, od godz. 13.00, Agniesz-
ka Kopczyńska, powiatowy rzecz-
nik konsumentów w Łowiczu, 
ostrzegać będzie przed pułapka-
mi, w jakie można wpaść podczas 
spotkań z akwizytorami. Spotka-
nie ma charakter otwarty.

14 maja, o 10.00, zaplanowano 
spotkanie z młodzieżą pt. „Biblio-
teka kopalnią wiedzy – czyli wir-
tualne przeglądanie bibliotecz-
nych półek. Tego dnia, o 13.00, 
rozpocznie się spotkanie z rodzi-
ną garncarzy z Bolimowa – Ko-
nopczyńskich i Aftewicz, któ-
re zaplanowano w ramach cyklu 
„Ludzie z pasją” (trzeba się na 
nie wcześniej zapisać. Natomiast  
o godz. 17.00 rozpocznie się kolej-
ne spotkanie Dyskusyjnego Klu-
bu Książki dla osób, które chcą 
porozmawiać o książce Elizabeth 
Gilbert „Jedz, módl się, kochaj”.  

Ostatniego dnia Tygodnia Biblio-
tek, w piątek, 15 maja, o 16.30, 
spotkanie z Dobiesławem Jędrzej-
czykiem pt. „Historia i dziedzic-
two Księstwa Łowickiego”, któ-
ry jest autorem książki pod takim 
właśnie tytułem. Otwarte spotka-
nie odbędzie się w ramach „Spo-
tkań z historią”. Od 8 do 15 maja 
trwać będą zajęcia komputero-
we dla seniorów. Weźmie w nich 
udział grupa 6-osobowa, gdyż ty-
loma komputerami dysponuje bi-
blioteka. Osoby zainteresowa-
ne zajęciami mogą się zapisywać  
na kolejne cykle.  mwk 

Nagrodzone uczennice z dyplomem dla Szkoły Podstawowej w mastkach. za nimi – dyrektor Gbp renata 
Stanisławska i wiceprzewodnicząca rady powiatu Łowickiego irena kolos. na dalszym planie – wójt dariusz reczulski. 

Prace, aby wyróżnić się spośród innych, musiały być naprawdę pomysłowe. 
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toMasz
MatusIak

tomasz.matusiak@lowiczanin.info

Trzy najwyżej ocenione 
pisanki były działem 
uczennic Gimnazjum 
w popowie.
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Łowicz | Seminarium duchowne

Klerycy dawali świadectwa 
o swoim powołaniu
W czwartą niedzielę 
wielkanocną, jak co roku, 
21 alumnów Wyższego 
Seminarium Duchownego 
w Łowiczu dawało świadectwo 
swojego powołania podczas 
mszy św. w różnych parafiach. 
Inicjatywa ta kultywowana jest 
w seminarium od początków 
jego istnienia, a jej tradycja 
wywodzi się z Seminarium 
Duchownego w Warszawie.

Alumni, na zaproszenie pro-
boszcza, lub z własnej inicjatywy, 
odwiedzają wiernych w parafiach 
jeszcze w jedną niedzielę w roku 
– w niedzielę Chrystusa Króla 
Wszechświata. Za każdym razem, 
podczas wszystkich niedzielnych 
mszy św., tzw. „powołaniówki” 
mogą być też przeprowadzane 
grupowo, wtedy trzech kleryków 
występuje z przełożonym. 

Główną ideą „powołaniówek” 
jest przybliżenie wiernym powo-
łania i potrzeby modlitwy o powo-
łania. Klerycy opowiadają w wy-
branej parafii o swojej drodze ku 
Bogu. Modlą się także z wiernymi 
o powołanie do życia kapłańskie-
go i zakonnego. 

Alumn Szymon, z którym uda-
ło nam się porozmawiać o tym, 
jak jego droga do powołania się 
rozwijała i jak dojrzewała decy-
zja o tym, by zostać księdzem-
tak nam opowiadał: – Moja myśl  
o oddaniu swojego życia Bogu 
zrodziła się, kiedy byłem w VI 
klasie szkoły podstawowej. Wte-
dy po raz pierwszy pomyślałem 
o tym, że chyba chciałbym zostać 
księdzem. Stało się to za sprawą 
nowego wikarego, który przyszedł 
do mojej parafii i zaczął uczyć nas 

religii. Dużo z nim rozmawiałem 
o Bogu. Później spotkałem jesz-
cze wielu innych księży, z którymi 
byłem w dość bliskich relacjach 
i to także dzięki nim wybrałem 
drogę powołania kapłańskiego. 
Dopiero w II klasie gimnazjum 
zostałem ministrantem. Ciągle 
zastanawiałem się, czy na pew-
no dobrze robię, czy ta droga, do 
której zmierzam, jest dobrym wy-
borem. Jeden z księży z mojej pa-
rafii namówił mnie do pójścia na 
pielgrzymkę na Jasną Górę. Po-
szedłem, poszedłem też na kolej-
ne i za każdym razem modliłem 
się, abym dobrze rozeznał swoje 
powołanie i wybrał dobrą drogę 
życiową. W III klasie liceum by-
łem już pewny. Zaraz po maturze 
złożyłem podanie do Seminarium 
i byłem na rozmowie z rektorem 
Sławomirem Wasilewskim. Dwa 
tygodnie czekałem na odpowiedź 
– i to były najdłuższe dwa tygo-
dnie w moim życiu. Udało się  
i w tej chwili jestem na IV roku. 
Nigdy nie żałowałem swojej de-
cyzji. Zawsze byłem blisko Boga 
i oddałem mu swoje życie. 

W Łowiczu alumni odwiedzi-
li parafię św. Ducha i parafię pw. 
Matki Bożej Nieustającej Pomocy 
na Korabce. 

W związku z Rokiem Życia 
Konsekrowanego inicjatywa da-
wania świadectw o powołaniu 
wpisuje się w gamę wielu innych 
wydarzeń związanych z powo-
łaniami. W sobotę na przykład, 
przed 4 niedzielą wielkanocną,  
w Sochaczewie odbyło się 11 czu-
wanie modlitewne w intencji po-
wołań kleryków z łowickiego 
seminarium. Byli na nim oczywi-
ście wszyscy klerycy, młodzież, 
księża i siostry zakonne.  mm

Dzierzgówek | konkurs w szkole

Osądzili człowieka  
za grzechy na przyrodzie

Z okazji Dnia Ziemi uczniowie 
Szkoły Podstawowej w Dzierz-
gówku spotkali się na uroczysto-
ści, w czasie której poruszyli te-
mat ochrony środowiska.

Na początku uczniowie klas Ia 
i Ib zaprezentowali program ar-
tystyczny, w czasie którego przy-
pomnieli, dlaczego warto dbać  
o środowisko. Potem przed 
uczniami wystąpili członkowie 
szkolnego koła Ligi Ochrony 
Przyrody i kółka ekologicznego 
i przedstawili inscenizację ekolo-
giczną pt. „Sąd nad człowiekiem”. 
Sądzonemu postawiono poważ-

ne zarzuty dotyczące szkodze-
nia przyrodzie. Dzieci w ten nie-
zwykły sposób dowiedziały się, 
że człowiek odpowiada za kwa-
śne deszcze, dziurę ozonową oraz 
efekt cieplarniany. Za każdym ra-
zem usłyszały jak one powstają  
i jakie ze sobą niosą skutki.

Ostatnim elementem spotka-
nia było rozstrzygnięcie konkur-
su plastycznego pt. Eko-Śmieciu-
szek. Zadaniem dla dzieci miało 
być wykonanie pracy, wykorzy-
stując materiały, które zazwyczaj 
lądują w koszu. W kategorii klas 
I-III zwyciężyli: I miejsce – Karo-
lina Budnik kl. II, II – Natalia Ko-
siorek kl. Ib, III – Jan Kuźnik kl. 
III, IV – Jagoda Patyńska kl. Ia,  
V – Mateusz Kuchta kl. III. W ka-
tegorii klas IV-VI: I miejsce zajął 
Kacper Antos kl. IV, II miejsce 
zajęła Gabriela Barlak kl. VIb, III 
miejsce zajął Kacper Stań kl. Va, 
IV miejsce zajęła Zuzanna Bud-
nik kl. Va, Vmiejsce zajęła Patry-
cja Ciećwierz kl. Va.

Zwycięzcy otrzymali nagrody 
rzeczowe w postaci książek, bre-
loczków, długopisów i gier eduka-
cyjnych.  tb

Częstochowa | ogólnopolska pielgrzymka Strażaków

Strażacy z całej Polski,  
wśród nich łowiczanie i żychlinianie
Strażacy z różnych stron 
Polski, w tym także  
z Ziemi Łowickiej, zarówno 
zawodowcy, jak i ochotnicy, 
wzięli 26 kwietnia udział 
w siódmej Ogólnopolskiej 
Pielgrzymce Strażaków 
na Jasną Górę. Byli wśród 
nich także uczniowie II LO 
w Łowiczu i ZSP przy ul. 
Narutowicza w Żychlinie.

Pierwsza taka pielgrzymka 
odbyła się 1939 roku, na kolejną  
– z oczywistych przyczyn – trze-
ba było czekać do 1991 roku. Od 
2005 roku przyjęto, że będą orga-
nizowane co 5 lat. W tym roku po 
raz pierwszy wziął w niej udział 
prezydent Bronisław Komorow-
ski, który przed główną częścią 
uroczystości, wraz z innymi ofi-
cjalnymi gośćmi, wziął udział  
w symbolicznym sadzeniu Dębu 
Wdzięczności.

Na pielgrzymce nie mogło za-
braknąć delegacji z naszych stron. 
Komendant PSP w Łowiczu, 
bryg. Jacek Szeligowski, poje-
chał samochodem, a towarzyszyła 

mu trójka uczniów z klasy o pro-
filu obronnym z II LO w Łowi-
czu: Aleksandra Jaros, Dawid Ka-
szewski i Mateusz Kołodziejczyk,  
a także uczennice z Zespołu Szkół 
przy ul. Narutowicza w Żychlinie 
– Eryka Kopeć, Katarzyna Bu-
czek i Aleksandra Kowalska. Byli 
oni przy sadzeniu dębu, a w cza-
sie głównej części uroczystości na 
Jasnej Górze zasiadali w loży VIP, 
jako przedstawiciele Młodzieżo-
wych Drużyn Pożarniczych. 

Jak mówili nam dyrektorzy obu 
szkół – Dorota Urbańska i Zbi-
gniew Chrulski – zaszczyt towa-
rzyszenia komendantowi był na-
grodą za wzorowe podejście do 
obowiązków szkolnych, godne re-
prezentowanie szkoły i zaangażo-
wanie w sprawy związane ze stra-
żą i pożarnictwem.

– Na pewno to dla nas wiel-
kie wydarzenie, że mogliśmy stać 
tuż obok prezydenta podczas tak 
wielkiej uroczystości – mówi-

ła nam Aleksandra Jaros. – Było 
nawet z tego powodu trochę stre-
su, bo chcieliśmy się prezento-
wać jak najlepiej, w końcu tylu 
ludzi na nas patrzyło, na miejscu 
i przed telewizorami. Po skończe-
niu uroczystości, komendant za-
brał uczniów na obiad do gmachu 
Centralnej Szkoły PSP w Często-
chowie. Duże wrażenie zrobił na 
nich zarówno sam budynek, jak  
i jego wyposażenie, w tym nie tyl-
ko wozy strażackie, ale na przy-
kład lokomotywy czy samoloty.

– Bardzo mi się tam podobały 
wozy strażackie – mówił w roz-
mowie z NŁ Dawid Kaszewski. 
– W pełni wyposażone w nowo-
czesny sprzęt, piękne zarówno  
z zewnątrz, jak i w środku. Dla 
kogoś, kto tak jak ja chce służyć  
w straży, to cenne doświadczenie. 

Ola, Dawid i Mateusz nie byli 
jedynymi przedstawicielami klasy 
obronnej II LO podczas uroczy-
stości w Częstochowie. Ich kole-
żanki Karina Panek i Marcelina 
Filipek pojechały razem z grupą 
30 strażaków z OSP Łowicz, do 
której należą. Ludzi na miejscu 
było tak dużo, że obie grupy na-
wet się tam nie spotkały.   tm

mysłowice | zlot pTTk w mysłowicach

Nasi przewodnicy na Śląsku
Turystycznym rajdem, w któ-

rym wzięli udział wszyscy prze-
wodnicy, rozpoczął się 18 kwiet-
nia VIII zlot oddziałów PTTK  
z woj. śląskiego. Na te uroczysto-
ści zaproszeni zostali także prze-
wodnicy z Łowicza. Pojechało 
ich 13. Razem z nimi twórczyni 
ludowa Barbara Frątczak, kapela 
Szymona Mońki, przedstawiciel 
miejskiego Wydziału Promocji  
i jednocześnie przewodnik Jacek 
Rybus, spędzili cały dzień w sie-
dzibie Centralnego Muzeum Po-
żarnictwa w Mysłowicach.

Podczas uroczystości twórczy-
ni ludowa Barbara Frątczak w na-

miocie, który przypominał łowic-
ką chatę, przedstawiała rękodzieło 
ludowe. Przewodnicy rozdawali 
ulotki promujące Łowicz, szcze-
gólnie łowickie Boże Ciało. Kon-
cert dała także kapela Szymona 
Mońki, w której na skrzypcach za-
grała utalentowana Anna Kapusta. 
Opowiadała też ona, razem z Bar-
barą Frątczak, o łowickim stroju 
ludowym, kulturze i folklorze.

– Impreza była typowo prze-
wodnicka, miała swój klimat, 
bardzo pozytywną atmosferę. Ze 
względu na to, że rozstawieni byli-
śmy w muzeum pożarnictwa, mo-
gliśmy obejrzeć wiele ciekawych 

eksponatów strażackich. Warto 
zaznaczyć, że koledzy z Mysło-
wic odwdzięczyli nam się rewizy-
tą już 2 maja i spędzili w naszym 
mieście dwa dni, zwiedzając naj-

ciekawsze zakątki powiatu. Przy-
wieźli nam też dyplom i puchar za 
uczestnictwo w obchodach 50-le-
cia ich koła – powiedział w roz-
mowie z nami Jacek Rybus.  mm 

uczniowie z Łowicza, tak jak wszyscy delegaci młodzieżowych drużyn 
pożarniczych, w częstochowie prezentowali się w specjalnie na tę okazję 
przygotowanych mundurach. 

Łowiccy przewodnicy z Anną kapustą w stroju łowickim przy 
promocyjnym stoisku Łowicza.
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Ogłoszenia

 
PuNKtY PRzYJmOWANIA OGŁOSzEń DROBNYCH DO „NŁ”: BIuRO OGŁOSzEń ŁOWICz, ul. pijArSkA 3A; BEDNARY, Sklep p. pApiernik 24A; BOBROWNIKI 27, Sklep p. pAcler; BOLImóW, ul. rynek koŚciuSzki 17, 

Sklep „ewA”, p.pApiernik; DOmANIEWICE, ul. GŁównA 26, Sklep p. jAkubiAk; GąGOLIN POŁuDNIOWY, Sklep „koS”; HumIN 1A, Sklep p. GreFkowicz; IŁóW: pl. rynek STAromiejSki 2A; Sklep p. pApierowSkieGo; 

KIERNOzIA, rynek kopernikA, kioSk p. weSoŁowSkiej; KOCIERzEW PŁN., Sklep p. drAGAńSkiej; KRęPA 155, Sklep p. mArczAkA; KuRABKA 17A, Sklep p. TopolSkiej; ŁOWICz, oS. brATkowice, kioSk loTTo; ŁYSz-
KOWICE, Sklep „dueT”, ul. GminnA 6; NIEBORóW, Al. leGionów polSkich 18, Sklep p. FiGATA; NOWA SuCHA 22, Sklep p. Siewiery; OStRóW 20, Sklep p. bejdy; OSmOLIN, ul. rynek 2, Sklep p. SerwAch; SANNIKI,  
ul. wArSzAwSkA 183, Sklep p. olkowicz; SOBOtA, pl. zAwiSzy czArneGo 12, Sklep p. bińczAk; SOKOŁóW 19, Sklep p. GŁowAckieGo; StACHLEW 113A, Sklep p. wierzbickiej; StARY DęBSK 6A, Sklep p. pAwŁA TArGA-

SzewSkieGo, ŚLESzYN, ul. GórnA 5, Sklep p. mączyńSkiej;  WALISzEW StARY 19, Sklep  p. pAbijAńczyk; zABOStóW DuŻY, Sklep p. SzAleniec; zAWADY 67, Sklep p. SokAlSkiej; zŁAKóW BOROWY 139A, Sklep p. piecki.

PuNKtY PRzYJmOWANIA OGŁOSzEń DROBNYCH DO „WIEŚCI”: BIuRO OGŁOSzEń GŁOWNO, ul. ŁowickA 40; DmOSIN 1, bożenA krzeSzewSkA, piekArniA:  StRYKóW: Sklep „zoSiA”, ul. TArGowA 25/27; Sklep p. ŁukASzA 

pApińSkieGo, STAry rynek 4/29.

PuNKtY PRzYJmOWANIA OGŁOSzEń DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLINA, OPOROWA, BEDLNA I PACYNY”: BEDLNO 28, Sklep mini-mAG; DOBRzELIN, ul. wŁ. jAGieŁŁy, Sklep mAGdA; PACYNA, ul. TowArowA 4, Sklep p. mAG-

dAleny durki; PLECKA DąBROWA, Sklep „monikA”; ŚLESzYN, ul. GórnA 5, Sklep p. mączyńSkiej; ŻYCHLIN, ul. ŁąkowA 9A, Sklep „mAGdA”; ul. nAruTowiczA 85F, Sklep „mAGdA”; ul. 29 liSTopAdA 25-26, Sklep „elemiS”.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSzą ODPOWIEDzIALNOŚCI zA tREŚć OGŁOSzEń I REKLAm OPuBLIKOWANYCH zGODNIE z ARt. 36 uStAWY  z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Autoskup: 1 zł za 1 kg, wszystkie, tel. 

kom. 888-460-461.

 �Subiekt Nieborów Auto-
kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838-55-41.

 �Auto-skup: każdego opla, każde 
auto z lpG, pozostałe 1zł za 1kg, tel. 
kom. 570-722-022.

 �Absolutny skup 24 h opel, 
Audi, Vw, niezależnie od stanu 
rocznika, przebiegu, najwyższe 
ceny, gotówka, tel.kom. 
537-667-709.

 �Auta bezwypadkowe, tel. kom. 
795-297-763.

 �Auta kupię. najlepsze ceny, tel. kom. 
690-255-863.

 �Auto skup, atrakcyjne ceny, tel. kom. 
662-611-748.

 �kupię każde auto, gotówka, 
najlepsze ceny, odbiór 
natychmiastowy, sprawdź, tel. kom. 
501-032-036.

 �Skup pojazdów samochodowych. 
zaświadczenia do WK. Sprzedaż 
części, tel. kom. 605-695-882.

 �złomowanie pojazdów- 
zaświadczenia, auto-skup: 
uszkodzone, rozbite, 
wyeksploatowane, rząśno 13, tel. 
kom. 602-123-360.

sprzedaż
 �Audi A3, 2000 rok, tel. kom. 

788-293-343.

 �Audi A4, tel. kom. 665-412-890.

 �Audi A4, 1.9 Tdi, 2005 rok, kombi, 
w rozliczeniu mogę przyjąć tańszy, 
18.800 zł, tel. kom. 513-375-786.

 �Audi A4, 1.9 Tdi, 2005 rok, 
srebrny metalik, kombi, tel. kom. 
664-901-471.

 �bmw 320d e46, 2003 rok, bogate 
wyposażenie (możliwość zamiany 
na mniejszy), 12.800 zł, tel. kom. 
513-375-786.

 �chrySler Voyager, 2007 rok, tel. 
kom. 788-293-343.

 �ciTroËn c5 benzyna/gaz, 2001 
rok, 7.500 zł, tel. kom. 602-899-546.

 �ciTroËn jumper, 2003 rok, tel. 
kom. 788-293-343.

 �ciTroËn jumpy, 1.9 Td, 1999 rok, 
tel. kom. 501-299-709.

 �dAewoo lanos benzyna/gaz, tel. 
kom. 662-173-679.

 �dAewoo lanos, 1.6 16V gaz, 
2000 rok, klimatyzacja, tel. kom. 
604-392-876.

 �dAewoo matiz, 2002 rok, tel. kom. 
604-215-532.

 �dAewoo matiz, 2000 rok, tel. kom. 
695-986-065.

 �dAewoo matiz, stan dobry, tel. 
kom. 601-802-043.

 �dAewoo Tico, 1998 rok, stan 
dobry, tel. kom. 693-423-284, po 16.

 �FiAT 126p, tel. kom. 696-425-214.

 �FiAT ducato, 2003 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �FiAT ducato, 2.3 diesel, 2004 rok, 
tel. kom. 530-352-251, 794-693-879.

 �FiAT Grande punto, 1.3 cdTi, 2009 
rok, tel. kom. 601-419-747.

 �FiAT Grande punto, stan idealny, tel. 
kom. 606-819-096.

 �FiAT palio weekend, 1.2, 2003 rok, 
tel. kom. 692-606-026.

 �FiAT panda, 2004 rok, tel. kom. 
603-103-174.

 �FiAT panda benzyna/gaz,  
2005 rok, czerwony, tel. kom. 
698-367-366.

 �FiAT punto, 1.2, 2005 rok, tel. kom. 
663-975-197.

 �FiAT Seicento, 900, 1999 rok, 
czerwony, tel. kom. 668-405-964.

 �FiAT Seicento, 900, 2000 rok, tel. 
kom. 662-010-799.

 �FiAT Seicento, 2001 rok, tel. kom. 
662-173-679.

 �FiAT Seicento, 900, 2000 rok, tel. 
kom. 604-392-876.

 �FiAT Seicento, 1.1, 2003 rok, tel. 
kom. 604-392-876.

 �FiAT Seicento, 2001 rok, srebrny 
metalik, tel. kom. 694-837-606, 
696-481-794.

 �FiAT Seicento, 2001 rok, stan bdb, 
tel. kom. 514-817-137.

 �FiAT Siena, 1.2, 2000 rok, Skoda 
Felicia, 1.3, 1998 rok, tel. kom. 
693-284-852.

 �Ford escort, 1.3 benzyna, 1998 
rok, tel. kom. 505-184-902.

 �Ford Fiesta, 1250, 2008 rok, tel. 
kom. 504-772-768.

 �Ford Focus 1.6 diesel, 2005 rok, 
tel. kom. 530-407-028.

 �Ford Focus c-max, 1.6 Tdci, 2008 
rok, 21.500 zł, tel. kom. 793-323-060.

 �Ford Focus, 2008 rok, kombi, tel. 
kom. 609-454-775.

 �Ford Focus, 1998 rok, kombi, tel. 
kom. 609-454-775.

 �Ford Galaxy, 1.9 Tdi, 1999 rok, tel. 
kom. 665-219-486.

 �Ford Galaxy, 1.9 Tdi, 2002 rok, 
samochód rodzinny, 7-osobowy, tel. 
kom. 792-065-212, 603-871-036.

 �Ford mondeo, kombi 1999 rok, tel. 
kom. 606-617-497.

 �Ford puma, 1.4 benzyna, 1999 rok, 
3.000 zł, tel. kom. 607-809-712.

 �hondA civic, 1994 rok, tel. kom. 
663-561-245.

 �hondA civic, 1.4, 2002 rok, 
gaz sekwencja, garażowany, 
bezwypadkowy, tel.  
kom. 604-706-309.

 �hondA jazz, 1.3, 2003 rok, tel. 
kom. 600-394-592.

 �hondA jazz, 2004 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �hondA jazz, 2006 rok, tel. kom. 
695-671-050.

 �kiA cee’d, 1.6 diesel, 2008 rok, 
154.000 km, tel. kom. 663-531-505.

 �lAnd roVer 2 discovery, 2004 
rok, pełne wyposażenie, tel. kom. 
605-884-584.

 �lublin ii izoterma, 1997 rok, tel. 
kom. 692-132-798.

 �mAzdA 323, 2.0 Td, 2000 rok, tel. 
kom. 696-425-214.

 �mAzdA 323F lift, 1.6, 2001 rok, 
gaz-sekwencja, zielony metalik, 
klimatyzacja, 4x el. szyby, 4x Airbag, 
stan bdb., cena 7 .200 zł, tel. kom. 
662-547-997.

 �mAzdA 6, 2.0, 2002 rok, diesel, 
kombi, srebrny metalik, tel. kom. 
726-739-478.

 �mercedeS A klasa, 1.7 d, 2001 
rok, tel. kom. 604-990-343.

 �mercedeS c180 benzyna/gaz, 
1995 rok, tel. kom. 507-859-878.

 �mercedeS Vaneo, 1.7 cdi, 2004 
rok, tel. kom. 605-118-329.

 �miTSubiShi colt, 1.3 i, 2007 rok, tel. 
kom. 601-419-747.

 �miTSubiShi lancer, 2.0 d, 1996 
rok, tel. kom. 721-651-467.

 �opel Astra, 2006 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �opel Astra G, 2.0 dTi, 2004 rok, 
kombi, 101 km, srebrny, stan bdb, tel. 
kom. 783-997-688.

 �opel Astra iii kombi, 1.7, 2005 rok, 
tel. kom. 602-652-120.

 �opel Astra ii, 1999 rok, kombi, 
srebrny metalik, tel. kom. 660-234-164.

 �opel Astra gaz, 1994 rok, 4 koła 
do bmw na alufelgach, tel. kom. 
510-845-939.

 �opel Astra, 1.6, 1999 rok, kombi, 
tel. kom. 660-680-409.

 �opel corsa c, 1.4 i, tel. kom. 
601-419-747.

 �opel corsa c, 1.7 dTi, 2002 rok, 
silnik isuzu, klimatyzacja, tel. kom. 
604-706-309.

 �opel corsa c, stan idealny, tel. 
kom. 606-819-096.

 �opel corsa, 1.2, 1998 rok, pełne 
wyposażenie, tel. kom. 503-779-159.

 �opel meriva, 2006 rok, tel. kom. 
695-671-050.

 �opel omega, 2.0 nowy gaz, 1999 
rok, tel. kom. 723-466-269.

 �opel Vectra b, 1.7 Td iSuzu, 1996 
rok, sedan, tel. kom. 507-340-948.

 �opel Vectra, 1.8 16V, benzyna, 
kombi, czarny, stan bdb, tel. kom. 
602-552-732.

 �opel Vectra, 1.6 benzyna, 2000 
rok, kombi, srebrny metalik, tel. kom. 
600-038-710.

 �opel Vectra, 1.6 benzyna, 1997 rok, 
stan bdb, tel. kom. 792-789-023.

 �opel zafira, 2002 rok, tel. kom. 
604-775-340.

 �passat Sedan, 1.9 diesel, 1999 rok, 
błękitny metalik, tel. kom. 531-931-054.

 �peuGeoT 106, 1991 rok, przegląd, 
ubezpieczenie, tel. kom. 602-328-606.

 �peuGeoT 206, 1999 rok, tel. kom. 
660-715-473.

 �peuGeoT 206 diesel, 2001 rok, tel. 
kom. 691-972-304.

 �peuGeoT 206, 2002 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �peuGeoT 306, 1995 rok,  
tel. kom. 727-508-040.

 �peuGeoT 307 kombi, 2006 rok,  
tel. kom. 788-293-343.

 �peuGeoT partner, 1,6 hdi,  
2007 rok, tel. kom. 664-653-934.

 �peuGeoT partner, 2008 rok, 
3-osobowy, tel. kom. 788-293-343.

 �renAulT kangoo, 1.5 dci,  
2006 rok, tel. kom. 601-419-747.

 �renAulT kangoo, 2002 rok, 
idealny stan, tel. kom. 788-293-343.

 �renAulT laguna, 1.9 dci, 2000 
rok, tanio, tel. kom. 699-114-141.

 �renAulT magnum 385, skrzynia 
8.20 m w stanie dobrym,  
tel. kom. 721-460-456.

 �renAulT megane, 1.5 dci,  
2003 rok, tel. kom. 601-419-747.

 �renAulT megane Scenic, 1.9 
dci, 2003 rok, tel. kom. 721-435-515.

 �renAulT megane Scenic,  
1996 rok, tel. kom. 693-578-508.

 �SeAT ibiza, 1.2, 2002 rok,  
tel. kom. 602-243-953.

 �SeAT ibiza, 2007 rok, stan idealny, 
tel. kom. 606-819-096.

 �SeAT leon, 2006 rok, stan idealny, 
tel. kom. 606-819-096.

 �SeAT Toledo, 1.6, 1995 rok,  
tel. kom. 668-192-535.

 �SkodA Fabia, 1.4, 2001/2002 
rok, gaz sekwencja, tel. kom. 
604-392-876.

 �SkodA octavia, 2005 rok, biała, 
11.000 zł, tel. kom. 517-117-246.

 �Suzuki ignis, 1.3 benzyna, 2007 
rok, stan bardzo dobry,  
tel. kom. 504-167-253.

 �Suzuki Swift, 2009 rok, 
tel. kom. 788-293-343.

 �ToyoTA Avensis d4d, 2004 rok, 
sedan, tel. kom. 793-721-669.

 �ToyoTA yaris, 1.0, 2001 rok, 
zielony metalik, 5-drzwiowy, 
oryginalny lakier, bezwypadkowy,  
tel. kom. 513-375-786.

 �VolVo V70, 2000 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �VolVo Xc90, 2006 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �Vw bora, 1.9 Tdi, tel. kom. 
887-745-402.

 �Vw bora, 1.6 Sr, 2001 rok, czarny 
metalik, bogate wyposażenie, tel. 
kom. 604-706-309.

 �Vw crafter, 2010 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �Vw Garbus beetle, 2000 rok, 
(możliwa zamiana na tańszy),  
tel. kom. 513-375-786.

 �Vw Golf iii, 1.9 Td, 1994 rok,  
tel. kom. 798-020-735.

 �Vw Golf iV, 1.6 benzyna/gaz, 
2000 rok, tel. kom. 514-530-282.

 �Vw Golf iV diesel, 1999 rok,  
7.600 zł, tel. kom. 509-338-434.

 �Vw Golf iV, 1.9 Tdi, 1998 rok, 
highline, tel. kom. 607-195-969.

 �Vw Golf iV, 1.6, 16V, 2002 rok, 
kombi, bezwypadkowy  
(w rozliczeniu przyjmę mniejszy),  
tel. kom. 513-375-786.

 �Vw Golf plus comfortline, 1.9 Tdi 
105 km, grudzień 2006 rok, bogate 
wyposażenie, tel. kom. 608-558-581.

 �Vw Golf V, 2008 fok, tel. kom. 
788-293-343.

 �Vw Golf V, 1.9 Tdi, 2008 rok,  
tel. kom. 665-071-953.

 �Vw Golf, 1.9 Td, 1994 rok, 
sprawny technicznie, zarejestrowany, 
ubezpieczony, 25.000 zł,  
tel. kom. 660-201-016.

 �Vw Golf, 1.9 Tdi, 2003 rok, kombi, 
tel. kom. 698-720-150, po 18-tej.

 �Vw passat, 1.9 Tdi, 2006 rok,  
tel. kom. 723-981-745.

 �Vw passat b5, 1.9 Tdi, 2000 rok, 
granatowy, klimatronik, tel. kom. 
695-537-332.

 �Vw passat b5, 1.8 benzyna, 
1998 rok, tanio, stan bdb., tel. kom. 
507-859-878.

 �Vw passat, 1.9 Tdi, 2007 rok, 
srebrny metalik, kombi, tel. kom. 
664-901-471.

 �Vw polo, 1.2, 2003 rok, 155.000 km, 
tel. kom. 502-600-089.

 �Vw polo, gaz, 2001 rok,  
tel. kom. 667-329-708.

 �Vw polo, tel. kom. 504-507-730.

 �Vw polo, 1.4 16V, 2001rok, 
5-drzwiowy, kupiony w polskim salonie, 
bezwypadkowy, stan bardzo dobry,  
tel.kom. 782-033-989.

 �Vw Sharan, 1.9 Tdi, 2002 rok, 
bogate wyposażenie, bezwypadkowy, 
tel. kom. 604-236-213.

 �żuk, diesel, 1996 rok, blaszak,  
tel. kom. 693-422-874, po 18:00.

inne
 �części samochodowe, używane, 

Stacja demontażu pojazdów rząśno 
13, tel. kom. 664-006-089.

 �opony, felgi z niemiec, hurtownia. 
największy skład w rejonie, 
mechanika. bratoszewice, ul. 
Łódzka 28, www.opony-gaweda.pl, 
tel. (42) 719-63-08, 505-151-701.

 �Sprzedaż przyczepek 
samochodowych, homologacja, różne 
typy, www.phu-wimar.pl, tel. kom. 
608-171-821.

 �Sprzedam opony nowe i używane, 
tel. kom. 886-589-769.

 �Sprzedam wywrot kompletny  
do jelcza wraz z silnikiem,  
tel. kom. 518-027-544.

 �Felgi do rAV-4, nieużywane,  
tel. kom. 608-398-786.

 �opony zeetex w atrakcyjnych 
cenach np. 175/65/r14 110 zł; 
195/65/r15 140 zł; 205/55/r16 145 
zł; 225/45/r17 160 zł i inne, Serwis 
opon Sobota, tel. kom. 502-363-102.

 �klucze, piloty, zamki, stacyjki,  
immo, tel. kom. 606-319-335.

 �naprawa automatycznych skrzyń 
biegów „piotr michalak”, tel. kom. 
501-461-936.

 �przyczepa kempingowa niewiadów, 
tel. kom. 503-370-106.

 �laweta dmc 2.700 kg, 2007 rok, tel. 
kom. 788-293-343.

 �chcesz kupić używany samochód 
i nie zostać oszukany/a? obejrzę, 
podpowiem, pomogę. duże 
doświadczenie, tel. kom. 602-652-879.
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 �Awaryjne otwieranie, tel. kom. 
606-319-335.

motorowe

sprzedaż
 �romet 250 choper, 2008 rok, tel. 

kom. 531-467-981.

 �Quad 110 cm3, 2008 rok, tel. kom. 
603-591-514.

 �Aprilla rS-50, tel. kom. 607-979-806.

 �barton 50, tel. kom. 501-583-327.

 �Skuter peugeot 2011 rok, tel. kom. 
788-293-343.

 �honda cbr 600, 2011 rok, tel. kom. 
606-819-096.

 �motorower router, 2010 rok, tel. 
kom. 723-114-747.

garaże

wynajem
 �wynajmę garaż przy intermarche, 

tel. kom. 880-441-890.

 �Garaż do wynajęcia, bratkowice, tel. 
kom. 500-075-420, po 18:00.

 �wynajmę garaż, ul. Tuszewska, tel. 
kom. 509-637-917.

nieruchomości

kupno
 �kupię ziemię Łyszkowice i okolice, 

tel. kom. 502-602-463, 16:00-19:00.

 �kupię dom w Głownie lub okolicy, 
wolnostojący do 250.000 zł, tel. kom. 
509-338-434.

 �kupię domek (może być do 
remontu) w powiecie łowickim do 
70.000 zł, tel. kom. 500-092-870, po 
16-tej.

sprzedaż
 �Sprzedam mieszkanie 61 mkw., 

Łowicz, Stary rynek, tel. kom. 
514-629-422.

 �m-3 dąbrowskiego, umeblowane, 
wyremontowane, tel. kom. 795-242-111.

 �Sprzedam działki budowlane  
w Głownie, tel. kom. 606-414-222.

 �działki budowlane, Strzelcew, tel. 
kom. 660-911-451.

 �działki budowlane, nieborów, tel. 
kom. 607-328-032.

 �Sprzedam działki budowlane, 
bronisławów (gmina Głowno), tel. kom. 
606-510-545.

 �m-3, 51 mkw., tel. kom. 601-264-362.

 �dwie działki rolno-budowlane, 1.300 
mkw., 9.300 mkw., placencja, bardzo 
tanio, tel. kom. 606-889-643.

 �działka rolno-budowlana 1,55 ha, 
bobrowniki, tel. kom. 696-074-428.

 �mieszkanie, 32 mkw., i piętro, 
Starzyńskiego 9, tel. kom. 784-223-
203, 608-331-300.

 �działka budowlana nieborów, 
niedaleko pałacu 1513 mkw., woda, 
prąd, tel. kom. 661-966-124.

 �dom w zdunach, ok. 300 mkw. 
okazja, tel. kom. 698-536-331.

 �działka, 9.000 mkw., Łowicz, tel. 
kom. 698-536-331.

 �działka budowlana 1433 mkw., 
mysłaków, tel. kom. 692-363-474.

 �działka budowlana, 1.040 mkw., na 
nowym osiedlu w chąśnie, tel. kom. 
728-929-767.

 �mieszkanie, 48 mkw., dąbrowskiego, 
parter, tel. kom. 516-199-690.

 �działka rolno-budowlana, 2.500 
mkw., zawady, tel. kom. 509-061-449.

 �niedrogo mieszkanie 60 mkw., tel. 
kom. 509-195-141.

 �kawalerka 30 mkw., i piętro, ul. 
reymonta, tel. kom. 602-743-012.

 �Sprzedam m-3, iV piętro., 
dąbrowskiego, tel. kom.  
601-303-852.

 �mieszkanie, 48 mkw., Starzyńskiego, 
tel. kom. 607-328-025.

 �Tanio: mieszkanie 49 mkw., 
Łyszkowice, tel. kom. 695-942-575.

 �działka budowlana 0,0957 ha  
w Arkadii, tel. kom. 601-385-528.

 �działka rekreacyjna z murowanym 
domkiem po kapitalnym remoncie  
w rod „niedźwiadek” w niedźwiadzie, 
tel. kom. 502-629-406.

 �Sprzedam mieszkanie 60 mkw.,  
w Łowiczu, tel. kom. 662-686-155.

 �działka rekreacyjna 3.500 mkw.  
przy rzece w dmosinie,  
tel. kom. 515-132-167.

 �Sprzedam m3, 48 mkw., 
dąbrowskiego, iV piętro,  
tel. kom. 533-083-999.

 �Sprzedam działkę rolno-
budowlaną o pow. 1,5 ha,  
położoną w okolicach Dmosina,  
tel. kom. 510-809-025.

 �pokój z kuchnią 38,5 mkw.,  
po remoncie, ii piętro, os. Tkaczew, 
tel. kom. 602-525-715.

 �działka budowlana 1.400 mkw., 
szerokość działki 27 m, zielkowice, 
czajki, tel. kom. 512-098-366.

 �działka budowlana, 1.100 mkw.,  
tel. kom. 608-264-404.

 �dom, działka 4.900 mkw., Łowicz, 
tel. kom. 880-651-700.

 �mieszkanie w borowie 56 mkw.,  
w domku 2-rodzinnym, tel.  
(46) 839-21-40, tel. kom. 662-293-663.

 �Sprzedam działkę leśną,  
w otolicach, 0.63 ha, 
tel. (46) 838-98-12.

 �mieszkanie m-6 w domaniewicach, 
tel. kom. 724-145-014.

 �zabudowana nieruchomość  
w zdunach, tel. kom. 512-490-910.

 �działka budowlana min. 1.200 mkw., 
k/lasu, blisko Łowicza,  
tel. kom. 606-370-704.

 �dom w Głownie, tel. kom. 
504-516-979.

 �Sprzedam mieszkanie 58 mkw., iii 
piętro, Łowicz, os. Starzyńskiego, tel. 
kom. 602-648-901.

 �Sprzedam działki budowlane w 
Strzelcewie, tel. kom. 600-723-972, 
po 18.00.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
Górki-jastrzębia, 1.320 mkw., tel. kom. 
695-814-300.

 �Sprzedam lub wydzierżawię salon 
fryzjersko-kosmetyczny z pełnym 
wyposażeniem, Skierniewice,  
tel. kom. 508-121-463.

 �Sprzedam mieszkanie 54,3 mkw., 
i piętro, 3-pokojowe, blok z cegły, 
ocieplony, ul. podrzeczna,  
tel. kom. 603-754-001.

 �Sprzedam mieszkanie 74.5 mkw.  
os. dąbrowskiego, blok z cegły, 
ocieplony, parter, tel. kom. 
721-280-672.

 �działka budowlana Łyszkowice, 
1.439 mkw., ciekawa lokalizacja, cena 
do negocjacji, tel. kom. 600-068-542.

 �działka rolna 0.52 ha, asfalt, zjazd 
z A2 około 1 km, atrakcyjna cena, tel. 
kom. 600-068-542.

 �Sprzedam mieszkanie w centrum 
110 mkw., 200.000 zł + działka, tel. 
kom. 609-506-568.

 �działka o powierzchni 48 arów 
w osinach, gmina kiernozia, 
zabudowana, ogrodzona, tel. kom. 
512-179-465.

 �Sprzedam lub zamienię na większe, 
kawalerkę, na przedmieściu, iii piętro, 
34,8 mkw., tel. kom. 667-249-366.

 �działka budowlana 88 arów,  
na granicy bednary-Sypień,  
w całości lub na dwie mniejsze,  
tel. kom. 694-804-682.

 �Sprzedam mieszkania 94 mkw.,  
i 78 mkw., Głowno, tel. kom. 
516-180-211.

 �dom i budynki gospodarcze, Sapy 
59, tel. kom. 794-365-825.

 �Sprzedam ziemię 7,20 ha, żychlin, 
Głowackiego 15, tel. (24) 285-30-75, 
tel. kom. 729-674-534.

 �wynajmę mieszkanie 3-pokojowe, 
64 mkw., os. kostka, tel. kom. 
661-987-500.

 �Sprzedam dom murowany 100 
mkw., z budynkami gospodarczymi, 
media, działka 8.100 mkw., staw 200 
mkw., okolice popowa, 175.000 zł,  
tel. kom. 694-423-915.

 �Grunty rolne, 10 ha, chruślin,  
tel. kom. 697-094-770.

 �dom z działką, gmina bielawy,  
tel. kom. 511-682-578.

 �działka budowlana 600 mkw., 
korabka, tel. kom. 517-070-030.

 �m-4, 61,5 mkw., os. kopernika, 
Głowno, tel. kom. 727-712-712.

 �Sprzedam dom lub zamienię  
na bloki, Gaj, tel. kom. 603-980-206.

 �działka budowlana, 9.500 mkw., 
Łyszkowice, tel. kom. 609-491-313.

 �Sprzedam działkę - okolice Łowicza 
oraz mieszkanie dwupokojowe 
w Łodzi, tel. kom. 507-102-870, 
507-102-873.

 �budowlano-rolna, 7 ha, nieborów, 
tel. kom. 603-878-783.

 �mieszkanie, 49,96 mkw., os. kostka. 
informacja:, tel. (46) 837-60-63 lub 
837-60-98, w godz. 8-15.

 �Sprzedam mieszkanie 50.68 
mkw., parter, os. kostka, tel. kom. 
505-416-171.

 �Sprzedam działki rolne przy lesie,  
tel. kom. 783-680-749.

 �Sprzedam działkę, 1.30 ha,  
tel. kom. 882-177-513.

 �budynek piętrowy z dobudową 
gospodarczą z lat 70-tych na narożnej 
działce 1.200 mkw., Głowno,  
ul. plażowa 16 (woda, las),  
tel. kom. 883-979-899.

 �Sprzedam działkę 1,30 ha bobiecko 
gmina Łyszkowice, przy głównej 
drodze, 45 m szerokości, tel. kom. 
502-665-492.

 �Sprzedam m-3, 49 mkw., iii piętro, 
Łowicz ul. baczyńskiego, tel. kom. 
668-158-058.

 �Sprzedam działkę z budynkami  
w Stugienicach, tel. (46) 897-14-12.

 �Sprzedam lub zamienię na dom, 
2-pokojowe, 52 mkw., środkowe,  
i piętro, kwiatowa, niski czynsz, tel. 
kom. 883-263-698.

 �mieszkanie, os. Starzyńskiego 39 
mkw., tel. kom. 695-164-091.

 �działka rolno-budowlana 1.67 ha, 
klewków, pilnie, tel. kom. 606-718-917.

 �Sprzedam gospodarstwo 3,20 ha, 
bednary, ul. dworcowa 15, tel. kom. 
698-334-328.

 �działka rekreacyjna, ogródki 
działkowe, dąbrówka, tel. kom. 
889-975-087.

 �dom 3-kondygnacyjny w Łowiczu 
pow. całkowita 209 mkw., 5 pokoi  
na działce 460 mkw., niedaleko  
od dworca pkp w spokojnym miejscu, 
tel. kom. 666-932-298.

 �dom 100 mkw. z zabudowaniami, 
działka 3.800 mkw., 280.000 zł  
do uzgodnienia, podsokołów,  
tel. kom. 604-472-997.

 �Sprzedaż działek rolnych, 
Skierniewice ul. łowicka,  
tel. kom. 665-221-220.

 �dom na wsi do zamieszkania  
od zaraz z budynkiem warsztatowym 
na działce 7.200 mkw. pilnie 
sprzedam, tel. kom. 510-658-345.

 �Sprzedam mieszkanie 58 mkw.,  
ii piętro, os. noakowskiego,  
tel. kom. 601-294-590.

 �mieszkanie 3-pokojowe 53 mkw., 
os. kopernika, Głowna, tel. kom. 
602-625-445.

 �dom z zabudowaniami 
gospodarczymi na działce około 
8.000 mkw. w Łowiczu przy ul. 
Łódzkiej, tel. kom. 661-977-500.

 �dom w Łowiczu, tel. kom. 
660-053-988.

 �m-3, 51 mkw., po remoncie, Łowicz, 
tel. kom. 692-216-584.

 �działka budowlana, zielkowice, tel. 
kom. 602-504-924.

 �Sprzedam siedlisko- dom 190 mkw., 
z zabudowaniami gospodarczymi  
i działką w okolicach Łowicza. 
okazyjna cena!, tel. kom. 609-541-325.

 �dom, działka 4595 mkw., Głowno, 
190.000 zł, tel. kom. 602-882-617.

 �działka rekreacyjna, ul. przyleśna. 
dogodne położenie, atrakcyjna cena, 
tel. kom. 607-809-718.

 �mieszkanie 36,4 mkw., blok  
z cegły: 2-pokojowe+ kuchnia, 
centrum Łowicza, tel. kom. 
509-023-222.

 �dom z działką 750 mkw., 
Łyszkowice, tel. kom. 797-368-839.

 �działka 3.500 mkw., odralniana, 
ogrodzona, okolice Głowna, cena 
40.000 zł, tel. kom. 883-929-596.

 �mieszkanie 32 mkw., Starzyńskiego, 
iV p., tel. kom. 691-956-611, po 15.00.

 �Sprzedam działkę budowlaną z 
domem o powierzchni 0.53 ha we 
wsi jasieniec gm. rybno, powiat 
Sochaczew, tel. kom. 691-374-039.

 �Sprzedam sklep mięsny na 
targowicy w żyrardowie, tel. kom. 
504-181-655.

 �dom mieszkalny z budynkami 
gospodarczymi, działka 1,17 ha, gmina 
kocierzew, tel. kom. 725-320-949.

 �Sprzedam 5,035 ha, gmina Stryków, 
tel. kom. 515-985-655.

 �os. dąbrowskiego, bl. 16, 65 mkw., 
sprzedam lub wynajmę, tel. kom. 
662-235-580.

 �dom w mysłakowie, tel. kom. 
662-077-250.

 �domek 60 mkw., działka 6.000 
mkw., budowlano-usługowa, narożna, 
Łowicz, tel. kom. 603-878-783.

 �mieszkanie 32 mkw., Starzyńskiego, 
tel. kom. 691-753-425.

 �dom parterowy, 130 mkw., działka 
740 mkw., Armii krajowej, 350.000 zł, 
tel. kom. 514-325-323.

 �Sprzedam m-3, bratkowice, tel. kom. 
692-590-176.

 �Sprzedam m-3, 48,16 mkw., Głowno, 
tel. kom. 697-478-058.

 �Sprzedam mieszkanie 
własnościowe, 74 mkw., os. 
konopnickiej, Łowicz, tel. kom. 539-
651-850, 603-155-715.

 �działka w nieborowie, budowlano-
leśna o powierzchni od 1.000 do 
2.300 mkw., tel. kom. 601-310-375.

 �działka 1600 mkw. z budynkami do 
rozbiórki, blisko Głowna, tel. (42) 658-
68-52, tel. kom. 666-838-686.

 �Siedlisko + 4,30 ha z budynkami, tel. 
kom. 601-297-780.

 �Sprzedam dom 180 mkw., z 
zabudowaniami gospodarczymi 
i działką 3.900 mkw. w okolicach 
Łowicza, tel. kom. 609-541-325.

 �mieszkanie 48 mkw., bratkowice, tel. 
kom. 691-550-719.

 �Sprzedam działkę budowlaną 
1.800 mkw., w miejscowości bednary, 
ul. Spacerowa. dojazd asfalt, blisko 
szkoła, pkp, tel. kom. 502-928-018.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
2.938 mkw., Strzelcew, tel. kom. 
880-778-094.

 �Sprzedam m-4, parter, 
dąbrowskiego, tel. (46) 838-13-05.

 �działka budowlana w Łowiczu, tel. 
kom. 504-011-008, po 15:00.

 �Sprzedam działkę budowlaną w 
chąśnie, 10km od Łowicza, 778 mkw., 
działka w centrum gminy chąśno, 
cena 35.000 zł, tel. kom: 604-615-557.

wynajem
 �kwatery pracownicze, Głowno koło 

Strykowa, tel. kom. 502-420-340, 
503-065-351.

 �wynajmę mieszkanie, niepalącemu 
małżeństwu, Łowicz, tel. kom. 
604-362-195.

 �Stary rynek, lokal po remoncie 
kapitalnym, 50 mkw., wszystkie media, 
tel. kom. 604-107-760, 604-108-443.

 �do wynajęcia lokale w centrum 
Łowicza, na działalność gospodarczą, 
tel. kom. 509-659-963.

 �do wynajęcia m3, 48 mkw., 
dąbrowskiego, tel. kom. 533-083-999.

 �mieszkanie do wynajęcia, tel. kom. 
511-019-833.

 �dam w dzierżawę łąkę, okolice 
Łowicza, tel. kom. 693-172-904.

 �wynajmę mieszkanie 
2-pokojowe, kuchnia, łazienka, 48 
mkw.,umeblowane, ul. długa, tel. kom. 
889-465-682.

 �do wynajęcia hale magazynowe, 
185 mkw., 132 mkw., lokale pod 
działalność gospodarczą oraz lokal na 
warsztat samochodowy, Głowno, tel. 
kom. 516-180-211.

 �mieszkanie 40 mkw., centrum, tel. 
kom. 501-768-558.

 �do wynajęcia ciepły garaż- Łowicz, 
plac przyrynek, tel. (46) 837-36-47, w 
godz. 8.00 - 15.00.

 �wynajmę lokal mieszkalny, 55 mkw., 
3-pokojowy z kuchnią, ogrzewanie 
węglowe, centrum Łowicz, tel. kom. 
607-442-383.

 �wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
centrum Łowicza, tel. kom. 
602-328-896.

 �do wynajęcia m-3, Głowno, tel. kom. 
781-508-033.

 �zatrudnię pilnie fryzjera lub fryzjerkę, 
tel. kom. 512-088-422.

 �wynajmę pomieszczenie 40 mkw., 
na działalność gospodarczą, tel. kom. 
512-088-422.

 �wynajmę mieszkanie 60 mkw., 
bratkowice, tel. kom. 691-434-555.

 �do wynajęcia lokal 17.5 mkw., ul. 
zduńska, tel. kom. 784-389-862.

 �wydzierżawię 40 arów sadu 
śliwowego, tel. kom. 781-431-870.

 �kwatery, Głowno - osiny, 
tel. (46) 874-64-68.

 �do wynajęcia mieszkanie 43 mkw. 
w nowym bloku z windą, garaż, ul. 
Akademicka , tel. kom. 532-211-595.

 �mieszkanie do wynajęcia, os. 
noakowskiego, tel. kom. 698-728-146.

 �wynajmę kawalerkę, tel. kom. 690-
196-366, dzwonić po 18-tej.

 �mieszkanie do wynajęcia, Łowicz, 
tel. kom. 502-268-632.

 �wynajmę plac i magazyny, tel. kom. 
502-268-632.

 �do wynajęcia mieszkanie 58 mkw., 
os. Starzyńskiego, i piętro, tel. kom. 
669-472-447.

 �Sprzedam mieszkanie  
w centrum Sochaczewa  
(najchętniej z wyposażeniem), 47,80 
mkw., i piętro, 185.000 zł, tel. kom. 
603-124-865.

 �Pokoje do wynajęcia, tel. kom. 
696-220-132.

 �wydzierżawię łąkę, karolew, tel. 
kom. 509-343-660.

 �wydzierżawię grunty orne od 5  
do 30 hektara, tel. kom. 693-552-226.

 �kawalerka do wynajęcia, Łowicz, tel. 
kom. 506-891-216, po 16:00.

 �do wynajęcia lokal, Głowno, tel. 
kom. 693-699-784.

 �do wynajęcia lokal w centrum 
Łowicza, na przeciwko media expert, 
tel. kom. 798-461-910.

 �kawalerka, tel. kom. 692-101-989.

 �wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
os. dąbrowskiego, tel. kom.  
693-652-205, po 18:00.

 �wynajmę pomieszczenie 
masażyście w salonie SpA,  
tel. kom. 503-041-169.

zamiana
 �mieszkanie komunalne, 14 m kw., 

warszawa-Targówek na podobne 
w powiecie łowickim, tel. kom. 
508-564-995.
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 �zamienię mieszkanie własnościowe 
37 mkw., Sochaczew na Łowicz, tel. 
kom. 795-242-685.

kupno różne
 �przyjmę ziemię, gruz, glina,  

tel. kom. 508-282-349.

 �przyjmę gruz i ziemię,  
tel. kom. 886-724-276.

 �kupię płyty winylowe, cd,  
tel. kom. 503-133-524.

 �przyjmę gruz, glinę, ziemię; każdą 
ilość, tel. kom. 885-122-144.

 �kupię złom, zużyte maszyny, 
pojazdy. Sprzedam kruszywa 
drogowe, dowóz, tel. kom.  
660-327-975, 607-350-968.

 �kupię kostkę z rozbiórki ulicy 
Łódźkiej, jana pawła ii w Łowiczu  
(8 lat temu), kostkę czerwoną, około 
30 mkw., tel. kom: 505-251-004.

sprzedaż różne
 �rębaki do drewna: średnica ciętego 

drzewa do 15 cm, na kawałki po 15 
cm długości, tel. kom. 602-249-683.

 �drewno kominkowe, opałowe, 
rozpałkowe, pakowane w workach,  
tel. kom. 501-658-261.

 �wyprzedaż kręgi, pokrywy, 
przepusty, płytki chodnikowe,  
tel. kom. 531-467-981.

 �zbiorniki plastikowe 1000 l,  
tel. kom. 604-411-266.

 �wyprzedaż: kamień elewacyjny, 
daszki na słupki i murki,  
tel. kom. 531-467-981.

 �Grille ogrodowe, galanteria: 
ogrodowa, betonowa, tel. kom. 
531-467-981.

 �drewno kominkowe i opałowe,  
pelet drzewny, tel. kom. 504-010-550.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �piasek, żwir, kamień, tanio,  
tel. kom. 518-802-389.

 �drewno opałowe i kominkowe, 
wycinka drzew, tel. kom. 505-700-777.

 �Sprzedam huśtawki drewniane, 
meble ogrodowe, piaskownice,  
tel. kom. 513-314-505.

 �Pianina, fortepiany,  
tel. kom. 604-443-118.

 �drewno opałowe, kominkowe,  
tanio, tel. kom. 602-733-249.

 �Ekogroszek z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.

 �huśtawki ogrodowe, akacjowe, stoły, 
ławki, altanki, piaskownice, budy dla 
psów, toalety, tel. kom. 502-981-959.

 �Strój łowicki, tel. kom. 724-798-725.

 �huśtawki ogrodowe, stoły, ławki, tel. 
kom. 793-718-288.

 �Sofa, 2 fotele, 2 rowerki dziecięce 
(na 5-6 lat), tel. kom. 606-634-729.

 �Ślusarstwo, betoniarki, części, 
naprawa. rusztowania, tel. kom. 
510-124-700.

 �okno plastikowe z demontażu 
206/146, mikrofalówka, telewizor 21 
cali, tel. kom. 609-524-676.

 �Stół wibracyjny, formy na płyty  
i słupki ogrodzeniowe, betonowe, 
tel. kom. 607-364-068.

 �Spawarka transformatorowa,  
tel. kom. 785-281-044.

 �Akordeon weltmeister 96 basów,  
tel. kom. 725-359-588.

 �Tanio sprzedam stroje łowickie, 
tel. (46) 837-13-75, po 18-tej.

 �Bojler elektryczny, parnik 
elektryczny, tel. kom. 691-601-363.

 �drewno opałowe, rozpałkowe, 
możliwy dowóz, tel. kom. 885-122-144.

 �Sprzedam ule „dadant” drewniane 
16-to ramkowe nowe, Głowno, tel. 
kom. 515-236-003.

 �Okazja: komoda, witryna 
narożna, stół (jasny dąb, 700 zł), 
tel. kom. 604-050-795.

 �mało używany materac 
pneumatyczny - pompa, przeciw 
odleżynowy, tel. kom. 512-280-181.

 �wełniak łowicki dziewczęcy  
w bardzo dobrym stanie,  
tel. kom. 600-437-973.

 �kanapa narożna, fotel, skóra, zieleń; 
wersalka, tel. kom. 532-454-047.

 �Silnik 5,5 kw, tel. kom. 532-454-047.

 �kuchnia węgolwa, śrutownika  
i parnik elektryczny, bojler c.o. 120 l, 
rębak do gałęzi, tel. kom. 510-411-917.

 �konstrukcja stalowa na hale  
z elementów hutniczych,  
tel. kom. 728-531-670.

 �Sprzedam drewno kominkowe  
i opałowe, tel. kom. 504-623-878.

 �waga tonowa, tel. kom. 507-164-215.

 �wózek dziecięcy, łóżeczka, 
wózek bliźniaczy, foteliki, tel. kom. 
608-398-786.

 �meble młodzieżowe, bdb stan,  
szer. 2.50 + szafka rTV, szer. 0.90,  
z półką górną do kompletu,  
tel. kom. 668-446-319.

 �opony zeetex w atrakcyjnych 
cenach np. 175/65/r14 110 zł; 
195/65/r15 140 zł; 205/55/r16 145 
zł; 225/45/r17 160 zł i inne, Serwis 
opon Sobota, tel. kom. 502-363-102.

 �Sprzedam skrzyniopalety nowe, 
łóżko piętrowe, toalety polowe, tel. 
kom. 692-132-798.

 �kuchnia węglowa, hydrofor, tel. kom. 
602-733-249.

 �okna inwentarskie na wymiar, tel. 
kom. 607-267-277, 502-670-409.

 �mikser cukierniczy, słupki 
ogrodzeniowe, tel. kom. 732-617-797.

 �Sprzedam Vibromax firmy mango, 
tel. kom. 796-701-212.

 �Sprzedam pompę do gnojowicy,  
z silnikiem, tel. kom. 692-287-672.

 �Sprzedam oś przednią do c-360, tel. 
kom. 692-287-672.

 �Sprzedam przyczepę drzewa 
owocowego, pocięte na opał do 
kuchni, 900 zł, tel. (42) 710-82-58.

 �Sprzedam drewno opałowe, łupane: 
brzoza, topola, tel. kom. 691-479-342.

 �rower damski „hercules”, tel. kom. 
504-065-348.

 �Silnik elektryczny 7,5 kw, tel. kom. 
666-058-417.

 �lada chłodnicza, stan bdb., 
niedrogo, tel. kom. 693-322-916.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, tel. kom. 
500-385-907.

 �pojemniki plastikowe 74x53,5x44 
(wysokość): zbiornik hydrofonowy 300 
l, tel. kom. 799-192-053.

 �Sprzedam kosiarkę sadowniczą, 
przekładnię stożkową, sprężarkę 
2-tłokową, tel. (46) 832-14-57, tel. kom. 
513-666-808.

 �zaginęła piła Stihl, za znalezienie 
nagroda, tel. kom. 515-731-974.

 �Sprzedam spawarkę,  
tel. kom. 669-034-195.

 �Sprzedam wałek przekaźnikowy,  
tel. kom. 669-034-195.

 �działko wodne,  
tel. kom. 692-668-521.

 �Łubianki drewniane nowe, 
plastikowe używane,  
tel. kom. 792-902-783.

 �meble ogrodowe,  
tel. kom. 502-320-741.

 �Sprzedam dużą cegłę białą  
i fikusa benjamina wysokość 1,90, 
tel. (46) 838-78-09.

 �opał ekologiczny pellet, kora, wyrób 
i sprzedaż, tel. kom. 693-699-784.

 �młodzieżowy regał,  
tel. kom. 662-646-959.

 �Sprzedam drewno opałowe,  
tel. kom. 795-539-905.

 �kołdry + poduszki,  
tel. kom. 509-771-352.

 �wózek widłowy Gpw 2,5 tony  
8.000 zł, ostrówek 12.000 zł,  
tel. kom. 601-286-499.

 �Pojemniki siatkowe, 200 szt., 
tel. (46) 837-65-63, pon-pt 
8:00-15:00.

 �maszyny masarskie,  
tel. kom. 605-884-584.

 �waga suwakowa 500 kg, nowa,  
tel. kom. 605-884-584.

 �Garaż blaszany, podwójny, 5,5x7 m:, 
tel. kom. 664-738-753.

 �witryny chłodnicze 2 sztuki,  
tel. kom. 669-843-994.

usługi wideo
 �wideofilmowanie, fotograf, tel. kom. 

502-163-788.

 �wideofilmowanie cyfrowe, hd, tanio, 
tel. kom. 606-852-557.

 �Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, Blu-ray, 
tel. (46) 837-94-85, tel. kom. 
608-484-079.

 �Videofilmowanie „evel-Studio”: dVd, 
hd, blu-ray, tel. kom. 608-747-256.

 �www.studiokadr.cdx.pl.

 �wideofilmowanie, fotografowanie, 
dVd, full-hd, www.fotowideo.webt.
pl, tel. (46) 837-79-81, tel. kom. 
606-302-466.

 �wideofilmowanie „kasia”+ zdjęcia, 
tel. kom. 602-633-407.

 �wideofilmowanie, dVd, blu-ray, 
zdjęcia, tel. kom. 698-535-780.

 �wideofilmowanie, fotografia, tanio, 
tel. kom. 692-519-140.

 �Fotografia okolicznościowa, tel. kom. 
722-397-169.

remontowo-
budowlane

usługi
 �usługi remontowo-budowlane, 

docieplenia poddaszy, elewacji, tel. 
kom. 500-027-261.

 �Ocieplenia budynków, 
termomodernizacje, adaptacje 
poddaszy, tel. kom. 725-043-544, 
691-228-824.

 �wylewki agregatem,  
tel. kom. 668-327-588.

 �Tynki, tel. kom. 503-077-863.

 �układanie kostki brukowej,  
tanio, tel. kom. 667-837-817.

 �wznoszenie budynków 
mieszkalnych, gospodarczych  
i przemysłowych, dachy, solidnie,  
tel. kom. 785-402-533.

 �dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. kom. 
609-846-316.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki; solidnie,  
tel. kom. 501-931-961.

 �Tynki agregatem: gipsowe, 
tradycyjne, wylewki; solidnie,  
tel. kom. 531-496-795.

 �cyklinowanie, polerowanie, 
układanie parkietu, tel. kom. 
501-249-461.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �docieplanie budynków, 
stropodachów granulatem 
styropianowym; kondygnacja: 999 zł, 
tel. kom. 602-570-424.

 �usługi nową koparko-ładowarką, 
młot hydrauliczny; koparką 
gąsienicową,  
tel. kom. 790-606-451.

 �usługi koparko-ładowarką jcb,  
tel. kom. 604-411-266.

 �tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne  
oraz posadzki (mixokret),  
tel. kom. 502-452-907.

 �producent ogrodzeń: siatki, słupki, 
bramy, balustrady, montaż,  
tel. kom. 500-371-161.

 �docieplanie budynków, gładzie, 
malowanie, płyty k/g, panele 
podłogowe i ścienne, glazura, 
terakota, tel. kom. 607-343-338.

 �bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka ogrodzeniowa, montaż, 
producent, tel. kom. 503-572-046.

 �dachy krycie, tel. kom. 509-766-163.

 �Wylewki agregatem; natrysk 
ocieplenia pianą poliuretanową 
poddaszy www.ocieplenie-domu.
pl, tel. kom. 531-402-222, 
698-480-048.

 �budowy budynków od podstaw,  
tel. kom. 606-428-162.

 �docieplenia budynków,  
tel. kom. 606-428-162.

 �usługi minikoparką,  
tel. kom. 791-072-701.

 �malowanie, gładź, glazura, tel. kom. 
668-026-851.

 �cyklinowanie bezpyłowe,  
tel. kom. 666-088-518.

 �malowanie, glazura,  
tel. kom. 733-788-522.

 �ogrodzenia betonowe, metalowe, 
siatki, panele, klinkier, montaż, wylewki, 
wiaty, fundamenty,  
tel. kom. 505-700-777.

 �cyklinowanie, układanie parkietu, 
tel. kom. 668-750-437.

 �usługi budowlane, budowa 
domów ni nie tylko,  
tel. kom. 727-424-468.

 �Rozbiórki kompleksowo,  
tel. kom. 727-424-468.

 �kierowanie budowami, ekspertyzy, 
przeglądy techniczne, projekty 
indywidualne, adaptacje, certyfikaty 
energetyczne, tel. kom. 693-184-322.

 �ogrodzenia betonowe, stalowe, 
siatki, panele, bramy, balustrady, 
transport, montaż, www.betomet.pl,  
tel. kom. 609-761-357, 508-382-120.

 �cyklinowanie, polerowanie, lakier 
olej, tel. kom. 600-984-398.

 �budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki 
itp., tel. kom. 785-333-971.

 �budowa budynków, rozbudowa, 
przeróbki, tel. kom. 661-785-575.

 �docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, kompleksowe 
wykończenia wnętrz, faktury VAT,  
tel. kom. 606-737-576.

 �Wylewki, tynki agregatem,  
tel. kom. 605-416-083.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu,  
tel. kom. 605-416-083.

 �Budowa domów od A do z. 
Docieplenia. Wykonujemy projekty, 
tel. kom. 889-586-507.

 �Glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, sufity, falowane tynki, 
mozaikowe, kamień dekoracyjny, 
gładź, malowanie szafy, pawlacze, 
przeróbki elektryczne, fachowe 
doradztwo, tel. kom. 605-562-651.

 �montaż pokryć dachowych, 
blachodachówka, podbitka,  
tel. kom. 533-307-154.

 �usługi remontowo-budowlane,  
tel. kom. 667-941-359.

 �budowa, rozbudowa domów, 
budynków gospodarczych,  
tel. kom. 667-941-359.

 �wylewki maszynowe, tynki,  
tel. kom. 517-032-915.

 �okna: naprawa, regulacja,  
tel. kom. 609-135-411.
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 �Stolarstwo, schody,  
tel. kom. 607-789-345.

 �układanie kostki brukowej,  
tel. kom. 781-377-138.

 �Solidnie! dekoracje ścienne, 
remonty, wykończenia, naprawy,  
tel. kom. 692-468-886.

 �usługi remontowe, wykończenia 
wnętrz, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, tel. kom. 880-542-743.

 �remonty mieszkań, elektryka, 
hydraulika, docieplanie budynków,  
tel. kom. 605-233-844.

 �układanie kostki brukowej,  
tel. kom. 724-355-094.

 �profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody 
-cyklinowanie, lakierowanie, barwienie  
i olejowanie podłóg i schodów,  
tel. kom. 607-090-260.

 �budowy, remonty, docieplenia,  
tel. kom. 794-230-700.

 �murowanie płotu z klinkieru, kominy, 
tel. (42) 710-88-91.

 �Brukarstwo, tel. kom. 
791-373-243.

 �malowanie, gipsowanie, płyty k/g, 
glazura, terakota. Tanio, tel. kom. 
668-181-142.

 �cyklinowanie bezpyłowe, układanie 
podłóg, paneli, tanio, solidnie,  
tel. kom. 604-075-293.

 �malowanie, tapetowanie, gładź, 
płyty k/g, glazura. wieloletnie 
doświadczenie, tel. kom. 608-685-867.

 �Stiuki, trawertyny, masy perłowe,  
tel. kom. 733-788-522.

 �Tynki, remonty, docieplenia, tanio, 
tel. (46) 838-66-82.

 �docieplenia budynków, tel. kom. 
880-542-743.

 �płoty klinkierowe, docieplenia 
budynków, wykończenia wnetrz,  
tel. kom. 793-175-132.

 �docieplenia, malowanie, elewacje, 
tel. kom. 607-168-196.

 �usługi remontowe, gipsowanie, 
malowanie, tel. kom. 602-383-118.

 �Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie  
i tanio, tel. kom. 725-919-624.

 �Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika, itp., tanio,  
tel. kom. 508-313-799.

 �wykonam tynki tradycyjne, 
cementowo-wapienne + piasek 
kwarcowy, tel. kom. 731-429-884.

 �dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie,  
tel. kom. 609-227-348.

 �docieplenia, tynki kolorowe,  
tel. kom. 723-901-047.

 �budowa domów i budynków 
gospodarczych, tanio, solidnie,  
tel. kom. 667-324-294.

 �usługi minikoparką,  
tel. kom. 697-725-830.

 �wylewki agregatem,  
tel. kom. 509-038-623.

 �Wylewki betonowe,  
tel. kom. 511-440-509.

 �docieplanie budynków, 
wykańczanie wnętrz, poddasza, gipsy, 
glazura, tel. kom. 511-735-802.

 �podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. profesjonalnie, solidnie,  
tel. kom. 733-552-113, 601-378-677.

 �układanie kostki brukowej, 
profesjonalnie, bez poprawek, 
tel. kom. 508-286-519.

 �murowanie, tynkowanie, wylewki, 
docieplenia, kominy, klinkier,  
tel. kom. 505-225-425.

 �usuwanie azbestu- dotacja, 
rozbiórki, usługi koparko-
ładowarką, tel. kom. 726-005-701, 
721-460-456.

 �montaż ogrodzeń,  
tel. kom. 606-303-471.

 �usługi koparko-ładowarką,  
tel. kom. 665-412-890.

 �układanie kostki brukowej, 
docieplenia budynków, tanio, solidnie, 
tel. kom. 665-436-542.

 �usługi remontowo-budowlane. 
Solidnie, profesjonalnie, tel. kom. 
696-154-330.

 �malowanie, gipsowanie, panele, 
glazury, płyta G/k, tel. kom. 
535-466-501.

 �malowanie, gładź, hydraulika, tel. 
kom. 515-830-969.

 �układanie parkietu, cyklinowanie, 
tel. kom. 692-616-390.

 �docieplanie budynków, elewacje, 
struktury- agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �przystępne ceny: solidne, fachowe 
docieplenia budynków, murowanie, 
tynki, klinkier, itp., wykończenia wnętrz 
(glazura, terakota, gipsy, malowanie, 
itp.)., tel. (46) 837-13-91,  
tel. kom. 793-035-025.

 �Gładzie gipsowe 12 zł/mkw.,  
tel. kom. 796-689-987.

 �murowanie, tynkowanie, tel. kom. 
797-368-839.

 �tynki tradycyjne, mułkowane, 
klinkier, tel. kom. 518-829-800.

 �tynki kwarcowe, zwykłe, 
docieplenia, klinkier, tel. kom. 
692-157-417.

 �Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika, itp., tel. kom. 508-313-799.

 �Brukarstwo www.wietesbruk.pl, 
tel. kom. 785-296-194.

 �ogrodzenia: betonowe, panelowe, 
siatka, bramy, wiaty itp. montaż, tel. 
kom. 606-303-471.

 �Remonty łazienek, wykończenia 
wnętrz, www.struktura-lowicz.pl, tel. 
kom. 604-199-840.

 �Remonty łazienek, wykończenia 
wnętrz, www.struktura-lowicz.pl, tel. 
kom. 604-199-840.

 �budowy domów, budynków 
gospodarczych, tel. kom. 783-117-546.

 �klinkier: ogrodzenia, elewacje, 
kominy, bloczki ozdobne, kostka 
brukowa, tel. kom. 516-061-848.

 �Tynki tradycyjne, mułkowane, tel. 
kom. 725-668-616.

 �klinkier (płoty, kominy), tel. kom. 
725-668-616.

 �bramy, balustrady, ogrodzenia, tel. 
kom. 785-350-294.

 �układanie kostki, tanio i solidnie, tel. 
kom. 571-380-608.

 �wykończenia na zewnątrz, tel. kom. 
571-380-608.

 �Piotr-Bud: ocieplanie elewacji, 
glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, tel. kom. 602-814-481.

 �Glazura, tarakota, gładzie, 
malowanie, sufity podwieszane, tel. 
kom. 721-108-965.

 �Schody, parkieciarstwo, 
cyklinowanie, tel. kom. 783-487-655.

sprzedaż
 �Siatka ogrodzeniowa, słupki. 

producent, mysłaków, tel. 886-562-223.

 �wc na działkę budowlaną, tel. kom. 
535-121-164.

 �Stemple budowlane, tel. kom. 
695-469-411.

 �Stemple budowlane, tel. kom. 
697-405-544.

 �Sprzedaż siatki ogrodzeniowej. 
kompleksowy montaż, tel. kom. 
508-901-418.

 �płyty chodnikowe, 
tel. (46) 838-66-82.

 �Sprzedam pustak ceramiczny max, 
tel. kom. 661-364-932.

 �Stemple budowlane, drut 
kolczasty, tel. kom. 607-364-068.

 �pustak „u”, placewice, 8 
zafoliowanych palet, tel. kom. 
512-443-884.

 �Stemple budowlane, nowe, tel. kom. 
885-122-144.

 �Stemple budowlane, tel. 661-066-927.

 �betoniarka, tel. kom. 532-454-047.

 �Piec Buderus, 28 kW, olej 
opałowy, tel. kom. 604-211-757.

 �Sprzedam stemple budowlane, 
betoniarka 150, tel. kom. 791-966-970, 
796-701-212.

 �Sprzedam stemple budowlane, tel. 
kom. 508-116-242.

 �Sprzedam cegłę max, tanio, tel. 
kom. 601-175-173.

 �Sprzedam tanio moskitiery, tel. kom. 
604-775-340.

 �blachy trapezowe T-18, brąz 14,50 
zł, wiśnia 13,90 zł, alucynk 12,00 zł, od 
ręki, tel. kom. 501-543-057.

praca

dam pracę
 �zatrudnię szwaczki, szycie 

biustonoszy, tel. kom. 603-653-012.

 �zatrudnię szwaczki - dzianina,  
tel. kom. 603-610-884.

 �zatrudnię pomocnika kucharza 
(możliwość przyuczenia do zawodu), 
Łowicz, tel. kom. 721-680-807.

 �zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
pizzy (Łowicz), tel. kom. 782-223-546.

 �zatrudnię kelnerkę (możliwość 
przyuczenia do zawodu), tel. kom. 
782-223-546.

 �zatrudnię mężczyzn do pracy,  
tel. kom. 501-735-775.

 �zatrudnię dekarzy lub pracownika 
do przyuczenia, okolice dmosina,  
tel. kom. 609-846-316.

 �zatrudnię kierowcę kategorii c+e 
w transporcie międzynarodowym. 
Główny kierunek włochy (pl-iT-pl). 
wynagrodzenie płatne terminowo,  
bez opóźnień, tel. (46) 863-50-87,  
tel. kom. 606-666-683.

 �zatrudnię szwaczki na szycie bluzek 
z dzianiny, tel. (42) 719-18-43,  
tel. kom. 665-217-483.

 �Firma zatrudni Social media 
manager - mile widziane 
doświadczenie, umiejętność 
wykorzystania narzędzi analitycznych, 
zainteresowanie tematyką modową, 
znajomość języka angielskiego,  
tel. kom. 603-627-246.

 �Firma zatrudni specjalistę  
ze znajomością podstaw kodu hTml, 
obsługi portali społecznościowych, 
aukcyjnych oraz umiejętności 
tworzenia prostych grafik,  
tel. kom. 603-627-246.

 �zatrudnię do pomocy w kuchni  
oraz kelnera, tel. kom. 504-359-441.

 �zatrudnię murarzy, Stryków,  
tel. kom. 603-872-901.

 �zatrudnię kierowcę C+E, 
transport międzynarodowy,  
tel. kom. 603-430-992.

 �zatrudnię szwaczki (biustonosze), 
Głowno, także chałupnictwo,  
tel. kom. 691-707-964.

 �Szwaczki chałupniczki lub do zakładu 
- kurtka męska, tel. 516-593-442.

 �zatrudnię elektryka, automatyka,  
z uprawnieniami, tel. 793-098-999.

 �zatrudnię fryzjerkę lub stażystkę,  
tel. kom. 725-252-976.

 �zatrudnię kierowców kat. c+e  
w ruchu krajowym na firankę, wolne 
weekendy, tel. kom. 503-302-567.

 �przyjmę pracownika, branża 
motoryzacyjna, tel. kom. 602-458-440.

 �Przyjmę szwaczki, dzianina, 
Głowno, tel. kom. 604-081-248.

 �zatrudnię kierowcę, c+e, kraj, tel. 
kom. 605-993-107.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e  
w transporcie międzynarodowym,  
tel. kom. 608-059-817, 606-457-050.

 �zatrudnię spedytora  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom.  
608-059-817, 606-457-050.

 �zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, tel. kom. 608-059-817.

 �zatrudnię kierowcę na cysternę, 
Adr, na kraj, brzeziny, tel. kom. 
606-155-155.

 �zatrudnię kelnerkę, pomoc  
do kuchni i do zmywania przy 
weselach, Łowicz, restauracja polonia, 
tel. kom. 602-574-891.

 �zatrudnię i montażystów  
w zakładzie produkcyjnym,  
tel. kom. 791-334-009.

 �zatrudnię kierowcę kat. B  
i C+E z doświadczeniem w ruchu 
międzynarodowym, tel. kom. 
601-720-805.

 �zatrudnię kierowcę c+e  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, chłodnie,  
wolne weekendy, tel. kom. 
782-223-211.

 �kierowcę do 3,5 tony (bus), 
transport międzynarodowy, tel. kom. 
503-508-772.

 �praca przy zakładaniu ogrodów, tel. 
kom. 502-775-982.

 �przyjmę pracownika traktorzysta-
mechanik z doświadczeniem 
- zatrudnienie stałe, bratoszewice, 
tel. (42) 719-89-76, tel. kom. 512-095-
884, dzwonić od godz. 14.00-16.00.

 �zatrudnię szwaczki, szycie 
biustonoszy, tel. kom. 667-674-394.

 �praca w weekendy: pomoc  
w handlu, z Łowicza,  
tel. kom. 601-523-534.

 �zatrudnię pracownika obsługi 
klienta- kasjer, pełen etat, tel. kom. 
605-199-148.

 �Firma bratex (Strzelcew k/Łowicza) 
zatrudni mężczyznę do prowadzenia 
magazynu. wymagana dobra 
znajomość komputera, prawo jazdy. 
oferty kierować na:  
kadrybratex@op.pl.

 �pomocnika na budowę,  
tel. kom. 730-165-637.

 �umowa zlecenie, sprzątanie biura, 
prace gospodarcze z umiejętnościami 
wykonywania prac remontowych, 
tel. (46) 837-42-46, tel. kom. 
605-578-502.

 �zatrudnię fryzjera  
z doświadczeniem,Skierniewice,  
tel. kom. 508-121-463.

 �zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
pizzy, Łowicz „cafe brama”,  
tel. kom. 668-262-741.

 �zatrudnię kierowcę kat. c, c+e, 
również dorywczo, kraj, Łowicz, tel. 
kom. 601-385-525.

 �zatrudnię kierowcę, w transporcie 
międzynarodowym, na trasie Fillandia-
Austria, tel. kom. 608-310-374.

 �zatrudnię do pizzerii, tel. kom. 
660-733-348.

 �przyjmę do pracy w restauracji 
przy autostradzie A2 w miejscowości 
nowostawy dolne, tel. kom.  
793-146-146, 530-391-374.

 �Tynkarza lub do przyuczenia, 
Stryków, tel. kom. 500-037-006.

 �Firma budowlana zatrudni 
pracowników fizycznych, kontakt: 
biuro@robokop.biz, tel. (46) 838-31-62.

 �niania dla dziewczynki, Strzelcew, 
tel. kom. 537-040-415.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e, tel. 
kom. 600-357-428.

 �zatrudnię do prac porządkowych  
w domku jednorodzinnym w Głownie, 
tel. kom. 510-658-345.

 �zatrudnię szwaczkę dzianina, tel. 
kom. 508-116-242.

 �mechanika kierowcę, Głowno, tel. 
kom. 695-248-808.

 �zatrudnię kierowcę kat. c+e, tel. 
kom. 607-267-206.

 �kierowca krajowy, kat. c+e, 
wywrotka, tel. kom. 501-788-225.

 �zatrudnię murarzy, tel. kom. 
604-576-221.

 �Gabinet stomatologiczny  
w Łowiczu poszukuje pomocy,  
tel. kom. 602-681-062.

 �zatrudnię szwaczki biustonoszy, tel. 
kom. 885-665-777.

 �zatrudnię kierowcę kategorii c+e 
w ruchu międzynarodowym, tel. kom. 
502-297-568.

 �przyjmę do pracy przy obróbce stali 
(cięcie, szlifowanie, czyszczenie itd.) 
może być bez doświadczenia,  
tel. kom. 518-633-328.

 �poszukuję pracownika wykończenia 
wnętrz: glazura, terakota, elewacje, 
roboty murarskie. Głowno i okolice,  
tel. kom. 607-606-414.

 �zatrudnię do przyuczenia  
do zawodu szwaczka, dziewiarz, 
wysokie zarobki ok. 3.000 zł, Łowicz, 
tel. kom. 500-210-200.

 �kiA Łowicz poszukuje: doradcę 
serwisowego, diagnosty, handlowca, 
oferty mailem: serwis.mgt@kiamotors.
pl, tel. kom. 512-329-809.

 �biuro podróży w Łowiczu zatrudni 
specjalistę ds. sprzedaży. wymagana 
znajomość destynacji i ofert Tour 
operatorów, travellodzkie@gmail.com.

 �Apteka zatrudni technika farmacji, 
tel. kom. 725-233-823.

 �przyjmę pomoc kelnerki oraz 
kierowcę do pizerri - praca  
w weekendy, tel. kom. 723-824-761.

 �zatrudnię kucharza/pizzera  
(z możliwością przyuczenia) - praca na 
stałe oraz pomoc kucharza- praca  
w weekendy, tel. kom. 723-824-806.

 �zatrudnię pomocnika tynkarza  
z samochodem, tel. 518-829-800.

 �zatrudnię spawacza  
z doświadczenie na miG, TiG,  
w Łowiczu, tel. kom. 793-404-991.

 �potrzebuję panią do pomocy dla 
chorej, tel. kom. 535-689-811.

 �zatrudnię glazurnika, gipsiarza 
i ogólne wykończenia, tel. kom. 
513-985-412.
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 �zatrudnię pracownika do obsługi 
maszyn wulkanizacyjnych, na terenie 
Łowicza, poznańska 112, tel. kom. 
503-135-456.

 �zatrudnię pracownika na stację 
paliw oraz do baru  
w Łowiczu- stacja całodobowa, 
turbocar@poczta.onet.pl,  
tel. kom. 504-072-526.

 �Pracownika do prac 
budowlanych, tel. 504-072-526.

 �zatrudnię technika farmacji  
do punktu aptecznego w Sobocie  
koło Łowicza, tel. kom. 724-143-812.

 �zatrudnię spawacza  
z uprawnieniami, zapewniam 
zakwaterowanie, tel. kom. 788-600-111.

 �monterów konstrukcji stalowych, 
praca na wysokości, może być 
bez doświadczenia, zapewniam 
zakwaterowanie, tel. kom. 788-600-111.

 �murarza z doświadczeniem,  
tel. kom. 691-736-552.

 �zatrudnię pracowników do pizzerii  
w Głownie, tel. kom. 503-147-273.

 �zatrudnię młodą, uczciwą  
w sklepie spożywczym w Łowiczu, 
tel. kom. 502-110-726.

 �Przyjmę pracownika do produkcji 
ogrodzeń betonowych, okolice 
Łyszkowic, tel. kom. 501-735-885.

 �zatrudnię piekarza, tel. kom. 
794-447-794.

 �zatrudnię pomocnika stolarza,  
tel. kom. 795-539-905.

 �zatrudnię brukarzy, pomocników 
brukarzy, tel. kom. 693-746-468.

 �zatrudnię piekarza do stołu lub 
do ciasta, piekarnia dmosin, dobre 
wynagrodzenie, tel. kom. 509-877-081.

 �Szwalnia w Głownie przyjmie pomoc 
krojczego, tel. kom. 668-008-211.

 �przyjmę kelnerkę do pizzerii  
- praca na stałe, tel. kom. 723-958-245.

 �zatrudnię szwaczki, Głowno,  
tel. kom. 519-563-568.

 �zatrudnię pracowników na budowę, 
tel. kom. 693-652-229.

 �zatrudnię ekspedientki do sklepu 
spożywczego w Łowiczu,  
tel. kom. 512-088-422.

 �cukiernika i piekarza, Gieczno,  
tel. kom. 724-106-101.

 �do serwisu porządkowego k + m, 
Stryków, tel. kom. 603-606-695.

 �zatrudnię hydraulika, tel. kom. 
691-991-000.

 �zespół weselny szuka wokalistki, tel. 
kom. 697-470-575.

 �p.h.u. „novoterm” zatrudni 
sprzedawcę. wyposażenie łazienek, 
inatalacje wod.-kan. i c.o. mile 
widziane doświadczenie. cV na adres: 
biuro@novoterm-lowicz.pl, tel. kom. 
513-642-567.

 �Firma dziewiarska w Łowiczu 
zatrudni dziewiarza oraz 
projektantkę, grafika skarpet, tel. 
kom. 601-332-896.

 �Firma ogrodnicza poszukuje 
mężczyzn do prac ogrodniczych, 
leśnych, drobnych budowlanych. mile 
widziane prawo jazdy kat. b, tel. kom. 
601-482-048.

szukam pracy
 �Szukam pracy dodatkowej, Łowicz, 

tel. kom. 784-650-422, po 16.00.

 �Szukam pracy (portiernia, stróż),  
bez rejestrowania, tel. 796-163-605.

 �Sprzątanie przyjmę, tel. kom. 
730-649-354.

 �kierowca c+e poszukuje pracy na 
wywrotkę lub busa do 3,5 t, Łowicz-
teren, tel. kom. 661-628-467.

 �kierowca c+e poszukuje pracy 
w podwójnych obsadach, warunek 
weekendy wolne, tel. (46) 837-97-68, 
po 19-tej.

 �Akordeonista klawiszowiec 
podejmie współpracę z zespołem,  
tel. kom. 510-927-899.

usługi 
instalacyjne

 �elektryk, tel. kom. 607-316-725.

 � instalacje elektryczne: nowe, 
przeróbki, tel. kom. 696-081-582.

 �hydraulik, także awarie, tel. kom. 
733-788-522.

 �usługi elektryczne, tel. 693-943-789.

 �profesjonalne instalacje sygnalizacji 
włamania, pożaru, kontroli dostępu, 
nadzoru wizyjnego (monitoring), tel. 
kom. 601-207-689.

 �usługi elektryczne, tel. kom. 
509-838-364.

 � instalacje, przeróbki elektryczne, tel. 
kom. 570-439-967.

 � instalacje elektryczne, tel. kom. 
602-633-407.

 � instalacja c.o. i wod-kAn, tel. kom. 
535-466-501.

 �Hydraulika, tel. 608-263-951.

 �usługi hydrauliczne, tel. 691-991-000.

usługi inne
 �pranie dywanów, tapicerek, mebli, 

sprzątanie mieszkań, mycie okien, tel. 
kom. 604-942-540.

 �pranie samochodów, dywanów, tel. 
kom. 728-508-073.

 �zespół, wokalistka, najtaniej,  
tel. kom. 503-746-892.

 �kompleksowe usługi podnośnikiem 
koszowym, polesie 136, tel. kom. 
669-033-697.

 �usługi geodezyjne, tel. kom. 
665-427-836.

 �dekoracje sal weselnych,  
tel. kom. 886-328-694, www.facebook.
com/wardArt7.

 �masz problem z komputerem: 
zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio,  
tel. kom. 504-070-837.

 �dekoracja sal weselnych  
(pokrowce, obrusy w komplecie),  
tel. kom. 693-776-474.

 �wycinka drzew, usługi 
podnośnikami koszowymi, 
27-metrowymi, tel. kom. 668-591-725.

 �Skanowanie zdjęć, klisz 
fotograficznych; wysoka rozdzielczość, 
tel. kom. 608-747-256.

 �zespół „Rytm”, tel. kom. 
695-761-385.

 �zespół muzyczny, tel. 509-766-163.

 �pomoc drogowa, tel. 665-734-042.

 �przewóz mebli, tel. 664-013-145.

 �przeprowadzki, transport,  
tel. kom. 695-885-953.

 �dj z akordeonem, tel. 510-927-899.

 �zespół muzyczny - profesjonalnie, 
solidnie, tel. kom. 606-908-346.

 �naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20,  
tel. kom. 728-227-030.

 �Przywóz ziemi ogrodowej,  
piasku, żwiru, pospółki, tłucznia 
różnej frakcji, tel. kom.  
603-653-020, Pilaszków 3.

 �zespół muzyczny: wesela, bale,  
itd., tel. kom. 609-037-343.

 �pożyczka Ananas od 300  
do 1500 dojeżdżamy do klienta,  
tel. kom. 786-804-161,  
606-545-877.

 � instalacje i centralki telefoniczne, 
domofony, bramofony, videofony. 
montaż, naprawy, konserwacja,  
tel. kom. 601-207-689.

 �domofony: tradycyjne i cyfrowe. 
instalacje i centralki telefoniczne,  
tel. kom. 601-207-689.

 �rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka zakrzaczeń,  
tel. kom. 667-732-751.

 �tartak obwoźny, spalinowy, 
długoletnie doświadczenie  
w przecieraniu drzewa,  
tel. kom. 510-988-154.

 �biuro rachunkowe, księgi handlowe  
i wszystkie usługi księgowe, Łowicz,  
ul. Stanisławskiego 24,  
tel. kom. 604-621-125.

 �przywóz piachu, tanio,  
tel. kom. 607-168-196.

 �odnawianie wanien,  
tel. kom. 600-979-826.

 �kamaz: przewóz piasku, żwiru, ziemi, 
tel. kom. 601-630-882.

 �naprawa, konserwacja okien, drzwi 
pcV, tel. kom. 788-556-395.

 �pranie dywanów i tapicerki 
meblowo-samochodowej w zakładzie  
i u klienta, tel. kom. 501-431-978.

 �Transport: piasek, pospółka, 
podsypka, ziema, tel. 602-471-796.

 �tartak przewoźny,  
tel. kom. 512-907-059.

 �cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów,  
tel. kom. 782-718-483.

 �Pogotowie komputerowe. 
Szybko, tanio, solidnie,  
tel. kom. 697-365-652.

 �Ale szybka gotówka - nawet 10.000 
zł! proste zasady, bez zbędnych 
formalności. provident polska S.A., tel. 
kom. 600-400-295, (opłata wg taryfy 
operatora).

 �wypożyczę stół wiejski, nalewak 
piwny, ławeczki, parasol, dowóz, tel. 
kom. 889-994-992.

 �wykoszę, wytnę, porąbę, tel. kom. 
602-260-489.

 �napełnianie klimatyzacji 
samochodowej, odgrzybianie 
ozonowe i sprawdzanie szczelności, 
tel. kom. 692-391-039.

 �naprawy przewodów gumowych, 
klimatyzacja, tel. kom. 692-391-039.

 �producent: roletki materiałowe  
dzień i noc, moskitiery na komary, 
atrakcyjne ceny, tel. kom. 723-599-361.

 �profesjonalne! malowanie dachów 
ciśnieniowo, wycinka i pielęgnacja 
drzew, tel. kom. 798-165-140.

matrymonialne
 �poznam panią, sms, tel. 696-657-217.

 �miła i sympatyczna wdowa lat 63 
poszukuje miłego pana do stałego 
związku, tel. kom. 790-343-160.

 �Fajny, przystojny 28-latek pozna 
panią do lat 33, tel. kom. 722-018-409.

 �poznam panią do 52 lat, tel. kom. 
796-163-605.

 �rozwodnik szuka dziewczyny, 
Głowno, okolice, tel. kom. 787-651-097.

 �poznam panią, tel. 882-987-513.

nauka
 �język niemiecki, tel. 668-963-922.

 �matematyka, tel. kom. 601-303-279.

 �matematyka, tel. kom. 792-245-010.

 �język angielski, tel. 663-684-178.

 �niemiecki korepetycje, tłumaczenia, 
tel. kom. 693-833-062.

 �Angielski korepetycje, wszystkie 
poziomy, tłumaczenia, tel. 693-833-062.

 �Angielski, tel. kom. 515-459-141.

 �kanadyjczyk polskiego 
pochodzenia: nauka języka 
angielskiego i francuskiego, wszystkie 
poziomy. Tłumaczenia,  
tel. kom. 604-621-125.

 �„native speaker”: nauka  
i korepetycje z angielskiego  
i francuskiego dla uczniów szkół 
podstawowych, gimnazjum  
i średnich, tel. kom. 604-621-125.

 �matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �nauka języka Angielskiego jacek 
romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �język niemiecki, skuteczne,  
tel. kom. 663-505-433.

 �polski - korepetycje, prezentacje, 
nowa matura. Fachowo, 603-246-033.

 �mgr matematyki, tel. (46) 837-53-15.

 �Angielski, profesjonalnie, 
tel. (46) 837-53-15.

 �matematyka: gimnazjum, średnie, 
wyższe, przygotowanie do matury, 
egazminy poprawkowe,  
tel. kom. 660-781-884.

 �Fizyka, matematyka, tel. 883-942-255.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Skup zboża własny transport,  

tel. kom. 783-112-512.

 �kupie zboże każdą ilość,  
tel. kom. 607-202-732.

 �kupię pszenicę, tel. 695-248-808.

 �kupię pszenżyto, tel. 695-248-808.

 �zboże paszowe, tel. 668-478-617.

 �zboże paszowe, tel. 693-157-117.

 �kupię żyto, tel. kom. 503-746-156.

hodowlane
 �Skup bydła rzeźnego, hodowlanego, 

cielęta, maciory , tel. kom. 502-460-
724, 500-258-237.

 �Skup bydła, koni, tel. kom. 
604-267-833.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny,  
tel. kom. 603-711-760.

 �byczki mieszańce 15 zł/kg,  
tel. kom. 883-806-661.

maszyny
 �kupię prasę kostkującą: Sipma, 

welger, claas, Famarol; kombajn: 
Anna, bolko, karlik; kopaczkę; 
sadzarkę; ciągnik władimirec T-25; 
prasę rolującą: claas rolland 44, 46, 
62, 66, Arobale, welger,  
tel. kom. 518-857-308.

 �kupię kombajn Anna, bolko prasy: 
Sipma z224/1,claas, welger, claas 
roland 44, 46, 62, welger 12 lub 15S, 
tel. kom. 887-105-345.

 �kombajn Anna, tel. 508-819-982.

 �kupię kombajn Anna w bardzo 
dobrym stanie, tel. (24) 260-77-82.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, 
C-355, C-380, mtz, t-25 
Władimirec bez dokumentów,  
do remontu, tel. kom. 
502-939-200.

 �kupię ciągniki, przyczepy inne 
maszyny rolnicze mogą być 
uszkodzone, tel. kom. 502-358-304.

 �zgrabiarka Fella 455, tel. kom. 
605-780-957.

 �kupię tył ciągnika c-330, tel. kom. 
691-639-756.

inne
 �kupię zbiornik na mleko około 500 

litrów, w dobrym stanie, w rozsądnej 
cenie, tel. kom. 663-881-519.

rolnicze  
- sprzedaż

płody rolne
 �jęczmień, tel. kom. 604-973-885.

 �Sianokiszonka, tel. kom. 
695-441-197.

 �Sianokiszonka w balotach, słoma, 
tel. (46) 838-34-75.

 �Sprzedam bób, tel. 608-613-658.

 �pszenica, pszenżyto jare,  
tel. kom. 662-665-605.

 �Słoma w kostkach, tel. 664-724-850.

 �Sprzedam słomę, okrągłe bele,  
tel. kom. 888-114-186.

 �Sprzedam krzaki róż,  
tel. kom. 609-261-493.

 �Siano, okrągłe belki,  
tel. kom. 880-099-514.

 �Wysłodki, otręby śruty: sojowa, 
rzepakowa, z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-1893, 
tel. kom. 789-333-677.

 �żyto, jęczmień, słoma kostka, siano 
kostka, tel. (46) 838-90-08.

 �Słoma, baloty ze stodoły,  
tel. kom. 660-266-355.

 �buraczek odpadowy, tel. 602-175-570.

 �kukurydza, śruta kukurydziana, 
tel. (46) 839-18-35,  
tel. kom. 507-140-275.

 �melasa dla bydła 1.000 kg, 
z dostawą i rozładunkiem, 
tel. (23) 661-19-88, tel. kom. 
789-333-677.

 �Sprzedam ziarna gorczycy,  
tel. kom. 604-982-196.

 �Słoma bele, bocheń,  
tel. kom. 790-434-651.

 �Wysłodki, promocja 865 zł, 
workowane, z dowozem  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.

 �Otręby z melasą granulowane  
dla bydła, z dowozem  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.

 �Siano w kostkach, popów 146,  
tel. kom. 602-587-434.

 �żyto, pszenżyto, mieszanka, 
tel. (46) 838-99-43, po 20:00.

 �Sprzedam topinambur jadalny, 
tel. kom. 609-469-225.

 �Sprzedam siano w kostkach, okolice 
Głowna, tel. kom. 691-539-924.

 �jęczmień, żyto, tel. (46) 874-71-85, 
tel. kom. 502-659-506.

 �pszenżyto, mieszanka, baloty, siano, 
tel. kom. 533-542-174.

 �Siano, kostka, czatolin,  
tel. kom. 662-496-769.

 �Słoma, baloty ze stodoły,  
tel. kom. 606-242-693.

 �mieszanka zbożowa, paszowa,  
tel. kom. 606-242-693.

 �Sianokiszonka, baloty, wysoka 
jakość, tel. kom. 606-242-693.

 �Sprzedam słomę, małe kostki,  
tel. kom. 726-811-028.

 �Siano, rolki, tel. kom. 693-172-904.

 �mieszanka zbożowa, Goleńsko,  
tel. kom. 668-165-645.

 �Sprzedam sadzonki truskawek- 
roksana, tel. kom. 609-165-855.

 �mieszanka, pszenica, jęczmień 
50/50, baloty sianokiszonki  
i słoma ze stodoły, tel. 792-320-050.

 �Sprzedam pszenżyto, okolice zdun, 
tel. kom. 509-894-351.

 �Sprzedam mieszankę,  
tel. kom. 517-895-817.

 �Sprzedam ziemniaki jadalne, 
cyprian, tel. kom. 888-365-188.

 �Siano w kostkach,  
tel. kom. 509-323-342.

 �Sianokiszonka w balotach,  
tel. kom. 600-196-528.

 �Sprzedam pszenicę,  
tel. kom. 604-781-918.
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 �pszenżyto, żyto, słoma,  
tel. kom. 697-094-770.

 �młóto browarniane, 2x10 t, tel. 
kom. 888-666-226.

 �Słoma: baloty+ kostki, zielkowice, 
tel. kom. 797-215-940.

 �Sprzedam około 5 ton owsa,  
tel. kom. 519-150-311.

 �Sprzedam kapustę kiszoną  
w beczkach, tel. kom. 535-606-333.

 �pszenica, pszenżyto, siano kostka, 
słoma baloty, tel. kom. 607-403-261, 
nieborów.

 �Żyto, jęczmień, pszenica, 
mieszanka, tel. kom.  
697-040-147.

 �Siano, słoma kostka,  
tel. kom. 697-892-705.

 �mieszanka zbożowa,  
tel. kom. 509-934-640.

 �pszenżyto, mieszanka, baloty słomy, 
tel. kom. 661-221-935.

 �pszenżyto, mieszanka,  
tel. kom. 695-173-630.

 �Siano w kostkach,  
tel. kom. 532-454-047.

 �Sprzedam pszenicę,  
tel. kom. 604-479-637.

 �żyto, pszenżyto,  
tel. kom. 501-658-261.

 �Sprzedam 3 tony żyta, 4 tony 
pszenżyta, 2 tony pszenicy paszowej, 
bąków, tel. kom. 662-793-087.

 �Sprzedam żyto i pszenżyto, 
tel. (46) 838-79-83.

 �Sprzedam siano, słomę w kostkach, 
domaniewice, tel. (46) 838-38-65, tel. 
kom. 795-645-597.

 �Sprzedam żyto, tel. kom. 
605-283-836.

 �Sprzedam pszenżyto i owies, tel. 
kom. 694-157-527.

 �Sprzedam owies z jęczmieniem, tel. 
kom. 726-708-172.

 �zboże, tel. kom. 600-321-842.

 �młóto browarne, wapno 
nawozowe, tel. kom. 600-323-947.

 �Sprzedam mieszankę i pszenżyto, 
tel. kom. 515-122-403.

 �Słomę z mieszanki, sprzedam, tel. 
kom. 502-404-048.

 �Sprzedam siano (małe kostki), 
parma, tel. kom. 725-416-972.

 �Sianokiszonka w balotach, rogóźno, 
tel. kom. 607-992-213.

 �Siano kostka, tel. kom. 662-010-799.

 �pszenica, tel. kom. 691-411-355.

 �Słoma kostka, siano balot, tel. kom. 
691-411-355.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
512-280-159.

 �Słoma w kostkach 0,89 gr,  
tel. kom. 502-906-384.

 �pszenżyto, jęczmień około  
40 ton, okolice Sannik,  
tel. kom. 691-721-493.

 �żyto, owies, tel. kom.  
721-737-343.

 �Sprzedam pszenicę, tel. kom. 
502-670-409.

 �Sprzedam jęczmień paszowy 5 t, 
sianokiszonkę w balotach 2 pokos, tel. 
kom. 605-393-660.

 �Sprzedam siano i słomę w balotach, 
tel. kom. 667-877-178.

 �ziemniaki jadalne, sadzeniaki  
i paszowe lord, denar, buraczki 
jadalne i paszowe, tel. kom. 
501-538-808.

 �Sprzedam owies, jęczmień,  
tel. kom. 600-389-324.

 �Sianokiszonka 60 zł, 
tel. (46) 837-14-61.

 �Sprzedam żyto, 2 t, tel. kom. 
787-258-732.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, 
pszenica z pszenżytem, około 6 t,  
tel. kom. 607-889-775.

 �mielona ziarno kukurydzy z rękawa, 
tel. kom. 600-822-089.

 �Sprzedam słomę, zboże, 
niedźwiada, tel. kom. 603-523-912.

 �Sprzedam żyto 480 zł, tel. kom. 
660-750-259.

 �owies, tel. kom. 603-754-598.

 �pszenżyto, tel. kom. 666-058-417.

 �pszenica, tel. kom. 508-500-108.

 �Sprzedam ok 8 ton pszenżyta, 
zduny, tel. kom. 515-661-856.

 �Sprzedam mieszankę, 
sianokiszonkę baloty 125/120,  
tel. kom. 888-618-091.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
793-333-196.

 �burak pastewny, ziemniaki 
pastewne, tel. kom. 886-189-528.

 �pszenica i pszenżyto, Sierżniki,  
tel. kom. 605-128-019.

 �Sprzedam baloty sianokiszonki,  
tel. kom. 725-657-607.

 �Sianokiszonka w balotach, bednary, 
tel. kom. 661-037-030.

 �żyto, pszenżyto, mieszanka, owies, 
słoma, tel. kom. 513-876-844.

 �Sprzedam pszenicę 12 ton, 
pszenżyto 8 ton, tel. kom. 692-817-133.

 �owies, mieszanka, pszenżyto, 
zduny, tel. kom. 666-075-465.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, 
pszenżyto, tel. kom. 784-566-635.

 �Słoma, kostka 1 zł/szt, mysłaków, 
tel. kom. 693-960-636.

 �Siano, sianokiszonka, gmina 
bielawy, tel. kom. 889-971-723.

 �Słoma ze stodoły, gmina bielawy,  
tel. kom. 889-971-723.

 �Słoma 120x120 sucha, owies,  
tel. kom. 889-951-089.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, 
owies z pszenicą 500 zł/tona, 
mąkolice, tel. kom. 788-688-008.

 �Sprzedam pszenżyto, mieszankę,  
tel. kom. 506-453-988.

 �Sprzedam mieszankę,  
tel. kom. 603-616-978.

 �Sprzedam siano w kostkach  
z dowozem, tel. kom. 502-768-259.

 �Sprzedam pszenicę, pszenżyto,  
tel. kom. 692-626-600.

 �Siano, duże belki,  
tel. kom. 697-714-837.

 �ziemniaki jadalne na paszę,  
tel. kom. 692-492-058.

 �Sprzedam wysłodki suche, toffi, 
tel. (24) 277-70-31.

 �Sprzedam proso 500 kg,  
tel. kom. 725-486-878.

 �Sprzedam tarcicę jesionową, suchą, 
50 mm, tel. kom. 664-339-115.

 �Sprzedam siano w balotach,  
tel. kom. 696-058-703, 608-525-976.

 �Sprzedam zboże i ziemniaki 
paszowe, tel. kom. 502-100-896.

 �Sprzedam siano,  
tel. kom. 513-682-962.

 �zboże, tel. kom. 880-481-612.

 �ziemniaki paszowe,  
tel. kom. 514-407-949.

 �Słoma w kostkach, Gągolin 
południowy, tel. kom. 696-604-979.

 �Słoma owsiana w kostkach, 
pszenżyto, owies, zielkowice ii 104,  
tel. kom. 603-240-034.

 �Siano bele: ziemniaki irga,  
Tajfun jadalne i sadzeniaki, 
tel. (46) 838-60-61, tel. kom. 
783-090-600.

 �Sianokiszonka 50 zł, tel. kom. 
602-234-890.

 �Sprzedam słomę, tel. kom. 
601-610-988.

 �Sprzedam siano kostka, 
tel. (46) 838-69-20.

 �Sianokiszonka 75 zł, tel. kom. 
693-698-352.

 �Przywóz, młóta browarnianego, 
tel. kom. 695-608-762.

 �pszenica, pszenżyto, okolice 
Łyszkowic, tel. kom. 665-437-013.

 �Słoma, baloty, zboża: jęczmień, 
pszenżyto, pszenica, złaków,  
tel. kom. 507-659-615.

 �Sprzedam siano w kostkach,  
okolice Sannik, tel. kom. 502-498-184.

 �Siano, pszenżyto, tel. kom.  
608-263-951, mysłaków 91.

 �Sprzedam siano i słomę,  
tel. kom. 798-726-769.

 �Sprzedam siano, domaradzyn 44, 
tel. (42) 710-87-06.

 �Sprzedam pszenicę ozimą, paszową 
7 t, tel. (46) 838-57-46, tel. kom. 
793-020-014.

 �Słoma kostka, zboże paszowe,  
tel. kom. 667-927-971.

 �owies, możliwy dowóz,  
tel. kom. 603-877-390.

 �Siano okrągłe bele potraw,  
tel. kom. 501-538-808.

 �Sprzedam słomę, duże bele; oddam 
eternit z rozbiórki, tel. (46) 838-44-16, 
tel. kom. 516-271-862.

 �Sianokiszonka i słoma w balotach, 
Łasieczniki, tel. kom. 666-937-442.

 �Słoma w balach ze stodoły  
15 zł/sztuka, tel. kom. 607-231-803.

 �pszenica, owies,  
tel. kom. 515-396-487.

 �owies, 12 ton,  
tel. kom. 503-949-540.

 �ziemniaki paszowe,  
tel. kom. 518-877-966.

 �Sprzedam młóto browarne, wysłodki 
jabłkowe, tel. kom. 503-746-156.

 �Sprzedam marchew na paszę. 
okolice rybna, tel. kom. 694-852-096.

 �Sprzedam mieszankę, 
sianokiszonkę, tel. kom. 783-182-998.

 �Sprzedam pszenice i pszenżyto, 
bocheń, tel. kom. 667-118-084.

 �Sprzedam pszenżyto,  
tel. kom. 665-663-202.

 �Sprzedam mieszankę, żyto, tel. kom. 
604-754-114.

 �Sprzedam pszenżyto, Goleńsko, tel. 
kom. 603-811-305.

hodowlane
 �loszki, knury hodowlane, 

transport gratis, pełna dokumentacja 
hodowlana, tel. kom. 608-591-474.

 �jałówka, tel. kom. 664-724-850.

 �Sprzedam jałowkę na wycieleniu,  
tel. kom. 726-811-028.

 �Sprzedam jałówkę cielną,  
tel. kom. 539-783-523.

 �młody knurek mięsny, tel. kom. 
605-591-610.

 �jałówka, planowane wycielenie 23 
maja, złaków, tel. kom. 885-228-682.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną,  
tel. kom. 784-041-617.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
termin 05.07.2015, tel. 515-837-676.

 �Sprzedam cielaki, tel. 609-562-159.

 �jałoszka cielna rasy jersey,  
tel. kom. 722-256-213.

 �jałówka wysokocielna, tel. kom. 
668-950-189.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu,  
tel. kom. 785-611-560.

 �Sprzedam prosięta,  
tel. kom. 698-910-169.

 �Sprzedam jałówkę cielną, wycielenie 
10.07.2015, tel. kom. 697-242-471.

 �jałówki jersey, wycielenie czerwiec, 
tel. kom. 503-163-721.

 �jałówka wysokocielna, wysoka,  
tel. kom. 691-639-756.

 �cielaki 60-120 kg, tel. 888-953-006.

 �Sprzedam cielaka,  
tel. kom. 782-787-279.

 �Sprzedam 2 jałoszki hF,  
tel. kom. 697-298-966.

 �Sprzedam 15 prosiąt, duże, ładne 
i zdrowe, mają 9 tygodni. okolice 
Słubic, cena 320 zł,  
tel. kom. 505-532-679.

 �krowa 5-letnia, po wycieleniu,  
tel. kom. 509-853-384.

 �jałówka cielna, termin wycielenia 
koniec maja, tel. kom. 507-340-948.

 �Sprzedam prosiaki 20 szt.,  
tel. kom. 667-719-222.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu,  
tel. kom. 662-352-777.

 �Sprzedam 2 krowy, tel. 692-200-407.

 �Sprzedam prosięta, 25 sztuk, 
tel. (46) 838-81-13.

 �Sprzedam jałówkę cielną,  
tel. kom. 606-461-989.

 �Sprzedam krowę na 2 wycieleniu  
i jałówkę cielną, tel. kom. 662-089-395.

 �jałówka cielna, tel. 781-192-860.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, 
tel. kom. 690-239-160.

 �jałówka wysokocielna,  
tel. kom. 693-398-532.

 �jałówka wysokocielna,  
tel. kom. 518-103-986.

 �Sprzedam kurki na nioski  
do dalszego chowu,  
tel. kom. 512-447-254.

 �Sprzedam byczka,  
tel. kom. 697-574-828.

 �krowa i jałówka (cielne),  
likwidacja stada, tel. kom. 
783-985-848.

 �jałówka cielna, tel. kom. 
600-078-255.

 �jałówka na ocieleniu,  
tel. kom. 698-023-262.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 
25.05, tel. kom. 781-384-431.

 �Sprzedam 3 jałówki wysokocielne, 
tel. (46) 838-43-22, tel. kom. 
691-609-928.

 �Sprzedam 2 loszki zaproszone,  
tel. kom. 781-177-397.

 �jałówka na wycieleniu,  
termin 8 czerwca, tel. 723-030-883.

 �Sprzedam 3-miesięcznego byczka, 
5-miesięczną jałoszkę,  
tel. kom. 792-858-895.

 �jałówki na wycieleniu,  
tel. kom. 724-139-314.

 �byczek 2-tygodniowy, tel. kom. 
668-162-199.

 �Sprzedam krowę 3-letnią,  
tel. kom. 782-787-279.

 �jałówka wysokocielna, wycielenie 
ok. 10.05, tel. kom. 667-329-711.

 �Sprzedam 5 byków o wadze  
ok. 270 kg, tel. kom. 726-768-368.

 �prosiaki 10 szt, tel. kom. 
662-059-527.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
517-370-848.

 �Sprzedam prosięta, tel. kom. 
609-191-545.

 �jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
665-091-818.

 �Sprzedam 2 cielne krowy 3 i 6-letnią, 
wycielenie 18 i 20 maja, tel. 787-714-185.

 �prosięta typowo mięsne, tel. kom. 
663-063-208, 789-156-718.

 �Sprzedam jałoszkę, tel. kom.  
724-800-594, po 15.00.

 �Sprzedam jałoszkę,  
tel. kom. 724-800-594.

 �prosięta mięsne sprzedam,  
tel. kom. 696-565-452.

maszyny
 �pług 4-skibowy, pielnik do warzyw, 

wielorak, siewnik do nawozu lejowy, 
dwukółka do zwierząt duża, tregry 14’, 
tel. kom. 691-270-829.

 �dolny zaczep na szynę zetor 
proxima, Forterra, tel. kom. 
608-591-942.

 �mocne chwytaki do bel na  
1 siłownik, krokodyle, łyżkokrokodyle, 
łyżki, paleciak na tura, lemiesze  
do łyżek, tel. kom. 608-591-942.

 �zgrabiarka karuzelowa krone,  
tel. kom. 695-441-197.

 �Sprzedam maszt widlaka,  
tel. kom. 794-095-816.

 �wspomaganie ursus c-328, c-330, 
c-355, c-360 3p,  
tel. kom. 506-878-527.

 �pługi kverneland, zagonowe, 
obrotowe, zabezpieczenia, tel. kom. 
601-272-521.

 �Sprzedam kombajn bizon, 1985 
rok, tel. (42) 719-60-14, tel. kom. 
668-831-059.

 �Śrutownik walcowy, waga 1-tonowa, 
tel. kom. 509-112-148.

 �prasa Sipma, kostka, 1998 rok, 
w oryginale, stan bdb, tel. kom. 
608-643-187.

 �Sprzedam kombajn zbożowy john 
deere 330, tel. kom. 509-061-823.

 �ciągnik belarus jumz,  
tel. kom. 609-063-583.

 �Sprzedam orkan 2, maszynę 
warmiankę, tel. kom. 606-272-056  
po 20.00.

 �Sadzarka czeska do ziemniaków,  
tel. kom. 606-392-267.

 �Sprzedam prasę kostkę Famarol, 
stan bdb, tel. kom. 723-998-087.

 �Sprzedam rozrzutnik obornika 
1-osiowy, polski; cyklop z kabina 
polski; likwidacja gospodarstwa,  
tel. kom. 501-351-742.

 �T-25, tel. kom. 793-718-288.

 �Felgi do przyczep 10x15, opony 
12.4x24 do napędu, tel. kom. 
691-270-829.

 �przyczepa samozbierająca,  
mała, tel. kom. 531-818-198.

 �Sprzedam prasę kostkę, ursus 
c-360 z turem, stan bd.,  
tel. kom. 535-307-649.

 �Siewnik zbożowy Famarol, 3 m, 
2006 rok, tel. kom. 604-247-511.

 �przyczepa zbierająca,  
tel. kom. 606-242-693.

 �ciągnik mTz-82, 1981 rok,  
tel. kom. 661-951-255.

 �Sprzedam wielorak, glebogryzarkę, 
koS w całości lub na części,  
tel. kom. 784-720-912.

 �obsypnik kopcy wulkan,  
tel. kom. 695-110-103.

 �Tokarnia, kombajn bizon  
z-56, prasa z-224, kosiarka  
rotacyjna, przyczepa 8 t, kultywator, 
przyczepa cysterna 3.200 l,  
tel. kom. 512-179-465.

 �podnośnik do bel,  
tel. kom. 604-440-469.

 �Sprzedam silnik do C-330, 
rozsiewacz motyl, rozsiewacz Kos, 
tel. kom. 664-778-301.
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 �pług zagonowy 4-skibowy 
kongskilde, pług 3-skibowy obrotowy, 
kosiarka rotacyjna deutz Fahr,  
tel. kom. 600-428-743.

 �beczki asenizacyjne ocynk 3.000, 
4.000, 5.000, 6.000, 7.000, wały 
cambella, przyczepa do przewozu 
koni, tel. kom. 600-428-743.

 �maszt widlaka, pług 3-skibowy,  
tel. kom. 695-485-096.

 �rozrzutnik 4-tonowy 1-osiowy,  
tel. kom. 885-210-255.

 �Śrutownik bijakowy, c-330,  
tel. kom. 509-323-342.

 �ciągnik ursus c-330, z kabiną,  
tel. kom. 509-323-342.

 �Siewnik do zboża, tel. 509-323-342.

 �Sprzedam maszt pod widlaka 
przystosowany na tył do ciągnika,  
tel. kom. 793-303-301.

 �beczka ocynkowana 2.000 l, 
przyczepa jugosłowianka „3”,  
tel. kom. 607-890-158.

 �przyczepa 14 ton Tandem, 
rozsiewacz Amazone, pług 4-skibowy, 
tel. kom. 601-070-193.

 �zgrabiarka karuzelowa deutz Fahr, 
szerokość 2.80, tel. kom. 695-066-829.

 �Sprzedam wielorak, stan bdb, tel. 
kom. 516-330-718.

 �Sprzedam kosiarkę czeską, tel. kom. 
785-611-566.

 �Sprzedam kombajn bizon rekord, 
tel. kom. 507-414-540.

 �kombajn new holland TX32, 1989 
rok. 2700 mtg, tel. kom. 501-713-862.

 �rozsiewacz nawozu Vicon 600 
litrów, dwutalerzowy, stan bdb, tel. 
kom. 501-713-862.

 �władimirec T-25, A1, 1987 rok, tel. 
kom. 784-858-324.

 �rozrzutnik 1-osiowy, tel. kom. 
691-534-457.

 �ciągnik ursus 4512, 1999 rok, tel. 
kom. 669-941-746.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, tel. kom. 606-397-242.

 �wycinak kiszonek Fella, tel. kom. 
665-340-488.

 �dmuchawa do zboża, tel. kom. 
609-562-159.

 �Ścinacz zielonek typu orkan, 
produkcji zachodniej, marki Taarup 
dm1500, szerokość robocza 1,5 m. 
Sierżniki, tel. kom. 602-829-803.

 �przetrząsaczo-zgrabiarka 
karuzelowa z-275, mesco-rol, 2006 
rok, tel. kom. 692-199-818.

 �Sprzedam ciągnik renault, 1980 
rok, 120 km, z przednim tuzem, 
zarejestrowany, tel. kom. 506-123-651.

 �opryskiwacz sadowniczy, 
zawieszany, tel. kom. 607-548-586.

 �Sprzedam wózek widłowy, widły do 
białoruśki, tel. kom. 604-479-637.

 �brony „5”; brony „3”, kultywator 18’; 
opona 12.4/24, wycinak do kiszonek, 
tel. kom. 609-514-291.

 �beczka asenizacyjna 9.000 l, 
Tandem, tel. kom. 609-514-291.

 �części używane do c-328, c-330, 
c-360, c-380, c-355, mTz, T-25 
władimirec, silniki skrzynie, tylne 
mosty, zwolnice, felgi i inne, tel. kom. 
880-353-819.

 �Sipma kostka jak nowa, tel. kom. 
662-073-243.

 �Sprzedam kombajn ziemniaczany 
Anna, tel. kom. 887-059-818.

 �Sprzedam zgrabiarkę deutz Fahr, 
tanio, tel. kom. 693-306-493.

 �zgrabiarka 5 gwiazd 500 zł, tel. kom. 
502-358-304.

 �mTz 82, tel. kom. 697-753-644.

 �Siewnik poznaniak, tel. kom. 
600-626-709.

 �Sprzedam siewnik ciągnikowy 
poznaniak, w bdb stanie, tel. kom. 
725-416-972.

 �Sprzedam pielnik, tel. kom. 
609-454-775.

 �zgrabiarka karuzelowa john deere, 
3 m, przetrząsacz hydrauliczny 5.5 m, 
tel. kom. 607-992-213.

 �pająk 7’, przetrząsacz Fela 5.4 m, tel. 
kom. 889-013-143.

 �Sp[rzedam działkę leśną o 
powierzchni 3.000 mkw., 35.000 zł, 
wygoda, tel. kom. 669-960-684.

 �Sprzedam przyczepę wywrotkę 6 
ton, pług 4-skibowy Grudziądz, tel. 
kom. 602-781-330.

 �przyczepa do słomy 7 m, tel. kom. 
507-164-215.

 �rozsiewacz nawozu Amazone zAu 
1000 litrów, tel. kom. 511-862-710.

 �nadstawki do rozrzutnika, sortownik 
do ziemniaków, tel. kom. 511-862-710.

 �pług obrotowy 4-skibowy, tel. kom. 
609-355-002.

 �Sprzedam ciągnik ursus 3512, 
przyczepę 4 i 6 ton, i właściciel, tel. 
kom. 507-995-743.

 �ursus 360-3p, tel. kom. 602-733-249.

 �przetrząsarko-zgrabiarka 6; ciągnik 
c-330, 1990 rok, tel. kom. 787-152-512.

 �pług 3+1, pająk do siana, tel. kom. 
605-393-660.

 �Siewnik zbożowy kutnowiak,  
tel. kom. 600-858-370.

 �wóz konny, silnik 7 kw, śrutownik, 
tel. kom. 888-824-124.

 �Tur do c-360 na linkę,  
tel. kom. 503-163-721.

 �wózek widłowy Toyota 2.5 t,  
F6, tel. kom. 660-092-247 
696-081-582.

 �Sprzedam kombajn bizon,  
tel. kom. 721-096-040.

 �przetrząsacz Fella Th-520, pług 
trójka, pług czwórka Atlas, rozsiewacz 
nawozu, tel. kom. 608-215-470.

 �przetrząsarka karuzelowa class, 
siewka do nawozu, tel. kom. 
600-822-089.

 �kombajn Anna, 1989 rok,  
i właściciel, mało używany, 6.900 zł, 
tel. kom. 695-248-808.

 �lamborghini premium 1600, 2004 
rok, 2400 mTG, 165 km,ehr, opony 
milchelin 80% jak nowy, tel. (46) 838-
47-78, tel. kom. 601-662-905.

 �myjka karcher hdS 798-c, 
gorącowodna, stan idealny, tel. kom. 
601-662-905.

 �waga inwentarzowa 1.000 kg, 
na kołach, pług 4-skibowy unia, 
tel. (46) 838-47-78.

 �prasa pasowa john deere 580, tel. 
kom. 663-226-547.

 �Sprzedam pług 3 i 2 grudziądzki, 
talerzówkę 21 talerzy grudziądzką, tel. 
kom. 788-440-206.

 �pług lemken opal 120, 3-skibowy, 
tel. kom. 664-713-851.

 �Sprzedam pług 3-skibowy, orkan do 
remontu, tel. kom. 503-696-557.

 �opryskiwacz 400 l, do remontu, tel. 
kom. 695-305-034.

 �Rozrzutnik 2-osiowy do remontu, 
tel. kom. 880-353-819.

 �Przyczepa sztywna- niskie koła, 
tel. kom. 880-353-819.

 �Opiełacz 6-rzędowy do buraku  
i warzyw, tel. kom. 880-353-819.

 �ciągnik c-360, stan bardzo dobry, 
mały przebieg, 1977 rok, tel. kom. 
791-391-697.

 �Agregat 2,80 m, owijarka, zgrabiarka 
Fella, karuzela kuhn, tel. kom. 
889-951-089.

 �kosiarka deskowa krone, 3.30 m, 
2006 rok, tel. kom. 605-780-957.

 �przetrząsarka-zgrabiarka mesko, tel. 
kom. 605-780-957.

 �mieszalnik pasz 1 t, śrutownik, waga, 
tel. kom. 605-780-957.

 �przyczepa 1-osiowa wywrotka, tel. 
kom. 605-780-957.

 �pług kuhn, 3-skibowy obrotowy, tel. 
kom. 605-780-957.

 �owijarka Sipma, tel. 605-780-957.

 �kosiarka Samasz, szer. 1.85 m,  
tel. kom. 600-934-138.

 �Sprzedam prasę john deere 550, 2 
razy sznurek; ciągnik c-360, tel. kom. 
509-231-830 508-283-855.

 �Fendt 514, 145 km, 1995 rok, 
sprowadzony z niemiec, tel. kom. 
692-601-689.

 �rozrzutnik obornika Straumann 
1603, 16 t, 2008 rok, tel. kom. 
608-420-169.

 �prasa belująca welger 435, 2009 
rok, pełne wyposażenie, claas roland 
46, 1996 rok, tel. kom. 608-420-169.

 �Ładowacze czołowe do: Fendta, 
case, deutz Fahr, new holland, 
massey Fergusson, tel. 608-420-169.

 �zgrabiarka krone kS, 3.50-10, tel. 
kom. 608-420-169.

 �new holland TS100A, 2005 
rok lub TS-115, 2002 rok, tel. kom. 
608-420-169.

 �new holland Tn-60dA, 2005 rok, 
landini Globus 68 km, 2000 rok, tel. 
kom. 608-420-169.

 �kosiarka pottinger, czołowa, 3.2 
m. i zawieszana tył, 2.74 m., tel. kom. 
608-420-169.

 �john deere 7530, 210 km, 2011 
rok; john deere 7430, 200 km, 2008 
rok;johndeere: 6820, 140 km, 2004 
rok;john deere 6910, 135 km, 2002 
rok, tel. kom. 608-420-169.

 �Sieczkarnia john deere 7300 
z kemperem, 2003 rok, tel. kom. 
692-601-689.

 �pługi obrotowe „lemken” 3-skibowe, 
na zabezpieczeniach, sprowadzone z 
niemiec, tel. kom. 692-601-689.

 �rozrzutnik obornika 2-osiowy 
czarna białostocka, stan jak 
nowy, oryginał, 10.000 zł, tel. kom. 
608-420-169.

 �Fendt 924 2006 rok, Fendt 926, 
Vario 2005 rok, 716 Vario 2002 rok, 
sprowadzone z niemiec, tel. kom. 
608-420-169.

 �Ładowarka przegubowa wejdeman 
3070, 2007 rok oraz teleskopowa 
manitou 526, 2003 rok, tel. kom. 
692-601-689.

 �deutz Fahr Agrotron m-600, 2008 
rok lub Agroton 130, 2005 rok, tel. 
kom. 692-601-689.

 �c-360, 1983 rokl, tel. 660-172-279.

 �bizon z-056, 1986 rok, tel. kom. 
530-306-673.

 �Ślęza sadownicza 2.000  
litrów, pompa włoska, kosz 
wyprofilowany, tel. kom. 
692-749-175.

 �przyczepa samozbierająca, stan 
bdb, tel. kom. 504-704-227.

 �Sprzedam ursus c-360 3p, tel. kom. 
725-486-878.

 �Sprzedam przyczepę 
zarejestrowaną, okolice Sannik, tel. 
kom. 511-786-307.

 �Sprzedam deszczownię szpulową 
odrę w dobrym stanie. wąż 75 m, 
długość 290 m, nie łatany, tel. kom. 
602-771-728.

 �Ścielarka do truskawek 4.000 zł, 
łuskarka do bobu, taśmowa, tel. kom. 
537-467-337.

 �ursus 4512, 1989 rok, tel. kom. 
798-020-735.

 �cyklop, kopaczka, tel. 665-624-680.

 �rozrzutnik 1-osiowy, 3.5 tony, tel. 
kom. 531-332-646.

 �Sprzedam trząsałkę karuzelową, 
hydraulicznie składana, stan dobry, tel. 
kom. 607-469-872.

 �Silosy lejowe na zboże, paszę: 20 
ton, tel. kom. 606-479-819.

 �Sprzedam talerzówkę, łuskarkę do 
bobu, tel. kom. 607-181-404.

 �pług 2-skibowy, brony polowe 3, 
redło 3, cena do negocjacji, tel. kom. 
882-740-120.

 �prasa Gallignani pasowa 120, tel. 
kom. 695-634-163.

 �przyczepa samozbierająca z 
nożami, tel. kom. 606-324-970.

 �Sprzedam przyczepęhl 60.11, trzy-
stronny wywrot, stan idealny;agregat 
uprawowo-siewny Farmarol 2002 
rok, szer. 3 m, komputer, ścieżki 
pneumatyczne, tel. kom. 660-408-769.

 �przyczepa rolnicza 6 ton 3-stronny 
wywrot, tel. kom. 501-620-689.

 �Sprzedam pług kverneland z 
zabezpieczeniami resorowymi, 4, 
3-skibowy, tel. kom. 799-081-590.

 �kopaczka ciągnikowa, kultywator, 
tel. (46) 838-11-83.

 �zetor 7211, 7011, obciążniki tył 330, 
360, T-25, tel. kom. 690-899-100.

 �Same 75, 4x4 kabina do c-360, 
Tur 2-sekcyjny do zetora, tel. kom. 
690-899-100.

 �zetor 5211, cyklop, tel. 667-491-487.

 �Sprzedam prasę kostkującą Sipma, 
1996, zbiornik na mleko 330 litrów, tel. 
kom. 608-418-331.

 �Sprzedam rozrzutnik 6 ton do 
kukurydzy, kosiarka unia Grudziądz 
2,1 m, karuzelę 3,2 m, mieszalnik 
1-tonowy, tel. kom. 724-850-714.

 �kosiarka rotacyjna z-069 1,65 metra, 
tel. kom. 666-937-442.

 �Gniotownik, krajzega, cyklop, 
przecinak, tel. kom. 601-297-780.

 �Sprzedam ciągnik mF Ferguson 
235, tel. kom. 781-960-100.

 �przyczepa, opryskiwacz, tel. kom. 
605-670-919.

 �kosiarka rotacyjna; władimirec, tel. 
kom. 665-041-377.

 �Traktor 3p, tel. kom. 509-020-939.

 �ciągnik 360 3p, 1987 rok  
w dobrym stanie, tel. kom.  
517-965-243, 509-020-939.

 �przetrząsarkę pasową do siana,  
tel. kom. 728-749-086.

 �zbierka 9-metrowa, tel. kom. 
880-454-989.

 �Sprzedam kabinę do c-360,  
tel. kom. 691-763-505.

 �Sprzedam siewnik poznaniak,  
tel. kom. 609-502-124.

 �Snopowiązałka, warta ii, stan bdb;  
2 siewniki konne, przerobione,  
do remontu, tel. kom. 665-417-394.

 �Siewnik konny, stan bd, tel. kom. 
512-444-060.

 �kosiarka rotacyjna ciągnikowa, tel. 
kom. 886-279-150.

 �przetrząsarka kuhn, zgrabiarka 
Fela, siewnik do kukurydzy monosen, 
beczka asenizacyjna, tel. kom. 
781-581-034.

 �Sprzedam cyklop, zgrabiarkę 
karuzelową kuhn 3 m, zbiornik na 
mleko 600 l, śrutownik walcowy,  
tel. kom. 534-074-279.

 �Sprzedam siewnik zbożowy,  
tel. kom. 661-162-575.

 �Agregat przedsiewny 2.10 m,  
tel. kom. 661-162-575.

 �przyczepa do bel, owijarka 
samozaładowcza, przyczepa 
8t, kosiarka dyskowa,prasa 
warfama,metal-Fach,  
tel. kom: 608-128-670.

 �Ładowacze czołowe tur do ciągnika 
ursus 3512, 2812, c-330, c-360, T-25, 
hydrauliczne lub na linkę,  
tel. kom: 608-128-670.

inne
 �nasiona bobu, ziemniaki, tel. kom. 

508-819-982.

 �Sprzedam opryskiwacz sadowniczy 
Ślęza, tel. kom. 604-982-196.

 �obornik koński, tel. kom.  
609-021-231, 698-737-980.

 �wydzierżawię 2 ha łąki za bzurą,  
tel. kom. 606-281-707, po 19.00.

 �zbiornik 1.000 litrów na szambo, 
wodę, paliwo, tel. kom. 697-677-530.

 �dojarka Alfa, tel. kom. 509-323-342.

 �Sprzedam karmnik dla świń, okrągły, 
tel. kom. 511-683-591.

 �opony 14,9/28, tel. kom. 
606-505-072.

 �obornik, tel. kom. 665-220-406.

 �basen 400 litrów, tel. 721-169-137.

 �ruszta betonowe dla bydła, tel. kom. 
665-340-488.

 �Schładzalnik do mleka Alfalaval, 
560 l, tel. kom. 665-489-282.

 �zbiornik na mleko 700 l+ agregat, 
tel. kom. 506-833-114.

 �obornik kurzy, tel. 663-591-339.

 �Sprzedam wentylację  
z chlewni, żmijkę 6-metrową,  
tel. kom. 608-022-624.

 �dojarka 2-konwiowa, tel. kom. 
798-202-185.

 �obornik bydlęcy, tel. 781-192-860.

 �ursus c-330, 1982 rok; Fendt  
1992 rok, tel. kom. 667-958-365.

rolnicze - usługi
 �Transport maszyn rolniczych  

i budowlanych, tel. kom. 665-734-042.

 �usługi rolnicze gmina zduny,  
orka, uprawa, talerzowanie, 
głęboszowanie, faktury VAT,  
tel. kom. 606-294-284.

 �dorabianie zaczepów  
do wszystkich marek ciągników,  
tel. kom. 608-295-249.

 �Siew kukurydzy, siewniki becker  
i kuhn talerzowy, 6-rzędów z nawozem 
i komputerem, tel. kom. 604-463-486.

 �Siew kukurydzy siewnikiem 
Gaspardo, z podsiewaczem nawozu  
i mikrogranulatu, tel. 664-187-631.

 �bielenie budynków inwentarskich, 
dezynfekcja, tel. kom. 663-452-727.

 �Siew kukurydzy siewnikiem 
Accord, z podsiewem nawozu, 
siewem wąskim na kiszonkę  
i siewem normalnym na ziarno,  
tel. kom. 502-518-607.

 �bramy garażowe, wrota, konstrukcje 
stalowe, tel. kom. 506-771-822.

 �usługi glebogryzarką 
międzyrzędową wraz z ciągnikiem,  
tel. kom. 667-133-737.

 �wykonuję kosiarki sadownicze, 
tel. (46) 832-14-57, tel. 513-666-808.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych i sprzętu budowlanego, 
tel. kom. 510-809-025.

 �Ogrodzenia, bramy, balustrady, 
bramy garażowe,  
tel. kom. 506-771-822.

zwierzęta

sprzedaż
 �Pasze dla królików, tel. kom. 

698-993-229.

 �owczareki niemieckie z rodowodem, 
tel. (46) 838-47-78.

 �Szczeniaki po owczarku, tel. kom. 
535-275-229.

 �oddam kotki, tel. kom. 505-866-202.

 �owczarki niemieckie, długowłose, 
6-tygodniowe, tel. kom. 601-578-872.

 �Sprzedam pawie, przepiórki, 
tel. (46) 838-13-57.

 �kolorowe karpie, Łowicz,  
tel. kom. 533-566-562.

 �westy, tanio, tel. kom. 669-620-095.

 �kucyki, tanio, tel. kom. 663-349-198.

 �Źróbka kucyk, tel. kom. 697-714-837.

 �labradory szczenięta,  
tel. kom. 697-714-837.

 �kucyk ogierek 2 lata, tel. 515-131-630.

 �owczarki niemieckie,  
tel. kom. 693-138-330.

 �Sprzedam kucyka źróbkę,  
tel. kom. 721-060-306.

inne
 �dom tymczasowy dla świnki 

morskiej, królika, chomika, szczurka, 
tel. kom. 501-446-729 po 16.00.

 �oddam kotki 5-miesięczne, 
odrobaczone, tel. kom. 661-021-985.

 �jaja perlic białych, indyków,  
tel. kom. 603-708-043.

 �cavalier king charles spaniel, 
szczenięta, tel. kom. 695-110-103.
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informacje
 �Informacja PKP (ogólnokrajowa) 

22/19436
 �Informacja PKS (całodobowa)  

(46) 837-38-13 
 �Informacja o krajowych numerach tp 

118-913
 �Informacja o międzynarodowych  

numerach tp 118-912

telefony
 �Rozmowy międzynarodowe tp  

– zamawianie 9051
 �Naprawa telefonów – błękitna linia 

tp 9393
 �Biuro zleceń tp 9497
 �Wojewódzkie Centrum zarządzania 

Kryzysowego Łódzkiego urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi 9287

 �Komisariat Policji w Żychlinie  
(24) 285-29-97, (24) 253-00-14

 �Policja w Pacynie: (24) 235-03-20
 �Komenda Powiatowa Policji  

w Kutnie: (24) 253-22-00 
 �Straż pożarna: 998 alarmowy
 �Ochotnicza Straż Pożarna  

w Żychlinie: (24) 285-12-10
 �Ochotnicza Straż Pożarna  

w Pacynie: 604-349-406
 �Ochotnicza Straż Pożarna  

w Bedlnie: (24) 285-51-91

pogotowia
 �Policyjny telefon zaufania  

w Kutnie: (24) 254 27 93 
 �Poradnia Leczenia uzależnień  

w Kutnie (24) 355-81-00
 �Poradnia zdrowia Psychicznego  

w Kutnie: (24) 355-81-00
 �Pogotowie energetyki cieplnej  

w Kutnie: (24) 253-63-86
 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  

w Kutnie: tel. (24) 253– 33– 20 
 �Wodociągi – Hydrofornia Orłów-Par-

cel: (24) 282 26 31
 �Pogotowie energetyczne  

w Żychlinie: 285-10-27
 �Awarie oświetlenia ulicznego Kutno: 

całodobowo można zgłaszać  
pod nr 606-605-494 lub 692-888-144

 �zakład pogrzebowy: (24) 285-06-60 
 �Dystrybucja gazu w Żychlinie:  

(24) 285-10-71, (24) 285-14-28,  
(24) 285-26-39, (24) 285-14-20 

 � Lecznice dla zwierząt w Żychlinie: ul. 
Traugutta 11a, tel. 605-973-325 

telefony
 �taxi osobowe Kutno: (24) 253-30-44, 

(24) 355-57-10, 604-554-539, 604-527-782
 �PuP Filia w Żychlinie: (24) 285-13-46 
 �Starostwo Powiatowe w Kutnie: sekre-

tariat (24) 355-47-80 
 �urząd Gminy w Żychlinie: (24) 285-

10-06,
 �urząd Gminy w Bedlnie: (24) 282-14-20
 �urząd Gminy w Pacynie: (24) 285-80-54
 �urząd Gminy Oporów: (24) 383-11-50
 �urząd Skarbowy w Kutnie: (24) 355-

61-00
 �zuS Kutno: (24) 253-99-44 
 �urząd Pocztowy w Pacynie: (24) 

285-80-33
 �Bank Spółdzielczy mazowsze w Płoc-

ku, oddział w Pacynie:(24) 285-80-10
 �urzędy Stanu Cywilnego: żychlin (24) 

285-49-60, bedlno (24) 282-17-66, pacyna 
(24) 285 80 06, oporów (24) 383-15-52

 �Ośrodki Pomocy Społecznej: żychlin 
(24) 285-11-26, bedlno: (24) 282-17-64, 
pacyna (24) 285-80-60, oporów: (24) 
383-11-53

 �Blisko Dziecka Stowarzyszenie Po-
mocy Dzieciom i młodzieży w Żychlinie: 
(24) 285-13-06

 �Placówka Opiekuńczo-Wychowawcza 
Nadzieja w Żychlinie: (24) 285-12-87

 �Stowarzyszenie Rodzinnego Klubu 
Abstynenta „Przystań życia” w Żychlinie: 
695-054-433 

 �Powiatowe Centrum Pomocy w Rodzi-
nie w Kutnie: (24) 355-47-50 

 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna 
dla osób dorosłych w kryzysie emocjo-
nalnym, czynna od pon.-pt. godz. 14.00-
22.00 pod bezpłatnym numerem telefonu 
116 123; www.116123.edu.pl

ośrodki kultury
 �Żychliński Dom Kultury (24) 285-10-34 

czynny w godz.: poniedziałek 8.00-21.00; 
wtorek 8.00-20.30; środa 8.00-21.00; czwar-
tek 8.00-20.30; piątek 8.00-16.00.

 �Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie: 
(24) 282-10-36; czynny od poniedziałku  
do piątku w godzinach 8:00-16:00

 �Gminny Ośrodek Kultury w Pacynie: 
(24) 285-80-56

biblioteki
 �miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna 

im. marii Kownackiej w Żychlinie:  
(24) 285-11-69, (24) 285-49-79

 �Gminna Biblioteka Publiczna  
w Bedlnie: (24) 282-17-51

 �Gminna Biblioteka Publiczna w Pacynie 
(Filia Biblioteczna w Skrzeszewach):  
(24) 285-80-56

 �Gminna Biblioteka Publiczna  
w Oporowie: (24) 383-12-25

przychodnie
 �Żychlin, Ośrodek zdrowia NzOz Alma-

med: (24) 285-10-90; (24) 285-10-86
 �Żychlin, Ośrodek zdrowia NzOz 

Promed: (24) 285-48-44, (24) 285-29-20, 
(24) 285-10-08

 �Bedlno, Ośrodek zdrowia NzOz ARS 
mEDICA Sp. z o.o. : (24) 282-14-90

 �Bedlno, Ośrodek zdrowia NzOz 
INtER-mED : (24) 282-17-34

 �Pacyna, Gminny Ośrodek zdrowia 
NzOz medyk: (24) 285-80-25

 �Oporów, Ośrodek zdrowie NzOz 
Promed: (24) 285-91-21

 �Oporów, Ośrodek zdrowia NzOz 
Almamed: (24) 383-15-00

 �Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 
Kutno, ul. Popiełuszki 1, Niepubliczny 
zakład Opieki zdrowotnej RED-mED,  
J. Robak , tel. (24) 355-60-11,  
697-859-705 

 �Ośrodek zdrowia NzOz Pro Familia  
w Pleckiej Dąbrowie: (24) 282-21-84

apteki
 �Żychlin, ul. 1 maja 3, tel. 24-285-21-70 
 �Żychlin, ul. Łąkowa 3a, tel. 24-285-19-94 
 �Żychlin, ul. Narutowicza 71/1,  

tel. 24-285-10-46 
 �Żychlin, ul. Narutowicza 72,  

tel. 24-285-43-52 
 �Bedlno, tel. 24-282-14-67
 �Plecka Dąbrowa, tel. 24-282-21-28
 �załusin, tel. 24-285-07-17

msze święte  
w niedziele i święta

 �Żychlin, parafia pw. Świętych Apo-
stołów Piotra i Pawła: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00.

 �Żychlin, Kaplica pw. św. maksymiliana 
Kolbego: 9.30, 11.00, 12.30

 �Śleszyn, parafia pw. św. Aleksandra 
Papieża i męczennika: 9.00, 11.00

 �Luszyn: parafia pw. św. Stanisława 
Biskupa i męczennika: 9.00, 11.30

 �Plecka Dąbrowa, parafia pw. zwia-
stowania Najświętszej maryi Panny: 
9.00, 11.30

 �Suserz, parafia pw. Wniebowzięcia 
Najświętszej maryi Panny: 8.00, 10.00, 
12.00

 �trębki, parafia pw. św. Stanisława 
Kostki w trębkach: 8.00, 9.30, 11.30

 �Bedlno, parafia pw. św. Floriana Bisku-
pa i męczennika: 9.00, 11.30

 �Pacyna, parafia pw. św. Wawrzyńca, 
diakona i męczennika: 8.30, 10.00, 12.00

 �Oporów, parafia pw. św. marcina 
Biskupa: 8.30, 10.00, 11.30

aquapark w Kutnie 
kutno, ul. kościuszki 54

 �Strefa basenowa  
czynne codziennie w godz. 6.00-22.00; 
kasy: tel. 24 357-56-08

 �  Strefa saun  
dni robocze: w godz. 6.00-21.50 –  
caldarium, kabina mroźna;  
w godz. 16:.00-21.50 – sauna sucha, 
sauna parowa, pomieszczenie wypoczyn-
kowe; w środy – sauna sucha czynna cały 
dzień; w soboty, niedziele i święta w godz. 
6.00-21.50 – sauna sucha, caldarium, sau-
na parowa, kabina mroźna, pomieszczenie 
wypoczynkowe

 �Strefa bowling  
czynna w dni robocze w godz. 12.00-
24.00, w soboty, niedziele i święta w godz. 
10.00-24.00; kasy: tel. 24 357-56-11

 �Strefa squash i cardio-siła  
czynna codziennie w godz. 6.00-22.00; 
kasy: tel. 24 357-56-07

pływalnia  
pływalnia miejska 
Łowicz, ul. kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety

 �Poniedziałek –20.15-22.00 (ostatnie 
wejście o 21.00)

 �Wtorek – 11.20-12.10; 15.00-16.30, 19.30-
20.15; 21.-22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Środa –11.00-12.00; 15.00-16.30; 20.15-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Czwartek – 14.00-14.45; 19.30-22.00  
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Piątek – 14.00-15.45; 16.50-18.30; 
19.30-22.00(ostatnie wejście o 21.00)

 �Sobota – 8.00-20.00 
(ostatnie wejście o 19.00)

 �Niedziela – 8.00-20.00 (ostatnie wejście 
o 19.00)
Grota solna i sauna – czynne codziennie 
w godz. 14.00-20.00.

boiska i hale 
sportowe

 �Orlik przy zespole Szkół nr 1 w Żychli-
nie – 601-564-839 (kontakt do animatora 
sportu remigiusza michalaka)

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 1  
w Kutnie – nr tel. 667-218-122, pon.-pt., 
w godz. 15-20, sob. 10-16-, ndz. 14-19

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 6  
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 9-16, do ustalenia na miejscu

 �Orlik przy Szkole Podstawowej nr 9   
w Kutnie – pon.-pt. 15-20, w weekendy  
w godz. 14-21

 �mOSiR w Kutnie –  tel. (24) 355-22-24; 
stadion ogólnodostępny z wyjątkiem boisk 
piłkarskich (opłata za wynajęcie)

 �Sala gimnastyczna w Gimnazjum 
w Bedlnie – tel. (24) 282-14-26 (tylko dla 
mieszkańców gminy bedlno)

wystawy stałe
 �muzeum zamek w Oporowie – czynne 

od 24 stycznia w godzinach 10:00-16:00, 
kasa 10:00-15:30. w sezonie wiosenno-
-letnim od 1 maja do 30 września w 
soboty i niedziele w godzinach 10-17:00, 
kasa 10:00-16:30. w poniedziałki wstęp 
bezpłatny. ostatni zwiedzający wchodzi 
na pół godziny przed zamknięciem; bilety: 
normalny 8 zł, ulgowy 5 zł; w poniedziałki 
wstęp bezpłatny. 

 �Park przy zamku w Oporowie czynny 
codziennie w godz. 8:00-18:00; wstęp wolny.

 �Sztuka Baroku – rzemiosło artystyczne: 
meble, tkaniny, szkło, porcelana, a także 
malarstwo i rzeźba. kaplica św. boro-
meusza w muzeum w Łowiczu. czynne 
codziennie oprócz poniedziałku w godz. 
10.00-16.00. bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł. w soboty wstęp bezpłatny.

 �Historia miasta i regionu: zabytki arche-
ologiczne, militaria, rzemiosło artystyczne, 
portrety trumienne, pamiątki powstańcze, 
gabinet kolekcjonera. muzeum w Łowiczu.  
w godz. 10.00-16.00. bilety: normalny 10 zł, 
ulgowy 6 zł. w soboty wstęp bezpłatny.

 �Etnografia Księstwa Łowickiego – 
stroje ludowe, wycinanki, rzeźby, ceramika, 
tkaniny, eksponaty z dziedziny papiero-
plastyki. muzeum w Łowiczu. czynne 
codziennie oprócz poniedziałku w godz. 
10.00-16.00. bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł. w soboty wstęp bezpłatny.

 �Łowicka galeria sztuki – wystawa prac 
znaczących artystów XX w., związanych 
z Łowiczem, m.in. czesława Tańskiego, 
Stanisława noakowskiego, Aleksandra 
krawczyka, kazimierza Strzemińskiego, 
Teodora klonowskiego, zdzisława pągow-
skiego, zofii i romana Artymowskich, zofii 
rostad-Abadie, a także twórczość obecnie 
działających w regionie malarzy. muzeum  
w Łowiczu. czynne codziennie oprócz po-
niedziałku w godz. 10.00-16.00. bilety 2 zł.

 �mini skansen przy muzeum w Łowiczu 
– od 1 kwietnia do 31 października czynny 
od wtorku do niedzieli w godz. 10.00-16.00. 
bilety: normalny 5 zł, ulgowy 3 zł, dzień 
bezpłatny – niedziela..

 �Skansen w maurzycach – od 1 kwietnia 
do 31 października czynny codziennie:  
w kwietniu i październiku w godz. 9.00-16., 
od 1 maja do 30 września w godz. 10.00-
18.00. bilety: normalny 8 zł, ulgowy 5 zł.

 �Pałac w Nieborowie – od 1 marca  
do 30 kwietnia czynny: wt.-niedz. w godz. 
10.00-16.00; od 1 maja do 30 czerwca: 
pon.-niedz. w godz. 10.00-18.00: od 1 lipca 
do 30 września: pon.-pt. w godz. 10.00-
16.00, sob., niedz. i święta w godz. 10.00 
- 18.00; od 1 do 31 października: wt.-niedz. 
w godz. 10.00-16.00; od 1 listopada do 
końca lutego roku następnego muzeum 
zamknięte. ostatni zwiedzający wchodzą 
do wnętrz ekspozycyjnych 30 minut przed 
zamknięciem. 

 �Park w Nieborowie i Arkadii – kasy 
czynne od wtorku do niedzieli w godz. 
10:00-16:00; po zamknięciu kas ogród 
czynny do zmierzchu.

 �muzeum Diecezjalne w Łowiczu – 
zwiedzanie katedry wraz z eksponatami 
znajdującymi się w wieży; możliwość 
oglądania panoramy miasta z tarasu; czyn-
ne od poniedziałku do czwartku w godz. 
10.00-16.00, w piątki i soboty 10.00-14.00; 
Łowicz Stary rynek 20.

 �muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne przez cały rok 
w dni powszednie 9.00-17.00, w niedziele 
i święta 12.00-17.00,tel. 46-838-44-72.

 �Pałac w Sannikach – zwiedzanie od 
wtorku do piątku w godz. 8.00-15.00,  

w soboty i niedziele 8.00-16.00; bilety: 
10 zł (normalny), 3 zł (ulgowy). 

 �Park przy pałacu w Sannikach – czyn-
ny od 1 kwietnia do 30 września w godz. 
8.00-21.00; od 1 października do 31 marca 
w godz. 8.00-17.00, wejście bezpłatne. 

 �Ekspozycja 500 guzików z muzeum 
Guzików w Łowiczu, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
i piętro, ul. Stanisławskiego; czynna pon.-pt. 
w godz. 10.00-19.00, sob. 9.00-15.00. 

wystawy czasowe
 �Historia jednej fotografii kpt. Władysła-

wa Nawrockiego – wystawa w żychliń-
skim domu kultury, ul. Fabryczna 3.

 �„aren’t” – wystawa prac joanny Arent 
williams; otwarcie 15 maja o godz. 18.00 
wstęp wolny; wystawa czynna do 15 czerw-
ca. centrum Teatru, muzyki i Tańca, kutno 
ul. Teatralna 1.

 �„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na ziemi 
Łowickiej” – wystawa on-line przygotowana 
na podstawie materiałów archiwalnych 
prezentowanych w 2013 r. w siedzibie od-
działu w Łowiczu Archiwum państwowego 
m.st. warszawy; scenariusz marek wojtylak;  
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

 �„W słońcu malowane” – malarstwo 
marii dziopak; wystawa czynna do 15 maja; 
pałac w Sannikach, ul. warszawska 142.

 �„mazowieckie pejzaże” – wystawa ma-
larstwa wojciecha witkowskiego; czynna 
od 17 maja do 12 czerwca, od pon. do pt., 
w godz. 8.00-15.00; sala wystawiennicza 
pałacu w Sannikach, ul. warszawska 142.

 �„Powrót do przeszłości 1919-2014  
(95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP)” – wystawa zdjęć w dużym forma-
cie, zSp nr 1, Łowicz, ul. podrzeczna 30.

 �Kwiaty, pejzaże i inne – wystawa malar-
stwa Anny Szcześniak; czynna codziennie 
do odwołania; centrum kultury i promocji 
ziemi Łowickiej, Łowicz, Stary rynek 17.

 �„Pejzaż Wszystkich Świętych” – 
wystawa zrekonstruowanego „krajobrazu 
kulturowego” 48 zniszczonych lub okradzio-
nych kapliczek i krzyży przydrożnych na 
terenie województwa łódzkiego, autorstwa 
Andrzeja białkowskiego, etnologa 
działu dziedzictwa kulturowego i Folkloru 
regionu Łódzkiego domu kultury i piotra 
wypycha, absolwenta Akademii Sztuk 
pięknych w krakowie, dyrektora zespołu 
nadpilicznych parków krajobrazowych 
z siedzibą w moszczenicy; Foto Art Galeria 
ekSpozycjA 34, Łowicz, ul. zduńska 34. 
uroczyste otwarcie wystawy 7 maja o godz. 
16:30. wystawa czynna do 7 czerwca.

kino Kutnowskiego 
Domu Kultury 
ul. żółkiewskiego 4, tel./fax (24) 254-21-37, 
www.kinokdk.net.pl

 �Czwartek, 7 maja:
kino nieczynne

 �Piątek, 8 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; najnowsza 
animacja twórców przebojowej serii 
„renifer niko”. pełna humoru i przygód 
historia zabawnych zwierzaków-plusz-
czaków, które nie załapały się na Arkę 
noego, bo nie było ich na liście i teraz 
mają… przechlapane.
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajo-
wy; Autor opowiada o życiu łódzkiej 
kamienicy – „famuły”. Famuły to budynki 
mieszkalne budowane dla robotników 
fabryk od końca XiX wieku, małe, ze 
wspólnymi toaletami na korytarzu. 
dziś w większości zamieszkane przez 
najbiedniejszych, z wyglądu podobne są 
do śląskich familoków. 
godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; Tej prędkości, tej wściekłości 
nigdy dość! dominic Toretto, brian 
o’conner, letty ortiz i inni szybcy i 
wściekli wracają na ekrany kin.

 �Sobota, 9 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; 
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajowy; 
godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; 

 �Niedziela, 10 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; 
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajowy; 
godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; 

 �Poniedziałek, 11 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; 
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajowy; 
godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; 

 �Wtorek, 12 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; 
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajowy; 

godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; 

 �Środa, 13 maja:
godz. 16:00 – „ups! Arka odpłynęła” 
(2d) – familijny animowany; 
godz. 18:00 – „Sąsiady” – obyczajowy; 
godz. 20:00 – „Szybcy i wściekli 7” – 
film akcji; 

kino Fenix 
Łowicz ul. podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 � Czwartek, 7 maja:
godz. 16.30 – „Sąsiady” – film obyczajo-
wy prod. polskiej
godz. 18.00 – „System” –thriller, dramat; 
Adaptacja mrocznego thrillera Toma 
roba Smitha, w reżyserii daniela espino-
sy („Szybki cash”, „Safe house”).  
w rolach pierwszoplanowych wystąpią 
Gary oldman, Tom hardy oraz noomi 
rapace.
godz. 20.30 – „Sąsiady” – film obyczajo-
wy prod. polskiej

 �Piątek, 8 maja:
godz. 16:30, 18:00 – „Sekrety morza” 
(premiera) – film animowany prod. dania, 
irlandia; reżyseria: Tom moore; scena-
riusz: will collins; dziewczynka o imieniu 
Sirsza obchodzi swoje 6 urodziny. nic 
nie wygląda tak, jakby chciała. Starszy 
brat jej dokucza, tata jest zatopiony 
w myślach, a mamy nie ma z nimi od 
dawna. na domiar złego przyjeżdża 
zrzędząca babcia, która zamierza zabrać 
rodzeństwo do dużego miasta, które 
uważa za bardziej odpowiednie miejsce 
dla nich do życia. po nieudanym przyję-
ciu Sirsza podkrada bratu muszlę, którą 
dostał kiedyś od mamy, i zaczyna na 
niej grać. muzyka prowadzi ją do skrzyni, 
w której znajduje niezwykły płaszcz. 
Sirsza rozpocznie podróż, dzięki której 
zrozumie, kim jest i co stało się z ich 
mamą. w wędrówce pomaga jej starszy 
brat, tajemnicze świetliki oraz pół ludzie, 
pół foki. wspólna podróż pomoże odkryć 
rodzeństwu łączącą ich więź i siłę, która 
tkwi w rodzinie.
godz. 19:30 – „Chłopak z sąsiedztwa” 
– thiller prod. uSA; reżyseria: rob cohen; 
scenariusz: barbara curry; krótko po 
rozwodzie nauczycielka claire peterson 
(jennifer lopez) wdaje się w romans 
z nad wyraz dojrzałym nastolatkiem 
noah (ryan Guzman), który właśnie 
wprowadza się do domu obok. kiedy 
uświadamia sobie, że to, co robi jest 
złe i zrywa romans, jest już za późno. 
chłopak nie przyjmuje odmowy. nakręca 
się spirala terroru. Socjopatyczny noah, 
jak się okazuje, ma za sobą trudną 
przeszłość. wszelkimi sposobami osacza 
peterson, próbując zrujnować jej karierę 
zawodową, „zaprzyjaźniając się” z jej 
synem, by w końcu zapisać na zajęcia, 
które prowadzi.

 �Sobota, 9 maja:
godz. 16:30, 18:00 – „Sekrety morza” 
(premiera) – film animowany
godz. 19:30 – „Chłopak z sąsiedztwa” 
– thiller prod. uSA

 �Niedziela, 10 maja:
godz. 16:30, 18:00 – „Sekrety morza” – 
film animowany
godz. 19:30 – „Chłopak z sąsiedztwa” 
– thiller prod. uSA

 �Poniedziałek, 11 maja:
godz. 11.00 – Projekt edukacyjny  
„X muza”: „Człowiek pogryzł psa” – 
reż. remy belvaux, Andre bonzel, benoit 
poelvoorde
godz. 17:30 – „Sekrety morza” – film 
animowany
godz. 19:00 – „Chłopak z sąsiedztwa” 
– thiller prod. uSA 

 �Wtorek – środa, 12-13 maja:
godz. 17:30 – „Sekrety morza” – film 
animowany
godz. 19:00 – „Chłopak z sąsiedztwa” 
– thiller prod. uSA

koncerty
 �Czwartek, 14 maja:
godz. 9.00 – III Festiwal Piosenki 
Angielskiej i Anglojęzycznej; Gminna 
biblioteka publiczna w bolimowie.

 �Piątek, 15 maja:
godz. 20.00 – Stare Dobre małżeństwo 
– koncert w ramach projektu „czterdzie-
ści”; Łowicki ośrodek kultury, Łowicz 
ul. podrzeczna 20; biletów brak.

 �Niedziela, 17 maja:
godz. 14.00 – Koncert chopinowski – 
justyna Galant (fortepian), cezary żak 
(recytacja); pałac w Sannikach,  
ul. warszawska 142; bilety: 15 zł i 7 zł.

 �Środa, 20 maja:
godz. 18.00 – „Podwieczorek z... 
Krzysztofem Krawczykiem”; gospoda-
rzem spotkania będzie redaktor leszek 
bonar. centrum Teatru muzyki i Tańca; 
kutno, ul. Teatralna 1; wejściówki w kasie 
cTmiT od 12 maja.

 �Niedziela, 24 maja:
godz. 16.00 – Koncert z okazji Dnia 
matki: zespół koderki, uczniowie 
Społecznego ogniska muzycznego; kino 
„Fenix” w Łowiczu ul. podrzeczna 20, 
wstęp wolny.

 INFORmAtOR dlA żychlinA i okolic

OFERtY PRACY
powiATowy urząd prAcy w kuTnie
(stan na 5.05.2015 r.)

 � kierowca w transporcie międzynarodo-
wym kat. ce 

 � Specjalista do spraw handlu na rynek 
chiński 

 � kierowca kat. c – kraj 
 � kontroler stanu technicznego pojazdów 
 � pracownik restauracji 
 � Spedytor/logistyk
 � Spawacz-monter 
 � kierowca samochodu ciężarowego 
kat. c lub ce

 � dekarz – blacharz 
 � pracownik stacji paliw 
 � elektryk samochodowy
 � referent prawny
 � operator koparki, koparko-ładowarki 
 � kucharz
 � project manager 
 � robotnik drogowy
 � kasjer – fakturzysta – magazynier

ROLNIK SPRzEDAJE 
(ceny z dnia 5.05.2015 r.)

Żywiec wieprzowy:

 � różyce: 3,50 zł/kg+VAT

 � Skowroda płd.: 4,00 zł/kg+VAT

 � domaniewice: 3,50 zł/kg+VAT

 � chąśno: 3,70 zł/kg+VAT

 � kiernozia: 3,50 zł/kg+VAT

 � karnków: 3,70 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

 � Skowroda płd.: jałówki 6,50 zł/kg+VAT, 
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 7,30 zł/kg+VAT;

 � różyce: jałówki 6,50 zł/kg+VAT; krowy  
5,50 zł/kg+VAT;  byki 6,80 zł/kg+VAT;

 � domaniewice:jałówki 6,50 zł/kg+VAT; kro-
wy 5,50 zł/kg+VAT;  byki 6,80 zł/kg+VAT;

 � kiernozia: jałówki 5,50-7,00 zł/kg+VAT; 
krowy 3,00-5,50 zł/kg+VAT;  
byki 7,00-7,50 zł/kg+VAT; 

 �Poniedziałek, 25 maja:
godz. 18.00 – „Album rodzinny” – 
koncert kacpra kuszewskiego; centrum 
Teatru muzyki i Tańca; kutno, ul. Teatral-
na 1; bilety 40 zł.

inne 

 �Czwartek – piątek, 7-8 maja:
godz. 10.00-15.00 – Dziedzictwo Pry-
masów Polski w Łowiczu – Dni Otwar-
te Funduszy Europejskich: zwiedzanie 
muzeum diecezjalnego, katedry, wejście 
na taras widokowy; bazylika katedralna 
w Łowiczu, Stary rynek.

 �Piątek, 8 maja:
od godz. 14.00 – Dzień Europejski; 
muszla koncertowa, park błonie  
w Łowiczu; wstęp wolny.
godz. 17.00 – „Czynniki ryzyka chorób 
kardiologicznych” – wykład i spotkanie 
z dr n. med. magdaleną kłosińską; Gmin-
na biblioteka publiczna w bolimowie.

 �Sobota, 9 maja:
godz. 11.00 – Para buch, aparaty w 
ruch! – plener fotograficzny w parowo-
zowni w Skierniewicach, ul. Łowicka 1. 
dojazd  na miejsce i sprzęt fotograficzny 
we własnym zakresie. zgłoszenia pod 
adresem e-mail: ev34@wp.pl

 �Niedziela, 10 maja:
godz. 11:00 – „Stragan z bajkami” – 
poranek teatralny dla dzieci w wykonaniu 
Teatru itakzagramy z warszawy; centrum 
Teatru muzyki i Tańca; kutno, ul. Teatral-
na 1; bilety 12 zł.

 �Wtorek, 12 maja:
godz. 10.00 – spotkanie Rafałem Klim-
czakiem, autorem serii książek dla 
dzieci o Nudzimisiach, radnym rady 
miejskiej w żychlinie; sala konferencyjna 
urzędu Gminy w żychlinie.

 �Niedziela, 17 maja 
Dzień Godności Osób Niepełnospraw-
nych z upośledzeniem umysłowym 
i jubileusz 15-lecia Warsztatów terapii 
zajęciowej w Żychlinie; w programie 
koncerty zespołów disco polo: „dbomb”, 
„Standard”; występy wTz; loteria fantowa; 
plac parafialny w żychlinie; wstęp wolny.
godz. 18.00 – „mania. Historia pracow-
nicy fabryki tytoniu” – kino z muzyką 
na żywo: zespół czerwie; centrum Teatru 
muzyki i Tańca; kutno, ul. Teatralna 1; 
bilety: 15 zł.

 �Czwartek, 21 maja:
godz. 18.00 – „między słowami” – 
spotkanie z Grażyną jagielską; centrum 
Teatru muzyki i Tańca; kutno, ul. Teatral-
na 1; wejściówki w kasie cTmiT

 �Niedziela, 31 maja:
Święto Żychlina; gwiazda wieczoru: 
zespół „brathanki”; żychlin, plac koło 
restauracji „pod wierzbą”.
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Lekka atletyka | Vii dycha justynów

Pobiegli Dychę Justynów
W tym roku łódzkie to bardzo 

rozbiegane województwo i mi-
łośnicy biegania w maju mogą 
praktycznie co tydzień startować 
w masowej imprezie rekreacyjnej. 
Jedną z nich jest bieg pod nazwą 
Dycha Justynów – Janówka, który 
w tym roku odbył się po raz siód-
my. W słoneczną sobotę 25 kwiet-
nia 2015 roku na starcie stanęło 
łącznie ponad 600 zawodników. 
Zgodnie z tradycją jako pierwsi 
pobiegli najmłodsi – przedszko-
laki oraz dzieci z szkół podstawo-
wych i gimnazjów. Dużym zain-
teresowaniem cieszyły się biegi 
przedszkolaków, które dostarczy-
ły wiele emocji i dodały energii 
przed biegiem głównym rodzi-
com. Młodzi biegacze ścigali się 
na trasie wyznaczonej na stadio-
nie LZS Justynów na dystansach 
od 100 do 800 metrów. W gronie 
małych biegaczy rewelacyjnie 
spisał się Filip Olejniczak (2008 
r), który w gronie 35 zawodników 
pierwszy przekroczył linię mety. 
W wyścigu tym startował również 
jego brat Karol Olejniczak 2011 r., 
który zamykał całą stawkę. Karol 
był najmłodszym uczestnikiem 
tego biegu. Obydwaj chłopcy cho-
dzą do Przedszkola Sióstr Pasjoni-
stek w Domaniewicach.

Po zmaganiach najmłodszych 
na starcie stanęli biegacze, którzy 
do pokonania mieli trasę 10 km 
wytyczoną w lasach wokół Justy-
nowa. Już od samego początku 
pewnie po zwycięstwo w klasyfi-
kacji generalnej zmierzał Krzysz-
tof Pietrzyk z LZS Koluszki, który 
ostatecznie wygrał, uzyskując 
czas 34:38 min.. Drugie miejsce 
zajął Michał Mikołajewski z cza-

sem 35:46 min. Bardzo dobrze 
po raz kolejny zaprezentował się 
łowiczanin Tomasz Kunikowski 
(Akademiabiegacza.pl), który  
z wynikiem 36:01 min. stanął na 
trzecim stopniu podium. 

W rywalizacji pań triumfo-
wała Monika Kaczmarek, która  
w klasyfikacji open zajęła bardzo 
wysokie – 7. miejsce z czasem 
37:44 min. Wysoką formę zapre-
zentował Agnieszka Olejniczak  
z Domaniewic, która uzyskała 
czas 46:39 min. Wynik ten dał 
jej 67. miejsce w klasyfikacji 
generalnej, 5. pozycje wśród 
kobiet i zwycięstwo w kategorii 
K-30. Druga reprezentantka Do-
maniewic Elżbieta Foks, ukoń-
czyła zawody na 205. lokacie  
z czasem 55:42 min, co dało jej 
21. pozycje w kategorii kobiet. 
Swoich sił na dystansie 10 km 
spróbowała Kinga Ziółkowska. 
Łowiczanka dobiegła do mety 
z czasem 1:08:32, zajmując 315. 
lokatę w open, a 64. miejsce w 
klasyfikacji pań.  zł

Lekka atletyka | orlen warsaw marathon

Świętowali w stolicy
Narodowe Święto Biegania – 

pod takim hasłem 25 kwietnia 
i 26 kwietnia w Warszawie od-
była się impreza biegowa, która 
na starcie zgromadziła ponad 40 
tysięcy biegaczy. Na królewskim 
dystansie wystartowali także 
biegacze z Łowicza. Pierwszym  
z naszych zawodników był Stefan 
Bartos, który zajął 4038. lokatę 
z wynikiem 4:03,02, W swojej 
kategorii wiekowej M-50 Bartos 
uplasował się na 330. miejscu. Po 
dłuższej przerwie do biegania po-
wrócił Dariusz Czaja, który tym 
razem musiał zadowolić się nieco 
słabszym wynikiem, uzyskując 
czas 4:12:04 h, który dał mu 4727. 
miejsce w kategorii open. 

Do grona maratończyków 
wkroczył Dominik Kuś, który su-
miennie przygotowywał się do tej 
imprezy, ale na miesiąc przed star-
tem skręcił staw skokowy i jego 

start stał pod znakiem zapytania. 
Łowiczanin bardzo chciał złamać 
barierę 4 godzin, ale nie udało mu 
się i ostatecznie przebiegł 42 km  
i 195 m z czasem 4:24:36 h. Czas 
ten dał mu miejsce 5459 i ogrom-
ną satysfakcje z pokonania trasy. 

Tydzień później w Łodzi ko-
lejny maraton zaliczył Jacek 
Rembowski. Weteran łowickich 
biegów długodystansowych tym 
razem uzyskał czas 5:00:00 h. 
Wynik ten dał mu 6890. lokatę 
w kategorii open i 123. miejsce 
w kategorii wiekowej M-60. 

Imprezą towarzyszącą marato-
nowi był bieg na 10 km, w którym 
rewelacyjnie zaprezentował się 
debiutujący Jakub Szram. 17-letni 
łowiczanin pokazał, że ma ogrom-
ny talent do biegania i uzyskał 
świetny czas 39:23 minuty, który 
dał mu 216. miejsce w stawce bli-
sko 11 tys. biegaczy.  zł

Koszykówka | 3. kolejka wojewódzkiej ligi Skrzatek u-11 

Skrzatki Księżaka zagrały trzeci turniej 
Bardzo dobrze zaprezentowały 

się najmłodsze koszykarki UMKS 
Księżak Łowicz, które debiutują 
w lidze wojewódzkiej skrzatek 
(U-11). W sobotę 25 kwietnia 
łowiczanki rozegrały swój trzeci 
ligowy turniej. 

Podopieczne trenera Micha-
ła Wójcika zagrały dwa mecze  
w Łodzi na Widzewie. Łowiczan-
ki przegrały swoje spotkania, ale 
cieszą postępy naszych koszyka-
rek, które nawiązały ze swoimi ry-
walkami równą walkę. W pierw-
szym meczu Księżaczki walczyły 
z 5. w tabeli Orlikiem Ujazd. nasz 
team przegrał wysoko pierwszą 
kwartę, ale potem walczył bardzo 
dzielnie, przegrywając ostatecznie 
20:41. 

W drugim meczu przeciw-
nikiem zawodniczek z Łowicza 
był InterMarche Widzew Łódź. 
Łowiczanki walczyły bardzo am-
bitnie, ale musiały pogodzić się 
z druga porażką. Księżaczki sła-
bo zagrały w kwarcie pierwszej, 
którą przegrały 0:6, potem goniły 
wynik, ale w ostatniej odsłonie 

znów zdecydowanie lepiej zagrały 
gospodynie turnieju, które wygra-
ły kwartę 10:2 i cały mecz 30:16. 

Kolejny turniej najmłodszy 
zespół Księżaka zagra w sobotę  
9 maja w Popowie Głowieńskim, 
gdzie stoczy dwa pojedynki z ze-
społami TK Basket Stryków. roz-
grywki skrzatek (U-11 – do lat 11) 
zakończą się 16 maja turniejem w 
Kutnie.  zł

 umKS Księżak Łowicz – uKS Or-
lik ujazd 20:41 (4:16, 5:6, 3:13, 8:6)

Księżak: maria janicka 6, Amelia 
bazak 6, oliwia Fryczkie 4, zuzan-
na korejwo 2, dominika wołek 2, 
weronika kozanecka, julia Gędek, 
Sandra wilk, natalia drabik, Ange-
lika okraska, natalia bończewska i 
zuzanna zagawa.
Najwięcej dla Orlika: natalia Ada-
mus 14 i katarzyna kwaśkiewicz 13.

 Intermarche Widzew Łódź – 
umKS Księżak Łowicz 30:16 (6:0, 
10:10, 4:4, 10:2)
Księżak: maria janicka 8, oliwia 

Fryczkie 2, natalia drabik 2, Amelia 
bazak 2, zuzanna zagawa 2, zu-
zanna korejwo, julia Gędek, Sandra 
wilk, dominika wołek, weronika 
kozanecka, natalia bończewska i 
natalia michalak.
Najwięcej dla Widzewa: otylia 
pawlak 12 i julia wożniak 8.

Pozostałe wyniki 3. kolejki woje-
wódzkiej ligi koszykówki u-11: , 
intermarche widzew Łódź – deko-
rex ii pabianice 17:85, dekorex ii pa-
bianice – ukS orlik ujazd 81:16, Tk 
basket ii Stryków – Tk Alles Głowno 
13:64, ukS basket Aleksandrów 
Łódzki – dekorex i pabianice 9:68. 

1. kkS pro-basket kutno (1) 6 12 521:80

2. dekorex ii pabianice (2) 6 12 485:105

3. dekorex ii pabianice (3) 6 10 313:147

4. Tk basket i Stryków (4) 6 10 327:170

5. ukS orlik ujazd (5) 6 10 202:301

6. ŁkS SmS Łódź (6) 6   9 241:304

7. Tk Alles Głowno (7) 6   8 257:255

8. intermarche widzew Łódź (8) 6   8 189:307

9. ukS basket Aleksandrów Ł. (9) 6   8 95:411

10. umKS Księżak Łowicz (10) 6 6 119:411

11. Tk basket ii Stryków (11) 6 4 41:359

Najmłodsze koszykarki Księżaka grają co raz lepiej.

taekwondo | international czech open poomsae & kolin cup 

Czeskie medale ŁAS
7 medali zdobyła drużyna 

Łowickiej Akademii Sportu  
w Czechach. Podopieczni trenera 
Kamila Sobola w weekend 18-19 
kwietnia wzięli udział w zawo-
dach International Czech Open 
Poomsae & Kolin Cup, które 
odbyły się w Kolin (Czechy). 
Poziom zawodów był bardzo wy-
równany, a łowiczanie wrócili bar-
dzo zadowoleni.

Pierwsze miejsce w swojej ka-
tegorii senior do 40 lat wywalczył 
Mariusz Kuciński, pokonując 
wszystkich swoich rywali. Dobrze 
zaprezentowali się Kamil Zabost 
i Kamil Kwiatkowski, którzy 

zdobyli medale. Zabost walczył 
w kategorii senior 18-30 stopnie 
mistrzowskie, a Kwiatkowski  
w kategorii senior 18-30 stopnie 
uczniowskie. Brązowe medale 
przywieźli z Czech juniorzy ŁAS: 
Gabriela Gajewska i Michał Zdun. 

Oprócz zdobyczy indywidu-
alnych łowiczanie stawali na po-
dium w klasyfikacji par i drużyn. 
W kategorii seniorzy stopnie 
mistrzowskie Gabrysia Gajewska 
i Kamil Zabost uplasowali się na 
3. miejscu. 

Drużyna Łowickiej Akademii 
Sportu w składzie: Kamil Kwiat-
kowski, Mariusz Kuciński oraz 

Michał Zdun wywalczyła na tych 
zawodach brązowy krążek.

– Zawodnicy ŁAS, mimo iż 
są zadowoleni czują lekki nie-
dosyt. Trener zapowiada, że 
jak na początek sezonu starto-
wego forma pnie się ku górze.  
Po powrocie do kraju kadra 
ŁAS rozpoczyna przygotowania  
do kolejnych zawodów (Berlin 
Open oraz Northern Ireland Po-
omsae Championships) – mogli-
śmy przeczytać na stronie http://
lowiczsportacademy.pl, na której 
można znaleźć wszystkie infor-
mację o działaniach Łowickiej 
Akademii Sportu.  zł

Agnieszka Olejniczak ze swoimi 
biegającymi przedszkolakami.
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Dominik Kuś dołączył do grona 
maratończyków.
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Jakub Szram świetnie 
zadebiutował w biegowej imprezie.
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Kamil Kwiatkowski wrócił  
z czech ze srebrnym medalem
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Piłka nożna | 18. kolejka A klasy

Astra nie odpuszcza
Astra Zduny prowadzona przez 

Ukraińca Mykolę Dremluka 
nie odpuszcza w walce o awans  
do ligi okręgowej. Astra w rundzie 
wiosennej zdobyła komplet punk-
tów i cały czas liczy na powrót do 
„okręgówki”. 

Tym razem gracze ze Zdun wy-
grali na własnym boisku z Po-
gonią Godzianów 1:0. Ponow-
nie gola na wagę trzech punktów 
strzelił Łukasz Papuga. 

– Gol na pewno cieszy. Z pew-
nością pomaga nam analiza vi-
deo, która robi trener Dremluk. 
Przed każdym meczem oglądamy 
nasz poprzedni mecz na rzutniku i 
omawiamy błędy – stwierdził Pa-
puga. 

Dremluk z kolei powiedział: 
Dziękuje chłopakom za zaanga-
żowanie, chęć wygrania tego me-
czu. Zostawiliśmy sporo sił na bo-
isku. Cieszymy się z 3 punktów 
ale dużo jeszcze pracy nasz czeka.

Zgodnie z przewidywania-
mi Olimpia Niedźwiada wracała 

ze Skierniewic bez punktów. Li-
der Unia podrażniony remisem  
w ostatniej kolejce pokonał druży-
nę Piotra Bejdy aż 6:2.

W meczu derbowym Powia-
tu Łowickiego Dar Placencja po-
konał w Dzierzgowie Zjednocze-
nie Bobrowniki 1:0. Złotego gola  
w tym meczu strzelił Łukasz Ja-
nicki. 

– Nie będę ukrywał, że punk-
ty zdobyte w meczu derbowym 
ucieszyły szczególnie – zarów-
no mnie jako prezesa, jak też na-
szych wiernych kibiców, któ-
rych na tym meczu wyjazdowym  
w Bobrownikach było dużo – 
chyba tylu co kibiców gospoda-
rzy. Sam mecz nie był porywają-
cym widowiskiem, aczkolwiek 
rozgrywany był przy naszej lek-
kiej przewadze ale w sytuacjach 
sam na sam znakomicie spisywał 
się bramkarz gospodarzy Sokal-
ski – stąd taki wynik. Teraz już je-
steśmy myślami przy następnym 
meczu, w najbliższą niedzielę 

o 11:15 w Placencji z liderem Unią 
Skierniewice, na który zapraszam 
wszystkich kibiców – powiedział 
prezes Daru – Dariusz Szymanik.

Ważne zwycięstwo wyjazdo-
we odniósł Zryw Wygoda, który 
pokonał LKS Grabice. Przed me-
cze wiadome już było, że boisko 
w Grabicach nie należy do najlep-
szych. Gracze z Wygody mieli je-
den cel zwycięstwo w tym meczu 
i ten cel udało im się zrealizować 
ponieważ wygrali 4:1.

– Wygraliśmy mecz na bardzo 
ciężkim terenie. Z przebiegu me-
czu byliśmy lepszą drużyna i za-
służenie wygraliśmy. Brawa dla 
chłopaków za walkę i poświęcenie 
– stwierdził Arkadiusz Stolarczyk 
ze Zrywu.  divad

 Astra zduny – Pogoń Godzia-
nów 1:0; br.: Łukasz papuga
 unia Skierniewice – Olimpia 
Niedźwiada 6:2; radosław krocz 
9, Arkadiusz blechowski 32, ma-
riusz markowski 46, jakub papież 
67, Łukasz winciorek 76, 81 – ja-
rosław buczek 65, jan pawlata 77
 zjednoczenie Dzierzgów Bo-
browniki – Dar Placencja 0:1; 

br.: Łukasz janicki 62. zjedno-
czenie: Sokalski – banaszkiewicz 
(68 domińczak), burzyński, jaros, 
jaworski (60 kubel), karmelita, kę-
dziora, kromski, moskwa, Skrzyp-
czyk, Tomaszkiewicz.
 LKS Grabice – zryw Wygoda 
1:4; br.: Sebastian Sumiński 2, 
bartek miazek, patryk brzozowski
 Sobpol Konopnica – miednie-
wiczanka miedniewice 0:6
 Rawka Bolimów – Sorento-za-
dębie Skierniewice 2:3
 GLKS Wołucza – manchatan 
Nowy Kawęczyn 2:2

tabela po 18. kolejce A klasy:
1. unia Skierniewice. 18 43 60:21

2. zryw wygoda 18 41 62:20

3. miedniewiczanka 18 36 61:31

4. Astra zduny 18 36 39:18

5. GlkS wołucza 18 30 41:32

6. lkS Grabice 18 28 56:53

7. manchatan nowy  18 27 32:35

8. dar placencja 18 23 32:40

9. pogoń Godzianów 18 22 32:3

10. rawka bolimów 18 20 32:57

11. olimpia niedźwiada 18 20 35:46

12. Sorento-zadębie 18 14 24:50

13. zjednoczenie dzierzgów 18 10 26:52

14. Sobpol konopnica 18 7 21:63
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Piłka nożna| i liga woj. trampkarzy

Ważna wygrana ze Stalą
Pelikan Łowicz pokonał w za-

ległym meczu I ligi wojewódzkiej 
trampkarzy bezpośredniego rywa-
la w walce o utrzymanie w lidze 
Stal Głowno aż 4:0. 

Pelikan za wszelką cenę chciał 
wygrać ze Stalą i od pierwszych 
minut ruszył do ataków bram-
ki gości. W 18. Minucie meczu 
na indywidualną akcję w bocz-
nym sektorze biska zdecydował 
się Oskar Sadowski, który wyło-
żył piłkę Patrykowi Papudze, a ten 
skierował futbolówkę do siatki. 
Siedem minut później na strzał z 
dystansu zdecydował się Jan Sej-
dak i była to świetna decyzja. Po 
strzale Sejdaka piłka wylądowała 

w samym okienku bramki i Peli-
kan prowadził już 2:0.

W drugiej połowie początek 
to wyrównana gra obu zespołów. 

„Biało-Zieloni” potrafili przepro-
wadzić jednak w 55. Minucie gry 
bardzo ładną zespołową akcję. Ini-
cjatorem akcji był Sadowski, któ-
ry zagrał w pole karne do Sejdaka, 
a ten idealnie obsłużył podaniem 
Krystianę Tabarę, a temu nie po-
zostało nic innego jak posłać pił-
kę do bramki. W 65. Minucie gry 
Oskar Sadowski ograł kilku rywa-
li i po indywidualnej akcji strzelił 
czwartego gola dla Pelikana.

– Jestem bardzo zadowolony  
z postawy zespołu. Wygraliśmy 
bardzo ważny mecz z bezpośred-
nim rywalem w walce o utrzyma-
nie. Oprócz bardzo dobrego wy-
niku jestem zadowolony ze stylu  
w jakim wygraliśmy. Graliśmy 
ofensywnie, stworzyliśmy so-
bie więcej okazji od rywali i mo-
gliśmy cieszyć się po końcowym 

gwizdku sędziego ze zwycięstwa 
– ocenił trener Kutkowski.  Divad

 muKS Pelikan Łowicz – Stal 
Głowno 4:0 (2:0); br.: patryk pa-
puga (18), jan Sejdak (25), hubert 
kałużny (55) i oskar Sadowski (65)
pelikan: hubert duda (65 wiktor 
kuciński) – hubert kałużny (62 
Tomasz bednarek), maciej rut-
kowski, hubert matyjas (50 patryk 
kośmider), miłosz kępka, patryk 
papuga, kamil Grzanka, igor Toma-
szewski, jan Sejdak, krystian Taba-
ra – oskar Sadowski, jakub lis (64 
kuba Tomaszkiewicz). 

 Pozostałe wyniki: GkS bełcha-
tów – mazovia Tomaszów mazo-
wiecki 6:0 widzew Łódź – pogoń 
zduńska wola 3:0 ŁkS Łódź – ukS 
SmS Łódź 0:3.

Lekka atletyka | eliminacje mistrzostw polski juniorów 

Kolejne rekordy lekkoatletów 
UKS Błyskawica

Kolejny zawody i ponownie ko-
lejne dobre wieści spływają do nas 
po starcie młodych lekkoatletów  
z UKS Błyskawica Domaniewice. 

W niedzielę 3 maja 2015 r.  
w Łodzi podopieczni Mieczy-
sława Szymajdy wystartowali w 
Ogólnopolskich zawodach będą-
cych eliminacją do Mistrzostw 
Polski juniorów i juniorów młod-
szych.  Start ten okazał się dla re-
prezentantów Ziemi Łowickiej 
bardzo udany. Po raz kolejny zna-
komity występ zanotowała Ange-
lika Woźniak.  Specjalistka rzutu 
młotem tym razem wzięła udział 
w konkursie rzutu oszczepem 500 
gramów, i nie dała swoim rywal-
ką najmniejszych szans. Angeli-
ka rzutem na odległość 42,65 m 
o 3,58 metra pobiła swój rekord 

życiowy, znacznie zbliżając się 
do rekordu Polski młodziczek. To  
w tej chwili zdecydowanie naj-
lepszy wynik w Polsce w tej ka-
tegorii wiekowej. W konkursie 
tym bardzo dobrze zaprezentowa-
ła się koleżanka klubowa Angeliki 
– Aleksandra Goszczyńska,  która 
z wynikiem 31,62 m aż o 8,42 m 
pobiła swój rekord życiowy i zaję-
ła 2. miejsce w konkursie. Świetny 
występ zanotowała także Weroni-
ka Kaźmierczak,  która w konkur-
sie skoku wzwyż startowała bez 
respektu dla dużo starszych rywa-
lek i z wynikiem 153 cm zajęła 2. 
miejsce w konkursie. 

Swoich się w konkursie rzutu 
oszczepu 600 gramów w gronie 
młodzików spróbował Jakub Pa-
jąk, który zajął 3. miejsce z wyni-

kiem 38,72 m (rekord życiowy po-
prawiony o 150 cm). Znakomicie 
na zawodach spisali się również 
łowiccy lekkoatletyce z rocznika 
2001, reprezentujący UKS Bły-
skawica,   którzy nie mieli szans 
na podium, ponieważ startowali 
w  konkurencjach, w których nie 
było podziału na kategorie wie-
kowe. Jakub Pająk w konkursie 
skoku wzwyż uzyskał wynik 170 
cm i o 8 cm poprawił rekord ży-
ciowy. Tomasz Wieteska w bie-
gu na 200 metrów uzyskał wynik 
27,71 s, (wiatr +0,6m/s) i okazało 
się, że swój rekord życiowy po-
prawił aż o 2,06 sekundy dosyć. 
Łowiczanin niespodziewanie po-
konał specjalizującego się w prze-
dłużonych dystansach sprinter-
skich kolegę klubowego Krystiana 

Jakiela,  który też pobiegł bardzo 
dobrze, kończąc rywalizację z re-
kordem życiowym 27, 98 s. (po-
prawa o 1,14 s).

– Cieszę się, że niesamowi-
cie pomaga moim zawodnikom 
startowanie dla Jaśka.   Moi za-
wodnicy osiągają wyniki o ja-
kich rok temu nawet nie marzy-
łem. Wierzę,   że uda się kiedyś 
pokonać   problemy zdrowot-
ne pięcioletniego Jaśka, tak aby 
mógł cieszyć się zdrowiem wraz 
ze swoimi rówieśnikami. Chciał-
bym , aby jego rodzice i bliscy 
mogli spełnić marzenia o jego 
całkowitym wyzdrowieniu. Ma-
rzenia potrafią się przecież często 
spełniać – powiedział trener mło-
dych lekkoatletów Mieczysław 
Szymajda.  zł

Piłka ręczna| liga amatorska 

Łowiczanie wygrywają
W Bielawach miłośnicy piłki 

ręcznej w kwietniu rywalizowali 
w ramach Bielawsko-Łowickiej 
Amatorskiej Ligi Piłki Ręcznej. 

W niedzielę 26 kwietnia odby-
ło się uroczyste zakończenie tych 
rozgrywek. Do rywalizacji w tej 
imprezie zgłosiło się 5 drużyn: 
Dream Team Oszkowice, Lakto-
za Łyszkowice, Nieprzeciętni Wa-
liszew, Red Bull Team Bielawy 
i Nieumarli Łowicz. Drużyny za-
grały w sumie 5 kolejek. Mecze 
były bardzo zacięte i emocji nie 
brakowało.

– Były chwile smutku, zło-
ści ale też i radości. Szczypiorni-
ści podeszli do rozgrywek z pasją, 
która sprawia, że piłka ręczna roz-
wija się coraz bardziej w powiecie 
łowickim. Zakończenie ligi odby-
ło się w bardzo miłej i uroczystej 
atmosferze, wśród wielu znako-
mitych gości. Współpraca z Łódz-
kim Związkiem Piłki Ręcznej 
motywuje nas do dalszych działań  
w kierunku naszej pasji. Łowic-
kie kocha grać w ręczna! – powie-
działa Karolina Kasińska, jedna  
z organizatorek ligi. 

Najlepszym zawodnikiem ligi 
został Mariusz Ciesielski, naj-
skuteczniejszym strzelec Łukasz 
Wójcik. W zawodach wygrała eki-
pa Nieumarli Łowicz, a na 2. miej-
scu uplasowała się Laktoza Łysz-
kowice, gdzie od niedawna działa 
sekcja piłki ręcznej. 

Na facebookowej stronie Ama-
torsko w piłkę ręczna – bielawy/
Łowicz będą pojawiać się infor-
macje o turniejach i rozgrywkach 
dla najmłodszych i starszych. Ko-
lejna akcja to Szczypiorniak dla 
szkół podstawowych.  zł

Skład zwycięskiej drużyny Nie-
umarli Łowicz: Łukasz wójcik (40 
goli w lidze), karol rubus (13), piotr 
ptasiński (11), jakub Szkup (11), ma-
ciej Szkup (13), kamil dudziński (3), 
paweł barlak (2), piotr podsędek (4), 
Adrian Szwarocki i dawid Feliga. 

Końcowa tabela: 
1. nieumarli Łowicz

2. laktoza Łyszkowice

3. nieprzeciętni waliszew

4. red bull Team bielawey

5. dream Team oszkowice

Squash | Agavoy Grand prix 2015

Dominik Wysocki 
po raz trzeci 

Już po raz czwarty na kortach 
przy ul. Łyszkowickiej zawodnicy 
rywalizowali w ramach Agavoy 
Squash Grand Prix 2015. 

Przypomnijmy, że Squash to 
jedna z najbardziej energetycz-
nych dyscyplin. Aby osiągnąć do-
bry poziom gry zawodnik musi 
mieć bardzo dobrą wytrzymałość. 
W czasie godziny intensywnej gry 
można spalić aż 1000 kalorii, za-
tem może to być dobry sposób na 
pozbycie się zbędnych kilogra-
mów. 

Czwarty turniej Grand Prix od-
był się w piątek 24 kwietnia 2015 
roku o godzinie 20:00 i zmierzy-
ło się w nim 9 zawodników. Zwy-
cięzcą czwartej odsłony został po-
nownie Dominik Wysocki, który 
na razie jest niepokonany. 

W meczu finałowym Wysocki 
pokonał 2:1 Tomasza Podrażkę, 
który zadebiutował w tej imprezie 
i już mógł być zadowolony z wy-
niku, ponieważ po raz pierwszy 

urwał seta liderowi. Trzecie miej-
sce, podobnie jak w turnieju nr 3. 
zajął Grzegorz Leśniak.

Wysocki prowadzi również  
w klasyfikacji generalnej po czte-
rech turniejach (trzy starty i trzy 
wygrane). Na 2. miejsce w ge-
neralce awansował Grzegorz Le-
śniak, a trzeci jest Maciej Urba-
nek. Do tej pory w imprezie 
wystartowało 17 miłośników squ-
asha. Piąty turniej odbędzie się  
w piątek 29 maja o godzinie 
20:00. Osoby, które jeszcze nie 
grały muszą zgłosić się do rywa-
lizacji o godzinie 19:30.  zł

Wyniki 4. turnieju:
1. dominik wysocki

2. Tomasz podrażka

3. Grzegorz leśniak

Klasyfikacja generalna:
1. dominik wysocki

2. Grzegorz leśniak

3. maciej urbanek

miłośnicy piłki ręcznej po zakończeniu ligi w bielawach.
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Piłka nożna | 19. kolejka okręgówki

Gałaj daje nadzieję Vagatowi
Bardzo ciekawie było w Jeżo-

wie, gdzie zmierzyły się zespoły, 
które w tej rundzie nie mogą być 
zadowolone ze swojej postawy. 
Olimpia prowadziła do przerwy  
z Vagatem 2:0 i grała w przewadze 
jednego zawodnika (w 43. min. 
za odepchnięcie rywala czerwo-
ną kartką został ukarany Mateusz 
Wróbel). W 58. min. nadzieję Va-
gatowie dał golem Daniel Gałaj. 
W 71. min. Olimpia podwyższy-
ła prowadzenie na 3:1 i wydawało 
się, że ten mecz wygra. W Vaga-
cie grał jednak Daniel Gałaj, który 
w 88. min. strzelił gola na 3:2, zaś  
w doliczonym czasie gry wyko-
rzystał rzut karny i zapewnił Va-
gatowi nie tylko punkt ale dalsze 
szanse na utrzymanie się w lidze!

W Makowie swój mecz wy-
grała Olimpia Chąśno, która prze-
grywała z Macovią 1:0. Sprawy  
w swoje ręce tym razem wziął Se-
bastian Witkowski, który jeszcze 
w pierwszej połowie dwukrotnie 
wpakował piłkę do siatki. Co cie-
kawe był to ostatni mecz Rober-
ta Nowogórskiego w roli szkole-
niowca Olimpii, który wyjeżdża 
do Anglii. Zrobił on z Olimpii 
czołowy zespół w okręgówce.  
W poprzednim sezonie Olim-
pia wygrała ligę, w tym walczy 
o awans. Jego miejsce prawdopo-
dobnie zajmie Sylwester Knera, 
który będzie grającym trenerem.

Remisem zakończyło się spo-
tkanie Olympicu Słupia z Pelika-
nem II, który musiał sobie radzić 
w Słupii bez kilku zawodników, 
którzy siedzieli na ławce rezerwo-
wych w meczu III ligi przeciwko 
Pogoni II Siedlce. 

– Po takim meczu można po-
wiedzieć, że nie zdobyliśmy punkt 
tylko straciliśmy dwa. W trak-
cie całego meczu mimo fatalne-
go boiska stworzyliśmy oprócz 
strzelonych bramek co najmniej 
6 dogodnych sytuacji, z których 
powinniśmy zdobyć gole. Teraz 
zrobimy wszystko, żeby w naj-
bliższym meczu z Cielądzem 
wygrać i odrobić zgubione punk-
ty – stwierdził trener rezerw Piotr 
Gawlik.

Srogą lekcję futbolu dostali  
w Rawie Maz. zawodnicy Korony 
Wejsce którzy przegrali z Mazo-
vią aż 9:0. W weekend osłabiona 
Korona tylko statystowała. Nie da 
się wywalczyć punktów w meczu, 
w którym już po 2 minutach gry 
przegrywa się... 2:0!

Ciekawie było w Bednarach, 
gdzie padło aż 10 goli! Do prze-
rwy Czarni dzięki trzem golom 
Adama Salamona remisowali 
3:3. W drugiej połowie meczu le-
piej prezentowali się gracze Lak-
tozy którzy ostatecznie wygra-
li 6:4. Po raz kolejnych zespół  
z Łyszkowic do wygranej popro-

wadził Jarosław Walczak, który 
tym razem ustrzelił hattricka.

Nie udała się wyprawa do Cie-
lądza graczom Pogoni Bełchów. 
Gracze grającego trenera Marci-
na Rychlewskiego mimo dobre-
go meczu ulegli Orlętom 2:1. Ho-
norowego gola dla Pogoni strzelił 
Damian Gendek.  divad

 Olimpia Jeżów – Vagat Doma-
niewice 3:3 (2:0); br.: karol Sawicki 
31-karny, mikołaj Strzyżewski 40, 
piotr kucharski 71 – daniel Gałaj 58, 
88, 90-karny
 macovia maków – Olimpia Chą-
śno 1:2; br.: Sebastian witkowski 2
 Olympic Słupia – Pelikan II Ło-
wicz 2:2 (0:1); br.: patryk pomianow-
ski (44-karny), 64
 mazovia Rawa maz. – Korona 
Wejsce 9:0 (5:0); br.: mateusz bia-
łek 4 (1, 5, 48 i 61), piotr młynarczyk 
2 (28 i 39), Antoni Górecki (2), kamil 
Stawiński (58) oraz robert cukiert 
(88).

 Czarni Bednary – Laktoza Łysz-
kowice 4:6; br.: Adam Salamon  
13, 14, 27, Tomasz Gajda 84 – jaro-
sław walczak 18, 50, 71, Sebastian 
Sobieszek 33, 39, michał redzisz 
58
 Orlęta Cielądz – Pogoń Beł-
chów 2:1; br.: damian Gendek 50
 Jutrzenka Drzewce – Juvenia 
Wysokienice 1:3

tabela po 19. kolejce:
1. mazovia rawa maz. 19 55 70:14

2. olimpia chąśno 19 48 52:13

3. orlęta cielądz 19 39 66:33

4. laktoza Łyszkowice 19 33 38:34

5. jutrzenka drzewce 19 32 50:29

6. macovia maków 19 30 51:25

7. korona wejsce 19 23 36:52

8. olympic Słupia 19 23 32:30

9. pogoń bełchów 18 21 36:38

10. Vagat domaniewice 18 16 24:53

11. olympia jeżów 19 15 15:47

12. juvenia wysokienice 19 15 24:43

13. pelikan ii Łowicz 19 13 23:53

14. czarni bednary 19 10 18:72

trener Paweł Kutkowski był za-
dowolony z meczu ze Stalą.
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Vagat (niebieskie stroje) wywalczył w końcówce w jeżowie cenny punkt
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21:0 z Godzianowem
Bardzo gładkie i łatwe zwycię-

stwo odnieśli gracze trenera Ber-
narda Wudkiewicza z rocznika 
2004. Łowicki zespół od pierw-
szych minut rozpoczął ostre strze-
lanie w starciu z młodymi gra-
czami Pogoni Godzianów. Co 
ciekawe w zespole rywala wy-
stępowały także dwie dziew-
czynki. Pelikan grał dość równo.  
W 1. tercji łowiczanie strzelili 
osiem goli, w drugiej sześć goli, 
zaś w ostatniej tercji siedem. 

Najwięcej goli bo aż pięć strze-
lił Kacper Styszko, syn byłego 
zawodnika Pelikana Tomasza. 
Kacper błysną skutecznością na 
początku spotkania, gdy w ciągu 
dziewięciu minut strzelił trzy gole. 
Drugi w klasyfikacji strzelców w 
tym meczu był Fabian Pliszka, 
strzelił 4 gole, zaś trzeci Patryk 
Rygacki, zdobywca hattricka.

W następnej kolejce ligi Orlika 
Pelikan 2004 zmierzy się z Mazo-
vią Rawa Mazowiecka. To spotka-

nie odbędzie się w sobotę 9 maja 
o godzinie 10:00 w Rawie Mazo-
wieckiej.  divad

 muKS Pelikan-2004 Łowicz – 
Pogoń Godzianów 21:0 (8:0, 6:0, 
7:0); br.: kacper Styszko 5, Fabian 
pliszka 4, patryk rygacki 3, Antoni 
knera 2, Łukasz pięta 2, jakub Firak 
2, jakub oblicki, mateusz Gozdow-
ski, bartosz wudkiewicz
Pelikan: radosław Skonieczny – ma-
teusz Gozdowski, piotr Strycharski, 
Antoni knera, bartosz wudkiewicz, 
kacper Styszko, patryk rygacki, ja-
kub oblicki, Antoni wróblewski, Łu-
kasz pięta, jakub Firak, Fabian plisz-
ka, Aleksander Sokół, Antoni bejda

tabela po 12. kolejce gier: 
1. widok Skierniewice (1) 13 39 165:29

2. Pelikan Łowicz (2) 14 33 179:25

3. laktoza Łyszkowice (3) 12 19 47:67

4. białka biała rawska (4) 12 10 42:129

5. mazovia rawa maz. (5) 12 9 46:120

6. pogoń Godzianów (6) 12 3 37:120

Gracze Pelikana 2004 podczas rozgrzewki przed meczem z pogonią

Pelikan 2005

Porażka 
i wygrana

Dzielnie radzą sobie gracze  
z rocznika 2005 trenowani przez 
Jakuba Jędrachowicza. Pierw-
szym rywalem Pelikana 2005 
w tym roku był zespół Widoku 
Skierniewice. „Biało-Zieloni” 
zagrali bardzo ambitnie, ale ule-
gli drużynie ze Skierniewic 3:6. 
W każdej z tercji wynik był bar-
dzo wyrównany (za każdym ra-
zem Widok zwyciężał 2:1). 

– Pierwszym przeciwnikiem 
rocznika 2005 w tej rundzie był 
Widok Skierniewice, którego po-
dejmowaliśmy na naszym orli-
ku 25 kwietnia. Rywale znacz-
nie przewyższali nas warunkami 
fizycznymi. Mimo porażki uwa-
żam, że chłopcy zaprezentowa-
li się całkiem dobrze. Na boisku 
nie brakowało walki i zaangażo-
wania dopiero w ostatniej tercji 
trochę opadliśmy z sił. Cieszę się, 
że stawiliśmy liderowi sporo pro-
blemów. – powiedział trener Ję-
drachowicz

W swoim drugim meczu gra-
czom Pelikana poszło znacz-
nie lepiej i nie mieli problemów  
 pokonaniem Białki Biała Raw-
ska. Łowicki zespół zwyciężył 
aż 10:1, a gole dla naszej drużyny 
strzelili: Mateusz Skonieczny (4), 
Jakub Rychlewski (3), Alan Palos 
(2) oraz Kacper Adamczyk.  Divad

 Pelikan 2005 Łowicz – Widok 
Skierniewice 3:6 (1:2,1:2,1:2); br.: 
mateusz Skonieczny 2, Alan palos

 Pelikan 2005 Łowicz – Białka 
Biała Rawska 10:1 (4:0,2:0,4:1); 
br.: mateusz Skonieczny 4, jakub 
rychlewski 3, Alan palos 2, kacper 
Adamczyk 

Piłka nożna | 20. kolejka ii ligi wojewódzkiej Trampkarzy 

Łowiczanie pokonali lidera
Bardzo ważne i cenne zwycię-

stwo odnieśli piłkarze Pelikana 
Łowicz z rocznika 2000, którzy 
walczą o awans do I ligi woje-
wódzkiej. Podopieczni trenera Ar-
tura Balika w piątek 1 maja 2015 
podejmowali na stadionie OSiR  
nr 1 lidera z Tomaszowa Mazo-
wieckiego. Nasi młodzi piłkarze 
sprawili miłą niespodziankę i po-
konali lidera 4:1. 

Pierwsza połowa meczu prze-
biegała pod dyktando drużyny Pe-
likana, której zawodnicy częściej 
utrzymywali się przy piłce i stwa-
rzali więcej sytuacji pod bramką 
rywala. Niestety, już w 7. minucie 
błąd w ustawieniu obrony Pelika-
na kosztował utratę gola. Łowi-
czanie reklamowali jeszcze spa-
lonego, ale sędzia bramkę uznał. 
Nie zniechęciło to piłkarzy Pelika-
na, którzy już w 10 minucie wy-
walczyli „jedenastkę”. 

W polu karnym faulowany był 
Kacper Wiechno, który sam eg-
zekwował jedenastkę. Jego strzał 
poszybował jednak nad poprzecz-
ką. Do przerwy nic się nie zmieni-
ło mimo licznych ataków zespołu 
gospodarzy. 

Po przerwie sygnał do ataku dał 
Mateusz Sekuła, który sprytnym, 
precyzyjnym strzałem lewą nogą 
pokonał bramkarza Lechii. Prze-
waga Pelikana była coraz bardziej 
widoczna i na efekty nie trzeba 
było długo czekać. W 52. minu-
cie Przemysław Kochanek uprze-
dził obrońców i bramkarza gości, 
zdobywając gola na 2:1. Piłkarze 

Lechii jeszcze bardziej się odkry-
li i stracili jeszcze dwa gole, które 
zdobył aktywny Kacper Wiechno. 
Pierwsza padła po ładnym wyło-
żeniu piłki przez Kochanka, a dru-
ga z rzutu karnego po ewidentnym 
faulu właśnie na Kacprze. 

– Był to bardzo dobry mecz 
moich zawodników, którzy wy-
grali zasłużenie. Warto zaznaczyć, 
że była to pierwsza porażka Lechii 
w tych rozgrywkach, a była to już 
19. kolejka spotkań. Cieszymy się 
z tego zwycięstwa i liczymy, że 
przybliży nas ono do upragnione-
go awansu do I ligi, gdzie będzie-
my mogli walczyć z najlepszymi 
ekipami z województwa łódzkie-
go – powiedział po dobrym me-
czu trener Artur Balik. 

Po tym zwycięstwie łowiczanie 
zajmują 4. miejsce, ale tracą do 
wicelidera tylko 3 punkty. Trze-
ba jednak podkreślić, że Pelikan 
ma jeden mecz zaległy, zatem za 
tydzień jest szansa, że nasza eki-
pa będzie tuż za pledami zespoły 
z Tomaszowa. 

Nie udał się mecz drużynie 
Orła Nieborów, która przegrał  
z ostatnim w tabeli Włókniarzem 
Zgierz 0:1. 

W 21. kolejce Pelikan 2000 za-
gra w sobotę 9 maja w Zgierzu, 
gdzie będzie zdecydowanym fa-
worytem meczu z outsiderem ta-
beli. 

muKS Pelikan-2000 Łowicz - Le-
chia tomaszów mazowiecki 4:1 
(0:1); br.: mateusz Sekuła (45), 

przemysław kochanek (52) i kacper 
wiechno 2 (62 i 79).
Pelikan: Albert morawski – janusz 
Świerkowski, Adam pytkowski (68 
Tomasz wudkiewicz), kacper misz-
tal, kamil bogusz (48 Adrian Frycz-
kie) – mateusz Sekuła (48 krystian 
weselak), mikołaj zimowski (55 Filip 
Siejka), kuba Sokół, wojciech Guzek 
(57 Szymon kowalczyk) – kacper 
wiechno, przemysław kochanek (70 
michał kołudzki).

20. kolejka II ligi wojewódzkiej 
trampkarzy C1: mukS pelikan-2000 

Łowicz – lechia Tomaszów mazo-
wiecki 4:1, mukS Szóstka radomsko 
– warta Sieradz 3:0, orzeł nieborów 
– włókniarz zgierz 0:1 ukS piotrco-
via piotrków Trybunalski – widok 
Skierniewice – przełożony

1. lechia Tomaszów maz. (1) 19 44 46-20

2. mukS Szóstka (2) 20 39 48-18

2. ukS piotrcovia (3) 19 37 37-21

4. muKS Pelikan (4) 19 36 44-21

5. widok Skierniewice (5) 18 19 32-46

6. warta Sieradz (7) 19 17 32-43

7. Orzeł Nieborów (6) 19 16 31-57

8. włókniarz zgierz (8) 19  8 20-64

Piłka nożna | Ćwierćfinał wojewódzkiego pp

Boruta wzięła rewanż za ligę
Cztery dni po meczu ligowym 

pomiędzy Orłem Nieborów, a Bo-
rutą Zgierz odbył się ćwierćfinał 
wojewódzkiego Pucharu Polski. 
Co ciekawe los już wcześniej po-
łączył ze sobą oba zespoły, któ-
re rywalizowały o ligowe punkty  
w sobotnie popołudnie.

Skład Boruty Zgierz niewiele 
różnił się od jedenastki, która roz-
poczęła zmagania w sobotę. W 
Orle oglądaliśmy kilka zmian w 
porównaniu do meczu ligowego.

Spotkanie fatalnie rozpoczęło 
się dla graczy trenera Dawida Łu-
gowskiego ponieważ już w 2. Mi-
nucie meczu goście objęli prowa-
dzenie. Po dośrodkowaniu z lewej 
strony boiska piłka trafiła pod nogi 
Krzysztofa Baszczyńskiego, a ten 
na raty pokonał Jarosława Ruska. 

Orzeł po stracie gola próbował 
atakować, ale z tych ataków nie-
wiele wynikało Bourta z kolei grał 
tak jakby bardzo ten mecz chciał 
wygrać. Notabene Polski Związek 
Piłki Nożnej aby uatrakcyjnić roz-
grywki wojewódzkiego Pucharu 
Polski przygotował dla zwycięzcy 
30 tysięcy złotych. 

Boruta wykorzystał bardzo 
proste błędy w defensywie Orła  
i stwarzał sobie okazje strzeleckie. 
W 28. minucie gry po strzale Ma-
riusza Gila piłka trafiła w słupek. 
Orzeł najgroźniejszy był po sta-
łych fragmentach gry. Najbliżej 
strzelenia gola był Piotr Gawlik, 
ale piłka po jego strzale minimal-
nie minęła słupek.

Druga część meczu rozpoczęła 
się identycznie jak pierwsza czy-
li od szybkiego gola dla gości.  
W 47. minucie gry do bezpańskiej 
piłki lecące wzdłuż linii bramko-
wej dobiegł zdecydowany Basz-
czyński, który skierował futbo-

lówkę do siatki. W dalszej części 
meczu Orzeł atakował bardzo za-
ciekle. Szczególnie groźne były 
dośrodkowania wprowadzonego 
w drugiej części gry Radosława 
Domińczaka. 

Orzeł w 71. minucie miał szan-
se na kontaktowego gola, jednak 
strzał Bartłomieja Tkacza z 18 
metrów został obroniony przez 
bramkarza Boruty. Gospodarze 
wreszcie zostali nagrodzeni za 
swoją waleczność. W 85. minu-
cie po wrzutce Domińczaka fut-
bolówkę do siatki strzałem głową 
skierował Radosław Kuciński. 

W końcówce Orzeł miał dwie 
szanse na wyrównanie. Najpierw 
strzał Patryka Krzeszewskiego 
głową minął słupek, zaś w doli-
czonym czasie gry Dawid Sut za-
miast próbować lobować bram-
karza ograł obrońcę, a jego strzał 
obronił bramkarz Boruty.

Orzeł odpadł z Pucharu Polski 
i może tylko i wyłącznie skupić 

się na walce o utrzymanie w IV 
lidze.  divad

 Orzeł Nieborów – mKP Boruta 
zgierz 1:2 (0:1); br.: radosław kuciń-
ski (76) – krzysztof baszczyński (1 i 
47). Orzeł: jarosław rusek – piotr 
Gawlik, michał plichta (46 radosław 
domińczak), patryk krzeszewski, 
Sebastian zwierz – Tomasz rem-
bowski, bartłomiej Tkacz (60 michał 
Świdrowski), radosław kuciński, da-
wid Sut, konrad wisiński (42 kamil 
mitrowski) – marcin kosiorek. 

 Ner Poddębice – Pelikan Łowicz 
0:2 (0:1); br.: robert kowalczyk (21) i 
daniel bończak (52)

 LzS Brąszewice – Omega Klesz-
czów 1:2 (0:1, 1:1); br.: bartosz wy-
pych (64) – marcin wałęski (39) i 
marcin kabziński (98)

 Lechia tomaszów mazowiecki – 
WKS Wieluń 3:0 (w.o.)

Piłka nożna | liga okręgowa „orlik”

Brąz w Tomaszowie
1 maja zawodnicy Pelikana Ło-

wicz z rocznika 2004 wzięli udział 
w turnieju o Puchar Mazovii zor-
ganizowany przez Akademię 
Piłkarską UKS Mazovia. Mecz 
rozgrywano na boisku OSiR  
w Tomaszowie Mazowieckim.

Trener Pelikana 2004 desygno-
wał do rywalizacji w turnieju dwa 
zespoły. Pelikan I Łowicz wygrał 
pięć z sześciu spotkań i zajął wy-
sokie trzecie miejsce w turnieju. 
Gorzej poszło Pelikanowi II, który 
wygrał tylko dwa mecze. Dodat-
kowo najlepszym zawodnikiem 
turnieju jury wybrało przedstawi-
ciela Pelikana I Łowicz – Bartosza 
Wudkiewicza.

Został zorganizowany również 
turniej rodziców. Łowicka druży-
na zajęła czwarte miejsce.   Divad

muKS Pelikan I Łowicz: rado-
sław Skonieczny – michał holewa, 
Łukasz pińkowski, piotr Strycharski, 
bartosz wudkiewicz, Antoni knera, 
patryk rygacki, kacper Styszko, 
Aleksander Sokół i jakub oblicki.
muKS Pelikan II: jakub oblicki – 
jakub Firak, dominik kwintal, Antoni 
wróblewski, bartosz Skonieczny, 
jakub wilk, mateusz Gozdowski, 
Fabian pliszka, Łukasz pieta i Antoni 
bejda.

 Widok I Skierniewice – muKS 
Pelikan I Łowicz 0:3; br.: Antoni 
knera 2 i bartosz wudkiewicz
 mazovia tomaszów maz. – 
muKS Pelikan II Łowicz 5:1; br.: 
jakub Firak
 Lechia I tomaszów maz.– 
muKS Pelikan II Łowicz 3:5; br.: 
mateusz Gozdowski, jakub Firak, 
dominik kwintal, Antoni bejda i bar-
tosz Skonieczny
 Widok II Skierniewice – muKS 
Pelikan I Łowicz 4:1; br.: Antoni 
knera 
 Widok I Skierniewice – muKS 
Pelikan II Łowicz 5:0 
 Lechia II tomaszów maz. – 
muKS Pelikan I Łowicz 1:2; br.: 
patryk rygacki i Antoni knera 
 muKS Pelikan I Łowicz – muKS 
Pelikan II Łowicz 3:5; br.: jakub 
oblicki, kacper Styszko i bartosz 
wudkiewicz – Antoni wróblewski 2, 
jakub Firak 2 i Łukasz pięta
 mazovia tomaszów maz. – 
muKS Pelikan I 1:2; br.: bartosz 
wudkiewicz 2 widok ii Skierniewice 
– mukS pelikan ii Łowicz 9:0 
 Lechia I tomaszów maz.– muKS 
Pelikan I Łowicz 1:4; br.: kacper 
Styszko, bartosz wudkiewicz, Antoni 
knera i patryk rygacki
 Lechia II tomaszów maz. – 
muKS Pelikan II Łowicz 2:0

Bartosz Wudkiewicz odebrał statuetkę za najlepszego zawodnika turnieju.
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Łowiczanie sprawili niespodziankę i po ostrej walce pokonali lidera  
z Tomaszowa. 
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Orzeł odpadł z wojewódzkiego pucharu polski.
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0:14 – nowy kierunkowy do Kiernozi
Victoria Bielawy nie miała lito-

ści do występującego w dziewię-
cioosobowym składzie Kopernika 
Kiernozia. Drużyna Piotra Kocia-
ka wygrała na własnym boisku aż 
14:0, a królem „polowania” okazał 
się Michał Majchrzak, który trafił 
do siatki rywali aż pięciokrotnie.

Remisem zakończył się star-
cie Victorii Zabostów Duży z Fe-
nixem Boczki. Victoria już w 3. 
Minucie gry objęła prowadzenia, 
a autorem trafienia był Rafał Gład-
ki. Na sześć minut przed końcem 
pierwszej części gry do wyrówna-
nia doprowadził Łukasz Scęcelek. 
Mimo okazji z obu stron w dru-
giej części gry wynik nie uległ już 
zmianie. 

Bardzo wysokim zwycięstwem 
Korony II Wejsce zakończyło się 
spotkanie derbowe w Gminie Ko-
cierzew z KS Ostrowiec. Gracze 
Korony II zaaplikowali rywalom 
aż 9 goli i wygrali mecz do zera. 
Po dwa gole w tym meczu strzelili 
– Adrian Grzanka, Rafał Simiński 
oraz Damian Taraska.

Wysoką wygraną zanotowali 
też podopieczni grającego trenera 
Arkadiusza Przyżyckiego ze Star-
tu Złaków Borowy, którzy wy-
grali na wyjeździe z Płomieniem 
Piotrowice aż 7:0. – Mecz derbo-
wy wykluczył w dzisiejszym me-
czu kilku podstawowych zawod-
ników (kontuzje), również kilka 
zmarnowanych 100% sytuacji do-
prowadziły do tego, że nawet nie 
udało nam się zdobyć honorowej 
bramki, choć wynik powinien wy-
glądać o wiele lepiej – skomento-
wała Henryka Kierzkowska z Pło-
mienia. 

Przy okazji relacji z meczu Pło-
mienia chcielibyśmy sprostować 
informacje sprzed tygodnia, kiedy 
napisaliśmy: „Mecz od początku 
do końca przebiegał pod dyktando 
drużyny Piotra Kociaka”. Płomień 

prowadził do 70. Minuty 2:1 i do-
piero w końcówce Victoria prze-
chyliła szalę zwycięstwa na swoją 
korzyść. Wtedy też na boisku po-
jawiła się karetka, ponieważ jeden 
z zawodników Płomienia został 
sfaulowany i potrzebował natych-
miastowej pomocy.

Liderowi z Sierakowic próbo-
wał postawić się Naprzód Jamno, 
ale to Sierakowianka cieszyła się 
ze zwycięstwa. Zespół Grzegorza 
Kapusty przegrał na własnym bo-
isku 3:6.  divad

 Victoria zabostów Duży – Fenix 
Boczki 1:1 (1:1); br.: rafał Gładki 3 – 
Łukasz Scęcelek 39
Victoria: kaźmierczak – j. bolimow-
ski (60 kahan), cichal (57 Sobie-
szek), czajkowski, czapnik, Gałązka 
(46 dziemdziela), Gładki, janeczek, 
kucharski (85 kosiorek), Łukawski, 
Sekuła.
Fenix: przybylski – Arkuszewski,  
d. borkowski, Fijałkowski, kolos (46 
Gajek), kozieł, kwiatkowski, lebida 
(46 pietrzak), milczarek (75 m. bor-
kowski), Scęcelek, Szufliński.

 Korona II Wejsce – KS Ostrowiec 
9:0; Adrian Grzanka 2 (4 i 14), mate-
usz dobrzyński (10), rafał Simiński 2 
(55 i 60), damian Taraska 2, Grzegorz 
basiak i krzysztof Trepa
Korona II: Sebastian Stańczak – 
patryk boczkowski (46 konrad Tu-
szyński), kamil kochanek, dominik 
papiernik, kamil Samek (70 krzysztof 
Trepa) – Adrian Grzanka (60 paweł 
jabłoński), damian Taraska, rafał 
Simiński, mateusz dobrzyński – mi-
chał dobrzyński, michał Słubik (60 
Grzegorz basiak).
KS Ostrowiec: uczciwek – bartło-
szewski, Feliga, haczykowski, ko-
tlarski, kwasek, S. Sekuła, plichta, b. 
Sekuła, Szafarowicz, wróbel.

 Płomień Piotrowice – Start zła-

ków Borowy 0:7; br.: paweł więcek 
2, 29, Sebastian malinowski 32, mar-
cin Głowacki 48, 60, paweł Skierski 
72, mariusz dylik 90
Płomień: Starosta – Andrzejczak, 
błaszczyk, kamecki (60 p. kasiński), 
m. kasiński (70 plewka), liberski, 
matusiak, rębiewski, Strugiński, To-
polski, warda.
Start: m. Głowacki – białkowski (46 
nalewajczyk), m. dylik, m. Głowacki, 
Gorzkowski, Guzek, d. lus, A. lus, 
malinowski (67 Górski), przyżycki (67 
kośmider), więcek (46 Skierski).

 Naprzód Jamno – Sierakowian-
ka Sierakowice 3:6

 Victoria Bielawy – Kopernik Kier-
nozia 14:0; br.: michał majchrzak 5, 
12, 35, 50, 75, piotr lewandowski 15, 
43, 89, daniel pietrzak 21, przemy-
sław Grzegory 27, mariusz dałek 56, 
kamil rybus 70, mateusz Antczak 
80, 82
Victoria: witczak zbigniew-woj-
ciechowski konrad, lewandowski 
wojciech, Sobierajski Adrian (70 
rybus kamil), Talarowski hubert (75 
Antczak mateusz), pietrzak daniel, 
Grzegory przemysław, lewandowski 
piotr, markowski piotr (55 dałek bar-
tosz), chamera mieczysław (55 kłos 
Szymon), majchrzak michał.
Kopernik: pastusiak, A. ciechomski, 
m. ciechomski, dubiel, kośmider, ko-
strzewski, Łysio, rokicki, wiedyński.

tabela po 14. kolejce B klasy:
1. Sierakowianka 14 38 55:14

2. Victoria bielawy 13 34 67:12

3. Start złaków borowy 13 29 47:13

4. Fenix boczki 14 27 42:25

5. korona ii wejsce 14 22 42:29

6. jutrzenka mokra prawa 13 18 26:27

7. naprzód jamno 14 16 39:48

8. kopernik kiernozia 14 14 14:56

9. Victoria zabostów duży 14 11 20:47

10. płomień piotrowice 13 7 20:52

11. kS ostrowiec 14 1 13:68

Piłka nożna | 15. kolejka ii ligi kobiet

Rywalki nie dojechały
W 15. kolejce rundy wiosennej 

dziewczyny Pelikana Łowicz, któ-
re rywalizują w II lidze w grupie 
mazowieckiej, czekały w niedzie-
lę 3 maja na swoje rywalki na sta-
dionie na Starzyńskiego. Okazało 
się, że Wissa Szczuczyn nie doje-
chał do Łowicza i sędzia odgwiz-
dał walkower. 

To już drugi mecz, na którym 
nie pojawił się zespół ze Szczu-
czyna. Po zainkasowaniu trzech 
punktów podopieczne trenera Da-
miana Żaczka są wiceliderami ta-
beli. Walka w lidze zapowiada się 
niezwykle interesująco. Na gó-
rze tabeli panuje dość duży ścisk,  
a w walce o pierwsze miejsce li-
czy się cały czas pięć ekip. 

Dziewczyny Pelikana w 16. ko-
lejce jadą do Raszyna, gdzie wal-
czyć będą o zwycięstwo z liderem 

tabeli. Mecz na szczycie zapowia-
da się bardzo ciekawie.  zł 

 15. kolejka II ligi kobiet: Pelikan 
Łowicz – Wissa Szczuczyn 3:0 
(w.o.); ku-AzS uw warszawa – pro-
mień mońki 2:0, umkS zgierz – pia-
stovia piastów 0:6, dAF płońsk – kS 
Teresin 0:3, Stal radomsko – kS ra-
szyn 1:3. Pauza: jantar ostrołęka.

1. kS raszyn (1) 14 35 54-14

2. Pelikan Łowicz (3) 15 32 42-14

3. piastovia piastów (4) 15 31 50-22

4. moSir mońki (2) 13 31 42-16

5. AzS uw warszawa (5) 14 30 38-19

6. kS Teresin (6) 15 26 37-26

7. umkS zgierz (8) 14 13 29-41

8. Stal radomsko (7) 13 13 28-33

9. dAF płońsk (9) 15 9 23-54

10. jantar ostrołęka (10) 14 7 34-68

11. wissa Szczuczyn (11) 14 3   3-71 

magda Pacler i Agata Pacler wierzą, że pokonają lidera.

Piłka nożna | wiosenny Festiwal piłki nożnej chłopców 

Lokalna Akcja Sportowa w SP4 
Wiosenny Turniej Piłki Noż-

nej odbył się na boisku SP 4 Ło-
wicz. Zorganizowany został przez 
nauczycieli wychowania fizycz-
nego w ramach programu „W-F 
z klasą”, którego jednym z za-
dań jest Lokalna Akcja Sportowa.  
W ramach tej akcji nauczyciele 
z łowickiej „Czwórki” zaprosili 
do rywalizacji w piłkę nożną trzy 
inne łowickie podstawówki. Tur-
niej rozegrano systemem „każ-
dy z każdym”. W zawodach brali 
udział uczniowie z klas czwartych 
i piątych. 

Turniej otworzył Robert Wilk, 
który jest absolwentem SP4 
i swoją piłkarską karierę zaczynał  
w miejscowym Pelikanie. Piłkarz 
przez wiele sezonów grał w eks-
traklasie, występował w barwach 
takich klubów jak: Widzew Łódź, 

Lechia Gdańsk, Zawisza Byd-
goszcz, Sokół Pniewy, Sokół Ty-
chy, GKS Bełchatów, Górnik Za-
brze, Lech Poznań, Orlen Płock, 
Arka Gdynia i oczywiście Pelikan 
Łowicz. 

Zwycięzcami wiosennej rywa-
lizacji w SP nr 4 okazali się pod-
opieczni Przemysława Plichty  
z SP 2 Łowicz, którzy wygra-
li swoje wszystkie spotkania. Na 
drugim miejscu uplasowali się go-
spodarze z SP 4 Łowicz, a trzecie 
miejsce zajęła ekipa SP 7 Łowicz. 

Organizatorzy wyróżnili naj-
lepszych piłkarzy z poszczegól-
nych zespołów. W ekipie SP 2 
Łowicz najlepszym zawodni-
kiem z klas IV był Antoni Knera,  
a z klas V – Sebastian Kutkowski, 
w SP 1 Łowicz z kl. IV – Krystian 
Tomaszkiewicz, z klas V – Pa-

weł Graczyk, w SP 4 Łowicz z kl. 
IV – Bartosz Wudkiewicz, z klas 
V – Szymon Brzozowski i z SP 
7 Łowicz z klas IV – Bartek To-
maszkiewicz, a z klas V – Kacper 
Kosmowski. Najlepszym zawod-
nikiem turnieju trenerzy wybra-
li Mateusza Gozdowskiego z mi-
strzowskiej ekipy SP 2 Łowicz.

Kolejną szansę do rywaliza-
cji młodzi sportowcy będą mieć 
w środę 20 maja. Tym razem tur-
niej koszykówki w ramach pro-
gramu „W-F z klasą” Lokalna Ak-
cja Sportowa organizować będzie 
SP 7 Łowicz. W rywalizacji w ko-
szykówkę spotkają się uczniowie 
klas czwartych.  zł

 Wyniki: Sp 7 Łowicz – Sp 1 
Łowicz 5:2, Sp 2 Łowicz – Sp 4 
Łowicz 5:1, Sp 7 Łowicz – Sp 4 

Łowicz 2:4, Sp 1 Łowicz – Sp 2 
Łowicz 0:4, Sp 7 Łowicz – Sp 2 
Łowicz 0:4, Sp 4 Łowicz – Sp 1 
Łowicz 2:0. 

zwycięska drużyna SP 2 Łowicz 
grała w składzie: jakub Sikora, 
Sebastian kutkowski, Szymon 
dębski, mikołaj pietrzak, michał 
rutkowski, bartosz rybus, kacper 
waracki, Łukasz pińkowski, Antoni 
knera. mateusz Gozdowski, jakub 
Firak, Aleksander Sokół, jakub 
wilk, piotr Strycharski, radosław 
chrząszcz. nauczyciel w-f: przemy-
sław plichta. 

Końcowa tabela: 
1. SP 2 Łowicz, 
2. SP 4 Łowicz
3. SP 7 Łowicz
4. SP 1 Łowicz

uczestnicy Festiwalu z pucharami i nagrodami.
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Piłka nożna | zapowiedź weekendowych meczów

Debiut trenera w Chąśnie
Po raz kolejny ciekawie zapo-

wiadają się mecze w lidze okrę-
gowej. W sobotę do Domanie-
wic przyjeżdża Mazovia Rawa 
Mazowiecka czyli drużyna która 
już jedną nogą jest w IV lidze, 
zaś Vagatowi punkty są bardzo 
potrzebne. W niedziele ciekawie 
powinno być w starciu Pelikana 
II z Orlętami Cielądz.

W A klasie Zryw Wygoda za-
gra u siebie ze Zjednoczeniem 
i w tym meczu jest zdecydo-
wanym faworytem. Gracze tre-
nera Marcina Borcucha wygra-
li jak na razie wszystkie mecze 
w tym roku. Ciekawie będzie 
w niedzielę w Placencji, gdzie 
Dar zmierzy się z faworyzowa-
ną Unią. Na boisku w Placecji 
wszystko jest możliwe. Mecz  
z Sobpolem spokojnie powinna 
wygrać Olimpia Niedźwiada.

W Serie B najciekawiej po-
winno być w Złakowie Kościel-
nym, gdzie Start zagra z Victo-
rią Bielawy. To starcie trzeciej  
z drugą drużyną w tabeli. Fawo-
rytem meczu jest Victoria Biela-
wy, ale my nie skreślamy druży-
ny trenera Przyżyckiego.  divad

LIGA OKRęGOWA:

 Vagat Domaniewice – ma-
zovia Rawa mazowiecka (so-
bota, godz. 16:00)

Lider tabeli, który wygrał 
wszystkie mecze na wiosnę 
kontra zespół który w tym roku 
jeszcze nie wygrał. Vagat w po-
przedniej kolejce szczęśliwie 
zremisował w Jeżowie dzię-
ki trzem golom Daniela Gała-
ja. Mazovia jest zdecydowanie 
lepszym zespołem i nie powin-
na mieć problemów ze zwycię-
stwem w Domaniewicach. Nasz 
typ: mazovia.

 Laktoza Łyszkowice – 
Olympic Słupia (sobota, 
godz. 17:00)

Laktoza wygrała w Bednarach 
w iście hokejowym stylu. Po raz 
kolejny drużynę do wygranej po-
prowadził Jarek Walczak, który 
okazał się transferem w dziesiąt-
kę. Olympic w meczu z Pelika-
nem II strzelił dwa gole po rzu-
tach rożnych. Gracze Laktozy 
muszą być uważni przy stałych 
fragmentach gry! Nasz typ: Lak-
toza.

 Korona Wejsce – Czar-
ni Bednary (sobota, godz. 
17:00)

Korona dała plamę w week-
end majowy i przywiozła  
z Rawy Mazowieckiej worek goli, 
konkretnie aż dziewięć. Czar-
ni z kolei przegrali bardzo waż-
ny mecz z Laktozą. Korona przed 
własną publicznością będzie 
chciała na pewno zmazać plamę  
z ostatniej kolejki. Czarni z kolei 
jeśli myślą o utrzymaniu muszą 
zacząć wygrać. Nasz typ: Remis.

 Pogoń Bełchów – Jutrzen-
ka Drzewce (niedziela, godz. 
15:00)

Starcie dwóch drużyn, które 
nie odpuszczają. Stawiamy, że  
w Bełchowie kości będą trzesz-
czeć. Obie drużyny w ostatniej 
kolejce przegrały więc mają za 
co odkupić winy. Pogoń u sie-
bie jest groźna, Jutrzenka będzie 
liczyła pewnie na swojego snaj-
pera Andrzejka Perskiego. Pogoń  
w tym meczu ma swoje szan-
se, rywale mają za to Perskiego. 
Nasz typ: Remis.

 Pelikan II Łowicz – Orlę-
ta Cielądz (niedziela, godz. 
16:00)

Trener Piotra Gawlik będzie 
mógł pewnie liczyć na zawodni-
ków z pierwszej drużyny. Dodat-
kowo w formie jest Patryk Po-
mianowski, który jest trudny do 
powstrzymania dla każdego za-
wodnika z okręgówki. Orlęta zaj-
mują wysokie trzecie miejsce ale 
są zespołem w zasięgu rezerw. 
Szczególnie gdy mecz jest w Ło-
wiczu. Nasz typ: Pelikan II.

 Olimpia Chąśno – Olim-
pia Jeżów (niedziela, godz. 
16:00)

Starcie dwóch Olimpii. Zdecy-
dowanie więcej szans na wygraną 
dajemy tej z Chąśno. Po pierw-
szy zespół z Chąśno poprowa-
dzi prawdopodobnie Sylwester 
Knera, który ma zastąpić Roberta 
Nowogórskiego. Jesteśmy cieka-
wi jak poradzi sobie w debiucie,  
ale wydaje nam się, że będzie  
z tego debiutu zadowolony, Je-
żów gra w tym roku bardzo sła-
bo. Nasz typ: Chąśno.

 A klasa: 
zryw wygoda – zjednoczenie 
dzierzgów bobrowniki (sobota, 
godz. 17:00), dar placencja – unia 
Skierniewice (niedziela, godz. 
11:15), olimpia niedźwiada – Sob-
pol konopnica (niedziela, godz. 
14:00), GlkS wołucza – Astra 
zduny (niedziela, godz. 15:00)

 B klasa: 
Sierakowianka Sierakowice – 
korona ii wejsce (sobota, godz. 
17:00), kopernik kiernozia – Vic-
toria zabostów duży (niedziela, 
godz. 11:00), Start złaków borowy 
– Victoria bielawy (niedziela, godz. 
14:00), Fenix boczki – naprzód 
jamno (niedziela, godz. 14:00), 
jutrzenka mokra prawa – płomień 
piotrowice (niedziela, godz. 16:00)
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Rzut OKIEm | wyjAzd do AQuApArku w kuTnie

uczniowie SP Nr 2  
w Żychlinie doskonalą 
pływanie na basenie 
w Kutnie. 50-osobowa 
grupa uczniów Szkoły 
podstawowej nr 2  
w żychlinie pojechała  
27 kwietnia do 
kutnowskiego Aquaparku. 
celem wyjazdu było 
promowanie wśród dzieci 
zdrowego stylu życia, 
aktywnego spędzania 
czasu wolnego oraz nauka 
pływania. na miejscu dzieci 
mogły korzystać z basenów, 
zjeżdżalni i innych atrakcji 
mieszczących się na terenie 
ośrodka. wskazówek pod 
kątem zachowania się  
w wodzie udzielał instruktor 
pływania. dzieci bardzo 
chętnie biorą udział  
w tego typu wyjazdach, 
które będą się  
powtarzały cyklicznie  
w okresie wiosennym  
i jesiennym. mr

PROGNOzA POGODY | 7.05.2015 – 13.05.2015

SYtuACJA SYNOPtYCzNA:
pogodę kształtować będzie obszar  
obniżonego ciśnienia. napływa ciepła masa 
powietrza polarno-morskiego.

CzWARtEK – PIątEK:
Słonecznie, zachmurzenie małe, bez opadów 
oraz ciepło. widzialność dobra,  
rano zamglenia, lokalnie mgły.  
wiatr zachodni, słaby i umiarkowany, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 18 st. c do + 20 st. c.
Temp. min w nocy: + 8 st. c do + 6 st. c.

SOBOtA – NIEDzIELA:
pogodnie, zachmurzenie umiarkowane, lokalnie 
duże z przelotnym opadem deszczu, ciepło. 
widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana. wiatr zachodni, słaby  
do umiarkowanego, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 18 st. c do + 20 st. c.
Temp. min w nocy: + 9 st. c do + 7 st. c.

PONIEDzIAŁEK – WtOREK – ŚRODA:
pogodnie, zachmurzenie małe  
do umiarkowanego, bez opadów, ciepło. 
widzialność dobra.  
wiatr zachodni i południowo-zachodni,  
słaby i umiarkowany, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 18 st. c do + 22 st. c.
Temp. min w nocy: + 9 st. c do + 7 st. c.

biuro meTeoroloGiczne cumuluS

PROGNOzA BIOmEtEOROLOGICzNA 
pogoda na ogół korzystnie wpływać będzie 
na nasze samopoczucie. dobra sprawność 
psychofizyczna i fizyczna.
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Sport szkolny | półfinał mistrzostw powiatu w piłce nożnej Szkół Gimnazjalnych

Dziewczęta Gimnazjum 
w Bedlnie awansowały 
do Mistrzostw Powiatu 

28 kwietnia na boisku Zespołu 
Szkół Nr 1 w Żychlinie odbyły się 
gimnazjalne Półfinały Mistrzostw 
Powiatu w piłce nożnej dziewcząt 
i chłopców w piłce nożnej. 

Wzięły w nich udział repre-
zentacje szkół gimnazjalnych 
dziewcząt: Gimnazjum w Ży-
chlinie i Gimnazjum w Bedlnie 
oraz reprezentacje chłopców: 
Gimnazjum w Żychlinie, Gim-
nazjum w Bedlnie, Gimnazjum  
w Strzelcach i Gimnazjum  
w Krzyżanowie. Zwycięży-
ły dziewczęta z Gimnazjum  
w Bedlnie, zaś spośród drużyn 

chłopięcych wygrali uczniowie  
z Gimnazjum w Strzelcach.  mr

Reprezentacja chłopców Gimna-
zjum Żychlin: jackowski maciej, ko-
walski karol, jóźwiak bartosz, kapu-
sta Adrian, Głogowski przemysław, 
kaczyński mateusz, kunikowski 
Szymon, ledzion  marcin, machnicki 
karol. Opiekun: jarosław kapes.

Reprezentacja dziewcząt Gimna-
zjum Bedlno: patrycja Łazikowska, 
Angelika Łazikowska, marcelina 
kotecka, oliwia damra, oliwia Ga-
jewska, Sandra cybulska, Anna Sta-

siak, Sandra kopeć. Opiekun: kamil 
Gałązka.

Wyniki dziewcząt:
 Gimnazjum Bedlno – Gimna-
zjum Żychlin 2:0 (1:0)

Kolejność końcowa 
dziewcząt:
1. Gimnazjum bedlno

2. Gimnazjum żychlin

Wyniki chłopców:
Półfinały:
 Gimnazjum Strzelce – Gimna-
zjum Krzyżanów 5:0 (3:0)

 Gimnazjum Żychlin – Gimna-
zjum Bedlno 2:0 (1:0)

mecz o III miejsce:
 Gimnazjum Bedlno – Gimna-
zjum Krzyżanów 4:2 (2:1)

Finał:
 Gimnazjum Strzelce – Gimna-
zjum Żychlin 3:2 (3:0)

Kolejność końcowa chłopców:
1. Gimnazjum Strzelce

2. Gimnazjum żychlin

3. Gimnazjum bedlno

4. Gimnazjum krzyżanów

zwycięska drużyna dziewcząt z Gimnazjum w Bedlnie wraz  
z opiekunem kamilem Gałązką.

Reprezentacja chłopców Gimnazjum w Żychlinie wraz z opiekunem 
jarosławem kapesem.

Piłka nożna | 28. i 29. kolejka iii ligi

Arcyważny i arcytrudny 
tydzień Pelikana

Niezwykle ważny i niezwykle 
trudny tydzień czeka piłkarzy 
Pelikana. Już po zamknięciu tego 
wydania, odbędzie się 28. seria 
gier. W środę łowiczan czeka po-
tyczka w Radomiu. Broń dzieli od 
łowiczan tylko jeden punkt. Do 
tego radomianie będą chcieli się 
odbudować po ostatniej porażce 
ze Świtem.

Tego dnia równie ciekawie po-
winno być w Łodzi i Warszawie. 
ŁKS zagra z solidną w rundzie 
wiosennej Lechią Tomaszów Ma-
zowiecki. Z kolei wicelider – Ur-
sus – podejmie Świt Nowy Dwór 
Mazowiecki, który znów może 
realnie myśleć o wskoczeniu do 
czołówki.

Równie emocjonująco bę-
dzie w weekend. I tutaj od razu, 
pierwsza, najważniejsza, infor-
macja. Pelikan Łowicz zagra  
z ursusem Warszawa w sobo-
tę o godzinie 15:00. Jeżeli łowi-
czanie zdołają w środku tygodnia 
nie przegrać z Bronią to do meczu 
z Ursusem przystąpią jako trzecia 
drużyna w tabeli. Będzie to zatem 
mecz, niemal na szczycie III ligi. 

W sobotę odbędzie się ważny 
mecz dla dołu tabeli. Zmierzą się 
ze sobą dwie ostatnie drużyny  
w tabeli. Na jedno z najciekaw-
szych spotkań kibice będą mu-
sieli trochę poczekać. Świt zagra  
z ŁKS dopiero we wtorek 12. 
maja, o godz. 19:00.  mateusz Lis

28. kolejka III ligi (6. maja)
– już po zamknięciu tego wyda-
nia NŁ:

 GKP targówek (Warszawa) – 
Pilica Białobrzegi 0:3 wo
 Start Otwock – Radomiak Ra-
dom
 Legia II Warszawa – Sokół Alek-
sandrów Łódzki
 WKS Wieluń – Warta Sieradz
 Omega Kleszczów – mKS Polo-
nia Warszawa
 ŁKS Łódź – Lechia tomaszów 
mazowiecki
 ursus Warszawa – Świt Nowy 
Dwór mazowiecki
 Broń Radom – Pelikan Łowicz
 Pogoń II Siedlce – Pogoń Gro-
dzisk mazowiecki

29. kolejka III ligi:
 Pogoń II Siedlce – GKP targó-
wek (Warszawa) 3:0 wo
 Pelikan Łowicz – ursus Warsza-
wa / sob. 09.05.2015 r., godz. 15:00
 mKS Polonia Warszawa – WKS 
Wieluń / sob. 09.05.2015 r., godz. 
16:00
 Pogoń Grodzisk mazowiecki – 
Broń Radom / sob. 09.05.2015 r., 
godz. 17:00
 Lechia tomaszów mazowiec-
ki – Omega Klesczów / sob. 
09.05.2015 r., godz. 17:00
 Warta Sieradz – Legia II War-
szawa / sob. 09.05.2015 r., godz. 
17:00
 Sokół Aleksandrów Łódzki – 
Start Otwock / sob. 09.05.2015 r., 
godz. 17:00
 Radomiak Radom – Pilica Bia-
łobrzegi / sob. 09.05.2015 r., godz. 
17:00
 Świt Nowy Dwór maz. – ŁKS 
Łódź / wt. 12.05.2015 r., godz. 19:00

Najbliższe tygodnie będą bardzo wymagające dla piłkarzy pelikana. 
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Sport szkolny | powiatowe czwartki lekkoatletyczne

Udany występ lekkoatletów SP Nr 2
23 i 29 kwietnia na stadionie Miejskiego  
Ośrodka Sportu i Rekreacji w Kutnie odbyły się 
cykliczne zawody Czwartków Lekkoatletycznych 
dla szkół podstawowych.

Impreza przeznaczona była dla 
dzieci w wieku dwunastu, jede-
nastu, dziesięciu lat i młodszych. 
W edycji 2014/2015 dzieci starto-
wały w trzech kategoriach wieko-
wych: roczniki 2002, 2003 oraz 
2004 i młodsi. 

Zawodnicy brali udział w pię-
ciu konkurencjach: biegu na 60 
m, biegu na 300 m, biegu na dy-
stansach 600 m/1000 m (dziew-
częta/chłopcy), skoku w dal oraz 
rzucie piłeczką palantową. Każ-
dy ośrodek organizuje zawody 
oraz finał miejski. 

Dzieciom zalicza się do tzw. 
punktacji Grand Prix pięć naj-
lepszych startów w każdej kon-
kurencji + wynik w Finale 

Miejskim. Najlepsi zawodnicy  
z każdej konkurencji startują  
w finale ogólnopolskim. W za-
wodach brali udział zawodni-
cy Szkoły Podstawowej Nr 2 
w Żychlinie, którzy zaprezento-
wali wysoką formę.  mr

wyniki reprezenTAcji
Sp nr 2 w żychlinie:
I miejsca zajęli:
 zuzanna Kalinowska (kl. Vi) – 
bieg na dystansie 300 m 
 Jakub Jarota (kl. iV) – rzut pi-
łeczką palantową 
 Gabriela Jaźwińska (kl. V) – 
bieg na dystansie 300 m 
 Aleksandra Jagniątkowska (kl. 
V) – rzut piłeczką palantową 

 Adam Banachowicz (kl. V) – 
rzut piłeczką palantową 
 Adrian Obrębski (kl. Vi) – rzut 
piłeczką palantową

II miejsca zajęli:
 mateusz Sujecki (kl. Vi) – bieg 
na dystansie 300 m 
 Kacper Koza (kl. iV) – rzut pi-
łeczką palantową 

 zuzanna Kalinowska (kl. Vi) – 
skok w dal 
 maciej Studziński (kl. V) – bieg 
na dystansie 60 m 
 Damian Przyłoga (kl. Vi) – skok 
w dal
 Szymon Dałek (kl. iV) – bieg na 
dystansie 60 m 
 Ida Kalinowska (kl. iV) – bieg na 
dystansie 60 m 

III miejsca zajęli:
 Natalia Kubiak (kl. Vi) – bieg na 
dystansie 60 m 
 zofia Petera (kl. V) – bieg na dy-
stansie 60 m 
 mateusz Jarota (kl. V) – skok  
w dal 
 Adam Dwojacki (kl. iV) – rzut pi-
łeczką palantową 
 Damian Przyłoga (kl. Vi) – bieg 

na dystansie 60 m 
 Gabriela Jaźwińska (kl. V) – 
skok w dal 
 Patryk makowski (kl. iV) – bieg 
na dystansie 60 m 
 Natalia Kubiak (kl. Vi) – rzut pi-
łeczką palantową

Opiekunowie: joanna Florczak, 
jolanta kapes i jacek Filiński.

uczestnicy Czwartków LA na dystansie 60 m. 

uczeń SP Nr 2 w Żychlinie podczas Czwartków LA w Kutnie  
w konkurencji skoku w dal.

Sport szkolny | iii wojewódzki przegląd musztry

Trzecie miejsce dla „Mundurówki” 
LO im. Mickiewicza
28 kwietnia uczniowie klasy mundurowej Liceum 
Ogólnokształcącego im. Adama Mickiewicza  
w Żychlinie (Zespół Szkół Nr 1 w Żychlinie) wzięli 
po raz drugi udział w Wojewódzkim Przeglądzie 
Musztry Klas Mundurowych Sieradz 2015.

Organizatorami trzeciej już 
edycji przeglądu było Kurato-
rium Oświaty w Łodzi oraz 15. 
Sieradzka Brygada Wsparcia Do-
wodzenia, na terenie której odbył 
się przegląd. Kuratorium Oświa-
ty w Łodzi reprezentowała Dy-
rektor Wydziału Strategii i Kard 
ŁKO – Elżbieta Modrzejewska, 
uroczystego otwarcia konkur-
su dokonał szef szkolenia – ppłk 
Marek Jażdzewski. 

Celem przeglądu była popula-
ryzacja klas mundurowych jako 
oferty edukacyjnej szkół, integra-
cja młodzieży oraz kształtowa-
nie postaw patriotycznych i oby-
-watelskich. Zadbano o sprawny 
przebieg przedsięwzięcia oraz 
profesjonalne jury, w którym 

zasiedli zawodowi żołnierze  
i przedstawiciele łódzkiego kura-
torium. Przegląd obejmował trzy 
konkurencje: program obowiąz-
kowy – wykonanie dziesięciu za-
dań obejmujących umiejętności  
z zakresu regulaminu musztry Sił 
Zbrojnych RP, program dowolny 
– wykonanie dziesięciominuto-
wego pokazu opartego o zakres 
musztry paradnej oraz konkurs 
piosenki marszowej – śpiew  
w marszu przed pokazem i po 
jego zakończeniu. 

Wszystkie drużyny prezento-
wały wysoki poziom wyszkole-
nia. Reprezentacja Strzelców LO 
im. Mickiewicza w Żychlinie za-
prezentowała układ obowiązko-
wy składający się z elementów 

zgodnych z Regulaminem Musz-
try RP oraz układ dowolny musz-
try paradnej własnej choreografii. 
Drużyna z żychlińskiego Mickie-
wicza pod opieką Rafała Miko-
łajczyka i Jacka Walczaka zajęła 
w przeglądzie III miejsce. 

Zwycięzcą Przeglądu została 
drużyna z Zespołu Szkół Ogrod-
niczych w Ostrowie, która będzie 
reprezentować województwo 
łódzkie na szczeblu centralnym. 
Finał zawodów odbędzie się  
w dniach 6-7 czerwca w Tarno-
wie.  mr

Skład drużyny LO im. mickiewi-
cza w Żychlinie: mateusz men-
dowicz (kapitan), mateusz kujawa, 
paulina dzięgielewska, natalia 
pawelec, Anna jędrzejczak, kry-
stian Szablewski, cezary witeczek, 
krystian Stępień, marlena czajka, 
damian Garstka, mikołaj jendrze-
jewski, Adam Studziński, wojciech 
wojtalik. Opiekunowie: rafał mi-
kołajczyk oraz jacek walczak.
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Reprezentacje klas mundurowych biorące udział w przeglądzie musztry klas mundurowych w Sieradzu.

Dyrektor Wydziału Strategii  
i Kadr Łódzkiego Kuratorium 
Oświaty – Elżbieta 
modrzejewska wręcza puchar 
dla lo im. mickiewicza w żychlinie, 
na ręce pana rafała mikołajczyka.

Jeden z programów w wykonaniu drużyny LO im. A. mickiewicza 
w Żychlinie podczas iii edycji wojewódzkiego przeglądu musztry klas 
mundurowych Sieradz 2015.
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Sport szkolny | mini piłka nożna chłopców 

Awans uczniów SP Strzelce do finału 
Igrzysk Młodzieży Szkolnej

30 kwietnia na boisku wie-
lofunkcyjnym przy Zespole 
Szkolno-Przedszkolnym Nr 2 
w Żychlinie odbył się półfinał 
powiatowy w mini piłce nożnej 
chłopców szkół podstawowych. 
Do turnieju przystąpiły reprezen-
tacje szkół: Szkoła Podstawowa 
Nr 1 i Szkoła Podstawowa Nr 2  
w Żychlinie, Szkoła Podstawowa 
w Grabowie, Szkoła Podstawowa 
w Szewcach i Szkoła Podstawo-
wa w Strzelcach. Turniej rozegra-
no systemem ,,każdy z każdym”. 
Awans do finału Powiatowych 
Igrzysk Młodzieży Szkolnej wy-
walczyła drużyna chłopców ze 
Szkoły Podstawowej w Strzel-
cach. Drużyna SP Nr 2 w Żychli-
nie zajęła drugie miejsce. W tur-
nieju tym nie przegrała żadnego 
spotkania (dwa spotkania wygra-
ne, dwa zakończone remisem), 
mimo to nie uzyskała awansu do 
rozgrywek finałowych.  mr

Wyniki:
 SP Nr 2 Żychlin – SP Strzelce 
2:1

 SP Strzelce – SP Grabów 3:1
 SP Nr 2 Żychlin – SP Nr 1 Ży-
chlin 1:0
 SP Szewce – SP Strzelce 0:1
 SP Grabów – SP1 Żychlin 2:5
 SP Nr 2 Żychlin – SP Szewce 
0:0
 SP Szewce – SP Grabów 3:1
 SP Nr 1 Żychlin – SP Strzelce 
1:3
 SP Nr 2 Żychlin – SP Grabów 
2:2
 SP Szewce – SP Nr 1 Żychlin 
2:0

1. Sp Strzelce  9 pkt.

2. Sp nr 2 żychlin  8 pkt.

3. Sp Szewce  7 pkt.

4. Sp nr 1 żychlin  3 pkt.

5. Sp Grabów  1 pkt.

Piłka nożna | rozgrywki Łódzkiej klasy b Grupy iii 

Delta nie przegrała w rundzie wiosennej 
Piątkowe spotkanie, 
1 maja, pomiędzy 
drużynami Kanarki 
Małachowice  
a Deltą Śleszyn 
zakończyło się wygraną  
Delty 1:5 (0:2).

Bez wątpienia zdecydowanym 
faworytem tej konfrontacji byli 
piłkarze Delty. Już w pierwszej 
części gry goście uzyskali dwu-
bramkowe prowadzenie. W dru-
giej połowie spotkania inicjatywa 
nadal należała do podopiecznych 
Marcina Michalaka, którzy za 
każdym razem wykorzystywali 
błędy rywala. Piłkarze Delty wy-
grali 5:1 i w dalszym ciągu gonią 
lidera Iskrę Górę Św. Małgorzaty. 
Bramki dla Delty Śleszyn strze-
lili: Eryk Podczaski (2), Marek 
Miętkiewicz, Daniel Szczepa-
niak, Dariusz Szcześniak. 

Mecz 16. kolejki rozegrany  
w niedzielę 3 maja pomiędzy 
Olimpia Oporów a Santos Czer-
chów przyniósł piłkarzom z Opo-
rowa zwycięstwo 2:3. Wygra-
na dała drużynie pierwsze trzy 
punkty w rundzie wiosennej. 

9 maja zostanie rozegrany 
mecz 17. kolejki, delta Śleszyn 
na własnym boisku zmierzy się  
z liderem iskra Góra Świętej mał-
gorzaty, zaś olimpia oporów  
w niedzielę – 10 maja rozegra 
spotkanie u siebie z drużyną orzeł 
wróblew. mr

 Kanarki małachowice – Delta 
Śleszyn 1:5
 Santos Czerchów – Olimpia 
Oporów 2:3
 GKS Byszew – Orzeł Wróblew 
0:4
 Sokół Skromnica – mKS mia-
nów 3:4

 Iskra Góra Świętej małgorzaty 
– LKS modlna 3:2
 Grom Powodów – LKS Cedro-
wice 3:1
1. iskra Góra Św. małgorzaty 16 40 57:26

2. delta Śleszyn 16 35 65:33

3 .mkS mianów 16 30 63:39

4. Santos czerchów 16 26 46:40

5. Grom powodów 16 25 28:27

6. GkS byszew 16 25 47:45

7. lkS cedrowice 16 22 47:52

8. lkS modlna 16 20 35:40

9. kanarki małachowice 16 19 49:51

10. orzeł wróblew 16 16 43:54

11. Sokół Skromnica 16 10 34:89

12. olimpia oporów 16 8 36:60

Dziewczęta Gimnazjum
w Bedlnie awansowały
do mistrzostw Powiatu w piłce nożnej. str. 38

Piłkarze Delty Śleszyn w spotkaniu z zespołem Kanarki małachowice, podczas którego pokonali gospodarzy 5:1.

Spotkanie wyjazdowe drużyny GKS Bedlno z maliną Piątek, zakończone przegraną piłkarzy GkS 4:0.

Piłka nożna | rozgrywki Łódzkiej klasy A Grupy iii 

Przegrana GKS Bedlno w Piątku
Drużyna GKS Bedlno 
przegrała wyjazdowe 
spotkanie 17. kolejki 
łódzkiej klasy A grupy III 
wynikiem 4:0 z zespołem 
LKS Malina Piątek.

Przegrana ta jest dużą niespo-
dzianką, gdyż drużyna z Bedlna 
walczyła o jak najwyższą lokatę, 
obecnie spadli na piąte miejsce 
w tabeli. W spotkaniu z Maliną 
Piątek, podopiecznym Łukasza 
Znyka mimo wielu sytuacji do 
strzelenia gola, brakowało sku-

teczności. Natomiast gospodarze 
wykorzystywali każdą nadarzają-
cą się sytuację.

Kolejne rozgrywki łódzkiej 
klasy A odbędą się 10 maja, GKS 
Bedlno zmierzy się z wicelide-
rem MKS Expom Krośniewian-
ka.  mr

 malina Piątek – GKS Bedlno 
4:0
 Krośniewianka Krośniewice – 
Witonianka Witonia 3:0
 magnat Sierpów – Dąbrowian-
ka Dąbrowice 6:0
 Bzura młogoszyn – LKS Sar-
nów 3:1

 KS Kutno – LKS Świnice Warc-
kie 10:1
 Victoria Grabów – Sparta Le-
śmierz 3:0

1. kS kutno 17 43 90:20

2. krośniewianka krośniewice 17 40 59:16

3. bzura młogoszyn 17 36 43:23

4. lkS Sarnów 17 35 44:23

5. GkS bedlno 17 33 60:24

6. witonianka witonia 17 25 31:56

7.  Victoria Grabów 17 24 26:27

8. malina piątek 17 19 30:49

9. magnat Sierpów 17 17 26:37

10. lkS Świnice warckie 17 10 19:61

11. dąbrowianka dąbrowice 17 7 19:59

12. Sparta leśmierz 17 8 10:62

SOBOtA, 9 mAJA
 godz. 9.30 – hala sportowa  
w żychlinie; turniej Piłki 
Siatkowej Dziewcząt Szkół 
Gimnazjalnych;
 godz. 16.00 – stadion sportowy 
oSir w Łowiczu,  
ul. jana pawła ii 3; 21. kolejka  
I ligi wojewódzkiej piłki nożnej 
trampkarza C2:  
muKS Pelikan-2001 Łowicz  
– uKS SmS Łódź;
 godz. 17.00 – boisko  
w żychlinie; 17. kolejka Łódzkiej 
Klasy B grupy III; Delta 
Śleszyn – Iskra Góra Świętej 
małgorzaty;
 godz. 17.00 – Stadion miejski 
w Łowiczu, ul. Starzyńskiego 6/8; 
28. kolejka III ligi piłki nożnej: 
Pelikan Łowicz  
– ursus Warszawa.

NIEDzIELA, 10 mAJA
 godz. 13.30 – boisko  
w oporowie; 17. kolejka Łódzkiej 
Klasy B grupy III; Olimpia 
Oporów – Orzeł Wróblew;
 godz. 15.00 – boisko  
w pniewie; 18. kolejka Łódzkiej 
Klasy A grupy III; GKS Bedlno  
– mKS Exopm Krośniewianka.
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Reprezentacje chłopców szkół podstawowych biorących udział w półfinale powiatowym w mini piłce 
nożnej rozgrywanym w Żychlinie, od lewej: Sp Grabów, Sp nr 1 żychlin, Sp nr 2 żychlin, Sp Strzelce, Sp Szewce.

mecz pomiędzy drużyną chłopców Sp nr 1 w żychlinie a drużyną z Sp 
w Strzelcach.
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